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1. Poziom  przygotow ania kandydatów  na studia w yższe w 1961 r.

Coroczne egzam iny w stępne na wyższe uczelnie należą w  życiu szkolnym do tak  
w ażnych w ydarzeń, że echa ich przebiegu długo rozbrzm iew ają nie tylko w  m urach 
uczelni i szkolnych insty tucji adm inistracyjnych, ale przedostając się na zew nątrz, 
poruszają szeroko opinię publiczną i s ta ją  się przedm iotem  ożywionej dyskusji na 
łam ach prasy.

Szeroki zasięg tego zainteresow ania łatw o się tłum aczy w ielką liczebnością m ło­
dzieży w ybierającej stud ia wyższe (np. w  1961 r. 67 409 kandydatów  zdających egza­
min, w tym  na studia dzienne — 47 805, na stud ia dla pracujących 19 604) oraz osob­
liwą ważnością przełomowego okresu, z k tórym  wiąże się wiele przeżyć nie tylko 
osób bezpośrednio zainteresow anych w yborem  dalszego k ierunku  nauki, ale także 
i osób im bliskich.

Przebieg i w yniki egzam inów w stępnych na wyższe uczelnie posiadają duże zna­
czenie dla całego szeregu sp raw  z dziedziny szkolnictw a, a więc zagadnień program o­
wych, m etodycznych, wychowawczych, a naw et zagadnień dotyczących ustro ju  szkol­
nictwa.

Ocena poziomu przygotow ania kandydatów  do studiów  wyższych w  1961 r. oparta  
jest na spraw ozdaniach opisowych i statystycznych w szystkich uczelni, spraw ozda­
niach nauczycieli szkół średnich, biorących udział w  egzam inach w stępnych w  cha­
rakterze pełnopraw nych członków kom isji wydziałow ych oraz spostrzeżeniach p ra ­
cowników nauki z egzam inów dojrzałości, w  których b ra li udział jako  obserwatorzy.

Uwagi nauczycieli szkół średnich zaw arte są w  195 spraw ozdaniach ze w szystkich 
szkół wyższych z w yjątk iem  artystycznych (nie wszyscy nadesłali sprawozdania).

Spostrzeżenia przedstaw icieli szkół wyższych z egzam inów dojrzałości obejm ują 
318 szkół średnich, w  których brało  udział 301 pracow ników  nauki.

Spraw ozdania te poruszają szereg problem ów, jak : organizację egzam inów doj­
rzałości i egzam inów w stępnych, atm osferę w  czasie egzam inów, zakres i form ę py ­
tań  egzam inacyjnych oraz poziom przygotow ania młodzieży.

a) Uwagi dotyczące organizacji, przebiegu oraz poziomu przygotowania młodzieży 
do studiów wyższych w  świetle egzaminów maturalnych.

Na ogół uw agi obserw atorów  szkół wyższych w ysunięte w  odniesieniu do p rze­
biegu egzam inów m atu ralnych  w  roku  bieżącym  pokryw ają się z uw agam i z roku 
ubiegłego, trzeba jednak  stw ierdzić, że w  spraw ozdaniach roku bieżącego je st o wiele 
mniej spraw ozdań zdawkowych, co w skazuje na staranniejszy  dobór hospitantów . 
W większości obserw atoram i byli pracow nicy nauki, k tórzy m ają zajęcia dydaktyczne 
na I roku studiów, w  tym  również opiekunowie I roku. Zastrzeżenia w ysuw ają się 
co do celowości k ró tk ich  jednodniow ych obserw acji egzam inów m aturalnych, które 
i w  bieżącym roku m iały miejsce. Wszyscy obserw atorzy podkreślają , że atm osfera 
egzam inu m aturalnego była spokojna i poważna, zaś stosunek egzam inatorów  do 
egzam inowanych życzliwy i przyjazny.
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Dużo jednak  zastrzeżeń w ysuw ają na tem at dotychczasowego system u przepro­
w adzania egzam inu m aturalnego. Zwłaszcza poważne zastrzeżenia budzi czasokres 
trw an ia  egzam inu i to zarówno w  odniesieniu do egzam inow anych jak  i egzam inu­
jących.

„Obecny system  egzam inacyjny wg mnie je st zbyt uciążliw y i tru d n y  naw et f i­
zycznie dla tak  m łodych organizm ów naszych ab iturientów . Zdawanie egzam inu 
w  jednym  dniu  z 5-ciu przedm iotów  uw ażam  za bardzo uciążliwe. Uczeń przez do­
brych p arę  godzin chodzi od stolika do stolika, zm ienia kartk i, nam yśla się i odpo- 
w iada“ pisze doc. inż. A. Pokrasen  z Politechniki W arszawskiej.

Zdaniem  większości obserw atorów  dotychczasowa form a egzam inu m aturalnego 
zezwala przeważnie na spraw dzenie nabytych pam ięciowo wiadomości, natom iast 
nie daje m ożliwości poznania dojrzałości ucznia, stopnia jego inteligencji, k ierunku  
zainteresow ań, um iejętności w ykorzystania nabytych wiadom ości i ich w zajem nej 
korelacji.

„Jest jakaś zasadnicza różnica między tym, czego my w ym agam y na egzam inach, 
a tym  czego w ym agano od abiturientów . P rzejaw ia się to  chyba przede wszystkim  
w  tym, że m y wym agam y od k andyda ta  w ykazania się nie tyle zasobem encyklope­
dycznych wiadom ości i inform acji, co um iejętności ko jarzenia wiadom ości i posłu­
giw ania się nimi. N atom iast podczas egzam inu m aturalnego p u n k t ciężkości leżał 
głównie na w iadom ościach, recytow aniu  fak tów  cyfr i dat. N iektóre py tan ia  z języka 
polskiego wręcz w ym agały odpowiedzi polegającej na streszczeniu u tw oru czy bio­
grafii autora, a nie zajęciu stanow iska wobec problem atyki czy faktów , wzgl. przed­
staw ieniu  tej prob lem atyki” — pisze doc. d r  W. K rassow ski z P o litechniki W ar­
szawskiej.

Mimo, iż obserw atorzy stw ierdzają, że klasyfikow anie było na ogół dość sp ra­
wiedliwe, m ają jednak  pew ne zastrzeżenia co do ocen dostatecznych, gdyż oceny te 
nie są jednoznaczne i są spowodowane albo trudnościam i w  opanow aniu m ateria łu  
w ynikającym i z b rak u  zdolności ucznia bądź też lukam i w  opanow aniu pew nych 
działów  przy niezłej znajom ości reszty m ateriału . W drugim  w ypadku uczeń m ający 
zam iar studiow ania na wyższej uczelni je s t w  stanie uzupełnić luki, natom iast 
w  pierw szym  przypadku, zwłaszcza gdy chodzi o takie przedm ioty jak  m atem atyka 
lub  fizyka, m aturzyści „tró jkow i” nie pow inni kandydow ać na wyższe uczelnie tech­
niczne i obowiązkiem szkoły średniej jest o tym  m aturzystę poinform ować. Szereg 
pracow ników  nauk i zw raca uw agę na zbyt szkolarską nie zasługującą na nazwę 
„egzam inu dojrzałości” form ę egzam inu stosowaną w niektórych szkołach średnich.

„Na egzam inie dojrzałości należy skończyć ze zjaw iskiem  „prow adzenia za rączkę” 
co stosuje się przez zbyt częste korygowanie błędnych odpowiedzi i naprow adzanie 
na w łaściw y tok m yślenia i w ypow iadania się. Sądzę, że ta  form a jest sku tk iem  egze­
kw ow ania wiadom ości n a  lekcji w  tak iej w łaśnie form ie i w  skutkach  stw arza ol­
brzym ie trudności wyższym uczelniom w  nauczaniu  na pierw szym  roku studiów ” — 
pisze m gr W. S tundis z Politechniki Szczecińskiej.

Uwagi o przygotowaniu młodzieży do szkół wyższych

Praw ie wszyscy obserw atorzy z nielicznym i w yjątkam i podkreślają, że szkoła 
średnia nie przygotow uje młodzieży do studiów  wyższych w sposób należyty.

Na ogół, jak  stw ierdzają obserw atorzy, młodzież uzyskała dostateczną znajo­
mość m ateria łu  rzeczowego, przewidzianego program em  szkolnym. Znajom ość ta  
jednak  jest n iestety powierzchowna. Młodzież p rzysw aja sobie, w iadom ości w  sposób
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m echaniczny, bez przem yślenia i przetraw ien ia podanego m ateria łu . Większość sp ra­
wozdań podkreśla b rak  um iejętności logicznego konstruow ania odpowiedzi, w ycią­
gania wniosków, um iejętności korelacji. Niedociągnięcia te w ystępują naw et w  kon­
stru k cji sam ych odpowiedzi, które są najczęściej pow tórzeniem  tekstu  podręcznika 
lub  w ykładu nauczyciela. Odpowiedzi ograniczają się przew ażnie do reprodukow a­
nia faktów , form uł, wzorów bez prób uogólnień lub  w yciągania wniosków. Ja k  pod­
k reś la ją  obserw atorzy ta  nieporadność w  form ułow aniu  słownym  w łasnych m yśli 
w ystępuje zarówno w  w ypracow aniach pisem nych jak  i odpowiedziach ustnych.

„W ielokrotnie stw ierdzono, że łączenie różnych dziedzin spraw ia w ielkie tru d ­
ności. Jeżeli na przykład  w  związku z odpowiedzią z lite ra tu ry  poproszono o podanie 
d a t w  naw iązaniu  do m ateria łu  historycznego, uczniowie zaczynali się p lą tać w  od­
powiedziach, m yląc ogólnie znane fak ty . Podobnie przy naw iązyw aniu w  czasie odpo­
wiedzi z chemii do m atem atyk i” — pisze d r  inż. A. Kleczkowski z AGH.

N iektórzy obserw atorzy m ający okazję porów nyw ania szkół średnich ośrodków 
w iększych i m niejszych podkreślają , że młodzież pochodząca ze środowisk w ielko­
m iejskich jest lepiej przygotow ana do studiów  wyższych; to samo zjaw isko daje się 
zauw ażyć przy porów nyw aniu młodzieży pochodzącej ze środow iska inteligenckiego, 
a robotniczego ew. chłopskiego.

„Szkoły średnie w  większych ośrodkach osiągnęły już względnie w ysoki poziom, 
natom iast w  szkołach w  m niejszych m iastach w ystępują nadal dotychczasowe niedo­
ciągnięcia” — prof. d r inż. St. Rydle wski, P ro rek to r Polit. G dańskiej”.

„Wiele młodzieży, zwłaszcza chłopskiej, w ykazuje nieporadność w  posługiw aniu 
się językiem  polskim ” — prof. d r  G. Brzęk, P ro rek to r WSR w  Lublinie.

„W technikach rolniczych ...w dalszym  ciągu dają  się odczuć trudności w  popraw ­
nym  użyciu języka polskiego, ja k  również stw ierdzono, że młodzież przy daw aniu  
odpowiedzi dąży do uproszczeń — co mogłoby być dowodem małego zasobu w iado­
mości jak  i ubogich możliwości posługiw ania s,ię językiem  polskim ” — prof. dr 
D. W anic — WSR — Olsztyn.

„W szkołach, gdzie w śród uczniów zanotowano większy odsetek młodzieży robot­
niczej, spraw ozdania obserw atorów  zw racają uw agę na bardzo ubogie słownictwo 
i nieporadność form ułow ania odpowiedzi, przy dość znacznym  zasobie w iedzy” — 
prof. d r S. H rabec — pro rek to r U. Ł.

Niektórzy obserw atorzy podkreśla ją  również, że chłopcy przy  egzam inach m a­
tu ralnych  w ypadają lepiej niż dziewczęta. N ajjaskraw iej to w ystępuje przy egza­
m inie z N auki o Polsce i świecie współczesnym.

„Chłopcy praw ie w  większości w ypadków  w ykazują lepszą znajomość zagadnień 
społecznych niż dziewczęta. Ich o rien tacja w ynika z oczytania, ze znajomości prasy, 
a nie z w yuczenia” — pisze p ro rek to r U. J., prof. d r W. Jakubow ski na podstaw ie 
obserw acji pracow ników  U. J.

N iektórzy obserw atorzy uskarżają  się na to, że niestaranność i nieczytelność 
pism a większości młodzieży jest w prost katastrofalna . Powoduje to duże trudności 
przy  odczytyw aniu i ocenie p rac  pisem nych i rzu tu je w  b. n iekorzystny sposób nie 
tylko na egzam in w stępny na wyższej uczelni ale i na całokształt studiów  wyższych.

Z k ry tyką obserw atorów  spotkał się n iestety  dość często spotykany liberalizm  
w  stosunku do uczniów słabszych, k tórzy mimo słabych w yników  osiąganych w  cza­
sie całokształtu  swej nauki w  szkole średniej nie tylko do egzam inu m aturalnego 
zostali dopuszczeni ale naw et przez ten  egzam in „przeciągnięci”. Uznawano za do­
stateczne odpowiedzi zupełnie słabe, wychodząc z założenia, że „i ta k  się już więcej 
nie nauczą”, że część abitu rien tów  w łaściw ie nie m a odpow iednich zdolności i w a­
runków  do ukończenia szkoły średniej ogólnokształcącej, ale skoro się w  tej szkole
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tyle już la t spędziło, w  tej chw ili nie ma już innego w yjścia jak  dać jej dyplomy 
m atu ralne ■— dr M. Staszków, UBB.

Podobny obraz przew ija się również przy om aw ianiu poszczególnych przedm io­
tów  egzam inacyjnych.

Na tym  tle szczególnie dodatnio w ybija się ocena egzam inu w  L. O. w Złotoryi 
dokonana przez m gr M. Skow rońską z UBB.

„Z przyjem nością muszę stw ierdzić, że odpowiedzi stały  na wysokim, w trzech 
w ypadkach na b. wysokim  poziomie. Zdający w ykazali dużą znajomość faktów , cha­
rak terystyczny  był fak t nie używ ania jakichkolw iek sloganów. M aturzyści w ykazy­
w ali dużą samodzielność w  form ułow aniu odpowiedzi. Należy rów nież podkreślić 
bardzo ładny, logiczny i bardzo zindywidualizow any język odpowiedzi oraz um ieję t­
ność argum entacji. Dała się zauważyć w ielka dbałość o k u ltu rę  językow ą (bardzo 
in teresu jące np. były odpowiedzi na tem at używ ania tzw. w yrazów  obcych — w  p rak ­
tyce stosowano to  z um iarem  i zawsze niezw ykle popraw nie). W iadomości z g ram a­
tyk i i sty listyki były podaw ane bardzo ciekawie w  oparciu o przykłady. W odpo­
wiedziach z zakresu  lite ra tu ry  znać było oczytanie”.

Prócz tego pozytywnie ocenione zostało przez m gr W. Łukaszewicz z U. W. 
L. O. im. Sępołowskiej w  Warszawie. „Rzecz ciekawa, naw et słabe uczennice p o tra ­
fiły popraw nym  językiem  form ułować odpowiedzi. S praw a w arta  jest podkreślenia, 
bowiem nierzadko studenci naw et wyższych la t um iejętności tych nie nabyli" oraz 
L. O. im. T. Kościuszki w  Toruniu przez m gr Czesława Niedzielskiego z Torunia.

„Nauczycielka języka polskiego, przeprow adzająca egzam in w ykazała się dużymi 
w aloram i dydaktycznym i przy egzekwowaniu wiadomości. Absolwenci w ykazali n a ­
leżyte opanowanie m ateriału , posiadali dobrą znajomość fak tów  i um iejętność ich 
objaśnienia. Nie w ystąpiły  uchybienia w  m erytorycznym  referow aniu  treści dzieł lite­
rackich ani w  analizie ich w artości ideow o-artystycznej. U derzała natom iast pew na 
ubogość frazeologii językowej, „szarość" w  wysłowieniu, chętne odwoływanie się do 
ujęć stereotypow ych. Reszta „pozytywnych" ocen polegała w  zasadzie na stw ierdze­
niu, że przygotow anie w  zakresie lite ra tu ry  i języka polskiego było zadowalające".

Na dowód, że o poziomie przygotow ania młodzieży decyduje nauczyciel, jego 
w kład pracy i m etody nauczania, przytoczym y jeszcze jeden przykład  z egzam inu 
z fizyki w  L. O. im. J. Sobieskiego w  Krakowie.

W roku 1960 przy egzam inach w stępnych na uczelniach krakow skich zwrócono 
uwagę, że kandydaci z tego liceum  dobrze przygotow ani z m atem atyki uzyskujący 
oceny dobre a naw et b. dobre byli bardzo słabi z fizyki i w  najlepszym  razie zasłu­
giw ali n a  bardzo słabą ocenę dostateczną mimo, że na m aturze figurow ała ocena 
dobra, a naw et b. dobra. Na sku tek  zwróconej uw agi na ten niepokojący fak t, n as tą ­
piła zm iana nauczyciela fizyki i... „Zestawy py tań  były um iejętn ie dobrane. 1. P ro ­
ste ale w ym agające m yślenia zadanie, 2. Zagadnienie opisowo doświadczalne, pozw a­
la jące ocenić stopień popraw ności tzw. „m yślenia fizycznego", 3. Zagadnienie r a ­
chunkow e — w yprow adzenie jakiegoś wzoru.

Z naciskiem  należy podkreślić, że po raz pierw szy spotkałem  się przy egzam i­
nach m atu ralnych  z py taniem  m ateria łu  objętego program em  nauczania od klasy 
8 do 11-tej. Norm alnie egzam in m atu ra lny  ograniczany był do m ateria łu  dw u ostatnich 
klas. K ażdy z uczniów rozw iązał zadanie i to  w ielu z nich w  sposób inteligentny, 
w ykazujący dobre opanow anie danego zagadnienia" — pisze m gr J. Kalisz z AGH.

P otw ierdza to inny obserw ator również z AGH J. N iewodniczański, k tó ry  pisze:
„Egzam inatorem  z fizyki był w ykładow ca szkoły prof. Luba. Poziom egzam inu 

był wysoki. W ym agania staw iane przez prof. Lubę odpow iadały (a naw et przewyż­
szały) wym aganiom  staw ianym  na egzam inie w stępnym  z fizyki kandydatom  na



wyższe uczelnie techniczne (na podstaw ie porów nania z egzam inam i w  AGH, gdzie 
egzam inowałem  w  la tach 1958, 1959 i 1960). Dotyczy to zarówno poziomu staw ianych 
pytań, jak  i żądanej um iejętności ich referow ania. A biturienci, którzy  otrzym ali 
na egzam inie oceny dobre nie pow inni mieć jakichkolw iek trudności ze zdaniem 
egzam inu w stępnego z fizyki”.

N iestety podobne stw ierdzenia są nieliczne.
P rzedstaw ione wyżej trudności — zdaniem  pracow ników  nauki — w ynikają 

z dwóch zasadniczych przyczyn.
— Za obszerne program y w  stosunku do czasu przeznaczonego na ku rs szkoły 

średniej. Nauczyciel w ykłada obowiązujący m ateriał, ale m a trudności w  regu la r­
nym egzekw ow aniu i ugruntow aniu  przerobionego m ateriału .

— Często niewłaściw e m etody przysw ajan ia wiadom ości stosowane przez szkołę 
średnią, k tóre nie w yrab ia ją  um iejętności logicznego m yślenia, nie rozw ijają sam o­
dzielności i in teligencji młodzieży.

b) Uwagi dotyczące organizacji, przebiegu oraz poziomu przygotowania młodzieży 
do studiów wyższych w świetle egzaminów wstępnych.

Na w stępie należy stwierdzić, że egzam iny w stępne w  1961 r. były lepiej przy­
gotowane niż w  la tach ubiegłych.

Przede w szystkim  wcześniej zostali pow ołani członkowie w ydziałow ych kom isji 
i egzam inatorzy, choć te rm in  15 m arca wyznaczony przez M inisterstw o został do­
trzym any ty lko przez nieliczne uczelnie. Większość szkół pow ołała kom isje w  kw ie­
tniu, a naw et m aju.

W cześniejsze powołanie kom isji i egzam inatorów  m iało na celu bliższe zaznajo­
mienie się z program em  szkół średnich, ich m etodam i pracy a tym  sam ym  przygoto­
wanie się do egzaminu. Egzaminy w stępne zostały poprzedzone konferencjam i zor­
ganizowanym i w  kw ietn iu  i m aju  we w szystkich ośrodkach dla powołanych człon­
ków kom isji wydziałowych i egzam inatorów  łącznie z przedstaw icielam i kuratoriów , 
na których om awiano spraw y zw iązane z organizacją egzam inów w stępnych, m eto­
dam i egzam inowania, m ateriałem  program ow ym  do egzam inu wstępnego, u jedno­
liceniem w ym agań przez poszczególne komisje.

W w ielu szkołach członkam i kom isji wydziałowych byli przyszli opiekunowie 
I roku  studiów, k tórzy dzięki tem u mogli w yrobić sobie pogląd na poziom i p rzy ­
gotowanie przyszłych studentów . Częściej niż w  ubiegłym  roku egzam inatoram i byli 
sam odzielni pracownicy nauki, względnie nadzorowali egzam inatorów , powołanych 
spośród pomocniczych pracow ników  nauki.

W pracach kom isji uczestniczyli również przedstaw iciele rad  uczelnianych ZSP. 
Przeprow adzali oni rozm ow y z kandydatam i odnośnie ich sy tuacji m ateria lnej. W y­
niki ich pracy przydały się bardzo przy przyznaw aniu  przyjętym  na I rok studiów  
zasiłków pieniężnych oraz stypendiów  stołówkowych i m ieszkaniowych. Według 
oceny szkół udział przedstaw icieli ZSP był jak  najbardziej pożądany i owocny w  p ra ­
cach komisji. M iały jednak  m iejsce przypadki uchylania się od tej pracy  (np. na 
W ydziale Budow nictw a Lądowego w  Politechnice W rocławskiej).

Gdy chodzi o w ym agania egzam inacyjne, to  delegaci kuratoriów  stw ierdzają 
na ogół, że opierały się one n a  licealnym  program ie nauczania, choć niekiedy tem aty 
i py tan ia były trudniejsze niż stosowane podczas egzam inów dojrzałości. W ymagały 
jednak  nie tylko opanow ania m ateria łu  rzeczowego, ale także sam odzielności m y­
ślenia, logicznego w iązania faktów  oraz um iejętności dokonania właściwego — za­
leżnie od pytania — selekcjonow ania wiadomości. W prowadzonych z kandydatam i
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rozmowach badano rów nież ich zainteresow ania obranym  kierunkiem  studiów, 
stosując przy tym  py tan ia  dotyczące m otywów w yboru danego kierunku , lek tu ry  
uzupełniającej itp.

Tu okazało się, że w ielu  zdających w ybrało  dany k ierunek  studiów  zupełnie 
przypadkow o, nie um ieli bowiem n a  ten  tem at nic konkretnego powiedzieć — poza 
sloganam i tego ty p u  „podoba mi się”, „chcę być pożytecznym  w  budow nictw ie so­
cjalizm u” itp.

W WSR w Szczecinie kom isja przeprow adziła z kandydatam i rozmowy w  celu 
zorientow ania się o ich przydatności do zawodu ro ln ika. Rozmowy te  przeprow adzili 
specjalnie pow ołani konsultanci rolnictw a.

W aspekcie tego badania zarysow uje się podział kandydatów  na grupy:
I. G rupa: absolwenci techników  rolniczych,
II. G rupa: absolwenci innych szkół:
a) pochodzący ze wsi,
b) pochodzący z m iasta.
I. Absolwenci techników  rolniczych są oczywiście najlepiej zorientow ani o k ie­

runku  studiów  rolniczych. Jednakże na ogół w yraźnie ustępu ją poziomem rozwoju 
umysłowego, często inteligencją, a szczególnie poziomem wiedzy w  zakresie m ate­
m atyki absolwentom  innych szkół. Ta ocena o słabszym  rozw oju um ysłowym  i in te­
ligencji nie dotyczy tych kandydatów , k tórzy legitym ują się dobrym i św iadectw am i 
m aturalnym i. Jask raw o  natom iast uw ydatn ia się w  w ypadkach ogólnej oceny do­
statecznej na św iadectw ie m aturalnym .

G rupa absolw entów  szkół rolniczych, kandydująca na wyższe stud ia góruje nad 
innym i w yraźnie w iększym  zaangażow aniem  społecznym, przew ażnie na funkcjach  
kierow niczych w  Z. M. W., co je st dla przyszłych rolników, działających na wsi, 
cennym  walorem .

II. Absolwenci szkół nierolniczych na ogół m ało wiedzą o rolnictw ie. Podgrupa 
pochodząca ze wsi w ykazuje się pew nym i p ierw iastkam i znajom ości rolnictw a. N ato­
m iast pochodzący z m iast często nie wiedzą nic o rolnictw ie. W ybór k ie ru n k u  studiów  
okazał się w  tych w ypadkach często przypadkowy, byle nie odbywać służby w ojsko­
wej, by dostać się n a  wyższe studia, przy  czym istn ieje w śród kandydatów  dom nie­
manie, że najłatw iej dostać się na stud ia na ten  k ierunek  i do tej uczelni, gdzie 
jest najm niej kandydatów .

Odnośnie te j grupy zastosowano w  czasie egzam inów większe k ry teria  w ym a­
galności.

Na Wydziale Filozoficzno-Historycznym Uniwersytetu Łódzkiego przeprowadzono 
dla kandydatów  na historię ankietę dotyczącą zainteresow ań historycznych, czyta­
nych książek, czasopism itp. Dla kom isji w yniki je j m iały niekiedy ch a rak te r in fo r­
m ujący o zdającym , w skazyw ały na jego zainteresow ania, oczytanie itp. Pomocniczy 
również charak te r m iały badan ia  testow e przeprow adzone w Szkole Głównej Plano­
wania i Statystyki. W yniki tych badań  będą w  ciągu roku konfrontow ane z postępam i 
w  nauce studentów  I roku studiów, a następnie sform ułow ane odpowiednie wnioski.

W kilku  przypadkach zastosowano testy na egzaminie pisemnym, np. w  A kadem ii 
M edycznej w  Łodzi (fizyka i chem ia po 40 pytań), w Wyższej Szkole Pedagogicznej 
w  K atow icach (język polski, chemia). Zwrócono tu  uwagę, że sam a zasada opierania 
egzam inu na pew nym  „quantum “ py tań  jest dobra, ale pod w arunkiem , że ilość 
py tań  będzie rozsądna i będą one b. sta rann ie  opracowane i zredagowane. Tym cza­
sem w śród py tań  testow ych znalazły się w adliwe a naw et błędne sform ułow ania, 
niektóre były zbyt czasochłonne. P rzy  tej form ie istn ieje również niebezpieczeństwo 
spłycenia egzaminu.
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P orów nując tem aty  egzam inu pisem nego w  poszczególnych uczelniach stw ierdzono 
w niektórych przypadkach bardzo zróżnicowany stopień ich trudności. Obok tem atów  
trudniejszych a naw et bardzo trudnych  — w ystępują zestaw y tem atów  bardzo 
łatw ych.

Np. kandydatom  na fizykę w  U niw ersytecie Jagiellońskim  dano tem aty  zbyt 
trudne  — w yniki: 1 ocena bd, 6 db i 98 ndst. (61,6°/o), przeciw nie w  U niw ersytecie 
Poznańskim  przy bardzo łatw ych tem atach  — w yniki: 2 bd, 35 db i 1 ndst (l,5°/o). 
W zw iązku z ty m  nasuw a się wniosek, aby tem aty  egzam inu pisem nego z fizyki 
ew. z m atem atyki były usta lane centralnie.

Na egzaminie ustnym daw ano w  większości py tan ia na kartk ach  oraz czas na 
przygotow anie odpowiedzi. Często egzam in nab ierał ch a rak te ru  rozmowy, zm ierza­
jącej do w yrobienia sobie opinii o uzdolnieniach, zainteresow aniu, charak terze i po­
staw ie kandydata . Częściej niż w  la tach  ubiegłych stosowano bezkartkow y system  
pytań. W tych przypadkach ch a rak te r egzam inu-rozm ow y był bardziej natu ra lny  
i bezpośredni.

Przedstaw iciele kuratoriów  stw ierdzają, że kom isje doboru brały  pod uwagę 
m om ent zdenerw ow ania zdających w  now ym  dla nich środowisku, uwzględniały w a­
ru n k i kształcenia się w  szkole średniej, stw arzały  na ogół życzliwą i przyjazną 
atm osferę. S taw iane w ym agania egzam inacyjne były poważne, nie przekraczały jed ­
nak  możliwości średnio uzdolnionego kandydata . Oceny czasem surowsze niż na 
egzam inach dojrzałości ale spraw iedliw e. W spraw ozdaniach podkreśla się lepszą 
niż w  la tach  ubiegłych znajomość program ów  szkół średnich przez egzam inatorów. 
M iały jednak  miejsce niedociągnięcia w  organizacji i sposobie egzam inowania.

Należą do nich:
— w ybieganie w  pytan iach  poza program  szkoły średniej. Nie były one w praw ­

dzie brane pod uw agę przy usta lan iu  oceny, względnie były wycofywane — w prow a­
dzały jednak  nerw ow ą atm osferę,

— odbiegające od zasadniczego tem atu  luźne i zaskakujące pytania. Deprym o­
w ały one mniej bystrych  kandydatów  zwłaszcza, gdy nie w iązały się ściśle z egza­
m inow anym  przedm iotem ,

— zbyt ogólne, niedość ścisłe a naw et w adliw e form ułow anie pytań . W związku 
z tym  należy zwrócić w iększą uw agę na konieczność bardziej metodycznego opra­
cowywania tem atów  i py tań  egzam inacyjnych,

— równoczesne egzam inow anie w  jednej sali k ilku  grup  zdających z różnych 
przedmiotów,

— przeciąganie egzam inów  do późnych godzin wieczornych.

Wymienione wyżej fak ty  w ystępow ały w praw dzie sporadycznie, niem niej nie 
stw arzały  sprzyjającego k lim atu  dla zdających. Ogólnie jednak  spraw ozdaw cy ze 

•*: szkół średnich podkreśla ją dużą troskę rektorów  szkół, dziekanów  oraz członków
kom isji uczelnianych i wydziałowych, ja k  również pracow ników  adm inistracji z działu 
nauczania w  celu stw orzenia możliwie dobrych w arunków  dla zdających (kw atery 
w  domach studenckich, dobra inform acja, harm onogram y egzam inów) oraz właściwej 
atm osfery egzam inacyjnej, sprow adzającej do m inim um  m om ent zdenerw ow ania 
i korzystnie w pływ ającej na stan  psychiczny zdających i możność skupienia się przy 
egzaminie.

Gdy chodzi o poziom przygotowania młodzieży do studiów wyższych — to
w św ietle posiadanych m ateriałów  opisowych oraz przedstaw ionych niżej danych 
statystycznych nie m ożna zauw ażyć jak iejś w yraźniejszej popraw y, statystycznie 
raczej obniżenie.
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W ocenie jednych szkół poziom przygotow ania młodzieży do studiów  wyższych 
nieznacznie ale stale się podnosi (np. U. Ł., U. M. K., A. G. H., Politechniki: K ra ­
kowska, Poznańska, Śląska, W arszawska, W rocławska, S. G. G. W.), inne nie widzą 
żadnej popraw y (np. U. J.), inne znowu stw ierdzają pogorszenie.

Rozmaicie p rzedstaw ia się to  na poszczególnych k ierunkach  studiów  w  ram ach 
tych sam ych uczelni. Np. UMK stw ierdza w yraźną popraw ę w  przygotow aniu z m a­
tem atyki, co przypisuje ścisłym kontak tom  z K ura to rium  O kręgu Szkolnego oraz 
pracy  nauczycieli szkół średnich, k tórym i są przeważnie absolw enci tegoż U niw er­
sytetu.

N iektóre uczelnie podkreśla ją stały, duży i widoczny w ysiłek szkoły średniej 
nad podnoszeniem poziomu nauczania swych absolw entów  (np. U. Ł.).

Jednoznacznie brzm i sąd o lepszym  przygotow aniu absolw entów  liceów ogólno­
kształcących z 1961 r., niż tegorocznych absolw entów  średnich szkół zawodowych 
i absolw entów  z la t ubiegłych. Jednom yślna jest na ogół opinia, że absolwenci szkół 
średnich  w ykazują coraz więcej wiadom ości z poszczególnych przedm iotów  (mimo 
spotykanych i  tu  poważnych braków). Powszechne jednak  są zdania, że młodzieży 
zdającej egzam in w stępny b rak  często pełnej dojrzałości, w yrobienia samodzielnego 
i logicznego m yślenia oraz um iejętności swobodnego operow ania zasobem posiada­
nych wiadomości.

S tw ierdzono to także n a  egzam inach dojrzałości.
Zaznaczyć również należy, że zjaw isko dysproporcji ocen na św iadectw ie doj­

rzałości i na egzam inie w stępnym  w ystępuje w  znacznie m niejszym  stopniu niż 
w  la tach  ubiegłych, choć zdarzają się jeszcze rażące przypadki niezgodności ocen.

Po tych ogólnych uw agach omówmy m ateria ły  statystyczne.
W 1961 r. odsiew egzaminacyjny zmniejszył się o 0,9% w  porów naniu z 1960 r. 

(wszystkie szkoły) z tym  jednak, że liczby procentow e niezdanych egzam inów w  sto­
sunku do 1960 r. przedstaw iają się różnie w  poszczególnych grupach szkół i tak  
zmniejszenie odsiewu nastąpiło:

— w politechnikach
— w WSR
— w akadem iach m edycznych
— w wyższych szkołach w ychow ania fizycznego

Wzrósł natom iast procent niezdanych egzaminów:

— w uniw ersytetach
— w WSE
— w  WSP
— w wyższych szkołach artystycznych

Procent niezdanych egzam inów w  poszczególnych grupach szkół obrazuje n i- % 
niejsze zestawienie.

01 0,4%

01 2,7%

1 o 5,6%

01 2,8%

01 2,3%

01 1,1%

01 1,5%

01 3,3%

Ogółem wszystkie szkoły
w tym : szkoły Ministerstwa Szkoln. Wyższego

Najwyższy odsiew egzam inacyjny w ystępuje 
w wyższych szkołach artystycznych 

N astępnie idą:
— akadem ie medyczne 
•— uniw ersytety

— 33,3% (34,2% w  1960 r.)
— 32,1% (31,7% w 1960 r.)

— 56,9% (53,6% w 1960 r.)

— 37% (42,6% w 1960 r.)
— 34,3% (32% w 1960 r.)
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— politechniki — 34% (34,4% w 1960 r.)
— W SP — 26,9% (25,4% w  1960 r.)
— WSE — 25,2% (24,1% w  1960 r.)
— WSR — 25% (27,7% w  1960 r.)
— W wyższych szkołach w ychow ania fizycznego — 19,3% (22,1 %  w  1960 r.)
Niżej podane zestaw ienie obrazuje liczbowy i procentow y odsiew egzam inacyjny

w la tach  1957—1961 w  szkołach Min, Szkoln, Wyższego.

Odsiew na egzaminie wstępnym w latach 1957, 1958, 1959, 1960 i 1961 r.

W 1957 r. odpadło po egzaminie wstępnym "ć- 14513 kand. tj. 45,9% ogółu 
zdających

w 1958 r. 11 ” ” — 11838 kand. tj. 38,0% ogółu 
zdających

w 1959 r. 11 ” ” ” — 11295 kand. tj. 32,9% ogółu 
zdających

w 1960 r. 11 11 ” ” — 10956 kand. tj. 31,7% ogółu 
zdających

w tym:

w 1961 r. 11 ” — 11300 kand. tj. 32,1% ogółu 
zdających

Uniwersytety w 1957 r. ” ” 11 ” — 4199 kand. tj. 40,6% zdających 
na uniwersytety

w 1958 r. 11 ” ” ” — 3943 kand. tj. 36,1 % zdających 
na miiwersytety

w 1959 r. >! 11 ” 11 — 3819 kand. tj. 30,5% zdających 
na uniwersytety

w 1960 r. »: ” ” — 4247 kand. tj. 32,0% zdających 
na uniwersytety

w 1961 r. a ” ” — 4659 kand. tj. 34,3 % zdających 
na uniwersytety

Politechniki w 1957 r. - 11 >> ” — 7842 kand. tj. 51,0% zdających 
na politechniki

w 1958 r. ” 11 — 6043 kand. tj. 41,3% zdających 
na politechniki

w 1959 r. 11 11 ” — 5404 kand. tj. 37,3% zdających 
na politechniki

w 1960 r. ” ” ” ” — 4601 kand. tj. 34,4% zdających 
na politechniki

Wyższe Szkoły

w 1961 r. ” — 4644 kand. tj. 34,0% zdających 
na politechniki

Rolnicze w 1957 r. >* ” >> ” — 1782 kand. tj. 41,6% zdających 
do WSR

w 1958 r. ” >> ” ” — 1435 kand. tj. 34.9% zdających 
do WSR

w 1959 r. ” ” ” ” ■— 1525 kand. tj. 30,8 % zdających 
do WSR
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w 1960 r. odpadło po egzaminie wstępnym — 1494 kand. tj. 27,7% zdających
do WSR

Wyższe Szkoły

W 1961 r. ,, ,, — 1319 kand. tj. 25% zdających 
do WSR

Ekonomiczne w 1957 r. „ „ — 690 kand. tj. 43,2% zdających 
do WSE

w 1958 r. „ ,. — 417 kand. tj. 28,5 % zdających 
do WSE

w 1959 r. „ ,, ,, — 547 kand. tj. 23,3 % zdających 
do WSE

w 1960 r. „ „ — 614 kand. tj. 24,1 % zdających 
do WSE

w 1961 r. „ „ — 678 kand. tj. 25,2% zdających 
do WSE

Wyniki egzaminu wstępnego w  zależności od typu i czasu ukończenia szkoły średniej

Na 100 zdających ogółem do wszystkich szkół wyższych 
egzamin zdało —- 66,7

w tym  do szkół Min. Szkoln. Wyższ.
(na 100 zdających do tych szkół) — 67,9 (68,3 w  1960 r.)

Pierwsze miejsce wśród pozytywnych wyników egzaminu zajmują absolwenci liceów  
ogólnokształcących z 1961 r.

Na 100 zdających z tych szkół zdało do wszystkich uczelni — 69,5 
w  tym  do szkół Min. Szk. W. — 71,9 (72,0 w  1960 r.)

N astępnie idą absolwenci szkół zawodowych z 1961 r.
Na 100 zdających z tych szkół pozytywne w yniki uzyskało 

(wszystkie uczelnie) 
w  tym  do szkół Min. Szk. W.

Na 100 zgłoszonych absolw entów  z la t ubiegłych egzamin 
zdało (wszystkie uczelnie) 
w  tym  do szkół Min. Szk. W.

— 67,2
— 66,8 (63,6 w  1960r.)

— 62,3
— 62,1 (64,9 w  1960 r.)

Jak  z powyższego w ynika lepiej niż w  roku ub. zdaw ali egzam in absolwenci 
szkół zawodowych z 1961 r. Pozostaje to  w  związku z wejściem  do szkół wyższych 
absolwentów  z przedłużonego do la t pięciu czasokresu nauczania.

Absolwenci liceów ogólnokształcących z 1961 r. najgorzej w ypadli w  wyższych 
szkołach artystycznych, gdzie egzamin z w ynikiem  pom yślnym  złożyło tylko 21,Wo 
ogółu zdających z tej grupy szkół, podczas gdy n a  100 zdających ze szkół zawodo­
wych (w olbrzym iej w iększości absolwenci średnich szkół artystycznych) pozytywne 
w yniki uzyskało 65,5.

W arto również zaznaczyć, że spośród 33636 absolw entów  liceów ogólnokształcą­
cych młodzieżowych z r. 1961 przyjęto  w  w yniku egzam inów w stępnych n a  I rok 
studiów  wyższych do w szystkich uczelni ca 14000 studentów  (po odliczeniu ca 500 
przyjętych z liceów ogólnokształcących dla pracujących z 1961 r.), co stanow i 41,6®/o 
ogółu absolw entów  tych liceów.
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W 1958 r. p rocent ten w ynosił — 39,7 
w  1959 r. — 36,8 
w  1960 r. — 41,4

Powyższe w skazuje na w zrost (choć nieznaczny) udziału absolw entów  liceów ogólno- 
kształących w  studiach wyższych.

Odsiew egzam inacyjny w  zależności od typu  i czasu ukończenia szkoły średniej 
ilu s tru je  niżej podane zestawienie.

Odsiew egzaminacyjny w  poszczególnych grupach szkól wyższych (studia dzienne) 
w zależności od typu i czasu ukończenia szkoły średniej (dla szkół Min. Szk. W. 
w latach 1959—1961, dla pozostałych w  1961 r.).
Na 100 zdających z danego typu  szkół średnich  nie zdało egzam inu:

Grupa szkól Rok Ogółem

Absolwenci z

liceów
ogólno-
kształc.

danego roku

techników 
zawodowych 
i lic. peda­
gogicznych

Absolwenci 
z lat

ubiegłych

Ogółem wszystkie szkoły A +B 1961 33,3 30,5 32,8 37,7

w tym:
A. Szkoły podległe Min. Szk.

Wyższego 1959 32,9 28,7 41,6 34,6
1960 31,7 28,0 36,4 35,1
1961 32,1 28,1 33,2 37,9

w tym:
Uniwersytety 1959 30,5 29,1 32,8 32,2

1960 32,0 29,8 33,7 35,0
1961 34,3 30,3 34,2 41,3

Politechniki 1959 37,3 29,6 47,7 40,0
1960 34,4 28,4 47,9 38,5
1961 34,0 28,7 35,8 41,5

Wyższe szkoły rolnicze 1959 30,8 30,3 36,3 28,5
1960 27,7 27,4 31,1 26,2
1961 25,0 23,7 28,1 24,4

Wyższe szkoły ekonomiczne 1959 23,3 17,2 29,4 27,0
1960 24,1 18,2 38,6 30,1
1961 25,2 20,9 27,9 30,3

B. Szkoły podległe innym
resortom 1961 36,8 37,1 31,3 37,8

w tym:
1. Akademie medyczne 1961 37,0 37,3 34,1 36,9

2. Wyższe szkoły pedagog. 1961 26,9 23,9 31,8 28,9

3. Wyższe szkoły wych. fiz. 1961 19,3 20,4 18,7 18,1

4. Wyższe szkoły artystyczne 1961 56,9 78,9 34,5 59,5
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W yniki egzam inów  w stępnych w  zależności od pochodzenia społecznego

Na 100 zdających ogółem do wszystkich szkół wyższych 
złożyło egzamin z wynikiem pomyślnym  
w tym do szkół Min. Szk. W.
(na 100 zdających do tych szkół)

Na 100 zgłoszonych kand. pochodzenia robotniczego do 
w szystkich uczelni zdało egzamin 
w  tym  do szkół Min. Szk. W.

Na 100 zgłoszonych kand. pochodzenia chłopskiego 
uzyskało pom yślne w yniki —■ wszystkie szkoły 
w  tym  do szkół Min. Szk. W.

Na 100 zgłoszonych kand . pozostałych grup (intel., 
rzem ieśln. i inni) zdało egzam in — wszystkie uczelnie 
w  tym  do szkół Min. Szk. W.

— 66,7

— 67,9 (68,3 w  1960 r.)

— 66,9
— 68,0 (68,5 w  1960 r.)

—  68,2
— 68,5 (68,9 w  1960 r.)

—  66,1
— 68,7 (68,0 w  1960 r.)

Niżej podane zestaw ienie obrazuje odsiew egzam inacyjny w zależności od pocho­
dzenia społecznego.

Na 100 zdających danej grupy społecznej nie zdało egzaminu wstępnego (dla szkół 
Min. Szk. W. lata 1957—1961, dla pozostałych rok 1961).

Grupa szkół Rok Ogółem poc
robotnicze

W tym:
lodzenie społeczne 

chłopskie j inne

Wszystkie szkoły A +B 1961 33,3 33,1 31,8 33,8

w tym:
A. Szkoły podległe Min. Szk.

Wyższego 1957 46,4 44,9 39,9
1958 37,3 36,7 36,8
1959 32,9 32,8 32,7 33,0
1960 31,7 31,5 31,1 31,9
1961 32,1 32,0 31,5 32,3

B. Szkoły podległe innym
resortom 1961 36,8 36,4 33,7 37,7

w tym:
Akademie medyczne 1961 37,0 36,8 36,9 37,1
Wyższe szkoły pedagog. 1961 26,9 26,9 26,7 27,0
Wyższe szkoły wych. fiz. 1961 19,3 23,7 16,4 17,8
Wyższe szkoły artystyczne 1961 56,9 57,8 52,2 57,1

W szystkie grupy społeczne w ykazują większy odsiew egzam inacyjny niż w r. 1960.

Wyniki egzaminów wstępnych z poszczególnych przedmiotów

Biorąc pod uw agę statystyczne w yniki egzam inów w stępnych z poszczególnych 
przedmotów, to  porów nanie la t 1960 i 1961 w ykazuje pogorszenie w  litera tu rze  pol­
skiej, języku rosyjskim , języku łacińskim , h istorii i geografii.
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W yraża się ono w  spadku ocen bd i db i wzroście ocen niedostatecznych ta k  na 
egzam inie pisem nym  jak  i ustnym .

Języki: niem iecki i francusk i oraz fizyka w ypadły gorzej na egzam inie pisem ­
nym, lepiej n a  egzam inie ustnym , język angielski i biologia gorzej na egzaminie 
ustnym . M niej w ięcej na tym  sam ym  poziomie u trzym uje się m atem atyka i chemia. 
Ta osta tn ia trochę lepsza.
O brazuje to niżej podane zestawienie.

Zestawienie wyników egzaminów wstępnych z poszczególnych przedmiotów egza­
minacyjnych w  latach 1957—1961.

D ane obejm ują 50—100°/o zdających poszczególne przedm ioty we w szystkich szkołach 
wyższych z w yjątk iem  wyższych szkół artystycznych.

Przedmiot Rok

Egzamin pisemny Egzamin ustny

liczba
zdających

oceny w %
liczba

zdających

oceny w °// O

bd idb dost nd bd i db dost nd

1 2 3 4 5 6 7 8 9 10

1957 1458 19,0 52,6 28,4 898 30,0 41,0 29.0
1958 931 33,6 44,6 21,8 1058 37,5 37,5 25,0

Literatura polska 1959 1383 26,0 53,7 20,3 1896 34,4 42,2 23,4
1960 2468 31,4 53,5 15.1 2105 37,9 40,8 21,3
1961 3412 29,9 53,0 17,1 3030 33,4 43,9 22,7

1957 brak danych
1958 162 10,5 43,2 46,3 brak danych

Język rosyjski 1959 175 9.1 40,0 50,9 131 12,2 38,9 48,9
1960 611 19,3 44,5 36,2 394 23,1 38,6 38,3
1961 809 12,9 37,8 49,3 462 19,0 41,6 39,4

1957 brak danych
1958 128 21,9 53,1 25,0 brak danych

Język niemiecki 1959 92 30,5 40,2 29,3 106 25,4 54,7 19,8
1960 148 33,1 40,6 26,3 63 38,1 34,9 27,0
1961 256 28,5 45,3 26,2 107 38,3 49,5 12,2

1957 brak danych
1958 111 30,6 42,4 27,0 brak danych

Język angielski 1959 137 16,0 24,9 59,1 134 25,0 28,0 47,0
1960 317 28,7 36,6 34,7 229 30,1 31,0 38,9
1961 270 34,4 32,6 33,0 112 26,8 26,8 46,4

1957 brak danych
1958 74 17,6 21,6 60,8 brak danych

Język francuski 1959 90 34,4 32,3 33,3 90 24,4 42,3 33,3
1960 238 24,4 44,1 31,5 165 26,1 40,6 33,3
1961 178 20,3 34,8 44,9 80 31,3 45,0 23,7

O cena poziom u p rzy g o to w a n ia  m ło d z ie ży  —  2



Przedmiot

Język łaciński

Historia

Geografia

Biologia

Matematyka

Fizyka

Chemia

Logika

Egzamin pisemny Egzamin ustny

liczba
oceny w °//o

liczba
oceny w %

zdających bd i db dost nd zdających bd i db dost nd

3 4 5 ! 6 1 7 8 1 9 1 10

]
1957 brak danych
1958 32 53,1 31,2 15,7 brak danych
1959 52 38,5 40,4 21,1 32 47,0 34,2 18,8
1960 61 24,6 49,2 26,2 43 34,9 51,2 13,9
1961 64 25,0 34,4 40,6 30 33,3 36,7 30,0

1957 1418 30.0 47,7 22,3 2493 35,4 39,1 25,5
1958 4194 30,7 49,4 19,9 2652 41,9 33,6 24,5
1959 3810 36,4 49,3 14,3 4104 43,9 36,7 19,4
1960 5121 31,1 55,1 13,8 5107 40,2 36,8 23,0
1961 6272 26,4 52,1 21,5 5717 36,2 38,7 25,1

1957 572 25,8 42,4 31,8 1605 32,9 44,2 22,9
1958 560 33,7 40,0 26,3 3251 37,3 42,3 20,4
1959 782 34,6 47,6 17,8 3795 41,2 42,9 15,9
1960 768 29,8 51,6 18,6 5388 37,0 41,3 21,7
1961 932 27,3 51,0 21,7 6736 33,2 44,7 22,1

1957 2377 32,1 45,6 22,3 1209 39,8 38,2 22,0
1958 2828 33,6 48,4 18,0 1492 45,2 35,3 19,5
1959 6216 31,0 48,7 20,3 2380 41,5 38,0 20,5
1960 8947 28,9 46,3 24,8 3418 45,8 35,4 18,8
1961 7427 32,5 50,5 17,0 3733 40,7 35,3 24,0

1957 10288 11,5 31,5 57,0 10261 19,2 42,3 38,5
1958 12058 18,4 36,5 45,1 11835 23,6 45,6 30,8
1959 11100 19,9 35,7 44,4 12027 24,3 49,2 26,5
1960 13608 16,3 38,7 45,0 14406 24,6 50,3 25,1
1961 17934 16,5 37,5 46,0 19847 24,4 51,1 24,5

1957 572 24,0 31,8 44,2 7637 24,4 39,1 36,5
1958 504 19,3 39,3 41,4 9277 25,1 45,3 29,6
1959 739 14,7 44,6 40,7 13083 26,1 44,3 29,6
1960 1498 33,6 43,8 22,6 15477 29,7 46,3 24,0
1961 1444 26,2 42,8 31,0 20715 31,5 45,7 22,8

1957 _ — — — 1620 30,8 34,4 34,8
1958 — — — — 1732 39,7 35,7 24,6
1959 — ' -- — — 5371 34,1 33,3 32,6
1960 737 43,4 39,5 17,1 5915 38,0 36,7 25,3
1961 — — — — 6745 39,4 34,9 25,7

1961 1 — — _ — 327 32,1 40,7 27,2



Mężczyźni zdaw ali egzam in lepiej niż kobiety. Gorzej jednak  niż w  1960 r. w ypadł 
egzam in dla obydwu płci (dane tylko dla szkół Min. Szk. W.).
W skazuje na to niżej podane zestawienie.

W yniki egzam inów  w stępnych kobiet i m ężczyzn

Na 100 zgłoszonych kandydatów wg płci złożyło 
egzamin z wynikiem pomyślnym

Grupy szkół Rok ogółem 
mężczyźni 
i kobiety

w tym

mężczyźni kobiety

Wszystkie szkoły 1961 66,7 67,1 66,2

w tym:
Szkoły Min. Szk. W.

(bez KUL-u) 1961 67,9 68,1 67,5
1960 68,3 68,4 68,2

Kandydaci nieprzyjęci na studia wyższe mimo zdania egzaminu

Są tu  dwie kategorie kandydatów :
— liczniejsza, zdyskw alifikow ana z powodu słabych w yników  egzam inów oraz
— nieliczna, k tó ra  uzyskała naw et średnio dobre oceny na egzaminie, nie została 
jednak p rzy ję ta  na studia z b raku  miejsc. Dotyczy to tych kandydatów  na k ierunk i 
nadm iarow e (np. psychologia, biologia, m edycyna, archeologia), którzy nie w yrazili 
zgody na zm ianę k ierunku  studiów.

Należy zaznaczyć, że w  1961 r. spadła liczba tej kategorii kandydatów  i to we w szyst­
kich grupach szkół.

Obrazuje to niżej podane zestawienie

Grupy szkół

Kandydaci nieprzyjęci z powodu słabych wyników egzaminu 
wstępnego i braku miejsc w latach:

1961 1960
L. % L. %

Wszystkie szkoły 

w tym:
a) Szkoły Min. Szk.

4344 9,1 6684 13,8

Wyższego 

b) Szkoły podległe
2932 8,3 4598 13,3

innym resortom 1412 11,4 2086 15,3

Przytoczone wyżej liczby i fak ty  w skazują, że w yniki egzam inu wstępnego 
w 1961 r. w ypadły gorzej niż w 1960 r. W yraża się to  przede w szystkim  w  większym 
odsiewie egzam inacyjnym . W ystępuje on we w szystkich (poza niewielkim i odchyle­
niami) podanych wyżej ujęciach statystycznych.
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Gorzej zdaw ała młodzież w  zależności od typu  i czasu ukończenia szkoły średniej 
(z w yjątk iem  absolw entów  średnich szkół zawodowych z 1961 r.), pochodzenia spo­
łecznego (wszystkie grupy), płci oraz większości poszczególnych przedm iotów  egza­
m inacyjnych. Przyczyną tego stanu  rzeczy są z jednej strony w zrastające w ym agania 
egzam inacyjne staw iane przez uczelnie wyższe, mieszczące się jednak  w  ram ach 
obowiązującego obecnie program u nauczania w  szkołach średnich, z drugiej zaś 
strony szkoła średnia — mim o niew ątpliw ego w ysiłku nad  podnoszeniem  poziomu 
nauczania swoich uczniów i dalszych osiągnięć w  zakresie większego zasobu w iado­
mości swoich absolw entów  — nie nadąża z przygotow aniem  na tak im  poziomie, k tóry  
odpow iadałby potrzebom  życia i szkoły wyższej. Nie w yrab ia bowiem  w  dostatecznym  
stopniu samodzielnego m yślenia oraz um iejętności swobodnego operow ania zasobem 
posiadanych wiadomości, co je st koniecznym  w arunkiem  studiow ania w  uczelni 
wyższej.

Należy również podkreślić, że w  1961 r. nastąpiło  dalsze podniesienie poziomu 
m etod egzam inow ania i kw alifikow ania kandydatów  n a  studia wyższe. P raca  w  tym  
zakresie pow inna być nadal rozw ijana i pogłębiana.

Równolegle w ysiłki szkoły średniej pow inny zm ierzać do osiągania coraz lep­
szych w yników  nauczania, w yrażających się w  gruntow niejszym  opanow aniu i rozu­
m ieniu przez młodzież m ateria łu  nauczania zakreślonego przez program  szkoły śred­
niej oraz w  w yrobieniu w  niej samodzielności m yślenia, zwłaszcza, że w  tym  zakresie 
w ystępują u  większości młodzieży ubiegającej się o przyjęcie n a  studia wyższe po­
ważne jeszcze braki.

Ponadto  szkoły średnie pow inny pogłębić pracę wychowawczą w  zakresie kształ­
tow ania zainteresow ań młodzieży i w yboru przez n ią zawodu (dalszego k ierunku  
nauki) oraz przechodzić od stosowanej obecnie pracy  inform acyjnej o studiach wyż­
szych do poradnictw a zawodowego. Pow inny w  tym  zakresie w spółpracować z tereno­
w ym i psychologicznymi poradniam i zawodowymi.

2. Praca szkół średnich w zakresie doboru młodzieży na studia wyższe w 1961 r.

Ogólnie m ożna powiedzieć, że p raca  szkół średnich  w  zakresie inform ow ania 
młodzieży o studiach wyższych ulega system atycznej poprawie.

W yraża się ona — w  porów naniu z 1960 r. — w zrostem  w śród młodzieży zain te­
resow ań k ierunkam i studiów, na k tó re  zgłaszała się niew ystarczająca liczba kandy­
datów  jak : filozofią, górnictwem , hutnictw em , geodezją, kom unikacją kolejową, fi­
nansam i itp. W zrasta zainteresow anie studiam i m atem atycznym i. Mimo istniejących 
jeszcze dysproporcji w  zgłoszeniach na poszczególne k ie runk i studiów  (nadmiary — 
na praw ie, biologii, psychologii, archeologii, technologii rolno-spożywczej, handlu 
zagranicznym , deficyty: na fizyce, filologii rosyjskiej, w łókiennictw ie, chemii un iw er­
syteckiej), zm niejszyły się znacznie w  1961 r. deficyty. Po raz pierw szy w ykonano 
zadania planow e na m atem atykę praw ie w  całości (99,5°/o).

Częściej niż w  ubiegłych la tach  spotyka się w  spraw ozdaniach uczelni stw ier­
dzenia, że nastąp iła  dalsza popraw a w  opiniow aniu kandydatów  przez szkoły średnie, 
że opinie są gruntow niejsze, bardziej rzetelne w  swej treści i odpow iadają wynikom  
egzam inu i w yborow i k ie runku  dalszej nauki.

Obok tego pozytywnego stw ierdzenia trzeba podkreślić i niedociągnięcia wielu 
szkół w  tym  zakresie. Spotykano bowiem opinie m ało zróżnicowane, zbyt ostrożne, 
zdawkowe, stereotypowe, nie dające rzeczywistego obrazu uzdolnień kandydata, 
a naw et sprzeczne np. „...wprawTdzie był niesystem atyczny w  pracy, słabo uzdolniony 
ale do studiów  na obranym  k ie runku  się nadaje". Chodzi w  tym  przypadku o studia
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ekonomiczne. Inny  przykład  „...uzdolniony ...wykazuje szczególne zainteresow anie 
obranym  kierunkiem  studiów ”. W rozmowie podczas egzam inu okazało się, że o w y­
branym  k ie runku  studiów  (w tym  przypadku o psychologii) kandydat nic nie wie, 
a w szystkie oceny na św iadectw ie dojrzałości dostateczne.

Mówiąc o zachowaniu się młodzieży w  czasie egzaminu niem al wszystkie uczel­
nie stw ierdzają, że było ono bez zarzutu. Np. „w arto podkreślić, że młodzież p rzystą­
piła do egzam inu w nastro ju , k tóry  m ożna określić jako  uroczysty, czego zew nętrz­
nym  w yrażeniem  jest s ta ranny  i stosowny ubiór” (U. Ł.). „O ceniając tegorocznych 
kandydatów , zaakcentować trzeba bardzo duży postęp w  ich dbałości o w ygląd ze­
w nętrzny. N iem al wszyscy kandydaci przyszli ub ran i jak  do egzam inu dojrzałości, 
a przy tym  czyści i sta rann ie  ogoleni. Zachowanie w  toku całego egzam inu i fo r­
m alności z tym  związanych — bez zarzu tu” (W. S. E. Wrocław). W arto to podkreślić 
zwłaszcza, że w  la tach  ubiegłych tzw. k u ltu ra  życia codziennego kandydatów  zdają­
cych egzam in w stępny pozostawiała b. dużo do życzenia.

Przeprowadzona w  kwietniu i maju 1961 r. przez pracowników Ministerstw: 
Oświaty i Szkolnictwa Wyższego wizytacja 50 liceów ogólnokształcących i 38 średnich 
szkół zawodowych we w szystkich w ojew ództw ach pod kątem  zbadania pracy szkół 
nad doborem kandydatów  na stud ia wyższe w ykazała, że w  w ielu szkołach p raca  na 
tym  odcinku jest prow adzona planowo i system atycznie również w  k lasach IX  i  X, 
że pracę tę  kon tro lu ją w izytatorzy k u ra to ry jn i w  czasie w izytacji szkół. Większe 
również zainteresow anie doborem  młodzieży na studia wyższe w ykazują kuratorzy  
okręgów szkolnych.

W czasie w izytacji stw ierdzono, że w  szkołach ogólnokształcących, w  których 
praca nad kształtow aniem  zainteresow ań w śród młodzieży jest system atycznie pro­
wadzona od klas niższych, gdzie działają kółka zainteresow ań, w ybór k ierunku  dal­
szej nauk i jest praw idłow y. W szkołach tych młodzież w ie czego chce, um ie uzasad­
nić w ybór i stoi zdecydowanie przy w ybranym  często już w klasach niższych kie­
runku  studiów. Ze szkół tych zgłasza się na studia wyższe wysoki procent absolw en­
tów i wysoki również procent młodzieży uzyskuje pozytywne w yniki egzaminu. 
Np. I. L. O. w  Białym stoku, L. O. im. M. K opernika w  Toruniu, L. O. w  Puław ach, 
L. O. im. K asprzaka w  Poznaniu, L. O. w  Jarocinie, L. O. w  Siemianowicach, L. O. 
w  Gorlicach, L. O. im. Żeromskiego w  K ielcach itp.

Równocześnie stwierdzono, że są szkoły i to  liczne, w  których  praca nad  doborem 
młodzieży na studia wyższe jest słaba a in strukcja  M inisterstw a Oświaty z dnia 
10 stycznia 1961 r. nierealizow ana. W szkołach tych decyzje młodzieży są n ieskry- 
stalizowane, chwiejne, przypadkow y w ybór k ie runku  studiów, m ałe zainteresow anie 
studiam i wyższymi, m ała liczba zgłoszeń. Np. L. O. w Pelplinie, Nałęczowie, P iń ­
czowie, Gryfinie, Starogardzie, Skwierzynie. Małe jest również zainteresow anie s tu ­
diami wyższymi w  liceach ogólnokształcących peryfery jnych  w ielkich m iast (ośrodki 
robotnicze) np. L. O. n r  11 i 15 w  Łodzi, L. O. w  Bydgoszczy-Kapuściskach, Szcze- 
cinie-Gum ieńcach itp.

W w yniku przeprow adzonych w izytacji potw ierdza się fakt, że młodzież z liceów 
prow incjonalnych oraz młodzież robotnicza i chłopska w  dużej liczbie w ybiera stu ­
dia krótsze organizowane dla m aturzystów  w  państw ow ych szkołach technicznych, 
ekonomicznych, średnich szkołach m edycznych (dziewczęta), studiach nauczycielskich 
oraz na różnych kursach  itp. np., z L. O. w  A leksandrow ie K ujaw skim , Solcu K u­
jawskim, B usku-Zdroju, Pińczowie, Nałęczowie, Zdunach itp . Część młodzieży idzie 
do pracy.

P ytan i o powody dla k tórych  nie w ybierają  studiów  wyższych odpowiadali, że 
studia wyższe się nie opłacają, są długie, trudno  się dostać, dla w ielu przeszkodą są
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w arunki m ateria lne rodziców itp. Zdolniejsi w ybierający pracę in te resu ją  się już 
w  szkole średniej studiam i zaocznymi, py ta li bowiem o w arunk i przyjęć i studiów  
w  tych szkołach.

Stw ierdzono również, że niektóre szkoły średnie organizują prelekcje p rzedsta­
wicieli różnych zawodów (nauczycieli, inżynierów, lekarzy, ekonomistów), którzy 
in form ują młodzież o poszczególnych zawodach, możliwościach i w arunkach  pracy 
po ukończeniu studiów  wyższych. Ta form a przyjęła się m. in. w  woj. koszalińskim  
i daje pozytywne wyniki.

Gdy chodzi o szkoły zawodowe — zw racano głównie uwagę, jaka młodzież z tych 
szkół w ybiera studia wyższe. W założeniu pow inni to  być kandydaci najzdolniejsi 
i w ybierać k ierunk i zgodnie z dotychczasową nauką w  szkole średniej.

Z uw agi na specyficzną sytuację szkół zawodowych badano też, czy szkoły te  
zorganizowały dla swoich uczniów -kandydatów  na stud ia wyższe dodatkow ą pomoc 
w  celu przygotow ania ich do egzam inu wstępnego.

Tu trzeba stwierdzić, że na studia wyższe w ybiera się młodzież niekoniecznie 
najzdolniejsza, raczej średnia, dostateczna. D ecydują przeważnie w arunk i m ateria lne 
rodziców. Młodzież zamożniejsza —■ nie zawsze najzdolniejsza — w ybiera studia, 
biedniejsza — często zdolna — pracę. Nie zawsze również młodzież szkół zawodowych 
zgłasza się na k ierunk i zgodne z dotychczasową nauką w  szkole średniej. Pomoc 
w  przygotow aniu do egzam inu w stępnego z m atem atyki, fizyki i biologii zorganizo­
w ały tylko nieliczne szkoły np. technika rolnicze w  woj. koszalińskim . Technikum  
W łókiennicze N r 1 w  Łodzi, Technikum  E lektrotechniczne w  Żychlinie, Technikum  
Geodezyjne we W rocławiu.

Ogólnie m ożna stwierdzić, że praca nad  doborem kandydatów  na studia wyższe 
w  szkołach zawodowych jest n iew ystarczająca. Ciekawego m ateria łu  w  zakresie de­
cyzji absolw entów  liceów ogólnokształcących w  spraw ie dalszej nauk i w  szkole wyż­
szej dostarczają przeprowadzone w  kwietniu 1961 r. przez Pracownię Badań nad 
Szkolnictwem Wyższym badania w śród 751 uczniów 24 liceów ogólnokształcących, 
rozmieszczonych w  różnych częściach Polski i w  różnego typu m iastach i m iastecz­
kach. Stwierdzono tu m. in., że młodzież kandydująca na studia wyższe bierze pod 
uwagę stopnie uzyskiwane w  czasie nauki w szkole średniej i wybiera kierunek, 
który zdaje się nastręczać najmniej trudności. Stopnie spełniają główną rolę wskaź­
nika uzdolnień.

P rzy rozw ażaniu przez nauczycieli i młodzież cech w ybieranego k ie runku  bierze 
się pod uw agę sam  egzam in w stępny. N atom iast w ym agania staw iane kandydatow i 
w  czasie dalszej nauk i nie są dostatecznie dostrzegane przez młodzież. Nie dostrze­
gają tego ważnego czynnika również nauczyciele.

Zaznacza się również w pływ  starszych kolegów na w ybór k ierunku  studiów. 
Zdarza się jednak  często, że koledzy-studenci w yolbrzym iają trudności na studiach, 
k tó re  sam i w ybrali i w skutek  tego zniechęcają do naśladow nictw a. Na w ybór duży 
w pływ  m ają  rodzice, ale przede w szystkim  w  środow iskach inteligenckich. Posiadają 
one znacznie lepsze rozeznanie, co można studiować i jak ie możliwości zatrudnienia 
następnie uzyskać. W  rodzinach robotniczych i w śród młodzieży chłopskiej stw ierdza 
się często niechęć do k ierunków  studiów  mało znanych. Nauczyciele w  prowadzo­
nych rozmowach w skazują uczniom i ich rodzicom, że na studia wyższe pow inni iść 
najzdolniejsi, ale często nie znajdu ją u rodziców zrozumienia.

N ajtrudniejsze zadanie przedstaw ia przekonyw anie rodziców ze środow iska in ­
teligenckiego i drobno-m ieszczańskiego, k tóre studia wyższe uw ażają za jedyną 
szansę zdobycia w  życiu odpowiedniej i szanowanej pozycji i popychają dzieci do 
nauk i mimo, że nie posiadają one odpowiednich ku tem u uzdolnień. Inaczej na ogół
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przedstaw ia się sy tuacja w  środow iskach robotniczych i chłopskich — nauczyciel ma 
tu  do odegrania rolę rzecznika dalszego kształcenia, m usi pomóc rodzicom i uczniowi 
w  wyborze właściwego k ierunku  dalszej nauki. A spiracje do kształcenia dzieci i zau­
fanie do opinii nauczycieli u jaw nili w śród badanych szczególnie górnicy. W innych 
środowiskach robotniczych postulow ano ogólnie, by dzieciom było lepiej, co nie ozna­
czało, że do lepszego życia prow adzi ty lko  szkoła wyższa. W rozw ażaniach n a  tem at 
dalszej nauki brano pod uw agę szczególnie często czas trw an ia  studiów, możliwość 
otrzym ania pracy i perspektyw y zarobkow ania. Najczęstszym  powodem rezygnacji 
ze studiów, podaw anym  w środowisku robotniczym, był długi czas ich trw ania.

W środowisku chłopskim  jest m niejsze zainteresow anie dalszym  (na poziomie 
wyższym) kształceniem  dzieci. W większym też stopniu decyzja w  te j spraw ie po­
zostaje w  rękach sam ej młodzieży i nauczyciela.

Z powyższych rozważań niedwuznacznie wynika postulat dalszego pogłębienia 
pracy wychowawczej w  szkole średniej, jako najw ażniejszym  ogniwem decydującym
0 wyborze zawodu. Nauczyciele pow inni młodzieży ukazyw ać potrzeby kadrow e n ie­
zbędne do realizacji w ieloletnich planów  narodow ych oraz pom agać jej w  ocenie 
własnych uzdolnień i zainteresow ań. Konieczne jest również głębsze opanowanie 
przedmiotów podstawowych dla w ybranego k ie runku  studiów  przy pomocy lek tu ry  
uzupełniającej, pracy  w  kółkach zainteresow ań itp.

3. Współpraca szkól wyższych i średnich w  zakresie doboru młodzieży 
na studia wyższe w  1961 r.

Rozpatrując zagadnienie w spółpracy szkoły wyższej i średniej należy stwierdzić, 
że znaczna większość szkół wyższych pracę tę  prowadziła. N iektóre uczelnie objęły 
swą działalnością inform acyjną również młodzież klas X  (np. Politechniki — G dańska
1 Szczecińska). Szkoły rolnicze i ekonom iczne w spółpracow ały ze szkołam i zawodo­
wymi (np. WSR Lublin, WSE Wrocław). W większym  niż w  roku ubiegłym  stopniu 
włączyły się do tej pracy  studenckie organizacje młodzieżowe (np. U niw ersytet W ar­
szawski, WSR — Lublin i Olsztyn, SGPiS, WSE W rocław). Na szczególne podkreśle­
nie zasługuje Politechnika W arszawska, w  której Zespół do Spraw  K andydatów  na 
Studia od la t rozw ija p lanow ą system atyczną, szeroką i owocną działalność in for­
m acyjną o studiach technicznych w  W arszawie i w ojew ództw ach: warszawskim , 
białostockim, lubelskim  i olsztyńskim . Uczelnia ta  opracowała i przesłała do 232 szkół 
średnich tem aty  pomocnicze z m atem atyki i fizyki dla kandydatów  na studia tech­
niczne. Służyły one nauczycielom do pow tarzania i ugruntow ania m ateria łu  naucza­
nia z wym ienionych dyscyplin w  k lasach licealnych. U ruchom iono również korespon­
dencyjne konsultacje z m atem atyki i fizyki dla kandydatów  pracujących. Pomocą tą  
objęto ca 300 osób.

W politechnice W arszawskiej działa stale poradnia dla kandydatów  na studia 
wyższe (korzystało z niej od 10—30 osób dziennie). W zorganizowanych odczytach 
o studiach na Politechnice W arszawskiej brało  udział ca 2500 osób (uczniów, ich ro ­
dziców i nauczycieli).

Na uw agę zasługuje praca Politechniki Szczecińskiej, k tó ra  m. in. rokrocznie 
przesyła do szkół w ojew ództw a szczecińskiego, koszalińskiego i zielonogórskiego 
im ienne w ykazy absolw entów  tych szkół z podaniem  ocen i zaznaczeniem, czy zostali 
przyjęci na studia czy nie. Również po zakończeniu zimowej sesji egzam inacyjnej 
podaje tym  szkołom w yniki pracy ich absolwentów, jakie uzyskali po zakończeniu 
sesji.

Szereg uczelni przesyła do szkół średnich „Inform atory". Powszechny i szeroki 
na ogół charak ter m iała akcja prow adzenia punktów  inform acyjnych, urządzania
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wycieczek młodzieży szkół średnich dla zw iedzenia zakładów  wyższych uczelni. 
W  niektórych szkołach organizow ano zebrania inform acyjne, dla kandydatów  na 
stud ia wyższe, ich rodziców i nauczycieli (woj. gdańskim  i koszalińskim  obok p re­
lekcji w yśw ietlano film  nakręcony przez studentów  arch itek tu ry  Politechniki G dań­
skiej, obrazujący życie i pracę studentów).

N iektóre uczelnie prowadziły żywą działalność prasow ą i przez rad io  np. WSR 
w  Lublinie i Poznaniu. W ielu pracow ników  nauk i brało  udział w  konferencjach orga­
nizowanych przez k u ra to ria  okręgów szkolnych, na k tórych inform ow ano dyrektorów  
i nauczycieli o poziomie przygotow ania młodzieży do studiów  wyższych, o k ie ru n ­
kach studiów  i w ym aganiach w  szkołach wyższych.

Mimo, że przedstaw ione wyżej form y w spółpracy szkoły średniej i wyższej są 
dość różnorodne, to poważnym  m ankam entem  jest spiętrzenie ich w  ostatnich m ie­
siącach roku szkolnego, kiedy młodzież jest zaabsorbow ana przygotow aniem  się do 
m atury .

Nową form ą w spółpracy szkoły wyższej i średn ie j.— to zorganizow ane w  kw ietniu  . 
i m aju  19G1 r. we w szystkich ośrodkach uczelnianych konferencje dla powołanych 
członków kom isji i egzam inatorów  z udziałem  przedstaw icieli szkół średnich. O rga­
nizacja tych konferencji była różna. P rzew ażnie były to  konferencje międzyuczel­
n iane z udziałem  delegatów  kuratoriów  okręgów szkolnych, pow ołanych na członków 
kom isji wydziałowych. R eferaty  dotyczyły organizacji egzam inów w stępnych, m etod 
egzam inowania, m ateria łu  program ow ego do egzam inu wstępnego, ujednolicenia w y­
m agań przez poszczególne kom isje itp. W K rakow ie obok członków kom isji w ydzia­
łowych i egzam inatorów  w szystkich uczelni krakow skich b ra li udział przew odni­
czący kom isji m aturalnych. W K atow icach obok zebrania p lenarnego z referatem  
na tem at m etod egzam inowania, odbyły się sem inaria w  grupach poszczególnych 
przedm iotów  egzam inacyjnych.

Ogólnie uczelnie jak  również k u ra to ria  okręgów szkolnych oceniają tę  form ę 
w spółpracy ze celową. Przykładow e wypowiedzi:

Politechnika Gdańska — „Kom isja Uczelniana uw aża konferencje te  za potrzebne 
ze względu na konieczność ujednolicenia postępow ania w szystkich kom isji w ydzia­
łowych i należytego ustaw ienia w ym agań staw ianych kandydatom . K onferencje te  
należy uznać za w ażną form ę pracy m ającej zapewnić możliwie najlepszy dobór 
kandydatów  a zatem  w  przyszłości dobre w yniki nauczania11.

W. S. R. — Lublin — „K onferencja ta  w niosła dużo m ateria łu  z zagadnień peda­
gogicznych i m etodycznych związanych z przeprow adzeniem  egzam inów w stępnych. 
Tego rodzaju konferencje są bardzo w skazane i pożądane na przyszłość11.

Uniwersytet Łódzki: „K onferencje takie, zorganizowane przed egzam inam i, były 
bardzo pożyteczne i przyczyniły się do uspraw nien ia egzam inu i u jednolicenia k ry -  
teriów ".

Obok wyżej przedstaw ionych form  w spółpracy szkoły wyższej ze szkołą średnią 
n a  szczególną uw agę zasługują:
— udział pracow ników  nauk i w  egzam inach dojrzałości, 
oraz
— udział nauczycieli szkół średnich w  egzam inach w stępnych.

Z niepełnych danych w ynika, że w  1961 r. udział w  hospitacjach m a tu r wzięło 
ponad 300 pracowników  nauk i (301), obserw acji dokonano w  318 szkołach w  tym  — 
co należy szczególnie podkreślić — w  140 m ałych miejscowościach.

Poza sporadycznym i zastrzeżeniam i co do celowości hospitacji egzam inów m atu ­
ralnych, olbrzym ia większość podkreśla, że udział w  hospitacji m a tu r jest dla p ra ­
cowników nauk i bardzo korzystny, gdyż daje pew ien pogląd n a  stan  przygotow ania
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i poziomu młodzieży zam ierzającej studiować w  szkołach wyższych. Daje pojęcie
0 trudnościach w ynikających z różnicy system u nauczania stosowanego w  szkole 
średniej a w  szkole wyższej oraz zw raca uw agę na braki, jak ie  należy przede w szyst­
kim  uzupełnić na zajęciach z I  rokiem .

W 1961 r. po raz drugi w  egzam inach w stępnych b ra li udział przedstaw iciele 
kuratoriów  okręgów szkolnych jako pełno-praw ni członkowie kom isji wydziałowych.

Zarów no uczelnie w  swych spraw ozdaniach, jak  i przedstaw iciele szkół średnich 
stw ierdzają, że udział ten  jest celowy i pożyteczny.

Na dowód k ilka przykładow ych wypowiedzi:
U niw ersytet W arszawski: „W pracach  kom isji w ydziałow ych bardzo pomocni 

byli przedstaw iciele kuratoriów . Ta form a więzi szkół średnich z uczelniam i zasłu­
guje na podkreślenie, bowiem  pom aga w  zorientow aniu się co do w ym agań i po­
ziomu szkół średnich, przedstaw iciele kurato riów  służą rad ą  jako  w ytraw ni peda­
godzy".

P olitechnika Ś ląska w Gliwicach: „Szczególnie pozytyw nie ocenić należy fak t 
udziału przedstaw icieli ku ratoriów  w pracach kom isji wydziałowych. Dzięki tem u 
wszelkie obserw acje i uw agi nasuw ające się w  trakc ie  egzam inów w stępnych mogą 
być w ykorzystyw ane w  dalszych pracach z młodzieżą szkół średnich".

W. S. R. Poznań: „W tym  roku wszyscy przewodniczący kom isji wydziałowych 
w yrażali się z uznaniem  o delegatach K. O. S. W łączyli się oni czynnie do w spół­
pracy i udzielali kom isjom  w ydatnej pomocy".

W. S. E. W rocław: „Delegaci K. O. S. b ra li aktyw ny udział w  pracach  kom isji
1 w nieśli w iele ciekawych uwag".

T rzeba również stwierdzić, że k u ra to ria  dobierały n a  ogół delegatów  sta rann ie  
spośród doświadczonych nauczycieli, dyrektorów , w izytatorów  i kierow ników  ognisk 
metodycznych. M iały jednak  m iejsce przypadki, że niektóre kom isje nie były obsa­
dzone np. w ydziały: A rch itek tu ry  i Chemiczny w Politechnice G dańskiej (delegaci — 
mimo pow ołania — naw et się nie zgłosili), W ydział Filozoficzno-Historyczny w  U ni­
w ersytecie W rocławskim , W ydział F arm acji w  A kadem ii M edycznej w e W rocławiu, 
WSR w Szczecinie w  I term inie egzaminu.

W Politechnice W arszawskiej k ilku  delegatów  w ytypow anych przez K. O. S. 
i powołanych przez R ektora odmówiło udziału w  pracach  komisji, m otyw ując b ra ­
kiem  uzgodnienia z nim i przez k u ra to ria  zakresu  prac, podając zasługujące na 
uwzględnienie motywy.

Na tejże Politechnice zorganizowano zebranie K om isji Uczelnianej z udziałem  
przewodniczących kom isji wydziałowych i delegatów  kuratoriów , na k tórym  prze­
dyskutow ano egzam iny z m atem atyki i fizyki oraz try b  i m etody przeprow adzania 
egzaminów.





4. Kandydaci, przyjęci i nieprzyjęci na I rok studiów wyższych na rok szkolny 1961/62
Studia dzienne (zestawienie zbiorcze — wszystkie szkoły) Październik 1961 r.

Przyjęci Nieprzyjęci

Nie przy- w tym: w tym:

Limit Zgłoszeni stąpiło do Przystąpiło 
do egzaminu we pochodzenia z powodu

egzaminu t^goiem kobiety ugoiem
Grupy szkół przy­

jęć robotniczegoi chłopskiego
niezdarna
egzaminu

słabych wyni­
ków egzaminu

L %
3 :2 L % 

5: 3 L
°//O

7 :2 L
°//O

9 :2
°//O

9 :7 L
°//O

12:9 L %
14: 9 L

°//o
16:9 L

°//O
18: 7 L

°//O
20: 7 L

y/o
22 :7

1 2 3 4 5 6 7 8 9 10 u 12 13 14 15 16 17 18 19 20 21 22 23

Ogółem wszystkie szkoły 
A1-4+A5+A6+B1-4 26626 52245 196,2 4440 8,5 47805 179,5 27558 103,5 57,6 11478 41,6 7614 27,6 5056 18,3 20247 42,4 15903 33,3 4344 9,1

w tym:

Ogółem szkoły podległe 
Min. Szk. Wyższego Al-4 20280 38616 190,4 3438 8,9 35178 173,5 20963 103,4 59,6 7664 36,5 5863 28,0 4043 19,3 14215 40,4

.
11300 32,1 2915 8,3

w tym: 

Al. Uniwersytety 7025 15183 216,1 1618 10,7 13565 193,0 7282 103,6 53,7 4230 58,1 2031 27,9 1107 15,2 6283 46,3 4659 34,3 1624 12,0
A2. Politechniki 8385 14749 175,9 1108 7,5 13641 162,7 8452 100,8 62,0 1469 17,4 2529 29,9 1319 15,6 5189 38,0 4644 34,0 545 4,0
A3. Wyższe Szk. Rolnicze 3215 5774 179,5 500 8,6 5274 164,0 3403 105,8 64,5 1062 31,2 730 21,4 1245 36,6 1871 35,5 1319 25,0 552 10,5
A4. Wyższe Szk. Ekonom. 1655 2910 175,8 212 7,3 2698 163,0 1826 110,3 67,6 903 49,5 573 31,4 372 20,4 872 32,4 678 25,2 194 7,2
A5. Katolicki Uniwersytet 

Lubelski 141 201 142,5 18 8,9 183 129,8 136 96,4 74,3 77 56,6 20 14,7 51 37,5 47 25,7 30 16,4 17 9,3
A6. Chrześcijańska Akad. 

Teologiczna 30 32 106,6 — ___ 32 106,6 29 96,7 90,6 — ___ 12 41,4 11 37,9 3 9,4 3 9,4 _
Ogółem szkoły podległe 

innym ministerstwom 
Bl-4 6175 13396 216,9 984 7,3 12412 201,0 6430 104,1 51,8 3737 58,1 1719 26,7 951 14,8 5982 48,2 4570 36,8 1412 11,4

w tym:

BI. Akademie Medyczne 3625 7889 217,6 149 1,9 7740 213,5 3758 103,7 48,6 2338 62,2 912 24,2 503 13,4 3982 51,4 2866 37,0 1116 14,4
B2. Wyższe Szk. Pedagog. 1290 2230 172,8 267 11,9 1963 152,2 1299 100,7 66,2 798 61,4 442 36,8 270 20,8 664 33,8 528 26,9 136 6,9
B3. Wyższe Szk. Wycho­

wania Fizycznego 510 1078 211,4

. ' 

105 9,7 973 190,8 631 123,7 64,9 257 40,7 186 29,4 112 17,7 342 35,1 188 19,3 154 15,8
B4. Wyższe Szkoły 

Artystyczne 750 2199 293,2 463 21,0 1736 231,4 742 98,9 42,7 344 46,4 179 24,1
•

66 8,9 994 ' 57,3 988 56,9 6 0,4





II. TEMATY EGZAMINÓW PISEMNYCH I OCENA POZIOMU 
PRZYGOTOWANIA MŁODZIEŻY DO STUDIÓW WYŻSZYCH 

Z POSZCZEGÓLNYCH PRZEDMIOTÓW





LITERATURA POLSKA

Egzamin z lite ra tu ry  polskiej zdają:
a) pisem ny i ustny kandydaci na filologią polską, bibliotekoznaw stw o, m uzyko­

logię, psychologię, pedagogikę i socjologię,
b) ustny  kandydaci n a  filologie obce, filozofię, h isto rię sztuki, sztuki piękne,
c) pisem ny kandydaci do wyższych szkół w ychow ania fizycznego.

I. TEMATY EGZAMINU PISEMNEGO NA i  ROK STUDIÓW WYŻSZYCH w  1961 R.

U N I W E R S Y T E T Y

1. Uniwersytet Jagielloński w  Krakowie

d la  k a n d y d a tó w  n a  fi lo lo g ię  p o ls k ą

1. Udział lite ra tu ry  polskiego Oświecenia w  w alce o przem iany społeczno- 
obyczajowe.

2. Czy i dlaczego „W esele" zachowało w artość dla współczesnego odbiorcy.
3. D ruga w ojna św iatow a i okupacja niem iecka w  św ietle naszej litera tu ry . 
Wyniki: 25 bd., 58 db., 105 dost., 29 ndst. (23,3°/o).

d la  k a n d y d a tó w  n a  p sy c h o lo g ię , p e d a g o g ik ę  i  so c jo lo g ię

1. Reform a szkolnictw a w  Polsce w  okresie Oświecenia i problem  wychowania 
w „Przypadkach M ikołaja Doświadczyńskiego".

2. K ry tyka społeczeństwa polskiego w  III  cz. Dziadów i w  K ordianie.
3. Ślimak, B oryna i Czepiec jako  przedstaw iciele trzech etapów  uśw iadom ienia 

narodowego chłopa polskiego.
Wyniki: 3 bd., 51 db., 156 dost., 34 ndst. (13,9°/c).

Z. Uniwersytet Marii Curie-Skłodowskiej w Lublinie

d la  k a n d y d a tó w  n a  fi lo lo g ię  p o ls k ą

1. Główne tendencje polskiej lite ra tu ry  pozytywistycznej.
2. N ajważniejsze powieści lite ra tu ry  polskiej dw udziestolecia międzywojennego.
3. Św iat m odny w  „Panu Tadeuszu".
Tem at pierwszy pisało najw ięcej kandydatów  (60), tem at trzeci ty lko 10.
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1. Główne tendencje polskiej lite ra tu ry  pozytywistycznej.
2. N ajw ażniejsze powieści lite ra tu ry  polskiej dwudziestolecia m iędzywojennego.
3. W izja m ojej w łasnej bib lio teki (dobór książek i uzasadnienie).
U kandydatów  na pedagogikę najw iększym  powodzeniem  cieszył się tem at 

pierw szy (23), najm niejszym  tem at drugi (5), tem at trzeci pisało 18 osób.
Wyniki wszystkich tematów: 10 bd., 38 db., 75 dst., 22 ndst. (15°/o).

3. Uniwersytet Łódzki w Łodzi

d la  k a n d y d a tó w  n a  fi lo lo g ię  p o ls k ą

1. Jakiego bohatera współczesnej lite ra tu ry  polskiej lub  obcej uważasz za 
przedstaw iciela naszej epoki?

2. Młodzież polska w  utw orach  M ickiewicza i Żeromskiego.
3. H um anistyczna w artość u tw orów  P rusa .
N ajw iększą popularnością cieszył się tem at drugi, następnie tem at trzeci, tem at 

pierw szy zainteresow ał zaledwie k ilka osób.

d la  k a n d y d a tó w  n a  p e d a g o g ik ę

1. W ychowawcza rola poezji epoki Oświecenia.
2. Postacie dziecięce w  utw orach pisarzy pozytywistycznych.
3. Postępowe tradycje  dwudziestolecia międzywojennego.
Wyniki: 8 db., 22 dst., 18 ndst. (37,5%).

d la  k a n d y d a tó w  n a  so c jo lo g ię

1. Przejaw y trosk i o losy narodu  w  publicystyce XVI w.
2. Rola młodzieży w  życiu społeczeństwa i narodu na podstaw ie u tw orów  Że­

romskiego.
3. Odbicie p roblem atyki w ojny i okupacji w  litera tu rze  po II  w ojnie św iatow ej. 
Wyniki: 2 db., 10 dst., 6 ndst. (33,3%).

4. Uniwersytet im. A. Mickiewicza w  Poznaniu

d la  k a n d y d a tó w  n a  p o lo n is ty k ę

1. „Dziady" A. M ickiewicza a „K ordian" J. Słowackiego.
2. N ow elistyka okresu pozytywizmu.
3. U grupow ania poetyckie dw udziestolecia — ich program y i przedstaw iciele. 
Tem at pierw szy pisało najw ięcej osób, tem at trzeci — o najw iększym  stopniu

trudności — zaledwie kilka.
Wyniki: 4 bd., 21 db., 80 dst., 15 ndst. (12,5%).

d la  k a n d y d a tó w  n a  p sy c h o lo g ię  i p e d a g o g ik ę

1. L ite ra tu ra  społeczno-polityczna X V III w ieku.
2. P o rtre t dziecka w  polskiej lite ra tu rze  pozytywistycznej.
3. Obraz młodzieży w e współczesnej lite ra tu rze  polskiej.
O lbrzym ia większość w ybrała pierw sze dwa tem aty.
Wyniki: 5 bd., 34 db., 90 dst., 45 ndst. (25,8%).

dla kandydatów  na pedagogikę
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5. Uniwersytet Mikołaja Kopernika w  Toruniu

d la  k a n d y d a tó w  n a  fi lo lo g ię  p o ls k ą

1. P isarze w ieku O drodzenia w w alce o dobro społeczne i szczęście człowieka 
oraz o w ielką praw dziw ie narodow ą litera tu rę .

2. K to z w ielkich p isarzy doby pozytywizm u jest m i najbliższy i dlaczego: P rus, 
Sienkiewicz czy Orzeszkowa?

3. Ideowe i artystyczne w artości „W esela" St. W yspiańskiego.

6. Uniwersytet Warszawski

d la  k a n d y d a tó w  n a  fi lo lo g ię  p o ls k ą

1. Mój ulubiony autor i jego twórczość literacka.
2. C harak terystyka dram atu  okresu Renesansu, Rom antyzm u oraz współczesnego 

na w ybranych przykładach.
3. N ajw spanialsze postacie współczesnych ludzi w  najnow szej litera tu rze  pol­

skiej i obcej i w  znanych m i filmach.
Najw ięcej kandydatów  pisało tem at pierwszy (237), najm niej tem at trzeci (5), 

tem at drugi pisało 50 osób.

d.la k a n d y d a tó w  n a  s tu d ia  b ib l io te k o zn a iu c ze

1. T rw ałe w artości utw orów  Kochanowskiego i ich w pływ  na lite ra tu rę  następ­
nych pokoleń (pisało 24 osoby).

2. Co w iem  o pow staw aniu i różnorakiej roli książki w  Polsce Ludowej? (pisało
15 osób).

3. Odbicie konfliktów  społecznych w  litera tu rze  pozytywizm u (pisało 23 osoby).
Wyniki: 1 bd., 10 db., 32 dst., 19 ndst. (30,6%).

d la  k a n d y d a tó w  na  m u z y k o lo g ię

1. Uzasadnić na w ybranych przykładach różnorodne związki lite ra tu ry  z m uzyką.
2. Sposoby upow szechniania k u ltu ry  muzycznej w  Polsce w  ostatnich la tach  

i ich ocena.
3. Chopin i jego m uzyka w  znanych mi u tw orach literackich  i w  sztuce filmowej.

d la  k a n d y d a tó w  n a  fi lo z o fię

1. Problem y m oralne w  litera tu rze  współczesnej (na podstaw ie w ybranej pozycji).
2. W alka nowego ze starym  w  lite ra tu rze  polskiej na przykładzie dowolnie 

w ybranej epoki.
3. Scharakteryzow ać renesansow y stosunek do życia J. Kochanowskiego na 

podstawie jego twórczości.
Największym powodzeniem w śród zdających cieszył się tem at pierwszy.
Wyniki: 21 bd., i db., 28 dst., 18 ndst. (26,8%).

d la  k a n d y d a tó w  n a  so c jo lo g ię

1. Problem y młodzieży we współczesnej litera tu rze  (na podstaw ie w ybranych 
pozycji).
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2. Zasługi działaczy i p isarzy Oświecenia dla k u ltu ry  polskiej.
3. P roblem y zacofania społecznego i ku ltu ra lnego  w  now elistyce okresu pozy­

tywizm u.
N ajw iększym  powodzeniem cieszył się tem at pierwszy, a najlepsze w yniki prac 

pisanych były z tem atu  drugiego. Dla opracow ania tego jednak  tem atu  charak te­
rystyczne było nie w ykraczanie z reguły poza m ateria ł podręcznikowy, operowanie 
stereotypam i, niew ielkie pogłębianie problem atyki.

System  dobierania tem atów  do egzam inu pisemnego stosowany w  tym  roku 
(t. zn. w stępne opracowanie tem atów  przez dany W ydział, opracowanie tem atu  odpo­
w iadającego profilowi sekcji (tem at pierwszy z polskiego) okazał się słuszny.

Wyniki: 12 bd. i db., 65 dst., 34 ndst. (30,6°/ii).

7. Uniwersytet Wrocławski im. B. Bieruta

dla kandydatów  na filologię polską

1. Znaczenie Oświecenia dla rozw oju lite ra tu ry  polskiej.
2. L iryzm  i hum or w  „Panu Tadeuszu".
3. Zasadnicze k ierunk i i postu laty  dyskusji prasow ej nad szkolną lite ra tu rą  

polonistyczną.

W Y Ż S Z E  S Z K O Ł Y  P E D A G O G I C Z N E

1. Wyższa Szkoła Pedagogiczna w  Gdańsku

dla kandydatów  na filologię polską

1. Na czym polega postępowość p isarzy polskiego Oświecenia.
2. A rtyzm  „W esela” jako d ram atu  małopolskiego.
3. K tórych pisarzy współczesnych uw ażam  za najw ybitn iejszych i dlaczego? 
Wyniki: 1 bd., 11 db., 60 dst., 20 ndst. (21,8°/o).

2. Wyższa Szkoła Pedagogiczna w Katowicach

dla kandydatów  na filologię polską i b ib liotekoznaw stw o

1. A utor, k tó ry  m nie szczególnie interesuje.
2. Przem iany narodu polskiego ukazane w  „P anu  T adeuszu”.
3. Postać nauczyciela w znanych utw orach lite ra tu ry  polskiej.
Wyniki: 17 bd., 47 db., 58 dst., 24 ndst. (16,4°/o).

3. Wyższa Szkoła Pedagogiczna w  Krakowie

dla kandydatów  na filologię polską

1. „Żywot człowieka poczciwego” Reja, „M ikołaja Doświadczyńskiego P rzypadki 
K rasickiego i „L alka” P rusa  jako  odzwierciedlenie trzech  różnych epok w  dziejach 
lite ra tu ry  polskiej.

2. Na przykładzie trzech dowolnie w ybranych utw orów  z lite ra tu ry  polskiej lub 
obcej ukazać charak terystyczne cechy liryki, epik i i d ram atu .

3. Stosunek dzisiejszej młodzieży do lite ra tu ry  daw nej i współczesnej.
Wyniki: 1 bd., 20 db., 30 dst., 18 ndst. (26*Vo).
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d la  k a n d y d a tó w  n a  fi lo lo g ię  p o ls k ą

1. Życie obyczajowe okresu Oświecenia na przykładzie znanych Ci u tw orów  lite ­
rackich.

2. C harak terystyka i ocena w ybranych postaci „Trylogii” H enryka Sienkiewicza.
3. Poznawcze i artystyczne w artości w yróżnionej przeze mnie współczesnej po­

wieści polskiej.
Wyniki: 4 bd., 13 db., 54 dst., 15 ndst. (17,4°/o).
Ponadto  kandydaci p isa li dyktando:
Wyniki: 10 db., 49 dst., 26 ndst. (31,l°/o).

W Y Ż S Z E  S Z K O Ł Y  W Y C H O W A N I A  F I Z Y C Z N E G O

1. Akademia Wychowania Fizycznego w  Warszawie

1. W czym i jak ie  w idzę w artości w ychow ania fizycznego w  W arszawie?
2. Jak  w idzę i oceniam  ideały dzisiejszej młodzieży?
3. N ajsilniejsze przeżycia zw iązane z książką.
Wyniki: 25 bd., 88 db., 151 dst., 1 ndst. (0,3»/o).

2. Wyższa Szkoła Wychowania Fizycznego w Krakowie

I term in

1. Jan  K ochanowski i Ignacy K rasicki jako najw ybitn ie jsi w yraziciele ideałów  
swoich epok.

2. Ludowy pogląd na św iat zaw arty  w  u tw orach polskich rom antyków .
3. Z którym i okresam i i dziełam i naszej lite ra tu ry  należałoby zaznajom ić cudzo­

ziemca, aby go zbliżyć do k u ltu ry  polskiej.

II te rm in

1. Stosunek Niemców do Polski w  świetle u tw orów  literackich  X IX  i XX wieku.
2. Umiłowanie człowieka i p rotest przeciw  krzyw dzie społecznej w  twórczości 

pozytywizmu.
3. Czy w spaniały rozwój techniki stw arza perspektyw y lepszej przyszłości dla 

ludzkości?
Wyniki: 16 bd., 66 db., 88 dst., 10 ndst. (5,5"Vo).

3. Wyższa Szkoła Wychowania Fizycznego w  Poznaniu

I term in

1. Scharak teryzuję znanego m i sportow ca z jego zaletam i i wadam i.
2. Jak ie przym ioty w inien posiadać kosm onauta.
3. N ajładniejsze opisy przyrody w  ujęciu znanych pisarzy.
Tem at pierwszy pisało 36 kandydatów , tem at d rugi 37, tem at trzeci 41 kandy­

datów.

4. W yższa Szkoła Pedagogiczna w  Opolu

O cena poziom u p rzy g o to w a n ia  m ło d zieży  —  3 33
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II  term in

1. Ja k i u tw ór lite ra tu ry  polskiej zaw iera najpełniejszy obraz życia społeczeństwa 
w danej epoce.

2. Czy jesteś zw olennikiem  tradycyjnych  czy nowych form  w  arch itek turze.
3. Jak ie  nadzieje pokładam  w obranym  przez siebie zawodzie.
Tem at pierw szy pisało 6 kandydatów , tem at drugi czterech, tem at trzeci 22 k a n ­

dydatów.
Wyniki: 7 bd., 37 db., 92 dst., 11 ndst. (7,4%).

A K A D E M I E  M E D Y C Z N E  

Egzamin pisem ny z języka polskiego.

Wojskowa Akademia Medyczna w  Łodzi

I g rupa

1. Młodzież polska w  „D ziadach” cz. III  i w  „Syzyfowych p racach”.
2. Niepokój o przyszłość Polski w  u tw orach Kochanowskiego i Modrzewskiego.
3. Poznajem y piękno Polski i jej przeszłość (kajakiem , rowerem , autostopem  itp.).

II g rupa

1. Ludzie i obyczaje kończącej się epoki w  „P anu  Tadeuszu”.
2. Z brodnia Niemców — hitlerow ców  a poczucie odpowiedzialności za w łasne 

czyny w  litera tu rze  i życiu.
3. W jak iej dziedzinie sz tuki zna jdu ję  najw ięcej przeżyć i zadowolenia estetycz­

nego.

III  g rupa

1. Jak ie  zadania staw ia Żerom ski lekarzom  w  wypowiedzi Judym a: „My, sól 
ziemi, rozum  i ręka  kojąca w szelką boleść”.

2. W ielkie zbrodnie i w ielkie zasługi wobec Ojczyzny w  „Potopie”.
3. W ykazać, że alkohol jest k lęską społeczną.

IV grupa

1. Dwrór i w ieś w  utw orach  Żeromskiego.
2. Ocena czynów A ndrzeja K m icica w  „Potopie”.
3. Radio i te lew izja jako  czynniki upow szechnienia ku ltu ry .
Wyniki: 237 opracowań, w  tym  6 bd., 36 db., 108 dost., 87 ndst. (36,7%).

II. POZIOM PRZYGOTOWANIA Z LITERATURY POLSKIEJ

Uwagi op iera ją się na spostrzeżeniach nauczycieli szkół średnich  biorących udział 
w egzam inach w stępnych w  15 szkołach wyższych (uniw ersytety i wyższe szkoły 
pedagogiczne) i spraw ozdaniach kom isji dla doboru kandydatów  na stud ia wyższe.
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Egzamin pisemny z literatury polskiej w r. 1961

W tym

Grupa szkół Kierunek studiów zda- bd db dst. ndst.
jących

L °// o L % L °//O L %

Uniwersytety fil. polska, psycho­
logia, pedagogika, 
bibliot. filozofia 1992

100%
92 4,6 460 23,1 1084 52,6 392 19,7

Wyższe Szkoły 
Pedagogiczne

filologia polska 393
100%

23 5,8 91 23,2 202 51,4 77 19,6

Wyższe Szkoły 
Wych. Fizycznego

790
100%

61 7,8 250 31,6 451 57,1 28 3,5

Wojsk Akad. Med. 
w Łodzi

237
100%

6 2,5 36 15,2 108 45,6 87 36,7

Ogółem 3412 182 5,3 837 24,6 1809 53,0 584 17,1

Egzamin ustny z literatury polskiej

Liczba
W tym

Grupa szkół Kierunek studiów zda­
jących

bd db dst. ndst.

L °// o L °// o L % L °/
/ o

Uniwersytety i WSP filologia polska 940
100%

62 6,6 250 26,6 457 48,6 171 18,2

Uniwersytety historia, pedag., 
psychologia, 
bibliot., filozofia 1440

100%
130 9,0 396 27,5 568 39,5 346 24,0

Uniwersytety i WSP fil. obce 650 24 3,7 149 22,9 305 46,9 172 26,5

O gółem 3030 216 7,1 795 26,3 1330 43,9 689 22,7
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W yniki egzaminów pisemnych porów nawczo w latach  1957, 1958, 1959, 1960 i 1961

Liczba
zdających Rok

bd i db

Oceny

dost. ndst.

1458 1957 278 765 415

100% 19,0 52,6 28,4

931 1958 313 415 203
100% 33,6 44,6 21,8

1383 1959 360 742 281
100% 26,0 53,7 20,3

2468 1960 775 1320 373
100% 31,4 53,5 15,1

3412 1961 1019 1809 584
100% 29,9 ‘ 53,0 17,1

Wyniki egzaminów ustnych

Liczba
zdających Rok

Oceny

bd i db dost. ndst.

898 1957 274 357 267
100% 30,0 41,0 29,0

1058 1958 396 397 265
100% 37,5 37,5 25,0

1896 1959 652 800 444
100% 34,4 42,2 23,4

2105 1960 798 859 448
100% 37,9 40,8 21,3

3030 1961 1011 1330 689
100% 33,4 43,9 22,7

Powyższe zestaw ienie w ykazuje zwiększenie się w  roku  1961 procentu  ocen nie­
dostatecznych, zarówno z egzam inów pisem nych jak  i ustnych. W zrost ocen niedosta­
tecznych nie sięga w praw dzie liczb z 1959 r. i la t poprzednich, jednakże pogorszenie 
się w yników  jest widoczne d w ym aga w nikliw ej analizy i szukania środków  zarad- 
czy eh.

Zm niejszyła się również liczba ocen bardzo dobrych i dobrych: w  egzam inach 
pisem nych na rzecz ocen niedostatecznych, a w  egzam inach ustnych na rzecz ocen 
dostatecznych.
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Egzam iny pisem ne

K andydaci na stud ia  wyższe, podobnie jak  w  la tach  ubiegłych, o trzym ali do w y­
boru trzy  tem aty. U niw ersytet Jagielloński, U niw ersytet W rocławski i Wyższa Szkoła 
Pedagogiczna w  Opolu przeprow adziły również dodatkowo dyktando spraw dzające 
znajomość zasad ortografii.

Tegoroczne tem aty  egzam inów pisem nych nie wzbudziły w śród delegatów  k u ra ­
toriów  poważniejszych zastrzeżeń. W ym agały nie ty lko  podania wiadom ości rzeczo­
wych, ale i osobistego zaangażow ania się kandydata  i odpowiedniego doboru arg u ­
m entów  uzasadniających stanow isko piszącego.

Tem aty sform ułow ane były jasno i w iązały się z program em  nauczania. Sprzeczne 
opinie wzbudziło stosowanie wyłącznie tem atów  wolnych (np. A kadem ia W ycho­
w ania Fizycznego w W arszawie). N iektórzy delegaci oponowali przeciw ko takiem u 
układow i tem atów , chociaż równocześnie podkreślano, że egzam in w stępny w inien 
być przede w szystkim  w yrażeniem  osobistego stosunku kandydata  do w ybranego 
k ierunku  studiów, a  nie tylko spraw dzianem  wiadom ości rzeczowych w  zakresie 
lite ra tu ry  polskiej.

Również teksty  dyktand, zastosowane na niektórych uczelniach, nie budziły za­
strzeżeń, operow ały w yrazam i potocznymi, z k tórym i kandydaci spo tykają się w co­
dziennym  życiu.

W stosunku do ubiegłych la t należy stw ierdzić znaczną popraw ę w  form ułow aniu 
tem atów , k tóre w  r. 1961 odpow iadały wymogom program ow ym  nauczania języka 
polskiego w  szkołach średnich.

Mimo to kandydaci w w ielu w ypadkach w ykazyw ali rażące b rak i zarówno 
w znajomości fak tów  literack ich  jak  i w  sposobie w yrażania m yśli w  piśmie.

K andydaci nadal w ykazują b rak  samodzielności, um iejętności logicznego m yśle­
nia, w yciągania wniosków czy form ułow ania w łasnych sądów'. W ystąpiło to  szcze­
gólnie ostro w  opracow aniu tem atów  wolnych. W ypracow ania były w  tych w ypad­
kach w yjątkow o szablonowe, zdający nie po trafili zdobyć się na w łasne oryginalne 
oceny.

W ypadki niezrozum ienia tem atu , powierzchowne i prym ityw ne jego ujęcie w y­
stępowało rów nież w  tem atach  ściśle literackich , gdzie kandydat dysponował kon­
k retnym  m ateria łem  rzeczowym. Zdający w ykazyw ali słabe oczytanie, ograniczające 
się do m ateria łu  podręcznikowego i obowiązującej lektury .

Źle w ypadła znajomość twórczości poetów i pisarzy lite ra tu ry  obcej, objętej p ro ­
gram em  nauczania.

Nieliczni ty lko  kandydaci w ykazali znajomość lite ra tu ry  poszerzoną o pozycje 
nie obowiązujące w  program ie szkolnym. W ystąpiło rów nież w  w ielu  w ypadkach 
niedostateczne opanow anie podstaw ow ych wiadom ości i w ynikające stąd  rażące 
błędy rzeczowe. N iedostatk i opanow ania m ateria łu  rzeczowego pogłębiała nieudol­
ność w  dłuższym w ypow iadaniu się na zadany tem at.

Zdający nie daw ali konkretnej odpowiedzi. N iejednokrotnie odbiegali od dobrze 
opracowanego p lanu  i gubili zasadniczy w ątek  w  nadm iarze szczegółowych, n ie isto t­
nych faktów . W ystąpiła więc nieum iejętność przeprow adzania selekcji omawianego 
m ateriału , w ypływ ająca także z b rak u  um iejętności logicznego rozum ow ania. Z a­
m iast om ówienia postawionego problem u treść prac zaw ierała życiorysy autorów , 
streszczenia znanych lek tu r — chęć wypowiedzenia wszystkiego, co au to r w ypraco­
w ania wie.

N adal także w ystępują b rak i w  planow ym  ujęciu tem atu. S ty l wypowiedzi jest 
m ało popraw ny, słow nictw o ubogie i prym ityw ne. Czasam i po jaw iają się pam ięciowe 
odtw orzenia tekstu  podręcznikowego, lub  sform ułow ania banalne i przesadne. Dyk-
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tanda, przeprow adzone na n iektórych uczelniach, w ykazują nadal dużo błędów orto­
graficznych w  zakresie ch-h, ó-u, pisowni w yrazów  łącznej i rozłącznej, niezrozu­
m ienie funkcji w ielkich liter. S łabo w ypadł spraw dzian ortograficzny n a  WSP 
w Opolu. W spraw dzianach przeprow adzonych w  czasie egzam inu na filologię polska 
w  U niw ersytecie Jagiellońskim  niektórzy kandydaci popełnili 10—20 błędów orto­
graficznych.

A oto najcharakterystyczniejsze wypowiedzi:
1. Delegat KOS n a  egzam inie w stępnym  w  U niw ersytecie W arszawskim  (kie­

runek: filologia polska):
„Młodzież rozw ijała tem at w  przew ażającej większości na 4 stronach  arkuszo­

wych, były naw et opracow ania bardziej zwięzłe, a co za tym  idzie, bardziej ogólni­
kowe. Zaledw ie k ilka p rac obszerniejszych, ujm ujących tem at bardziej w yczerpu­
jąco oceniane były jako  dobre.

P rzykłady  prac o w yraźnym  ubóstw ie treści:
1) K andydatka na studia polonistyczne pisze o H enryku  Sienkiewiczu. P raca 

zaw iera praw ie samo wyliczenie dzieł i zwięźle w yrażone m yśli główne. W sumie 
3 strony  arkuszowe pisma.

2) P raca  o W ładysławie Broniewskim . K ró tk i życiorys, k ilka  dat, omówienie 
w  k ilku  słowach poszczególnych znanych wierszy. W ypracow ania na tem at pierwszy 
są poza kilkom a — niesam odzielne, zaw ierają po prostu  nieco wyuczonych z książki 
ogólników; św iadczą w yraźnie o bardzo niedokładnej, pow ierzchow nej znajomości 
tekstów .

O b rak u  um iejętności logicznego m yślenia św iadczą prace pisane nie na tem at. 
Rażący przykład  stanow i jedno z w ypracow ań na tem at II (C harak terystyka d ra ­
matu). Jego au to rka bez żadnego w stępu, bez jednego zdania w yjaśniającego p rzy­
stępuje do om aw iania d ram a tu  Kochanowskiego „O dpraw a posłów ”, dając ogólne 
streszczenie i problem atykę, po czym znów bez odpow iednich przejść i powiązań 
przechodzi do „Dziadów”, wreszcie do d ram atu  K ruczkow skiego „Niemcy’ ograni­
czając się również do streszczenia”

2. Delegat KOS na U niw ersytecie Jagiellońskim  (kierunek psychologia i peda­
gogika):

„Sform ułowanie tem atów  było jasne i nie powinno było nastręczać zdającym  
żadnej trudności w  ich opracowaniu. Mimo to nie znalazłem  ani jednej pracy, k tó rą  
egzam inatorzy oceniliby na bardzo dobrze. Ogrom na "większość zadań była dosta­
teczna, a k ilka naw et niedostatecznych. Znaczna część p rac pisem nych ch a rak te ry ­
zowała się dobrze przem yślanym i planam i. Szkoda tylko, że w  rozwinięciu tem atu  
kandydaci nie zawsze stosowali się do tego, co zaplanowali. S trona rzeczowa w ypra­
cowań nie budziła w iększych zastrzeżeń, natom iast styl ich był niejednokrotnie p ry ­
m ityw ny, a czasam i wręcz n ieudolny”.

3. Delegat KOS na egzam in w stępny w Wyższej Szkole Pedagogicznej w  G dań­
sku (kierunek: filologia polska):

„Prace pisem ne były na ogół słabe. Tem at pierw szy (Na czym polega postępo­
wość p isarzy polskiego Oświecenia) u jęto  w  w ielu p racach  w adliw ie: zam iast om a­
wiać i uzasadniać problem y, ilu s tru jąc  je poszczególnymi utw oram i, p raw ie wszyscy 
kandydaci p rzedstaw iali twórczość znanych im pisarzy, w yjątkow o tylko grupując 
utw ory w edług gatunków  literackich . Ponadto, referu jąc  twórczość poszczególnych 
autorów , rzadko po trafili zachować porządek chronologiczny. W pracach  uderza 
często jakby  chęć pow iedzenia wszystkiego, co kandydat wie na dany tem at, choć 
zakres tej wiedzy nie jest w cale obszerny. W iadomości o artyzm ie „W esela” były 
bardzo skąpe, znajomość zarówno treści u tw oru  jak  i jego problem ów  — niew ystar-
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czająca. T em at trzeci (K tórych pisarzy  współczesnych uw ażam  za najw ybitn iejszych 
i dlaczego?) n ie jednokrotnie opierano na 2-—3 u tw orach z lek tu ry  obowiązkowej. 
Zazwyczaj brakło tu  ujęć problem owych, przew ażały streszczenia i powierzchowne 
przedstaw ienie znanych utworów. W niektórych p racach  zdarzały się błędy gram a­
tyczne. Poziom ortografii uległ raczej popraw ie, w  dalszym ciągu przedstaw ia się źle 
spraw a in terpunkcji. W pracach  też zdarzały się szumne, patetyczne zw roty połą­
czone z pow ażnym i błędam i stylistycznym i. Nie b rak ło  również u ta rtych  frazesów 
i sloganów ”.

4. Delegat KOS na egzam iny w stępne Wyższej Szkoły Pedagogicznej w K ra ­
kowie (kierunek: filologia polska):

„Określenie stosunku do lite ra tu ry  daw nej polegało zbyt często na niewolniczej 
reprodukcji sądów zaczerpniętych z podręczników  h istorii litera tu ry , w  stosunku zaś 
do lite ra tu ry  współczesnej operow ano przew ażnie ogólnikami, un ikając w ym ieniania 
konkretnych pisarzy i dzieł. Tylko niewiele p rac w yróżniało się oryginalnością ujęcia 
lub głębszym w niknięciem  w  isto tę zagadnienia.

Lepiej natom iast niż w  roku ubiegłym  przedstaw iały  się prace pisem ne pod 
względem kom pozycyjnym  i językow o-stylistycznym . Do rzadkości też należały błędy 
ortograficzne, w łaściw e ty lko pew nym  jednostkom , zwłaszcza spośród kandydatów  
pracu jących”.

Egzaminy ustne

Egzam iny ustne w ykazały, że szkoły średnie system atycznie zw iększają w ym a­
gania w  zakresie zasobu w iadom ości h istoryczno-literackich  i dokładnego poznania 
utw orów  przew idzianych program em  nauczania. Z tego względu py tan i na egza­
m inach ustnych z tego działu nauczania, daw ali na ogół odpowiedzi pozytywne. Byli 
jednakże i tacy, k tórzy m ieszali podstaw owe fak ty  lub  w ykazyw ali całkow itą n ie­
znajomość pewnych p artii m a teria łu  nauczania. K andydaci ci nie znali też w spół­
czesnej lite ra tu ry  polskiej, nieco lepiej zorientow ani byli w  lite ra tu rze  współczesnej 
obcej.

Zdający nie o rien tu ją  się w  zjaw iskach form alno-sty listycznych w  rodzajach 
i gatunkach  literack ich  a orien tacja w  gram atyce jest nadal bardzo słaba. K andy­
daci nie p o trafią  analizow ać utw orów  poetyckich, znajomość współczesnej p rasy  
społeczno-literackiej ograniczają do w ym ieniania ty tu łów  najbardzie j popularnych 
czasopism.

Na poziomie odpowiedzi ustnych odbija się ujem nie b rak  w yczerpującego 
a równocześnie zwięzłego referow ania zagadnienia. W większości w ypadków  kandy­
daci n ieporadnie streszczają om awiane teksty, zapytani o problem y etyczne, este­
tyczne są bezradni i w ik ła ją  się w  chaotyczych, często bezsensownych w ypowie­
dziach.

B rak  przygotow ania do samodzielnego m yślenia i sam odzielnej p racy  jest n a j­
bardziej u jem ną cechą kandydatów , k tórzy w stępując n a  studia wyższe, w inni w ła­
śnie w  tym  zakresie posiadać odpowiednie um iejętności.

Sposób przeprow adzania egzam inów ustnych, zakres treści i sform ułow ania py­
tań  nie budziły zastrzeżeń. W w ielu w ypadkach egzam in m iał form ę swobodnej roz­
mowy um ożliw iającej w szechstronne zbadanie inteligencji i zainteresow ań k an d y ­
datów. Dla jednej z grup  kandydatów  Wyższa Szkoła Pedagogiczna w  K atow icach 
zastosowała egzam in testow y w  m iejsce egzam inu ustnego. Do egzam inu ustnego 
przystąpiło  146 kandydatów . Zostali oni podzieleni na 3 grupy. Jedna z g rup w  licz­
bie 56 osób została poddana egzam inowi testow em u. D la 9 osób, k tó rych  w yniki
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z testów  były niedostateczne, urządzono dodatkowy egzam in ustny. W w yniku tego 
egzam inu 4 osoby zostały przyjęte, a 5 osób nie zdało egzaminu.

T est sk ładał się z 15 py tań : 11 z lite ra tu ry  polskiej, 2 z historii Polski i 2 z g ra ­
m atyki polskiej.

A nkieta do egzam inu testowego.

L ite ra tu ra  polska.

1. Jak ie  są zasługi Kochanowskiego dla rozw oju naszej lite ra tu ry  okresu hum a­
nizmu?

2. Jak  lite ra tu ra  Oświecenia odzw ierciedlała ducha reform  politycznych i spo­
łecznych?

3. K tóre okresy naszych dziejów uwzględnia Słowacki w  swej twórczości d ram a­
tycznej?

4. W ybitni kom ediopisarze w  Polsce i ich dzieła.
5. Dlaczego W okulski został kupcem .
6. K to opisywał początki Polski w  w ieku XX?
7. K ró tk i życiorys A ndrzeja Radka.
8. W ym ień najw ażniejsze dzieła M arii Dąbrowskiej.
9. K tóry  z naszych utw orów  m a znaczenie św iatowe i dlaczego?

10. Na czym polega popularność film u „Krzyżacy11?
11. Czy na bohaterach lite ra tu ry  można się wzorować i dlaczego?

H istoria Polski.

12. Z jakim i w ydarzeniam i są zw iązane uroczystości Tysiąclecia Polski?
13. Jak ie  znasz system y gospodarcze w  dziejach Polski?

Język polski.

14. Podzielić następujące zdanie na pojedyncze i określić stosunki między nim i: 
Możemy m ieć nadzieję, że dorośli nap łyną szeroką falą  do szkół podstaw owych i l i­
cealnych, jeżeli teraz w szystkie czynniki konsekw entnie będą staw iały w ym agania, 
k tórych przestrzeganie nakazu ją zarządzenia.

15. Dokonać rozbioru gram atycznego (części mowy, przypadek, osoba, liczba itd.) 
następującego zdania:

Dla m nie osobiście w iosna 1945 r. była najpiękniejszym  dram atycznym  przeżyciem.
E ksperym ent egzam inu testowego uznano za udany, mim o pew nych niedociągnięć. 

W przyszłości należy więcej pracy włożyć w  opracowanie py tań . P y tan ia  nie mogą 
być dwuznaczne, pow inny wym agać jednoznacznej odpowiedzi.

Uwagi o poziomie przygotowania kandydatów z literatury polskiej

1. O bserw ator KOSW (Uniw ersytet W arszawski):
„Egzaminy w stępne ustne na filologię polską — co uw ażam  za najzupełniej słu­

szne — były przede w szystkim  spraw dzianem  inteligencji, a nie spraw dzianem  m atur. 
Takie było z góry założenie kom isji. Dlatego nie chodziło o dłuższe wypowiedzi zda­
jących, o obszerne rozw ijanie tem atów, ale o dostateczną ogólną o rien tację w  zagad­
nieniach ku ltu ra lnego  życia w  Polsce w  przeszłości i współcześnie. Egzamin m iał 
charak te r swobodnej rozmowy. Odpowiedzi zdających, podobnie jak  prace pisemne, 
były na ogół poza nielicznym i w ypadkam i przeciętne, a naw et zupełnie słabe. M ło­
dzież nie um ie przedstaw ić zagadnień w  sposób właściwy, nie po trafi trafić  w  sedno
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spraw y, skłonna jest mówić wszystko, co w ie o dziele lub  autorze. Nie zna życio­
rysów  w ybitnych poetów i p isarzy jak  Mickiewicza, Słowackiego, P rusa , S ienkiew i­
cza... Jej w iedza jest często pow ierzchow na i ogólnikowa, nie m a mowy o dokładnej 
znajomości dzieł.

Jeśli chodzi o wyniki, zakłopotanie budziły zupełnie ła tw e pytania, zadaw ane już 
w  trakc ie  egzam inu wobec rażących braków  w  wiadom ościach kandydatów . P rzy ­
taczam  dla przykładu k ilka spośród tych, na k tóre młodzićż nie um iała odpowiedzieć:

— Przełom owy charak te r „Ody do młodości",
— Treść III  części „Dziadów" (zdający nie mógł sobie przypomnieć, k tó ra  to 

część „Dziadów" jest trzecia),
’— „Pan Tadeusz" — epopeja narodow a. Co to jest w  ogóle epopeja?
— Treść dram atu  „K ordian", geneza im ienia bohatera.
— Geneza u tw oru  — „Do au to ra  Trzech Psalm ów".
— „Nieboska Kom edia" — treść — im iona przywódców.
— „Lalka" — B. Prusa. D ata pow stania utw oru. W arszawa w  „Lalce".

Życiorys W okulskiego (zupełna nieznajom ość danych z życia W.). Okres, w  jakim  
dzieje się ta  akcja utw oru.

— Treść opow iadania Żeromskiego — „Rozdziobią nas kruki, w rony",
— W ydarzenia, przedstaw ione w  „Przedwiośniu". Gdzie rozpoczyna się akcja?
— Nazwisko bohatera powieści Kruczkowskiego — „K ordian i cham".

Na egzam inie padały  tak ie odpowiedzi jak :
— „Oświecenie przeciw staw ia się Renesansowi".
— „K rakow iacy i górale" — to komedia, w której przedstaw ione są perypetie 

m iłosne (zdająca nie w iedziała nic o m yśli głównej, o wymowie politycznej utworu).
— „Ponieważ „Pan Tadeusz" jest epopeją, więc w iele osób (w tym  utworze) ko­

cha się".
— „Jacek Soplica bił się z M oskalam i w  zam ku Horeszków, uśm iercił Horeszkę".
— „Nieboska Kom edia" nap isana jest p ięknym  wierszem.
— „B alladyna" — jest to  d ram at rom antyczny, m am y tu  p ierw iastk i ludowe, 

m om enty podniosłe i ku lm inacyjne (na zapytanie egzam inatora, jak  zdająca rozumie 
te  określenia, pada odpowiedź, iż ku lm inacyjne są to  m om enty ważne, a podniosłe — 
m niej ważne).

2. Delegat KOSP (U niw ersytet Poznański im. A. Mickiewicza):
„N ajw iększą trudność spraw iały  zdającym  tem aty  spraw dzające wiadomości 

z teorii lite ra tu ry , np. gatunk i literack ie w  twórczości Kochanowskiego i ich ch a rak ­
terystyka, d ram at rom antyczny, poem at rom antyczny, now ela pozytywistyczna, pol­
ska powieść historyczna, w ym ienić k ilka gatunków  literackich  i scharakteryzow ać je. 
Częste były w ypadki nieznajom ości zasadniczych pozycji z lek tu ry  obowiązkowej, 
np. „B alladyny” Słowackiego, „Nieboskej K om edii” Krasińskiego, „Starego i Nowego” 
Rudnickiego, „P am iątk i z celulozy” Newerlego. Podobnie jak  w  ubiegłym  roku m ło­
dzież w ykazyw ała słabą znajom ość u tw orów  Asnyka, S taffa, Tuwim a, Gałczyńskiego, 
Broniewskiego. Zdarzało się, że zdający nie po trafił wym ienić an i jednego ty tu łu  
sa tyry  czy bajk i K rasickiego lub Trem beckiego (Oświecenie w ypadło szczególnie 
słabo), ani jednego ty tu łu  pojedynczego u tw oru czy też zbiorku poezji Kasprowicza, 
T etm ajera, S taffa, Broniewskiego. W tak ich  m om entach ogarniało m nie zdziwienie 
i jednocześnie przerażenie, że z cyklu lekcji poświęconych analizie naj charak tery  - 
styczniejszych utw orów  danego poety po upływ ie p a ru  m iesięcy pozostało w  pam ięci 
ucznia tylko nazwisko autora, nie zawsze jeszcze związane z w łaściw ą epoką. Było to
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dla m nie tym  trudniejsze do zrozum ienia, że przecież przed m iesiącem  kandydat ten 
sk ładał z tego samego m ateria łu  egzam in dojrzałości. Zarówno w  pracach  pisem nych 
jak  i ustnych w ypowiedziach przypisyw ano niejednokrotnie u tw ór jednego au to ra  
innem u. „Żale S arm aty” — K rasickiem u, „M ichałka” i „Pow racającą fa lę” — Sien­
kiewiczowi, „Na skalnym  P odhalu” — Kasprowiczowi. N iektórzy kandydaci nie ro ­
zum ieli pojęcia „ lite ra tu ra  staropolska'* i utożsam iali ją  ze średniowieczem  lub Odro­
dzeniem. •

W pracach  pisem nych i ustnych w ypowiedziach występowały przejaw y w u lgar­
nego socjologizmu, np. jeden z kandydatów  określił Tadeusza i Robaka jak o  głów­
nych przedstaw icieli kap italizm u w  poem acie Mickiewcza.

B rakiem  charakterystycznym  dla większości zdających była bardzo słaba orien­
tacja  w  chronologii. Jed n a  z kandydatek  um iejscow iała Odrodzenie w Polsce w  w ieku 
XIV i XV, in n a  w  czasie od XV do X V III w ieku. Dantego zaliczano do Oświecenia, 
K rasickiego i Trem beckiego do Odrodzenia. Sienkiew icza określano jako p isarza ży ją­
cego na przełom ie X V III i X IX  wieku, to znów jako przedstaw iciela Młodej Polski. 
Jedna ze zdających w  ogóle ne wiedziała, w  jak ie j epoce żyła G abriela Zapolska. 
N iejednokrotnie zdający nie um ieli kojarzyć w ażnych m om entów  w  życiu pisarza 
z jego twórczością, np. „Sonety k rym sk ie” M ickiewicza pow staw ały w  Dreźnie, 
„K onrad W allenrod” w Genewie. W ielu zdających w ykazywało bardzo rażący brak  
poczucia czasu, niezrozum ienie charak terystycznych właściwości danego okresu, nie 
dostrzegało w  ogóle zw iązku tw órcy z epoką. Pom yłki od 200—300 la t zdarzały się 
bardzo często. Ten m ankam ent w ystąpił w  sposób bardziej jask raw y  i m asowy niż 
w roku ubiegłym . N ależałoby' tem u jakoś zaradzić na przyszłość przez stosowanie 
tablic synchronicznych n a  lekcjach języka polskiego i u trw alan ie  chronologii przy 
pow tarzan iu  m ateria łu  w  klasie XI.

Przew ażająca część młodzieży zdającej w ykazyw ała nieznajom ość podstaw owych 
pojęć z teorii lite ra tu ry . K ilku kandydatów  nie potrafiło  w yjaśnić różnicy między 
w ierszem  a prozą, określić pojęcia rym u (m ateriał V i VI k lasy szkoły podstawowej), 
nie wiedziało, co to je s t w ątek  fabularny , scena, nie um iało w yjaśnić, co to jest utw ór 
dram atyczny. „M ikołaja Doświadczyńskiego p rzypadk i” podaw ano jako przykład  sa­
tyry , „D ziady” i „K ordiana” jako dram aty  typu  szekspirowskiego. Podobnie jak  
w  ubiegłych la tach  kandydaci w ykazyw ali bardzo słabą o rien tację w  czasopismach 
społeczno-literackich. W najlepszym  w ypadku podaw ali ty tu ły  czasopism. Nie p o tra ­
fili przytoczyć nazw isk w ybitnych publicystów  czy k ry tyków  literackich , w ypow ia­
dających się na łam ach danego pism a ani zreferow ać zagadnień stanow iących przed­
m iot dyskusji. Nie słyszałam  ani jednej wypowiedzi świadczącej o tym , że kandydat 
czytał jak ieś artyku ły  z „Nowej K u ltu ry ”, „Życia L iterackiego” czy jakiegokolw iek 
innego pism a.

Poważnym  brak iem  było podobnie jak  w  la tach ubiegłych słabe oczytanie k an ­
dydatów  i zupełna nieznajom ość lite ra tu ry  współczesnej. Do rzadkości należały w y­
powiedzi świadczące o tym , że zdający w ykazyw ał w łasne zainteresow anie dla 
pewnych pisarzy czy okresu. Jed n a  z kandydatek  zapytana o ostatnio przeczytaną 
przed egzam inem książkę w ym ieniła „H istorię Żółtej Ciżemki" D om ańskiej, lek tu rę 
dla młodzieży w  w ieku la t 12—13.

N iejednokrotnie zdający nie po trafili podać nazw iska an i jednego współczesnego 
poety czy powieściopisarza, k ry ty k a  literackiego, naukow ca-polonisty  ani naw et au to­
rów  podręczników  lite ra tu ry , z k tórych  korzystali w  szkole.

Moim zdaniem  w  zestaw ieniu z ubiegłym  rokiem  nie m ożna by stw ierdzić pod­
niesiona poziomu przygotow ania. Bardzo nieliczne były wypowiedzi w ykazujące roz- 
łeglejsze oczytanie, praw dziw e zainteresow anie dziedziną nauk  hum anistycznych.
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um iejętność przeprow adzenia analizy ideow o-artystycznej u tw oru. W przeciw ieństw ie 
do ubiegłych la t tegoroczni kandydaci na polonistykę z Poznania nie w yróżniali się. 
N iektórzy z nich z ocenam i dobrym i na św iadectw ie m atu ralnym  odpow iadali bardzo 
przeciętnie lub  słabo. N atom iast niejednokrotnie młodzież z m iejscowości oddalonych 
od w iększych ośrodków ku ltu ra lnych  w ykazyw ała gruntow ne przygotow anie i duże 
oczytanie. Najgorzej zdaw ali, co jest rzeczą zrozumiałą, ci kandydaci, k tórzy ukoń­
czyli szkołę średnią przed k ilku  la ty  i pracow ali zawodowo jak  również ci, k tórzy 
w  ubiegłych la tach  próbow ali dostać się na inne k ierunki, często nie m ające z hum a­
nistyką nic wspólnego. N iektórzy zdający byli zupełnie nie przygotow ani i nie potrafili 
zreferow ać żadnego zagadnienia, a na zadaw ane py tan ia odpow iadali pojedynczymi 
w yrazam i i w  dodatku  źle”.

3. D elegat KOSW (U niw ersytet W arszwski).

„Ocena przygotow ania kandydatów  do obranego k ie runku  studiów.

W ydaje się, że kandydaci na polonistykę w  bieżącym  roku  nie byli przygotow ani 
odpowiednio. P racow nicy nauk i stw ierdzają, że poziom był gorszy niż w  roku zeszłym. 
Osobiście sądzę, że w  dużym  stopniu w ypływ a to stąd, że na filologię polską w ybie­
ra ła  się w  tym  roku młodzież nie najlepsza (na 40 obserw ow anych przeze mnie 
kandydatów  ty lko 3 z m atu ram i bez ocen dostatecznych, k tórzy oczywiście i w  p ra ­
cach pisem nych i w  odpowiedziach ustnych w yróżniali się dodatnio). T rudno więc 
od uczniów tylko dostatecznych w  szkole wym agać wysokiego poziomu na egzam inie 
uniw ersyteckim , z n a tu ry  rzeczy trudniejszym , bo specjalistycznym . Gdybyśm y mieli 
do czynienia z młodzieżą rzeczywiście „polonistyczną1', byłoby na pew no lepiej. Fakt, 
że na polonistykę w ybiera ją  się przew ażnie tacy, k tórzy nie wiedzą, co ze sobą 
zrobić, jest chyba oczywisty i bardzo niepożądany.

Główne b rak i w  przygotow aniu polegają na:
1) nieprzem yśleniu utworów, czytanych powierzchownie,
2) w erbalnym  przysw ajan iu  sobie wiadom ości o u tw orach i dziełach, bez oso­

bistego zaangażowania,
3) nieoczytaniu ogólnym,
4) nieinteresow aniu  się współczesnym życiem literackim ,
5) nieuczęszczaniu do teatrów , na w ystawy, koncerty  itp . i n ie om aw ianiu w ido­

w isk w  szkole,
6) bezkrytycznym  i bezm yślnym  oglądaniu film ów i telew izji.
Ocena organizacji i atm osfery egzam inów w stępnych.
O rganizacja egzam inów pisem nych była niedobra. Z b raku  m iejsca stłoczono 

290 osób w  jednej sali, ciasnota, upał, jak iś szum i gw ar nie pozwalały skupić się, 
każdy chciał jak  najprędzej skończyć i wydostać się z dusznego pomieszczenia.

Egzam iny ustne natom iast zorganizowano doskonale: w  ciągu 6 dni w  kilku 
kom isjach przeegzam inow ano praw ie 300 osób, nie spiesząc się i w nikliw ie badając 
kandydata.

Stosunek profesorów  i asystentów  do kandydatów  b. sym patyczny, z m ałym i 
w yjątkam i tak tow ny i obiektyw ny. Badano wiadom ości z litera tu ry , osobistej lektury, 
języka (nie we w szystkich kom isjach) i historii. Dawano dosyć czasu do nam ysłu, 
próbowano w ciągnąć kandydata  do swobodnej rozmowy, poznać przyczyny w yboru 
k ierunku  studiów, tak, że kandydaci z całą swobodą mogli pokazać swoje możliwości 
intelektualne, n ieste ty  przew ażnie nie m ieli czego pokazać.

Rola m oja nie ograniczyła się do obserw acji i no ta tek . Rozm awiałam  z kandy­
datam i, py ta łam  o p racę  w  szkole nad  językiem  polskim, n ik t z zapytanych nie mógł
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pochwalić się p racą szkolną, pomocą rad ia czy telew izji, do te a tru  chodzili rzadko, 
ale z nauczycielam i o sztukach nie rozm aw iali. Kół zainteresow ań bardzo mało, n a j­
częściej recytatorskie, literackich, dram atycznych nie spotkałam . Czasopism lite rac­
kich w  szkole nie czytano z b rak u  czasu, nad  zagadnieniam i form y artystycznej p ra ­
cowano w  niew ielu w ypadkach (stąd wiadom ości z dziedziny stylistyki znikome), 
tak  więc te w szystkie m ankam enty, w  przypadku abitu rien tów  ty lko dostatecznych, 
m usiały wypaść na egzam inie rażąco i spowodować oceny niedostateczne".

4. Opinia K om isji egzam inacyjnej przy  U niw ersytecie W rocławskim  o k andy ­
datach na filologię polską jest następująca:

„Już od paru  la t na polonistykę (i inne k ierunk i filologiczne) w ybiera się p rze­
w ażnie młodzież przeciętnie uzdolniona, ze słabym i stopniam i naw et z przedm iotów  
hum anistycznych na św iadectw ach m aturalnych . Ja k  widać, dla zdolnych filologia 
nie jest a trakcyjna, jest natom iast uw ażana za najpew niejszą szansę dla pragnących 
studiować gdziekolwiek, a nie m ających nadziei na dostanie się gdzie indziej. Z w a­
żywszy to, trzeba stwierdzić, że szkolne przygotow anie polonistyczne absolwentów  
dość przeciętnych w  sum ie n ie je s t najgorsze. W porów naniu z la tam i poprzednim i 
można mówić naw et o jakim ś postępie. W szczególności podniosła się k u ltu ra  języka 
co w idać zarówno w  pracach pisem nych jak  i w  odpowiedziach. Odpowiedzi ustne 
u jaw niły przynajm niej trzy  kategorie słabości szkolnego przygotow ania kandydatów . 
Po pierwsze, gdy chodziło o zasób pojęć służących do nazyw ania elementów, funkcji 
i w artości u tw oru  literackiego, o cechy charak terystyczne rodzajów  i gatunków  lite ­
rackich, py tan ia spotykały się praw ie z reguły z bezradnym  milczeniem kandydata . 
Po drugie, do najbardzie j kłopotliw ych należały również py tan ia o m oralne problem y 
w u tw orach literackich, niektórzy kandydaci w  ogóle tych py tań  nie rozumieli, choć 
dotyczyły one utw orów  dobrze znanych. W ykazywali oni zakłopotanie i bezradność 
w zetknięciu z problem atyką psychologiczną, zagadnieniam i życia w ew nętrznego jed ­
nostki, osobowości i charak teru . Po trzecie, tradycy jną już troskę budzi poziom przy­
gotow ania z lite ra tu ry  współczesnej. W iadomości o nowszej literaturze, zwłaszcza 
dwudziestolecia międzywojennego rażą jednostronnością i wyizolowaniem  z ówcze­
snej sytuacji historycznej. Ponadto, zarówno szkolna polonistyka jak  i h istoria po­
zostaw iają jako nie mieszczący się w  ich ścisłych zakresach obszar historii ku ltu ry , 
tak  daw nej jak  i nowszej. Z dziejów sztuki polskiej rzadko kandydaci znali więcej niż 
nazw iska Chopina i Moniuszki".

Atmosfera egzaminów
Wszyscy obserw atorzy podkreśla ją  w ysiłki kom isji egzam inacyjnych zm ierzające 

do w ytw orzenia jak  najbardzie j życzliwej atm osfery. Przebieg egzam inów był spo­
kojny, bez zmęczenia i zdenerw ow ania ze strony kandydatów . Stosunek członków 
kom isji nacechow any był życzliwością, tak tow ny i obiektywny. Dawano dosyć czasu 
do nam ysłu, próbowano poznać przyczyny w yboru k ie runku  studiów, w ciągano k a n ­
dydatów  do swobodnej w ym iany zdań, um ożliw iając w  ten  sposób w ykazanie m ożli­
wości in telektualnych.

Postaw a kandydatów  nie budziła zastrzeżeń, zwłaszcza przy egzam inach ustnych 
odczuwali powagę chwili. Delegat KOSŁ (Uniw. Łódzki) tak  określa organizację 
egzaminów: „Egzaminy były organizow ane dobrze, atm osfera panow ała jak  n a jlep ­
sza, egzam inatorzy byli b. życzliwi. Gdy kandyda t był zdenerwowany, uspokajano go, 
w  czasie zaś odpowiedzi słabej daw ano pytan ia dodatkowe. P y tan ia  na egzam inie 
ustnym  trzym ały  się ściśle program u i nie odbiegały od py tań  na egzam inie m a tu ­
ralnym . Postaw a młodzieży była popraw na".
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Uwagi metodyczne

Jak  w ynika z przytoczonych spostrzeżeń, zasadnicze b rak i przygotow ania k an d y ­
datów  na studia filologii polskiej polegają na niesam odzielności rozum owania, n ie­
um iejętności w  selekcjonow aniu posiadanych wiadom ości rzeczowych oraz w  tr u d ­
nościach popraw nego w yrażania m yśli w  słowie i piśmie. Są to  b rak i w ystępujące 
od szeregu la t i mimo pewnej poprawy, stopień przygotow ania młodzieży przez szkoły 
średnie na tym  odcinku jest nadal niezadowalający. Rozbieżności między ocenam i na 
św iadectw ach dojrzałości a ocenam i z egzaminów w stępnych na studia wyższe, stw ier­
dzone przez niektórych obserw atorów , potw ierdzają opinię, że nauczyciele szkół śred ­
nich nie zw racają dostatecznej uw agi w łaśnie n a  elem enty w yrab ian ia samodzielności 
uczniów. O bserw ator KOSP n a  egzam inach w stępnych (UAM) stw ierdza: „K an­
dydat na studia polonistyczne pow inien mieć nie ty lko  co najm niej dostateczną znajo­
mość m ateria łu  nauczania, przewidzianego program em , ale wykazać samodzielność 
m yślenia, rozłeglejsze zainteresow ania współczesnym życiem kulturalnym , nowościami 
wydawniczymi, przeczytać k ilka w artościow ych pozycji z lite ra tu ry  współczesnej pol­
skiej i obcej, p arę  artykułów , k ilka opracowań popularno-naukow ych. Nauczyciel — 
polonista pow inien otoczyć szczególną opieką młodzież w ybierającą filologię polską, 
pogłębić je j zainteresow ania, podać w artościow ą lek tu rę11.

Spostrzeżenia z tegorocznych egzaminów w stępnych na studia wyższe w ykazują 
jednak, że w ielu nauczycieli-polonistów  nie zw raca uw agi na przytoczone elem enty 
pracy z uczniami. S tąd  też w ynika zasadnicza konieczność w yrab ian ia przez poloni­
stów  um iejętności sam okształceniowych uczniów w  oparciu o nieszablonowe tem aty 
opracow ane n a  zajęciach lekcyjnych a na podstaw ie przew idzianych program em  lek ­
tu r  oraz przem yślane zadania domowe. Zasadniczej reform ie w inna ulec m etoda wielu 
nauczycieli w  zadaw aniu prac domowych. W żadnym  w ypadku nie mogą one być, jak  
to  się n iestety  często zdarza, b iernym  odtw orzeniem  przerobionej lekcji. W inny być 
one tak  precyzowane, aby zm uszały ucznia do samodzielnego przem yślenia pewnych 
problem ów  i zajęcia w łasnego stanow iska. W inny go zmuszać do pracy twórczej, do 
posługiwania się różnym i pomocami jak  słowniki, encyklopedie, podręczniki, aby zm u­
szały do konieczności pow tórnego przew ertow ania przeczytanej książki, do uzupełnie­
nia posiadanej wiedzy przez czytanie dodatkow ych utw orów  poezji, prozy beletry ­
stycznej i popularno-naukow ej. Trzeba dążyć do w yrab ian ia w  uczniach woli uczenia 
się w domu przez daw anie im in teresujących zadań do w ykonania, dbać równocześnie 
o to, by nie przekraczały jego możliwości in te lektualnych i czaąowych, by nie znie­
chęcić go do tej pracy.

Je st rzeczą oczywistą, że tru d  w yrab ian ia samodzielności uczniów nie może spo­
czywać wyłącznie na barkach  nauczycieli-polonistów . W inni m u w tym  pomagać 
również nauczyciele wszystkich pozostałych przedm iotów  nauczania. Tylko wspólny, 
solidarny w ysiłek może przynieść ogólne pogłębienie, poszerzenie wiedzy szkolnej, 
może ukształtow ać Ucznia o poszerzonych horyzontach umysłowych, samodzielnego, 
posiadającego w łasny sąd i w  ten sposób odpowiednio przygotowanego do podjęcia 
studiów  wyższych.
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JĘZYKI OBCE NOWOŻYTNE

Z języków obcych now ożytnych obowiązują następujące egzaminy:
a) pisem ny i ustny  dla kandydatów  na:
— filologię rosyjską — język rosyjski,
— filologię germ ańską — język niemiecki,
— filologię angielską — język angielski,
— filologię rom ańską — język francuski,
— filologię słow iańską, białoruską, uk raińską i orien talną — język rosyjski, n ie ­

miecki, angielski, francusk i (do w yboru przez kandydata);
b) pisem ny na W ydział H andlu Zagranicznego Szkoły Głównej P lanow ania i S ta ­

tystyk i w  W arszawie oraz do Wyższej Szkoły Ekonomicznej w Sopocie — 2 języki 
obce nowożytne do w yboru przez kandydata (języki: rosyjski, niem iecki, angielski, 
francuski).

I. TEMATY EGZAMINÓW PISEMNYCH Z JĘZYKÓW OBCYCH

Język rosyjski 

U N I W E R S Y T E T Y

dla kandydatów  na filologie: rosyjską i orientalna

1. Uniwersytet Jagielloński w Krakowie

Egzamin pisem ny obejmował:
a) dyktando,
b) opracowanie jednego z trzech podanych tem atów :

1. Czełowiek pokoriajet prostranstw o.
2. Opiszitje sam yj sczastliw yj słuczaj w  waszej żyzni.
3. K ak  w oobrażajetje siebie swoje buduszczeje?

Wyniki: 1 bd, 12 db, 32 dost., 37 ndst. (40,6°/o).

2. Uniwersytet Warszawski w' Warszawie

dla kandydatów  na filologie: rosyjską i słow iańską

a) dyktando,
b) streszczenie podyktow anego ustępu z powieści Polew oja pt. „Paczka w arto ­

ściowa”.
Wyniki: 5 bd, 19 db, 48 dost., 149 ndst. (67,4%).
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3. Uniwersytet im. B. Bieruta we Wrocławiu

dla kandyda tów  na filologię rosyjską

Term in I:
1. R usskaja proza X IX  wieka.
2. Sow ietskaja poezija.
3. K restianskij wopros w  russkoj i polskoj litie ra tu rie  X IX  wieka.
T erm in II:
1. R usskaja poezija X IX  wieka.
2. R usskaja proza sowietskoj epochi.
3. Istoriczeskije korni polsko-sow ietskoj drużby i so trudniczestw a (do 1917 goda). 
Wyniki: 25 dost., 74 ndst. (74,4%)),

W Y Ż S Z E  S Z K O Ł Y  P E D A G O G I C Z N E

1. Wyższa Szkoła Pedagogiczna w  Krakowie

a) dyktando,
b) streszczenie w yjątku  czytanego w  szkole z „Młodej G w ardii” F adiejew a albo' 

Ostrowskiego „Jak  hartow ała się s ta l” albo Polew oja „Opowieść o praw dziw ym  
człowieku”,

c) opracowanie z g ram atyk i na tem aty:
— odm iana w  obu liczbach rzeczow nika z przym iotnikiem  i zaim ka z rzeczow­

nikiem ,
— odm iana we w szystkich trybach  i czasach dwóch podanych czasowników. 
Wyniki: 1 db, 29 dost., 34 ndst. (53,1%).

2. Wyższa Szkoła Pedagogiczna w  Opolu
T erm in I:
1. Obraz Ew genija Oniegina kak  p redstaw itie lja  dw orjanskoj mołodieżi Rossii. 

I poi. X IX  wieka.
2. P atrio tizm  sowietskoj mołodieżi w  W ielikoj Oteczestwiennoj W ojnie (po ro - 

m anu A. F adiejew a „M ołodaja G w ard ija”).
3. Peredow yje dostiżenija sowietskoj nauki.

Term in II:
1. N. A. N iekrasow  — russkij narodnyj poet, piewiec narodnow o gorja.
2. Obraz P aw ła Korczagina w rom anie H. Ostrowskowo „K ak zakaljałaś s ta l”.
3. K akaja  sow ietskaja k inokartina  ponraw iłaś m nie bolsze wsiewo i poczemu? 
Wyniki: 3 bd, 15 db, 35 dost., 7 ndst. (11,6%).

W Y Ż S Z E  S Z K O Ł Y  E K O N O M I C Z N E

1. Wyższa Szkoła Ekonomiczna w  Sopocie

1. Moje codzienne życie.
2. Mój przyjaciel.
3. Życie rodzinne.
4. Polska jest pięknym  krajem .
Tem aty do w yboru p isali kandydaci w  języku rosyjskim .
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Język niem iecki

d la  k a n d y d a tó w  na fi lo lo g ią  g e r m a ń s k ą

1. U niw ersytet im. A. M ickiewicza w Poznaniu

1. Die Bedeutung des kosm ischen Flugs G agarins fu r  die in ternationale fried- 
liche Entw icklung der Lander.

2. Meine P iane fiir  dde Zukunft.
3. Die taekanntesten S chriftste ller in  der deutschen L ite ra tu r.
Najwięcej prac wpłynęło na tem at trzeci, najm niej na tem at pierwszy.
W yniki: 1 bd, 12 db, 17 dost., 2 ndst. (6,2°/o).

2. U niw ersytet W arszawski

1. Rola telew izji w  życiu współczesnym.
2. Streszczenie dowolnej książki Anny Seghers lub Liona Feuchtw angera.
3. Recenzja film u „Krzyżacy” lub  film u „Mein K am pf”.
Prace były pisane w  języku niemieckim .
W yniki: 2 bd, 14 db, 34 dost., 25 ndst. (SS^/o).

3. U niw ersytet im. B. B ieru ta we W rocławiu

I term in:

Przepisać pod dyktandem  i przetłum aczyć na język polski w yjątek  z utw oru 
. Heinego pt. „Die H arzreise”.

II term in:

Przepisać pod dyktandem  i przetłum aczyć na język polski w y jątek  z życiorysu 
B ertholda Brechta.

W yniki: 2 bd, 10 db, 26 dost., 25 ndst. (39,6®/o).

d la  k a n d y d a tó w  na  fi lo lo g ię  o r ie n ta ln ą

4. U niw ersytet Jagielloński w K rakow ie

a) Tłum aczenie tek stu  niem ieckiego na język polski (20 w ierszy maszynopisu).
b) Opracowanie w  języku  niem ieckim  jednego z następujących tem atów :

1. Meine Studienplane.
2. Wie erle rn te  ich die deutsche Sprache und welche W erke der deutschen 

L ite ra tu r  sind m ir bekannt?
3. Mein Lieblingsbuch.

W Y Ż S Z E  S Z K O Ł Y  E K O N O M I C Z N E

1. Szkoła G łówna P lanow ania i S tatystyki — W ydział H andlu Zagranicznego

Egzamin pisem ny obejm ował zadania-testy , m ające wykazać znajomość podsta­
wowego słow nictw a i s tru k tu ry  językow ej, um iejętność wypowiedzenia się w  sposób 
prosty w  piśmie. Bardzo proste słownictwo py tań  związane było z życiem codziennym.
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Zadania zaw ierały:
a) tłum aczenie krótkiego tek stu  na język polski (12 w ierszy maszynopisu),
b) ćwiczenia gram atyczno-językow e — zam iana czasów, użycie zaim ka dzierżaw ­

czego, zaimków osobowych, odm iana przym iotników  jako  przy dawek, tw orzenie zdań 
w spółrzędnych, pobocznych, np. przydawkow ych,

c) opracowanie w ybranego tem atu, np. „N auka języka niem ieckiego'' albo „Moja 
rodzina” (ok. 15 zdań).

Wyniki: 3 bd, 29 db, 39 dost., 15 ndst. (17,4%).

2. Wyższa Szkoła Ekonomiczna w  Sopocie

Tem aty jak  z języka rosyjskiego.

Język angielski

dla kandydatóiu na filologię angielską

1. Uniwersytet Jagielloński w Krakowie

Egzamin pisem ny sk ładał się z czterech części:
a) dyk tanda (13 w ierszy maszynopisu),
b) ćwiczeń gram atyczno-językow ych (zastosowanie czasów, tw orzenie zdań py­

tających do podanych odpowiedzi),
c) odpowiedzi na tem at znanych m iejscowości historycznych i zabytków  Anglii 

oraz
d) w ypracow anie na jeden z tem atów :

1. A stronauts — this year and in  ten  years' time.
2. Any fam ous w om an in  history.
3. Colours.

W yniki: 12 bd, 6 db, 11 dost., 36 ndst. (55,3%).

2. Uniwersytet Łódzki w  Łodzi

Tem at egzam inu pisem nego sk ładał się z 8 zadań-testów  na znajomość podsta­
wowego słow nictw a i g ram atyki, um iejętność w ypow iedzenia się oraz na elem entarną 
znajomość lite ra tu ry  angielskiej i am erykańskiej.

Z adania te  obejm owały:
, a) tłum aczenia z j. polskiego na język angielski (budowa zdań oznajm iających 

i pytających, użycie dopełniacza saksońskiego, stopniowanie, zaim ki w skazujące, 
zaim ki dzierżawcze jako  przydaw ki i orzeczniki, try b  rozkazujący, zdania w aru n ­
kowe, m owa zależna i następstw o czasów),

b) zam ianę zdań w  języku  angielskim  z liczby pojedynczej na mnogą,
c) odpowiedzi n a  pytania,
d) odpowiedzi na pytania, które m iały — na podstaw ie 5 w ybranych najbardziej 

reprezentatyw nych postaci z lite ra tu ry  angielskiej — spraw dzić znajomość lite ra tu ry  
oraz o rien tację w  um ieszczeniu .tych postaci w  epokach.

Wyniki: 2 bd, 6 db, 18 dost. (50%).

3. Uniwersytet Warszawski

1. Moje pierw sze w rażenia z pobytu w  szkole.
2. Opis życia i twórczości M arii Konopnickiej.

O cena poziom u p rzy g o to w a n ia  m ło d zieży  —  4 49



3. Co chciałbym  zrobić w zakresie życia ku ltu ra lnego  w moim  k ra ju  po ukoń­
czeniu studiów?

K andydaci pisali w ybrany tem at w  języku angielskim.

dla kandydatów  na filologię orientalną

1. Uniwersytet Jagielloński w  Krakowie

Egzamin pisem ny obejm ował:
a) tłum aczenie tek s tu  na język polski (ok. 20 w ierszy maszynopisu),
b) k rótk ie opracowanie (ok. 1 strona) jednego z następujących tem atów :

1. The Desert.
2. Egyptian A ntiquities.
3. Coffee.

W Y Ż S Z E  S Z K O Ł Y  E K O N O M I C Z N E

1. Szkoła Główna Planowania i Statystyki — Wydział Handlu Zagranicznego
a) Ćwiczenia językow o-gram atyczne — podobnie ja k  w  języku niem ieckim  a po­

nadto  ćwiczenia z zam ianą na stronę bierną.
b) Tłum aczenie k ilku  zdań z języka polskiego na angielski.
c) W ypracowanie na tem at:

A few  w ords about m yself and  my family.
Wyniki: 9 bd, 58 db, 59 dost., 30 ndst. (17,6°/o).

2. Wyższa Szkoła Ekonomiczna w Sopocie

Tem aty do w yboru ja k  z języka rosyjskiego.

Język francusk i

dla kandydhtów  na filologię romańską

1. Uniwersytet Jagielloński w Krakowie

P raca  pisem na obejm ow ała:
a) dyktando,
b) tekst do przetłum aczenia na język polski,
c) do w yboru jeden z następujących tem atów :

1. Justifiez le choix de vos etudes universitaires.
2. L ’im portance de la lecture presentee su r l’exem ple d ’un livre choisi,
3. Les „Journees de Cracovie”.

Wyniki: 4 bd, 7 db, 12 dost., 28 ndst. (54,9°/o).

2. Uniwersytet im. A. Mickiewicza w Poznaniu

Zadanie obejm owało następujące cztery tem aty  do opracow ania:
a) Quels au teu rs franęais avez-vous lus? — en franęais, en polonais.
b) Nommez quelques sayants e t artistes franęais.



c) Quellęs sont les sources trad itionelles de 1’am itie franco  — polonaise?
d) P ourąuoi voulez-vous e tud ier la philologie rom ane?
Wyniki: 10 db, 12 dost., 9 ndst. (29%).

3. Uniwersytet Warszawski

Tłumaczenie z języka francuskiego na język polski tek s tu  z książki M augera 
pt. „Porównanie w artości nauczania technicznego i hum anistycznego”.

4. Uniwersytet im. B. Bieruta we Wrocławiu

a) T łum aczenie na język polski fragm entu  pt. „Silences du Colonel B rouble” 
A. M aurois.

b) W ypracowanie gram atyczne — 7 py tań  gram atycznych, synonim icznych i syn- 
taktycznych.

Wyniki: 1 bd, 4 db, 13 dost., 13 ndst. (41,9%).

dla kandydatów  na filologię orientalną

1. Uniwersytet Jagielloński w  Krakowie

Egzamin pisem ny obejm ował:
a) dyktando,
b) tłum aczenie podanego tekstu  francuskiego na język polski (około 20 wierszy 

maszynopisu).

W Y Ż S Z E  S Z K O Ł Y  E K O N O M I C Z N E

1. Szkoła Główna Planowania i Statystyki — Wydział Handlu Zagranicznego

Egzam in pisem ny obejm ował:
a) ćwiczenia językow o-gram atyczne — podobnie jak  w  języku niemieckim,
b) opracow anie jednego z następujących podanych tem atów :

1. Ou e t pendan t combien de tem ps vous avez etudie le franęais?
2. Ou et com m ent vous passerez vos vacances d’ete?

Wyniki: 1 bd, 9 db, 25 dost., 30 ndst. (46,2%).

2. Wyższa Szkoła Ekonomiczna w Sopocie

Tem aty do w yboru jak  z-języka rosyjskiego.
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J ę z y k  r o s y js k i

W y n ik i e g z a m in u  p is e m n e g o  (p o ró w n a w c z o  1958, 1959, 1960 i 1961 r.)

Liczba zdających Rok
Oceny

bd i db dost. ndst.

162 i 1958 17 70 75
100% 10,5 43,2 46,3
175 1959 16 70 89

100% 9,1 40,0 50,9
611 1960 118 272 221

100% 19,3 44,5 36,2
809 1961 104 306 399

100% 12,9' 37,8 49,3

W yniki egzam inu ustnego w  1959, 1960 i 1961 r.

iczba zdających Rok
Oceny

bd i db dost. 1 ndst.

131 1959 16 51 64
100% 12,2 38,9 48,9
394 1960 91 152 151

100% 23,1 38,6 38,3
462 1961 88 192 182

100% 19,0 41,6 39,4

J ę z y k  n ie m ie c k i

W yniki egzam inu pisemnego w  la tach  1958, 1959, 1960 i  1961 r.

Liczba zdających Rok
Oceny

bd i db dost. ndst.

128 1958 28 68 32 ‘
100% 21,9 53,1 25,0

92 1959 28 37 27
100% 30,5 40,2 29,3
148 1960 49 60 39

100% 33,1 40,6 263
256 1961 73 116 67

100% 28,5 45,3 26,2

53



W y n ik i e g z a m in u  u s tn e g o  w  1959, 1960 i 1961 r.

Liczba zdających Rok
O ceny

bd i db dost. ndst.

106 1959 27 58 21
100% 25,4 54,8 19,8

63 1960 24 22 17
100% 38,1 34,9 27,0
107 1961 41 53 13

100% 38,3 49,5 12,2

J ę z y k  a n g ie ls k i

W yniki egzam inu pisem nego w la tach  1958, 1959, 1960 i 1961 r.

Liczba zdających Rok
O ceny

bd i db dost. ndst.

111 1958 34 47 30
100% 30,6 42,4 27,0
137 1959 22 34 81

100% 16,0 24,9 59,1
317 1960 91 116 110

100% 28,7 36,6 34,7
270 1961 93 88 89

100% 34,4 32,6 33,0

Wyniiki egzam inu ustnego w 1959, 1960 i 1961 r.

Liczba zdających Rok
Oceny

bd i db dost. ndst.

134 1959 34 37 63
100% 25,0 28,0 47,0
229 1960 69 71 89

100% 30,1 31,0 38,9
112 1961 30 30 52

100% 26,8 26,8 46,4
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J ę z y k  fr a n c u s k i

W y n ik i e g z a m in u  p is e m n e g o  w  la ta c h  1958, 1959, 1960 i 1961 r.

Liczba zdających Rok
Oceny

bd i db dost. ndst.

74 1958 13 16 45
100% 17,6 21,6 60,8

90 1959 31 29 30
100% 34,4 32,3 33,3
238 1960 58 105 75

100% 24,4 41,1 31,5
178 1961 36 62 80

100% 20,3 34,8 44,9

W yniki egzam inu ustnego w  1959, 1960 i 1961 r.

Liczba zdających Rok
Oceny

bd i db d O S t. n d s t .

90 1959 22 38 30
100% 24,4 42,3 33,3
165 1960 43 67 55

100% 26,1 40,6 33,3
80 1961 25 36 19

100% 31,3 45,0 23,7

Na podstaw ie danych statystycznych, zaw artych w tabelach można stw ierdzić, 
że w yniki egzam inów pisem nych najlepsze są z języka angielskiego (8,5% bd, 25,9% 
db, 32,6%, dost. i 33,0% ndst.), najsłabsze — z języka rosyjskiego (2,3% ocen bd, 10,6% 
db, 37,8% dost. i 49,3% ndst.). Na drugim  m iejscu po jęz. angielskim  jest język nie­
m iecki (3,1% bd, 25,4% db, 45,3% dost. i 26,2% ndst.), na trzecim  — język francuski 
(3,4% bd, 16,9% db, 34,8% dost. i 44,9% ndst.).

W yniki egzam inu pisem nego kandydatów  na W ydział H andlu Zagranicznego 
SGPiS są lepsze (z w yjątk iem  języka francuskiego) aniżeli kandydatów  na wydziały 
filologiczne uniw ersytetów  i tak :
— z języka rosyjskiego: w  uniw ersy te tach  — 1,3% ocen bd, 7,5% db, 26,9% dost., 

64,3% ndst. a n a  W ydziale H andlu  Zagranicznego SGPiS 3,71% ocen bd, 15,3% db, 
50,8% dost., 30,2% ndst.;

— z języka niemieckiego: w  uniw ersy te tach  — 2,9% ocen bd, 21,2% db, 45,3% dost. 
i 30,6% ndst. a w  SGPiS 3,5% ocen bd, 33,71% db, 45,4% dost. i 17,4% ndst.;

— z języka angielskiego: w  uniw ersy te tach  (bez UW) — 12,0% ocen bd, 10,2% db, 
24,8% dost. i 53,0% ndst. a w  SGPiS — 5,9% ocen bd, 25,9% db, 38,6% dost., 
17,6% ndst.;

— z języka francuskiego: w  uniw ersytetach — 4,4% ocen bd, 18,6% db, 32,7% dost.. 
44,3% ndst. a w  SGPiS — 1,5% bd, 13,8% db, 38,5% dost. i 46,2% ndst.
Lepiej p rzedstaw iają się w yniki egzam inu ustnego na filologiach w  uniw ersyte­

tach  i WSP, np. z języka rosyjskiego — 3,6% bd, 10% db, 41,6% dost. i 39,4% ndst.
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Ze statystycznych tabel porównawczych, obejm ujących la ta  1958— 1961, widoczny 
jest spadek ocen bardzo dobrych, dobrych i dostatecznych z języka rosyjskiego przy 
równoczesnym  podniesieniu się procentu  ocen niedostatecznych, szczególnie z egza­
m inu  pisemnego (z 36,2% ndst. w  1960 r. do 49,3%) w  1961 r.).

Z języka niem ieckiego w  porów naniu z r. ub. zaznaczyła się na egzam inie ustnym  
pew na popraw a, o czym może świadczyć spadek ocen niedostatecznych z 27% do 
12,0%> na korzyść ocen dostatecznych (z 34,9% do 49,5%) przy utrzym aniu  się na tym  
sam ym  poziomie p rocentu  ocen bd i db (38,1%> do 38,3%).

Gorzej przedstaw ia się porów nanie w yników  egzam inu pisemnego z języka f ra n ­
cuskiego. Od r. 1959 następuje ciągły spadek ocen bardzo dobrych i dobrych (34,4°/o— 
24,4%— 20,3%) przy równoczesnym  wzroście ocen niedostatecznych (33,3°/o— 31,5%— 
44,9%). Lepsza je st sy tuacja na egzam inach ustnych, o czym świadczy w zrost ocen 
bardzo dobrych i dobrych o 5,2% w  stosunku do roku  1960, dostatecznych o 4,4% 
oraz spadek ocen niedostatecznych o 9,6%.

Przy analizie materiałów nadesłanych przez uczelnie oraz delegatów  k u ra to ­
riów  — członków kom isji dla doboru kandydatów  na I rok  studiów  —• zaobserwować 
można dw a w yraźne schem aty:

1) filologie w  uniw ersy te tach  i w  wyższych szkołach pedagogicznych,
2) uczelnie, typu  ekonom icznego z w yraźnie profilu jącym  charak terem  języka

obcego.
Schem aty te i odmienność roli języka obcego w  tych dwóch różnych typach 

uczelni znalazły swe odbicie w  sposobie przeprow adzenia egzam inów w stępnych 
i w  tem atyce prac pisem nych. I ta k  filologie nowożytne (oprócz anglistyki w  UJ 
i UŁ) nie liczyły się na ogół z program em  szkoły średniej, tem atyka zadań pisem ­
nych był dość oderw ana, uczelnie poprzez w ypracow ania na tzw. wolne tem aty  do­
stosowały raczej w  pew nej m ierze egzam in w stępny do potrzeb przyszłego filologa 
i do w ym agań jem u staw ianych, nie spraw dzając jego konkretnych  wiadom ości z da­
nego języka. Jedynie kandydaci n a  filologię rosyjską po siedm ioletnim  kursie szkoły, 
średniej i program ie z lite ra tu ry  rosyjskiej poczynając od X IX  w. pow inni byli w  za­
sadzie sprostać tym  wymaganiom.

Pew ne niebezpieczeństwo stanow i stereotypow y ch a rak te r p rac pisem nych na 
tzw. wolne tem aty  ak tualne. Tem aty te  kandydaci z góry przygotow ują ucząc się na 
pam ięć k ilku  „m odnych" zagadnień, np. „Lot G agarina". W efekcie w ynik i egzam inu 
pisemnego nie mogą być spraw dzianem  stopnia znajomości danego języka przez k an ­
dydata.

W uczelniach typu  ekonom icznego z profilu jącą rolą języka obcego (Wydział 
H andlu  Zagranicznego SGPiS i WSE w  Sopocie), gdzie celem nauczania języka ob­
cego jest p raktyczne opanow anie języka w  słowie i piśmie, egzam in w stępny oparty  
był w  pełni o program  m inim um  szkoły średniej, przy czym — w  celu możliwie n a j-  
w nikliwszego zbadania przygotow ania kandydatów  —■ zastosowano w  SGPS ćw i- 
czenia-testy  na różnorodne zjaw iska gram atyczno-językowe. WSE w  Sopocie zasto­
sowała •— podobnie jak  w  uniw ersy te tach  — tzw. wolne tem aty.

W k ilku  uczelniach podano tem aty  p rac pisem nych z zachow aniem  podziału kil- 
kuczłonowego, tj.:
— dyktando  z równoczesnym  tłum aczeniem  na język polski,
— łatw e tłum aczenie na dany język obcy,
— testy  na spraw dzenie opanow ania podstaw owych s tru k tu r  językowych, 
oraz na filologiach:
— elem enty znajom ości lite ra tu ry  i ku ltu ry  danego języka.
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Jako  wzór tem atów  egzam inacyjnych na filologię angielską mogłaby posłużyć 
tem atyka egzam inu w stępnego w  UŁ jak  również w  U J (testy-pytania).

Dla uczelni ekonom icznych tem atyka egzam inów była bliższa życiu codziennemu 
(jak tem aty  w  SGPiS). Bardzo ważne jest również, by słow nictw o wybranego tłum a­
czenia nie w ykraczało  poza program  ku rsu  szkolnego.

W w ypow iedziach kom isji stw ierdzono, że młodzież z ośrodków w iększych była 
na ogół lepiej przygotow ana niż z ośrodków  mniejszych. Większość kom isji po tw ier­
dziła, że licea przygotow ują młodzież w  najlepszym  przypadku do czytania tekstów, 
o jak iejkolw iek aktyw nej znajom ości języka nie m a mowy. Młodzież m ało czyta, 
kandydaci nie um ieli w ym ienić przeczytanych książek naw et w  przekładzie polskim. 
K ry teria , jak im i k ierow ały się kom isje dla doboru kandydatów  — w edług opinii de­
legatów  kuratoriów  — były słuszne. Poza spraw dzeniem  pewnej sum y wiadom ości 
z przedm iotów  egzam inacyjnych członkowie kom isji s ta ra li się poznać możliwości 
in te lek tualne kandydatów  i stopień przydatności ich do studiów. O rganizacja egzam i­
nów — w edług powszechnej opinii — była spraw na, atm osfera bardzo życzliwa.

Powszechna je st opinia uczelni i delegatów  kuratoriów , że spraw a czytelnictw a 
młodzieży przedstaw ia się bardzo słabo. K andydaci w  przew ażającej w iększości nie 
po trafili w ym ienić ani jednej pozycji z lite ra tu ry  pięknej, czytanej w  oryginale a nie­
jednokrotnie naw et w  przekładzie polskim. N iew ielka część kandydatów  um iała po­
wiedzieć k ilka zdań o u tw orach przerabianych w  szkole a py tan ia dotyczące oceny 
oraz idei utw oru, charak tery styk i bohaterów  itp. zdający kw itow ali zdawkowym i 
odpowiedziami; były to  praw dopodobnie wyuczone na pam ięć notatki, podyktow ane 
przez nauczyciela (WSP Kraków).

Poziom przygotowania kandydatów z poszczególnych języków obcych nowożytnych

1. J ę z y k  r o s y js k i

Poziom przygotow ania młodzieży z języka rosyjskiego mimo 7-letniego kursu  
szkoły średniej był na ogół przeciętny. Opinia co do poziomu kandydatów  ksz ta ł­
tow ała się w  poszczególnych uczelniach następująco:

W U J przygotow anie było nieco lepsze niż w  roku ubiegłym  ale nie w ykraczało 
poza poziom dostateczny, podobnie przedstaw ia się sy tuacja w  U niw ersytecie W roc­
ławskim , słabe przygotow anie w  tym  roku podkreśla U niw ersytet W arszawski.

W WSP w  K rakow ie poziom kandydatów  n a  filologię rosyjską nie w ykazyw ał 
możliwej do zaobserw ow ania różnicy w  stosunku do la t ubiegłych.

Ze św iadectw  m atu ralnych  kandydatów  wynikało, że na filologię rosyjską w y­
b ierali się w  przeważnej części absolw enci słabi, posiadający poza oceną dobrą 
z języka rosyjskiego same oceny dostateczne, a np. w  WSP w  K rakow ie 75°/o kandy­
datów  na filologię rosyjską miało stopień dostateczny z języka rosyjskiego. Poziom 
kandydatów  na filologię rosyjską w  UW — według opinii delegata K uratorium  
był niższy od przeciętnego poziomu absolw entów  szkoły średniej.

Poziom w ypracow ań pisem nych był na ogół słaby.
Zastosowane m etody egzam inu (dyktando, tłum aczenie, ćwiczenia językowo- 

gram atyezne, opracow ania redakcyjne) — jakkolw iek nie we w szystkich uczelniach 
stosowane w  całej rozciągłości — pozwoliły w ystarczająco ocenić stopień przygoto­
w ania kandydatów  w  zakresie języka.

Bardzo duże b rak i w ykazali w  p racach  pisem nych kandydaci zdający .w WSP 
Kraków . Jakkolw iek  tem aty  pisemne należałoby ocenić jako bardzo ła tw e (szcze­
gólnie ćw iczenia gram atyczne) prace zaw ierały bardzo wiele błędów.
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Zaznaczyła się rozbieżność między teorią a p rak tyką  językową. Zupełna n iezna­
jomość słow nictw a z życia codziennego łączyła się ze słabą znajom ością lite ra tu ry  
rosyjskiej i radzieckiej — zwłaszcza w  zakresie program u klas V III, IX  i X. Słaba 
znajomość gram atyk i łącznie z b rak iem  naw yków  ortograficznych spraw iały, że 
przeciętna błędów  ortograficznych w  dyktandzie liczącym  12 wierszy, wyniosła 25. 
{WSP Kraków).

W U niw ersytecie W arszawkim  Vs zdających odpow iadała kom prom itująco źle. 
W yróżniali się natom iast dobrym i odpowiedziam i repatrianci.

Opinia kom isji dla doboru kandydatów  na W ydziale H andlu  Zagranicznego SGPiS 
różni się nieco od oceny kom isji egzam inacyjnych na filologiach, jeśli chodzi o poziom 
przygotow ania kandydatów . W SGPiS ujednolicono zadania — testy  z czterech języ­
ków  (rosyjskiego, niemieckiego, angielskiego i francuskiego), przy czym język rosyjski 
m iał dodatkowo w ypracow anie na tzw. wolny tem at.

Zanotowano nieco lepsze w yniki aniżeli w  roku  ubiegłym, przy czym nie zaobser­
wowano odpowiedzi anegdotycznych i kom prom itujących. I tu  — podobnie jak  na 
filologii — uderzało słabe zainteresow anie lite ra tu rą  u młodzieży.

K ieru jąc się przede w szystkim  kry terium  przydatności do studiów  ekonomicz­
nych szczególnie popierano tych, k tórzy samodzielnie poza szkołą średnią uczyli się 
trzeciego języka nowożytnego.

2. J ę z y k  n ie m ie c k i

Egzamin pisem ny na filologię germ ańską obejm ował w Poznaniu i w W arszawie 
w ypracow ania na tzw. wolne tem aty , natom iast w  U niw ersytecie we W rocławiu 
zastosowano dyktando i tłum aczenie tego dyktanda na język polski.

W ypracow ania na tzw. wolne tem aty  nie były — jak  to  już wyżej w spom niano — 
w  zasadzie oparte na m ateria le  podręcznikow ym  szkoły średniej. Z wypowiedzi p rzed­
staw icieli uczelni oraz delegatów  kuratoriów  — podobnie jak  na filologii rosyjskiej -r- 
w ynika, że poziom przygotow ania z języka był lepszy u kandydatów  z większych 
ośrodków, przy czym pew ną swobodą w  w yrażaniu  m yśli w yróżniali się na ogół ci, 
którzy nabyli prak tyczną znajomość języka poza szkołą. Większość kandydatów  
w ykazała pew ne teoretyczne opanow anie podstaw owych zasad gram atyki opisowej 
przy n ieum iejętności praktycznego ich zastosowania.

Słownictwo było bardzo skrom ne, znajomość lite ra tu ry  niem ieckiej — chociażby 
w  przekładach polskich — była bardzo słaba, kandydaci nie opanowali naw et m in i­
m um  wiadom ości z lite ra tu ry  niem ieckiej, przewidzianego program em  szkolnym.

Egzamin pisem ny w  Wyższej Szkole Ekonomicznej w  Sopocie obejm ow ał tzw. 
4 wolne tem aty  do wyboru, nie zaw ierał dyktanda an i tłum aczenia, ani też ćwiczeń 
i ęzykow o-gram atyczny ch.

Egzamin pisem ny w  Szkole Głównej P lanow ania i S ta tystyk i na W ydziale H an­
dlu Zagranicznego obejm ował ćwiczenia — testy, oparte  na m ateriale gram atyczno- 
językowym z morfologii, składni, słow otw órstw a oraz py tan ia z zakresu życia co­
dziennego. W przeciw ieństw ie do egzaminów na filologię germ ańską — tem atyka 
pracy  pisem nej opierała się ściśle na program ie szkoły średniej i to  program ie 
„m inim um ”. U jednolicenie tem atów  pisem nych dla w szystkich języków  (oczywiście 
z uw zględnieniem  tem atyk i danego języka) niew ątpliw ie ułatw iło egzam inatorom  
w iększą jednolitość w  stosow aniu ocen.

Mimo łatw ych tem atów  egzam inacyjnych — otrzym ane odpowiedzi były raczej 
przeciętne, przygotowanie kandydatów  mierne. Prace pisem ne z zakresu  m orfologii
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były  zadowalające, natom iast składnia a zwłaszcza sw obodna w ypow iedź spraw iały 
kandydatom  znaczne trudności.

Większość kandydatów  nie p o trafiła  sform ułow ać popraw nych zdań na proste 
tem aty  z życia codziennego. Jak  w ynika z wypowiedzi sam ych kandydatów  — przy 
przygotow aniu się do egzam inów na I rok  studiów  główny nacisk położyli na pozostałe 
egzam inacyjne przedm ioty, nie przyw iązując większej w agi do języków  obcych.

Zdający posiadali bardzo ograniczony zasób słow nictw a, w yrażali się w sposób 
prym ityw ny oraz popełniali rażące błędy ortograficzne.

3. Język  angielski

D okum entacja egzam inu pisemnego na filologię angielską dysponuje m ateria ­
łem  z trzech wyżej w ym ienionych uczelni. T em atyka egzam inu pisemnego w  UJ 
w  K rakow ie i UŁ w  Łodzi o p arta  była na bardzo w nikliw ie dobranym  m ateriale 
testowym , m ającym  na celu zbadanie znajom ości podstawowego słow nictw a, g ra ­
m atyki, elem entarnego w ypow iedzenia się w  piśm ie i e lem entarnej znajom ości lite­
ra tu ry  angielskiej i am erykańskiej (w UŁ) lub k u ltu ry  angielskiej i je j zabytków  (UJ). 
M ateriał ten  opierał się ściśle na program ie szkoły średniej.

W U niw ersytecie W arszaw skim  jeden z tem atów  dla kandydatów  na filologię 
angielską był pow tórzony z ubiegłego roku („Opisz życie i twórczość M arii Konop­
nick iej”). Już w  1960 r. podkreślono niesłuszność daw ania tego typu  tem atów  do 
w ypracow ania w  języku obcym. Piszący może usiłować tłum aczyć ty tu ły  utw orów  
poetki na język angielski, gubić się w  słownictw ie potrzebnym  do oddania w  języku 
angielskim  problem ów  utrw alonych w pam ięci i zw iązanych silnie z językiem  ojczy­
stym. Tem at tak i z p u n k tu  w idzenia psychologicznego jest trudny  i może nie speł­
nić zadania pracy kontrolnej.

Egzam in pisem ny — w edług opinii kom isji dla doboru kandydatów  w  UJ 
i w  UŁ — w ykazał u kandydatów  słabe przygotowanie językowe zwłaszcza w  um ie­
jętności w ypow iadania się w  piśm ie lub w  mowie oraz w  większości przypadków  
słabe oczytanie w  literaturze. Mało k tó ry  z kandydatów  czytał choćby jedną książkę 
w języku angielskim  a i czytelników przekładów  też było niewielu.

P ew na liczba kandydatów  osiągnęła dobry poziom przygotow ania w łasną, poza­
szkolną pracą.

W szkołach ekonom icznych — na W ydziale H andlu Zagranicznego Szkoły Głów­
nej P lanow ania i S ta tystyk i oraz w  Wyższej Szkole Ekonomicznej w  Sopocie prze­
bieg egzam inów  oraz dobór tem atów  pisem nych był tak i sam  ja k  na egzam inie 
w stępnym  z języka niemieckiego.

W SGPiS zastosowano ćwiczenia — testy  o podobnej tem atyce jak  w języku 
niem ieckim , a w  WSE w  Sopocie tzw. wolne tem aty.

4. Ję zyk  francuski

1. Egzamin pisem ny na rom anistykę obejm ow ał przeważnie tłum aczenie tekstu  
z języka francuskiego na język polski (wszystkie uczelnie prócz UAM w Poznaniu) 
oraz dyktando i w ypracow anie na wolny tem at (UJ) lub ćwiczenia gram atyczne 
synonim iczno-syntaktyczne (UBB we W rocławiu). S tw ierdzono bardzo słabe przygo­
tow anie kandydatów , słabą znajomość gram atyki i słownictwa, trudności w  w ypow ia­
daniu  się oraz bardzo  małe oczytanie w litera tu rze  francuskiej naw et w przekładzie 
polskim.
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K om isja uczelniana w  UBB zanotow ała również, że pomimo możności posługi­
w ania się słownikiem  kandydaci m ieli duże trudności w  zrozum ieniu tekstu.

W szkołach ekonom icznych egzam iny z języka francuskiego odbyły się w  sposób 
podobny ja k  egzam in z języka niemieckiego.

Wnioski

W zw iązku ze spostrzeżeniem  kom isji egzam inacyjnych, że młodzież nie umie 
w  prak tyce stosować naw et wyuczonych zasad gram atycznych i że nie m a p rzy ­
swojonego słow nictw a elem entarnego z życia codziennego, celowe byłoby dla usp raw ­
nienia procesu nauczania:

1) w prow adzenie — w m iarę  możliwości — podziału klasy na m niejsze grupy 
językowe,

2) nauczanie przede w szystkim  podstaw owych s tru k tu r  językowych,
3) położenie nacisku na podstaw owy zasób słow nictw a związanego z życiem 

codziennym,
4) unowocześnienie m etod nauczania przez stosowanie nowoczesnej apara tu ry  

(magnetofonów, linguafonów  itp.), co w płynęłoby na popraw ę wymowy i przyzw y­
czaiłoby ucho ucznia do popraw nego akcentu  wyrazowego i w łaściw ej intonacji 
zdaniowej — do łączenia logicznych jedności w  całości akcentowe,

5) wdrożenie młodzieży w  czasie nauk i w  szkole średniej do posługiw ania się 
w mowie językiem  obcym, gdyż w ykazuje ona całkow itą niezaradność w  tym  za­
kresie,

6) otoczenie w iększą opieką czytelnictw a lite ra tu ry  obcej w  oryginale i w p rze­
kładach,

7) ujednolicenie typów  egzam inów z języka obcego nowożytnego na filologiach 
oraz na innych k ierunkach  studiów  z zachow aniem  podziału kilkuczłonowego, tj.:

— dyktando z równoczesnym tłum aczeniem  na język obcy,
— ła tw e tłum aczenie na dany język obcy,
— testy  na spraw dzenie opanow ania podstaw owych s tru k tu r  językowych, 

oraz na filologiach:
— elem enty znajom ości lite ra tu ry  i k u ltu ry  danego języka.
Jako  wzór tem atów  egzam inacyjnych mogłaby posłużyć tem atyka egzam inu 

w stępnego na filologię angielską w  UŁ jak  również w  U J (testy-pytania).
Dla uczelni ekonom icznych tem atyka egzam inów pow inna być bliższa życiu 

codziennem u (testy SGPiS).
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JĘZYK ŁACIŃSKI

Egzamin pisem ny i ustny  z języka łacińskiego zdają kandydaci na filologię k la ­
syczną.

I. Tematy egzaminu pisemnego

1. Uniwersytet Jagielloński w Krakowie

Tłum aczenie tekstu  łacińskiego na język polski — w yjątek  z Cezara (Commen- 
ta rii de bello Gallico) oraz w ypracow anie w  języku polskim  na tem at „Co wiem
0 G. Ju liuszu  Cezarze".

Wyniki: 2 db, 7 dost., 6 ndst. (40"/o).

2. Uniwersytet Łódzki

Tłum aczenie dwóch kró tk ich  tekstów  łacińskich na język polski (Cezar, Nepos). 
Wyniki: 2 db, 4 dost., 2 ndst. (25°/o).

3. Uniwersytet im. A. Mickiewicza w  Poznaniu

Przekład  tekstu  łacińskiego z Cezara (De bello Gallico ■— K om entarz 4).
Wyniki: 1 bd, 2 db, 2 dost., 2 ndst. (28,5°/o).

4. Uniwersytet Warszawski

Tłum aczenie z języka łacińskiego w y jątku  z Salustiusza ,,De coniuratione Cati- 
łinae“.

Wyniki: 1 bd, 3 db, 3 dost., 14 ndst. (66,6°/o).

5. Uniwersytet im. B. Bieruta we Wrocławiu

1 term in
Przekład  na język polski Cic. Tusc. Disp. V. 32, 90 (Pieniądz nie stanow i dla filo­

zofa wartości).

II term in
Tłum aczenie na język polski Caes. B. G. —• 21 — Zwyczaje Germanów.
Wyniki: 2 bd, 3 db, 6 dost., 2 ndst. (15,3°/o).
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II. Ocena poziomu przygotow ania kandydatów  z języka łacińskiego

W yniki egzam inu pisem nego w la tach  1958, 1959, 1960 i 1961

Liczba
zdających Rok

Oceny

bd i db dost. ndst.

32 1958 17 10 5
100% 53,1 31,2 15,7

52 1959 20 21 11
100%

00m

40,4 21,1

61 1960 15 30 16
100% 24,6 49,2 26,2

64 1961 16 22 26
100% 25.0 34,4 40,6

W yniki egzam inu ustnego w latach 1959, 1960 i 1961

Liczba Oceny
zdających Rok

bd i db dost. ndst.

32 1959 15 11 6
100% 47,0 34,2 18,8

43 1960 15 22 6
100% 34,9 51,2 13,9

30 1961 10 11 9
100% 33,3 36,7 30,0

Podane wyżej dane statystyczne w skazują znaczny w zrost ocen niedostatecznych 
zarówno na egzam inie pisem nym  (o 14,4°/o w  porów naniu z 1960 r.), jak  i na egzam inie 
ustnym  (o 16,1%), przy spadku ocen dostatecznych. P rocent ocen dobrych u trzym uje 
się na poziomie 1960 r.

O niskim  poziomie przygotow ania z języka łacińskiego świadczy spraw ozdanie 
delegata KOS na egzam inie w  U niw ersytecie W arszawskim . „Tekst do tłum aczenia 
w yjątek  z Salustiusza „De coniuratione Catilinae" był nie trudny , równy, bez „pu­
łapek". Mimo to w ynik  w ypadł b. sm utno. Oceny bowiem przedstaw iają się następu­
jąco: jedna b. dobra, trzy  dobre, trzy  dostateczne i czternaście niedostatecznych 
(66,6%). Z jawisko jest tym  bardziej niepokojące, że sposób, w  jak i zdający zabierali 
się do pracy, w yraźnie wskazywał, że ty lko nieliczni m ają  wpojone m etody pracy. 
Oceny niedostateczne z egzam inu pisem nego otrzym yw ali naw et kandydaci m ający 
czwórki lub p ią tk i na 'św iadectw ie dojrzałości. U derza nieum iejętność w łaściwego ko­
rzystan ia ze słownika, b rak  trosk i o sens przek ładu  i jego język. Fakt, że egzamin 
ustny z łaciny dla n iektórych kandydatów , k tórzy  na egzam inie pisem nym  m ieli oceny 
niedostateczne, w ypadł bez porów nania pom yślniej (w czterech przypadkach oceny 
zdecydowanie dobre), każe przypuszczać, że nauczyciele rzadko lub  może w cale nie 
stosują klasowych prac pisemnych, przy k tórych  mogliby sprawdzić, jak  uczniowie
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samodzielnie p racu ją  nad  tekstem . W ym agania z łaciny nie m uszą być w szkołach 
wysokie, czego dowodzi nie ty lko  m ały zasób słownictwa i nieporadność wyczucia 
tekstu, ale i tak  charak terystyczne zjaw iska, że kandydat z oceną czwórkową n a  m a­
tu rze z rozbraja jącą  naiw nością stw ierdza: „Zawsze m i się m yli nom inativus i voca- 
tivus“, a kandydatka, k tó ra  regułę gram atyczną um ie bezbłędnie wypowiedzieć po 
łacinie (oczywiście również i po polsku), nie um ie znaleźć jej odpow iednika we w ska­
zanym  tekście. C harakterystyczne jest, że bardzo ładnie na egzam inie w ypadł k andy ­
dat, k tó ry  zdaw ał m a tu rę  jako  ekstern".
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HISTORIA

Egzamin z historii obowiązuje:

a) pisem ny i ustny kandydatów  na studia w  zakresie praw a, historii, archeologii, 
etnografii, h isto rii sztuki, sztuk pięknych;

b) pisem ny kandydatów  n a  filozofię i socjologię (do w yboru przez kandydata) 
oraz na w szystkie w ydziały wyższych szkół ekonom icznych z w yjątk iem  hand lu  za­
granicznego, morskiego i inżynieryjno-ekonom icznego przem ysłu rolno-spożywczego;

c) ustny kandydatów  na ekonom ię polityczną, filologię polską i bibliotekoznaw ­
stwo, pedagogikę (do w yboru przez kandydata), socjologię oraz na studia w  zakresie 
w ychow ania fizycznego.

I. TEMATY EGZAMINU PISEMNEGO NA I ROK STUDIÓW 
W SZKOŁACH WYŻSZYCH W 1961 R.

U N I W E R S Y T E T Y

1. Uniwersytet Jagielloński w Krakowie

dla kandydatów  na historię, archeologię, etnografię i socjologię

1. Tysiąc la t stosunków  polsko-niem ieckich (pisało 125 kandydatów ).
2. Znaczenie pow stania styczniowego w  w alce o wyzwolenie społeczne i poli­

tyczne narodu  polskiego (pisało 24 kandydatów ).
3. Osiągnięcia Polski Ludowej (pisało 49 kandydatów ).
Wyniki: 24 bd, 78 db, 80 dost., 16 ndst. (8°/o).

dla kandydatów  na historię sz tu k i

1. Tysiąc la t stosunków  polsko-niem ieckich.
2. Czasy Zygm untow skie jako  złoty w iek k u ltu ry  polskiej.
3. Ja n  M atejko nauczycielem  h istorii polskiej.
Najwięcej kandydatów  w ybrało  tem at pierwszy (17), najm niej tem at trzeci (6). 
Wyniki: 4 bd, 11 db, 14 dost., 5 ndst. (14,7%).

dla kandydatów  na studia praw nicze

1. Polska za panow ania ostatnich P iastów  (pisało 245 osób).
2. K lęska Napoleona i Kongres W iedeński (pisało 131 osób).
3. T rak ta t W ersalski i now a k a rta  Europy po I  w ojnie św iatow ej (pisało 94 osoby). 
Wyniki: 48 bd, 131 db, 190 dost., 101 ndst. (21,5%).
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2. U niw ersytet M. C. Skłodowskiej w  Lublinie

dla kandydatów  na historię, archeologię i etnografię

1. P ostu la ty  reform  politycznych i społecznych państw a polskiego u postępowych 
pisarzy polskich doby Odrodzenia.

2. W alka narodow o-w yzwoleńcza w  dobie rozbiorów  i jej znaczenie dziejowe.
3. S praw a chłopska w  K rólestw ie Polskim  w  X IX  wieku.
N ajw iększym  powodzeniem cieszył się tem at drugi, najm niejszym  tem at trzeci 

(1 kandydat).
W yniki: 4 bd, 31 db, 70 dost., 7 ndst. (6,2%).

dla kandydatów  na studia praw nicze

1. Ja k  powstało poddaństw o chłopskie w  daw nej Polsce (pisało 116 osób).
2. Polski ruch  robotniczy do I w ojny św iatow ej (pisało 129 osób).
3. Zjednoczenie W łoch i Niemiec w  X IX  w ieku (pisało 99 osób).
W yniki: 10 bd, 132 db, 167 dost., 35 ndst. (10%).

3. U niw ersytet Łódzki w  Łodzi

dla kandydatów  na historię

1. W alka Polski o Pom orze W schodnie i Zachodnie w  X—XVI wieku
2. K ształtow anie się stosunków kapitalistycznych w  Polsce.
3. Spraw a chłopska w  pow staniach narodow ych.
W yniki: 2 bd, 17 db, 53 dost., 11 ndst. (13,2%).

dla kandydatów  na archeologię i etnografię

1. Śląsk i Pom orze w  dziejach Polski średniowiecznej.
2. W alka o popraw ę położenia chłopa polskiego w  X V III i XIX w.
3. Znaczenie w ykopalisk w  poznaniu przeszłości człowieka.
W yniki: 1 bd, 14 db, 14 dost., 6 ndst. (17,1%).

dla kandydatów  na socjologię

1. Polscy pisarze polityczni X V III w. w w alce o popraw ę stosunków i ustroju 
Rzeczypospolitej.

2. W drodze ku  zjednoczeniu polskiego ruchu  robotniczego.
3. W alka wyzwoleńcza ludów kolonialnych w  oczach Polaka.
W yniki: 2 db, 10 dost., 6 ndst. (33,3%).

dla kandydatów  na studia praw nicze

1. Od K onstytucji m arcow ej 1921 r. do K onstytucji kw ietniow ej 1935 r. Przem iany 
polityczne i ustrojow e jako  w yraz faszyzacji Polski.

2. Polityka zagraniczna Kazim ierza W ielkiego.
3. M anifest Kom unistyczny i I M iędzynarodówka.
W yniki: 9 bd, 64 db, 153 dost., 101 ndst. (30,6%).

. dla kandydatów  na w ydział ekonom iczny

1. Przyczyny upadku  Polski w  X V III wieku.
2. Budowa podstaw  socjalizmu w  Polsce Ludowej.

O cena poziom u p rzy g o to w a n ia  m ło d zieży  —  5 65



3. K w estia niem iecka po I I  w ojnie św iatowej.
Najw ięcej kandydatów  pisało tem at trzeci.
W yniki: 10 bd, 71 db, 158 dost., 8 ndst. (3,2%).

4. Uniwersytet im. A. Mickiewicza w  Poznaniu

dla kandydatów  na historią, historię sz tuk i, archeologią i etnografią

1. R eform acja w  Europie.
2. Kozaczyzna i w ojna na U krain ie w  połowie XV II wieku.
3. S tosunki polityczne i gospodarcze w  Polsce przed II  w ojną światową. 
Najw ięcej osób pisało tem at drugi (70).
W yniki: 2 bd, 10 db, 70 dost., 37 ndst. (31,1%).

dla kandydatów  na studia praw nicze

1. Pow stanie państw a polskiego i innych państw  słowiańskich.
2. Rozwój k u ltu ra lny  Polski w  okresie Oświecenia.
3. Rozwój kapitalizm u w  Polsce i w zrost znaczenia k lasy  robotniczej do p ierw ­

szej w ojny św iatow ej.

5. Uniwersytet M. Kopernika w  Toruniu

dla kandydatów  na historią

1. H istoryczne p raw a Polski do Ziem Zachodnich (pisało 16 kandydatów ).
2. W alka o niepodległość Polski w  X IX  w ieku (pisało 38 osób).
3. Rola G dańska w  dziejach Polski (pisało 6 osób).

dla kandydatów  na W ydział S z tu k  P ięknych

1. Rozkwit nauki, lite ra tu ry  i sztuki w  dobie Odrodzenia.
2. Wiek Oświecenia w  Polsce.
3. M iasta i m ieszczaństwo w  Polsce przedrozbiorowej.
Większość egzam inowanych w ybrała dw a pierw sze tem aty.
Wyniki: 4 bd, 40 db, 93 dost., 16 ndst. (10,4%).

dla kandydatów  na studia praw nicze

1. W alka dyplom atyczno-praw na Polski z K rzyżakam i o przynależność Pomorza 
Gdańskiego i Ziemi Chełm ińskiej.

2. Powstanie, organizacja i rozwój sejm u polskiego w  XV—X V III wieku.
3. Uwłaszczenie chłopów w  X IX  w ieku przez trzy  państw a zaborcze n a  ziemiach 

polskich.
Wyniki: 7 bd, 41 db, 142 dost., 125 ndst. (39,6%).

6. Uniwersytet Warszawski

dla kandydatów  na historią

1. O rganizacja państw a polskiego za pierw szych Piastów .
2. Uwłaszczenie chłopów w  trzech zaborach.
3. K ształtow anie się państw owości polskiej w  la tach  1918—1921.
W yniki: 7 bd, 13 db, 40 dost., 88 ndst. (59,4%).
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dla kandydatów  na historię sztuki, archeologię i etnografię

1. M ecenat artystyczny za Jagiellonów.
2. K om una P aryska.
3. Stosunki polsko-niem ieckie w  okresie międzywojennym.

dla kandydatów  na filozofię i socjologię

1. K u ltu ra  polskiego Odrodzenia.
2. Socjalizm  utopijny.
3. Faszyzm na arenie m iędzynarodowej w  okresie m iędzywojennym .
W yniki: 21 bd, 1 db, 21 dost., 6 ndst. (12,5%).
Najlepsze prace napisano na tem at drugi.

dla kandydatów  na studia praw nicze

1. Rola Ziem Zachodnich w  dziejach Polski.
2. P roblem  niem iecki po II w ojnie św iatow ej.
3. Ludy A fryki w  w alce o niezależność.
Najwięcej osób w ybrało  tem at pierwszy, najm niej tem at trzeci.
W yniki: 9 bd, 155 db, 388 dost., 148 ndst. (21,1%).

7. Uniwersytet im. B. Bieruta we Wrocławiu

dla kandydatów  na historię, archeologię, etnografię, filozofię i historię sztuki

1. Z tysiącletniej h isto rii ojczystej w ybierz osiem w ydarzeń, k tó re  uważasz za 
najw ażniejsze dla Polski i uzasadnij szczegółowo, dlaczego te  w ydarzenia w ybrałeś.

2. S tosunki polsko-niem ieckie w  ostatnich 200 latach.
3. Spraw a udziału ludności w iejskiej i robotniczej w  pow staniu styczniowym.

dla kandydatów  na studia praw nicze

1. Sejm  w  Polsce szlacheckiej (pisało 182 osób).
2. Socjalizm  utop ijny  — socjalizm  naukow y (pisało 188 osób).
3. Pow stanie Polski Ludowej (pisało 282 osób).
Wyniki: 26 bd, 160 db, 247 dost., 219 ndst. (33,5%).
N ajw iększa ilość ocen bardzo dobrych padła w  ram ach  tem atu  pierwszego, n a j­

większa ilość not niedostatecznych w ystąpiła w  zakresie tem atu  trzeciego.

W Y Ż S Z E  S Z K O Ł Y  E K O N O M I C Z N E

1. Wyższa Szkoła Ekonomiczna w  Katowicach

1. W ielka Rew olucja F rancuska (przyczyny, przebieg, znaczenie).
2. W alka Ś ląska o narodow e i społeczne wyzwolenie w  la tach  1918—1921.
3. Rozwój m iast polskich od XVI do X IX  wieku.
Tem at regionalny (2) w ybrała najw iększa grupa kandydatów  (137).
Wyniki: 6 bd, 61 db, 123 dost., 47 ndst. (19,8%).
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2. Wyższa Szkoła Ekonomiczna w K rakow ie
1. Ustrój Polski szlacheckiej i jego ocena.
2. K ształtow anie się kapitalizm u na ziemiach polskich w  X IX  wieku.
3. Przeszłość mojej rodzinnej miejscowości.
Na 306 zdających tem at pierw szy w ybrało  139, tem at trzeci — 60 osób.
W yniki: 8 bd, 52 db, 159 dost., 87 ndst. (28,4<Vo).

3. Wyższa Szkoła Ekonomiczna w Poznaniu

I term in
1. Okres jednoczenia P aństw a Polskiego (W ładysław Łokietek, K azim ierz Wielki).
2. Europa w  czasach „Wiosny Ludów".
3. Polska okresu międzywojennego w  ostatnich la tach  przed drugą w ojną św ia­

tową.
N ajw iększym  powodzeniem cieszył się tem at 1 (150 osób), najm niejszym  — tem at 2 

(39 osób).

II term in
1. Położenie ludności chłopskiej w  okresie kryzysu feudalizm u (XVII i X V III w.).
2. Rozwój k u ltu ry  i nauk i polskiej w  drugiej połowie X IX  w.
3. Rewolucja Październikow a i pierw szy etap rozw oju Związku Radzieckiego (do 

1924 roku).
P rzew ażająca liczba kandydatów  w ybrała tem at 3.
W yniki egzam inu w  I i II term in ie: 5 bd, 54 db, 233 dost., 61 ndst. (17,2°/o).

4. Szkoła G łówna P lanow ania i S tatystyki w  W arszawie

1. Napoleon a spraw a polska.
2. Oświecenie w  Polsce.
3. Główne ugrupow ania polityczne w Polsce M iędzywojennej.
Znaczna większość w ybrała dw a pierw sze tem aty.
W yniki: 10 bd, 113 db, 476 dost., 93 ndst. (13,4°/o).

5. Wyższa Szkoła Ekonomiczna we W rocławiu

1. Realizacja program u Polskiego K om itetu W yzwolenia Narodowego.
2. P rogram  reform  polskiego oświecenia.
3. Postępow y n u r t pow stania styczniowego.
N ajw iększa ilość kandydatów  w ybrała tem at pierwszy, najm niejsza ilość zdecy­

dow ała się na tem at trzeci.
W yniki: 20 bd, 73 db, 143 dost., 12 ndst. (4,8°/o).

W Y Ż S Z E  S Z K O Ł Y  P E D A G O G I C Z N E

1. Wyższa Szkoła Pedagogiczna w G dańsku

dla kandydatów  na historię

1. Główne założenia program owe, działalność i historyczne znaczenie Komisji 
Edukacji Narodowej.

2. Podobieństw a i różnice w  rozw iązaniu kw estii ag rarne j w poszczególnych za­
borach.

3. Geneza, charak terystyka i ocena polskich konsty tucji XX wieku.
W yniki: 1 bd, 8 db, 29 dost., 25 ndst. (39,7Vo).
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2. Wyższa Szkoła Pedagogiczna w Krakowie

dla kandydatów  na historię

1. Um acnianie państw owości polskiej za pierw szych Piastów.
2. K ształtow anie się w ładzy ludow ej w  Polsce w  la tach  1942—1948.
3. W alka o reform ę ustro ju  w  Polsce w  okresie Oświecenia. 
Wyniki: 6 db, 23 dost., 21 ndst. (42%).

3. Wyższa Szkoła Pedagogiczna w Opolu

dla kandydatów  na historię

1. Odbudowa państw owości polskiej przez Kazim ierza Odnowiciela i jego polityka 
zagraniczna.

2. Ruch husycki w  Czechach.
3. W ojny z M oskwą i Szwecją za Zygm unta III.
4. P rzew rót przem ysłowy w  Anglii.
5. K om una Paryska.
6. Ruch oporu przeciwko okupantow i hitlerow skiem u w Polsce.
Wyniki: 7 bd, 21 db, 31 dost., 14 ndst. (19%).

II. OCENA POZIOMU PRZYGOTOWANIA Z HISTORII 
KANDYDATÓW NA STUDIA WYŻSZE

Egzamin pisem ny w  1961 r.

Grupa szkół
Kierunek studiów 

dla kand.

Liczba
zdają-

W tym

cych bd db dost. ndst.
1. °//o 1. ° //O i. ° //O 1. °/

Uniwersytety na historię, prawo, 
archeol. socjol. itp. 4176 173 4,1 1017 24,4 2002 47,9 984 23,6

Wyższe Szk. Ekon.

100%

1836 49 2,7 353 19,2 1134 61,8 300 16,3

Wyższe Szk. Pedag. na historię

100%

186 8 4,3 35 18,8 83 44,6 60 32,3
Politechnika Szczec. na ekonomikę 74 1 1,4 21 28,4 47 63,5 5 6,7

O gółem 1 6272 | 231 3,7 1426 22,7 3266 52,1 1349 21,5
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E g z a m in  u s tn y  w  1961 r .

Grupa szkól
Kierunek studiów 
dla kandydatów

Liczba
zdają-

W tym

cych bd db dost. ndst.
i. °// O 1. 0/

/ o 1. °/
/ O 1. %

Uniwersytety 
i Wyższe Szkoły

na historię, archeol., 
pedagog., bibliot.,

Pedagogiczne polonistykę 2137
100%

161 7,5 601 28,1 921 43,1 454 21,3

Uniwersytety prawo 2718
100%

213 7,8 746 27,5 812 29,9 947 34,8

WSE Kraków 76
100%

— — 5 6,6 50 65,8 21 27,6

Wyższe Szk. Wych. 
Fizycznego

786
100%

52 6,6 292 37,2 427 54,3 15 1,9

O gółem 5717
100%

426 7,4 1644 28,8 2210 38,7 1437 25,1

W yniki egzam inów pisem nych porównawczo w  la tach  1957, 1958, 1959, 1960, 1961

Liczba zdających Rok Oceny

bd i db dost. ndst.

1418 1957 426 676 316
100% 30,0 47,7 22,3

4149 1958 1270 2052 827
100% 30,7 49,4 19,9

3810 1959 1385 1880 545
100% 36,4 49,3 14,3

5121 1960 1594 2822 705
100% 31,1 55,1 13,8

6272 1961 1657 3266 1349
100% 26,4 52,1 21,5

W tym  roku  m ateria łu  do uw ag o egzam inach w stępnych dostarczyły spraw o­
zdania delegatów  kuratoriów  nadesłane w  ilości 22. Uwagi te  skierow ane są w  pierw ­
szym rzędzie pod adresem  szkół dostarczających kandydatów  na wyższe uczelnie, tak  
liceów ogólnokształcących, jak  liceów pedagogicznych, liceów dla pracujących oraz 
techników , gdyż ze wszystkich nich młodzież s ta ra  się o przyjęcie na studia wyższe
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W y n ik i e g z a m in ó w  u s tn y c h

Liczba zdających Rok Oceny

bd i db dost. ndst.

2493 1957 883 977 633
100% 35,4 39,1 25,5

2652 1958 1111 891 650
100% 41,9 33,6 24,5

4104 1959 1801 1506 797
100% 43,9 36,7 19,4

5107 1960 2050 1881 1176
100% 40,2 36,8 23,0

5717 1961 2070 2210 1437
100% 36,2 38,7 25,1

nie zawsze odpow iadające przygotow aniu przez n ią posiadanem u. W szkołach uwagi 
te  pow inny być przeanalizow ane przez w szystkich nauczycieli, n ie tylko tych, którzy 
uczą w  ostatniej k lasie lub zasiadają przy egzam inie dojrzałości, gdyż do studiów  
wyższych młodzież należy przygotow yw ać od pierwszej k lasy szkoły średniej i od tej 
samej k lasy  należy rozpocząć pracę nad  w yborem  przez n ią właściwego zawodu, n a j­
bardziej odpowiadającego jej k ie runku  studiów. U spraw nienie egzam inów w stępnych 
uwidoczniło się w  dobrej organizacji, k tó ra  cechowała pracę wszystkich komisji. 
W kom isjach panow ała „całkow ita bezstronność oraz życzliwość dla m łodzieży'1 (Łódź, 
prawo), odnosiły się one „do zdających z najw iększą uprzejm ością i łagodnością, oka­
zywały dużo cierpliwości" (Uniwer. Warsz., historia), „stosunek egzam inatorów  był 
bardzo życzliwy, obiektywny, rów ny" (UMSC, historia), „brano pod uw agę m om ent 
zdenerw ow ania, jeśli to  u kandyda ta  w ystępowało" (UJ, hist.). Życzliwość kom isji 
szła tak  daleko, iż „z przj^padkowych potknięć, bo i tak ie  m iały miejsce, nie robiono 
problem u, lecz przeciwnie, sta rano  się naprow adzić kandydata  n a  tok  właściwego ro­
zum owania". Z tej m etody nie rezygnowano naw et w  przypadkach beznadziejnych, 
aby osłabić osad goryczy kandydatom , k tórym  nie powiodło się przy egzaminie" 
(UJ, prawo).

Rzadkie były przypadki prób niesam odzielnego pisania w ypracow ań. Widoczne 
też było u kandydatów  pow ażne odnoszenie się do egzam inów zaznaczone u zdecydo­
w anej większości z nich sta rannym  ubiorem  i pow ażnym  zachow aniem  się. Przew od­
niczący kom isji dbali z reguły  o w prow adzenie kandydatów  przy egzam inach ustnych 
w  dodatni nastró j. M niej denerwow ałoby n iektórych kandydatów , gdyby m ieli bodaj 
k ilka m inut na przem yślenie w yciągniętych na k a rtk ach  py tań  (UMCS, historia), 
względnie gdyby egzam inatorzy nie przeskakiw ali szybko z jednego py tan ia  na drugie 
i n ie zaskakiw ali tym  kandydatów " (UJ, historia).

Tem aty prac pisem nych oparte były na m ateria le  program ow ym  szkoły średniej. 
H istoria Polski nadal dom inow ała w  tem atyce mimo w zrostu ilości tem atów  z historii 
powszechnej (80% w 1959 r., 85,3% w  1960 r., 77,6% w  1961 r.). Zaznaczył się jednak  
w yraźny spadek tem atów  z historii politycznej (68—51,6—37,6% w la tach  1959—1361), 
niew ielki spadek tem atów  społeczno-gospodarczych (19—27,4—24,6%) i ku ltu ra lnych  
(6—14,7—13%), przy  wzroście tem atów  ustrojow ych (2—6,3—24,6%).

71



Prace pisem ne oceniano obiektywnie, biorąc pod uw agę ich treść i formę. Uderza 
duży w zrost ocen niedostatecznych w  porów naniu z rokiem  ubiegłym  o 7,7% czyli 
z 13,8% do 21,5%, przy  spadku ocen dostatecznych z 55,1 na 52,1% i dobrych (łącznie 
z bardzo dobrymi) z 31,1 do 26,4%. Mimo braków  w  przygotow aniu kandydatów , w i­
docznych choćby tylko z zestaw ienia wyżej podanych cyfr, członkowie kom isji prze­
ważnie dostrzegają sta łą popraw ę poziomu i lepsze przygotow anie kandydatów  do 
egzaminów, jedynie w  Poznaniu „poziom był niższy niż w  roku ubiegłym " (prawo). 
Analiza w ypracow ali pisem nych w ykazała, iż bardzo w ielu kandydatów  jeszcze nie 
zdobyło w łaściwego przygotow ania. Niepokoić m usi np. niezrozum ienie przez całą 
grupę kandydatów  (UMCS, historia) podanego tem atu, o czym może świadczyć ujęcie 
przez w szystkich piszących na tem at „W alka narodow o-w yzwoleńcza w  dobie roz­
biorów i jej znaczenie dziejowe" — jako w alk i w  okresie zaborów z uwzględnieniem  
w szystkich pow stań w  X IX  w.? Zwłaszcza, że tem at ten  w ybrali niem al wszyscy 
kandydaci (tylko trzech pisało na inne tem aty) i że w śród nich n ik t nie znalazł się, 
k toby go w łaściw ie zrozumiał. N iezrozum ienie tem atów  w ystąpiło też w yraźnie w  in ­
nych uczelniach (Toruń, praw o; W rocław, historia). „W iadomości w  pracach  zaw arte 
były często powierzchowne... Poza kilkom a pracam i, k tóre posiadały plan, wszystkie 
były pozbawione go i b rak  było też dobrego rozplanow ania m ateria łu . W iadomości 
podaw ane przew ażnie w  sposób kronikarski, bez w nikania w  isto tę zagadnienia" (Po­
znań, prawo), bez podaw ania związków zachodzących między fak tam i (Łódź). W w y- 
pracow aniach występowały „najczęściej olbrzym ie w stępy (na 2—3 stronicach) a  te ­
m at w łaściw y u ję ty  był na połowie stronicy" (UJ, prawo).

K andydatów  tegorocznych m aturzystów  cechował na ogół w  w ypracow aniach 
większy zasób wiadomości, chociaż w  W SP Opole okazały się u nich „b rak i w  w ia­
domościach faktograficznych" przy równoczesnym  uciekaniu od tem atów  z h istorii 
X IX  i X X  w. ponadto od tem atów  konkretnych  do w ypracow ań ogólnych (Łódź, 
Wrocław).

P rzykładem  w yjątkow ej ignorancji kandydata  na W ydział P raw a może być skrót 
półtorastronicow ego w ypracow ania (UJ) pisanego na tem at „Polska za pano­
w ania ostatnich Piastów ": „Na ziem iach naszych rozw inięty był przemysł, ale pod­
upadło rolnictwo, ponieważ ludność w iejska przenosiła się do pracy  w  przem yśle 
w  m iastach... Łokietek zaw iera przym ierze z posiadaczam i m ajątków  ziemskich i w ar­
sztatów, gdzie po pew nym  czasie w prow adza tak  zw any „okres drugiego przem ysłu". 
Polska powoli dochodzi do podniesienia się na przeciętny poziom gospodarczy. Jednak  
w  niedługim  czasie widzimy najazd  Czechów, gdzie w ojska W ładysław a Łokietka 
staczają bitw ę pod Puław cam i. K ról W ładysław  Łokietek był w ładcą do roku 1315, 
gdzie potem  obejm uje tron  K azim ierz W ielki — koronow any w  K rakow ie w  roku 1315. 
Nowy kró l chcąc podnieść Polskę n a  lepszy system  gospodarczy popiera w  większej 
części niż jego poprzednicy handel. Zaw iera on przym ierze z Zakonem  Krzyżackim , 
Czechosłowacją i Niemcami. Chcąc podnieść bogactwo skarbca królewskiego sprzedaje 
on Śląsk, od tego czasu pow staje jak  gdyby nowe państew ko Prusy, z k tórym  także 
zaw iera przym ierze. N adaje on także praw o ziemi mazowieckiej i krakow skiej. Po 
zajęciu Ś ląska przez K rzyżaków  dochodzi często do różnych zamieszek między Zako­
nem K rzyżackim  a Polską".

Zasługuje też na „wyróżnienie" ujęcie w ypracow ania „T rak ta t W ersalski i nowa 
k a rta  Europy po I w ojnie św iatow ej" przez innego kandydata  do studiów  praw n i­
czych z te j sam ej uczelni: „W obradach K ongresu wziął udział Związek Radziecki, 
pierwsze socjalistyczne państw o w  świecie. Główne postanow ienia T rak ta tu  W ersal­
skiego: wszystkie państw a podzielono na: syte i głodne. P aństw a syte to: państw a 
zwycięskie — Anglia, F rancja , USA, państw a te  otrzym ały kolonie odebrane pań-
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stwom głodnym  oraz złoto. P aństw a „głodne" to: Niemcy, Włochy, Japonia, którym  
odebrano dotychczasowe kolonie a przydzielono puste niezagospodarow ane wyspy. 
Japonia otrzym ała wyspę Sachalin, W łochy — pustynie". Niewiele od tych w ypra- 
cowań odbiegało choćby tak ie: „K onstytucja 3 M aja była uwieńczeniem  w alk  o likw i­
dację błędów i niedociągnięć (SGPiS W arszawa).

Mimo ogólnej popraw y ortografii zdarzały się nadal kardynalne błędy w  rodzaju: 
dorzywotnio, papierz, m ałrzeństw o, podczymywać, książency, bąć (bądź), z k ą t (skąd), 
żąt (rząd), kontynułow ać, fełdały itp. Ten ostatn i b łąd  nasuw a sm utne refleksje na 
tem at rosnącego z roku n a  rok niedbalstw a w  nauczaniu popraw nej wymowy dźwię­
ków w  naszym  języku m. in. „ł“, k tóre w  następstw ie doprowadza do nierozróżniania 
tego dźwięku od „u“.

W ubiegłym  roku  cytowaliśm y jako  charakterystyczny przykład: Użyce (Łużyce). 
Ponadto w ypracow ania „w w ielu w ypadkach pisane były m ało czytelnie, bez m arg i­
nesów, bez znaków przestankow ych (Łódź), w idoczne było „lekceważenie wyglądu 
zewnętrznego w  większości prac" (Poznań), „niedbałość w  pisaniu... często stosowanie 
niepotrzebnych skrótów " (WSE Kraków).

P rzy egzam inach ustnych nadal stosowano w  większości uczelni system  kartek  
z pytaniam i, jasno sform ułow anym i. Nie zawsze jednak  kandydaci m ieli czas na przy­
gotowanie odpowiedzi po w yciągnięciu k a rtk i (UMCS, historia). T em atyka py tań  
oparta  była w  zasadzie na program ie szkoły średniej oraz m ateria le  wyszczególnio­
nym  w  Inform atorze i zaw ierała przeważnie (do 80°/o) py tan ia z h isto rii Polski (Uni- 
wer. Warsz.). Delegaci z kom isji n ie  stosujący k artek  z pytaniam i (np. UJ, prawo) 
w ypow iadają się za ich wprowadzeniem , by py tan ia staw iane kandydatom  „nie ogra­
niczały się do py tań  w  rodzaju": „Kto to  był H itler", czy „kto to  był G aribaldi". By­
w ały też w ypadki (Łódź, historia), że oprócz py tań  zaw artych n a  k a rtk ach  „zada­
w ano m nóstwo innych w  tem pie błyskawicznym , zaskakującym ".

Odpowiedzi kandydatów  (ustne) cechowały różne b rak i np. nieznajom ość dat 
(Cecora, Chocim, Wiedeń), n ieorientow anie się w  chronologii, m ieszanie dynastii (UJ 
historia, Łódź i w iele innych), słaba znajomość h isto rii powszechnej (UJ prawo), i h i­
storii najnowszej (WSE K atow ice i w  w ielu innych), a przede w szystkim  pow ierz­
chowne opanow anie m ateria łu  (UJ praw o, UMCS prawo), nie rozum ienie zagadnień 
historycznych i nieum iejętność w iązania poszczególnych faktów  w  zw iązki histo­
ryczne, całkow ity niem al b rak  wiadomości z h isto rii k u ltu ry  i h isto rii sztuki (UMCS 
prawo).

Mimo, iż w  jednej uczelni „nie słyszało się tak  jaskraw o rażących błędów  w  odpo­
wiedziach jak  w  roku ubiegłym " (Łódź, historia), to  w  innej (UMCS) zdarzały się np. 
tak ie odpowiedzi: na tem at działalności T raugu tta  „T raugutt był działaczem kom uni­
stycznym ; generał Sławoj Składkow ski był oficerem  F ryderyka I w  X V III w.; kon­
sty tucja „Nihil novi“ bo nic nie uchw alono; Jak u b  Szela był nauczycielem  w iejskim  
i jeździł do K rakow a po podręczniki", itp.

N adal znajomość h istorii powszechnej jest słabsza, a niekiedy dużo słabsza od 
znajomości h isto rii Polski. To zjaw isko występowało we w szystkich kom isjach, po­
dobnie jak  i b rak  znajomości dziejów najnowszych.

Szkoły wyższe ustam i delegatów  zasiadających w  kom isjach egzam inacyjnych 
z ram ien ia kuratoriów  w ołają: „o doprowadzenie nauk i h isto rii w  szkole do czasów 
najnowszych", proszą o „szczegółowe om awianie II w ojny św iatow ej" (Poznań, prawo).

Zapewne, że te  błędy w ypływ ały najczęściej z b raku  wiedzy, ale przyczyna ich 
leży również w  przyzwyczajeniu do „sloganowego ujm ow ania zjawisk... do posługi­
w ania się wiecowym stylem..." (Poznań, SGPiS), a ponadto w  słabym  oczytaniu 
w litera tu rze  historycznej (Poznań, praw o, Uniwer. Warsz.), zwłaszcza zaś u młodzieży
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żeńskiej (UJ). Niedobrze jest n a  tym  ostatnim  odcinku, jeżeli tylko 2 czy 3 kandy­
datów  w  jednej kom isji (Poznań) w ykazało się jak ą  ta k ą  znajom ością lite ra tu ry  h i­
storycznej. U spraw iedliw ione jest też obciążanie nauczycieli h isto rii odpowiedzialno­
ścią za to  niedom aganie naszej młodzieży (Uniwer. War.).

P rzy  tym  w szystkim  u  w ielu kandydatów  raziły: „nieporadność językowa" (Po­
znań WSE), „odpowiadanie tylko pojedynczym i w yrazam i" (UMCS), względnie „pół­
słówkami, uproszczonymi, nieudolnym i zdaniam i, cicho i niepew nie" (Poznań, prawo).

K andydaci na wyższe uczelnie posiadają też poważne b rak i w  zakresie historii 
k u tlu ry  i h isto rii społeczno-gospodarczej. Powszechnie w  uw agach o egzam inach 
w stępnych delegaci notowali, że te  zagadnienia w ypadały najgorzej ze w szystkich 
działów historii.

H istoria regionalna w  tym  roku w ystąpiła w yraźnie w  n iektórych kom isjach. O ile 
„słabo w ypadła h istoria regionu" w  Poznaniu, o ty le dosyć dobrze popisali się na tym  
odcinku kandydaci n a  WSE w  K rakow ie i to  pochodzący z różnych, dość odległych 
od siebie stron  od Oświęcimia na zachodzie do Ł ańcuta i Lublina na wschodzie).

Słabo też w ypadło u niektórych kandydatów  w iązanie wiadom ości historycznych 
z zagadnieniam i życia współczesnego (UJ). Młodzież nasza jeszcze w  niedostatecznym  
stopniu czyta prasę, za m ało się in teresu je problem am i w ysuw anym i przez życie go­
spodarcze, ku ltu ra ln e  i przez politykę św iatow ą.

Szkoła ocenia na ogół w łaściw ie postępy uczniów w  nauce (UJ, Poznań), daje  tem u 
w yraz w  stopniu z danego przedm iotu n a  św iadectw ie dojrzałości. Ale zdarzają się 
nadal przypadki, że „oceny z h istorii na św iadectw ie dojrzałości nie pokryw ają się 
z faktycznym  stanem  wiedzy ucznia" (Łódź), że „kandydat, k tó ry  na m aturze z h istorii 
m iał stopień dobry, daw ał odpowiedzi kom prom itujące" (Uniw. Warsz.). Byw a jed­
nak  i tak, że przy egzam inie w stępnym  kandydat odpow iada lepiej aniżeli to  w ska­
zuje jego ocena na św iadectw ie dojrzałości (UJ).

Optymizmem napaw a fak t zacierania się różnic między absolw entam i szkół ogól­
nokształcących i szkół zawodowych (WSE K raków ). N atom iast kandydaci rek ru tu ­
jący się ze szkół średnich  dla p racujących „w ykazali m niejsze przygotow anie" (Łódź, 
prawo), na ogół byli gorzej przygotowani... popełniali błędy ortograficzne, wykazali 
niew ystarczającą znajomość h istorii" (Poznań). Szkoły te, w  zasadzie dla dorosłych 
i p racujących równocześnie przeznaczone, przy jm ują również młodzież w  norm alnym  
w ieku szkolnym, k tó ra  szuka w  nich nie uzupełnienia wiadom ości i zdobycia śred­
niego w ykształcenia, u dorosłych często w arunku  dla u trzym ania się na odpowiedzial- 
niejszym  stanow isku, lecz łatw iejszego uzyskania św iadectw a dojrzałości.

Gorzej też sk ładali egzam iny w stępne kandydaci ze starszych roczników, którzy 
uzyskali św iadectwo dojrzałości przed rokiem, dwom a czy jeszcze wcześniej, jakkol­
w iek odznaczali się większą dojrzałością (Poznań, prawo) „daw ali bardziej dojrzałe 
odpowiedzi z pom inięciem  jednak  szczegółów i dat" (UMCS).

W w ielu kom isjach u jaw niły  się też pew ne różnice w  poziomie przygotow ania 
absolwentów  szkół w  w iększych ośrodkach i szkół w  m ałych m iejscowościach. Z jaw i­
sko to, „pozostaje nadal bardzo w yraźne i niepokojące" (WSE Kraków ) i wym aga 
szczególniejszego zainteresow ania się nim  ze strony tak  nadzoru  pedagogicznego jak  
i przede w szystkim  nauczycieli p racujących w  tych m ałych miejscowościach. W pierw ­
szym rzędzie dokształcenie się a także obudzenie w  sobie zapału do pracy nad  pod­
noszeniem w yników  nauczania, może zlikwidować w  ciągu k ilku  la t to  niebezpieczne 
dla naszej k u ltu ry  zjawisko.

W ybór k ie runku  studiów  byw a dosyć często dziełem przypadku. K andydaci nie 
zawsze um ieli podać przyczynę dokonanego w yboru, niekiedy decydowali za nich 
rodzice (Łódź), to  znów otoczenie (Poznań) czy koledzy (SGPiS). Jeżeli 20°/o zdających
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na jednym  w ydziale m ylnie w ybiera k ierunek  studiów, jak  n a  to  w skazuje nie tylko 
b rak  zainteresow ania ale i b rak  podstaw owych wiadom ości rzeczowych (UMCS, h i­
storia), to widocznie p raca  szkół na tym  odcinku nie jest dotąd w łaściw ie zorganizo­
w ana. Możliwe, że u większości absolwentów, liczących po 17 la t zaledwie „nie można 
mówić o praw dziw ej dojrzałości um ysłow ej'1, ale ten  w łaśnie b rak  w inna w yrów nać 
szkoła przez rozpoczęcie przygotow ania swoich w ychow anków  do w yboru k ierunku 
studiów  od klas najm łodszych (Poznań, prawo), by mogli w ybrać go zgodnie z zam i­
łowaniem  i zdolnościami.

O przyjęciu na studia wyższe decydowały w  zasadzie w yniki egzaminów w stęp­
nych, ponadto inteligencja, swoboda w ykazana w  posługiw aniu się nabytym i w iado­
mościami, bystrość um ysłu, trafność w  ujm ow aniu zagadnień, krytycyzm  (UJ, h isto­
ria, prawo). W szystkie wyższe uczelnie poza m ałym i w yjątkam i obserw ują podno­
szenie się z roku na rok poziomu przygotow ania kandydatów  na wyższe studia. Ro­
snąca liczba zgłoszeń daje większe możliwości selekcji i doboru najbardzie j uzdolnio­
nych kandydatów , chociaż i tu  mogą mieć m iejsce omyłki.

T rudno jednak  się zgodzić z tak ą  opinią w yrażoną przez jednego z delegatów  k u ­
ratorium , że upowszechniona w  Polsce Ludowej Szkoła średnia spowodowała „prze­
ciętne obniżenie poziomu nauczania, przyczyniając się w  pew nej m ierze do zdepre­
cjonowania znaczenia św iadectw a m aturalnego", że „część młodzieży posiadająca 
łatw iejszy dostęp do bezpłatnej dziś nauki w  państw ie typu  socjalistycznego etycznie 
nie dorosła jeszcze do tej w ielkiej zdobyczy społecznej i bagatelizuje sobie naukę, 
o k tó rą  jest tak  łatw o". Szkoła średnia i przed la ty  u nas w ypuszczała młodzież pod 
względem przygotow ania i charak te ru  dosyć mocno zróżnicow aną i nadal będzie to 
jeszcze czynić, gdyż w ielka jest różnorodność w  każdym  m łodym  pokoleniu, różne też 
są i będą jeszcze jakiś czas nasze szkoły.

Że różne są nasze szkoły w idać to choćby z rozm aitości opinii w ystaw ianych przez 
kom isje rek ru tacy jne kandydatom  na studia wyższe. Może niek tóre z nich się aseku­
ru ją  w ystaw iając np. tak ie  opinie: „nie nadaje  się n a  wyższe studia", gdy kandydat 
podczas egzam inu w ykazał dostateczne przygotow anie (Łódź, prawo). Inne nie uwzglę­
dn ia ją  zdolności i zainteresow ań kandydatów , jeszcze inne są zbyt ogólnikowe, nie 
zawsze dosyć w yczerpujące. Kom isje egzam inacyjne z reguły  liczą się z opinią ko ­
m isji rek ru tacy jnych  przy  ocenie kandydatów , często byw a ona dla nich punktem  
w yjścia przy  analizie danego kandydata  i ocenie jego przydatności n a  studia.

Pew ne w nioski zam kną te  uw agi o egzam inach w śtępnych przeprow adzonych 
z h istorii w  wyższych uczelniach w  1961 r. i tak :

1. przygotow anie do w yboru k ierunku  studiów  wyższych rozpoczynać od klasy 
najm łodszej w  szkole średniej, uczniów uzdolnionych w  pew nym  k ie runku  oddać pod 
opiekę szczególniejszą odpowiedniego nauczyciela specjalisty,

2. rozbudzać u  młodzieży czytelnictwo lite ra tu ry  fachowej, popularno-naukow ej, 
czasopism, prasy,

3. zwracać szczególną uw agę na wszystkich przedm iotach nauczania n a  język ucz­
niów, na styl w ypracow ań pisemnych, na' jasność u jm ow ania myśli, na nauczenie ich 
pisania w edług planów, na uw zględnianie tem atyki historycznej przez nauczycieli 
języka polskiego;

4. w  nauczaniu wszystkich przedm iotów  położyć silny nacisk  na uczenie młodzieży 
samodzielnego m yślen ia ;

5. w  nauczaniu h istorii więcej uw agi poświęcać h istorii najnowszej, opierać nau ­
czanie o chronologię i znajomość mapy, uwzględniać także historię ustro ju  i historię 
k u ltu ry  (łącznie z h isto rią  sztuki).
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GEOGRAFIA

Egzamin z geografii obowiązuje:

1) pisem ny i ustny — kandydatów  na studia geografii i geologii uniw ersyteckiej,
2) ustny — kandydatów  na praw o, historię, archeologię, etnografię oraz na studia 

w wyższych szkołach ekonom icznych z w yjątk iem  w ydziału inżynieryjno-ekonom icz- 
nego WSE we W rocławiu.

I. TEMATY EGZAMINU PISEMNEGO NA I ROK STUDIÓW 
GEOGRAFII I GEOLOGII UNIWERSYTECKIEJ W R. 1961

U N I W E R S Y T E T Y

1. Uniwersytet Jagielloński w Krakowie

dla kandydatów  na geografię

1) Przem iany polityczne, gospodarcze i społeczne A fryki po drugiej wojnie św ia­
towej.

2) Rozwój przem ysłu w  Polsce na tle  bazy surowcowej.
3) P rądy  m orskie i ich w pływ  na k lim at (omówić na przykładach).
Najwięcej kandydatów  w ybrało tem at drugi (81), najm niej tem at pierw szy (17). 
Wyniki: 4 bd, 27 db, 52 dost., 36 ndst. (30%).

2. Uniwersytet M. Curie-Skłodowskiej w Lublinie
dla kandydatów  na geografię

1) C harak terystyka geograficzna dorzecza Odry.
2) Rozmieszczenie, typy i geneza pustyń  na Ziemi.
3) Główne obszary upraw y roślin pokarm ow ych na Ziemi.
Wyniki: 2 bd, 16 db, 44 dost., 27 ndst. (30,3%).

3. Uniwersytet Łódzki w  Łodzi

dla kandyda tów  na geografię

1) Zróżnicowanie fizyczno-geograficzne Europy.
2) Rola i znaczenie B ałtyku  w  życiu gospodarczym Polski.
3) Zróżnicowanie klim atyczne A fryki.
Wyniki: 2 bd, 14 db, 67 dost.. 15 ndst. (15,3%).
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4. Uniwersytet im. A. Mickiewicza w Poznaniu

dla kandydatów  na  geografię

1) Skład i budow a atm osfery.
2) N aturalne podstaw y gospodarczego rozwoju Chińskiej R epubliki Ludowej.
3) W arunki społeczno-ekonomiczne rozw oju rolnictw a w  Polsce.
Wyniki: 6 bd, 29 db, 55 dost., 14 ndst. (13,4°/o).

5. Uniwersytet M. Kopernika w Toruniu

dla kandydatów  na geografię

1) C harak terystyka hydrograficzna Polski.
2) S tru k tu ra  ludnościowa Europy.
3) Główne ośrodki przem ysłowe św iata.
Wyniki: 21 db, 54 dost., 10 ndst. (ll,7°/o).

6. Uniwersytet Warszawski w Warszawie

dla kandydatów  na geografię

1) K rainy  na tu ra ln e  (regiony geograficzne) Polski i ich charak terystyka.
2) K lim aty Europy — porów naj k lim aty  różnych części tego kontynentu.
3) Jak ie  większe porty  odw iedzają polskie s ta tk i handlowe, co wiesz o tych po r­

tach, jak ie tow ary przewożą nasze statk i?
T em at trzeci pisało ty lko 7 kandydatów , w  tym  3 oceny niedostateczne.
Wyniki: 8 bd, 37 db, 67 dost., 36 ndst. (24:,ZVo).

dla kandydatów  na geologię

1) Zasoby energetyczne Polski, ich geneza i wykorzystanie.
2) W ulkanizm  na ku li ziemskiej.
3) U kształtow anie pow ierzchni i sieć rzeczna Europy.
Wyniki: 9 bd, 16 db, 8 dost., 7 ndst. (17.5»/o).

7. Uniwersytet im. B. Bieruta w e Wrocławiu

dla kandyda tów  na geografię

1) Rozmieszczenie i charak te ry styka pustyń  w  świecie.
2) Rzeźba Polski.
3) Złoża węgla kam iennego w  świecie.
P ierw szy tem at w ybrało tylko 8 kandydatów .
Wyniki: 12 bd, 25 db, 48 dost., 12 ndst. (13,2°/oj.

dla kandydatów  na geologię

1) Surowce energetyczne i ich związek z geologią Ziem Polskich.
2) Organizm y kopalne i ich znaczenie dla geologii gospodarczej.
3) Z jaw iska w ulkaniczne.
Tem at drugi pisał ty lko 1 kandydat i uzyskał ocenę bardzo dobrą.
Wyniki: 1 bd, 5 db, 10 dost., 3 ndst. (15,7°/o).
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W Y Ż S Z E  S Z K O Ł Y  P E D A G O G I C Z N E

1. Wyższa Szkoła Pedagogiczna w Gdańsku

dla kandydatów  na geografię

1) C harak terystyka głównych klim atów  na ku li ziemskiej.
2) Zm iany polityczne w Afryce po II w ojnie światowej.
3) Sieć rzeczna w  Polsce i jej gospodarcze w ykorzystanie.
Wyniki: 2 bd, 15 db, 39 dost., 20 ndst. (26,3%).

2. Wyższa Szkoła Pedagogiczna w Krakowie

dla kandydatów  na geografię

1) Pory roku, ich charak te ry styka i przyczyny w  różnych typach klim atu.
2) Omów i objaśnij rozmieszczenie głównych roślin  upraw nych  w  świecie.
3) C harak terystyka budow y geologicznej poszczególnych k ra in  na tu ra lnych  Polski. 
Wyniki: 4 db, 31 dost,, 21 ndst. (37,5%).

II. PRZYGOTOWANIE KANDYDATÓW NA STUDIA WYŻSZE Z GEOGRAFII

Podstaw ą dla oceny przebiegu i w yników  egzam inów pisem nych i ustnych z geo­
grafii w  szkołach wyższych w  r. 1961 były w yniki egzaminów pisem nych i ustnych 
oraz m ateria ły  opisowe nadesłane przez uczelnie oraz przedstaw icieli ku rato riów  
okręgów szkolnych, którzy uczestniczyli w  egzam inach w stępnych do szkół wyższych 
jako członkowie kom isji dla doboru kandydatów  na I rok studiów. D elegatam i k u ra ­
toriów  na egzam inach z geografii byli w  przew ażającej części nauczyciele geografii 
oraz pracow nicy okręgowych ośrodków metodycznych.

Egzamin pisemny z geografii w r. 1961

Ogólna W tym:

Grupa szkól liczba
zdają- bd db dst. ndst.
cych L °//O L °//o L °//O L °//o

Uniwersytety dla kand. na 
geografię i geologię 800

100,0
44 5,5 190 ' 23,7 405 50,7 161 20,1.

Wyższe Szkoły Pedagog, 
dla kand. na geografię 132

100,0
2 1,5 19 14,4 70 53,0 41 31,1

O gółem 932
100,0

46 4,9 209 22,4 475 51,0 202 21,7
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Egzamin ustny z geografii w r. 1961

Ogólna
liczba
zdają-

W tym:

Grupa szkół bd db dst. ndst.
cych L % L °// o L °// o L °// o

Uniwersytety i WSP dla 
geografów 848

100,0
67 7,9 213 25,1 328 38,7 240 28,3

Uniwersytety i WSP (dla 
historyków, prawników, 
archeologów) 3703

100,0
288 7,8 1058 28,6 1380 37,3 977 26,3

Wyższe Szk. Ekonomiczne 2185
100,0

71 3,2 539 24,7 1305 59,7 270 12,4

O gółem 6736
100,0

426 6,3 1810 26,9 3013 44,7 1487 22,1

Na 932 osoby, k tóre zdaw ały egzam in pisem ny na geografię i geologię un iw ersy­
tecką, 4,90/o uzyskało oceny bardzo dobre, 22,4%'— dobre, 51% ■— dostateczne i 21,7%-— 
niedostateczne. P rzeciętna egzam inacyjna na egzam inie ustnym  na łączną liczbę 6 736 
zdających (w tym  także na geografię) wynosiła 6,3% ocen bardzo dobrych, 26,9% ocen 
dobrych, 44,7% — dostatecznych i 22,1% —• niedostatecznych.

Przeciętna w yników  z egzam inów ustnych kandydatów  na geografię jest w praw ­
dzie wyższa od przeciętnej ogólnej w  ocenach bardzo dobrych (wynosi 7,9%), ale 
gorzej przedstaw ia się przy ocenach niedostatecznych, wynosi bowiem 28,3% w  sto­
sunku do 22,1% ogólnej.

Wyniki egzaminu pisemnego (porównawcze w latach 1957, 1958, 1959, 1960 i 1961)

Liczba
zdających Rok

Oceny

bd i db dst. ndst.

572 1957 148 242 182
100% 25,8 42,4 31,8

560 1958 189 224 147
100% 33,7 40,0 26,3

782 1959 271 372 139
100% 34,6 47,6 17,8

768 1960 229 396 143
100% 29,8 51,6 18,6

932 1961 255 475 202
100% 27,3 51,0 21,7
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Wyniki egzaminu ustnego

Liczba
zdających

Rok
Oceny

bd i db dost. ndst.

1605 1957 529 709 367
100% 32,9 44,2 22,9

3251 1958 1212 1374 665
100% 37,3 42,3 20,4

3796 1959 1561 1627 607
100% 41,2 42,9 15,9

5388 1960 1995 2224 1169
100% 37,0 41,3 21,7

6736 1961 2236 3013 1487
100% 33,2 44,7 22,1

Tabele porównawcze egzaminów pisem nych i ustnych w  la tach  1957—1961 w yka­
zują w  egzam inach pisem nych od r. 1959 stały  spadek ocen bardzo dobrych i dobrych 
(z 34,6% do 27,3°/o) na rzecz w zrostu ocen dostatecznych z 47,6% do 51,0% oraz nie­
dostatecznych z 17,8% do 21,7%.

Większy jeszcze spadek zaznaczył się w w ynikach z egzam inów ustnych. W yraża 
się on obniżeniem się procentu  ocen bardzo dobrych o 8% (z 41,2% do 33,2%), w zro­
stem  ocen niedostatecznych o 6,1% (z 15,9% do 22,1%) i m inim alnym  podniesieniem 
się procentu ocen dostatecznych o 1,8%.

Egzaminy pisemne

Na egzam inach pisem nych podano kandydatom  po 3 tem aty do wyboru. Z poda­
nych tem atów  jeden tem at był zawsze z zakresu  geografii Polski.

P rzy ocenie p rac pisem nych brano pod uw agę nie ty lko  wiadom ości rzeczowe 
lecz także sposób ujęcia tem atu, styl, o rtografię oraz estetykę pracy.

Jak  w ynika z danych statystycznych •— 27,3% p rac pisem nych uzyskało ocenę 
bardzo dobrą i dobrą, w  tym  4,9% p rac było bardzo dobrych. K andydaci ci na ogół 
w ykazali się dobrą znajom ością m ateria łu  naukow ego i dobrym  ujęciem  opracowania. 
W większości jednak  prac zaznaczyło się wiiele braków . P race były słabe, b rak  w  nich 
było logicznego rozw inięcia tem atu  i w łaściwej kom pozycji w  opracowaniu, co w  efek­
cie powodowało niew ykonanie sform ułowanego w  tem acie zadania. K andydaci ogra­
niczali się do ogólników, nie w ykazali znajom ości konkretnych  przykładów , prace 
ich były chaotyczne a niekiedy treść odbiegała od tem atu. N iejednokrotnie zdarzały 
się błędy stylistyczne, gram atyczne a także poważne błędy ortograficzne. Spotykało 
się np. pomieszanie pojęć „fauna” i „flo ra” oraz błędy rzeczowe jak  np.: Mt. Blanc, 
najwyższy szczyt w  P irenejach  — ok. 3 000 m, „Polska Zjednoczona R epublika L u ­
dow a”, „Najw iększa rzeka Europy Sekw ana” (UL — geografia).
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Egzaminy ustne

Na ocenę egzam inu ustnego w pływ ały następujące elem enty: zasób wiadomości, 
um iejętność w iązania zjaw isk z zakresu  geografii fizycznej ze zjaw iskam i z geografii 
gospodarczej oraz sposób referow ania tem atu.

Część kandydatów  (ok. 35°/o) — ja k  w ynika z ocen — w ykazała dobre przygoto­
w anie do studiów. S tw ierdzono u tych kandydatów  dobrą na ogół znajomość książ­
kowego m ateria łu  naukowego a niekiedy w ykazyw ali oni również wiadom ości w y­
chodzące poza zakres p rogram u szkoły średniej, zaczerpnięte z lek tu ry  nadobow iąz­
kowej. Odpowiedzi tych kandydatów  były na ogół dojrzałe, styl dobry, wiadom ości 
ugruntow ane. Stosunkowo lepsza niż w  la tach ubiegłych — jakkolw iek jeszcze n ie­
w ystarczająca — była znajomość i o rien tacja na m apach fizycznych i konturow ych.

Przygotow anie kandydatów  do obranego k ie runku  studiów  w  wyższych szkołach 
ekonom icznych uznano na ogół za lepsze, szczególnie w  odniesieniu do absolwentów' 
szkół ogólnokształcących. U większości jednak  kandydatów  — w edług powszechnej 
opinii uczelni i delegatów  kuratoriów  — ujaw niły  się w czasie egzam inu ustnego po­
ważne b rak i w  opanow aniu podstawowego m ateria łu  szkoły średniej. Np. w edług opi­
nii delegatów  K ura to rium  Okr. Szkolnego Poznańskiego w  WSE w  Poznaniu uderza 
u kandydatów  bardzo słaba znajomość mapy, b rak i z klim atologii, geologii, astronom ii, 
nieznajom ość zasadniczych danych liczbowych, dotyczących Polski i św iata. N iektó­
rzy kandydaci nie znają najbardziej charak terystycznych cech w łasnego środowiska, 
np. kandydat z T ró jm iasta nie znal i nie w idział nigdy moreny, inna kandydatka 
z W ybrzeża nie po trafiła  scharakteryzow ać w ybrzeża Polski, absolw ent z W arszawy 
nie um iał opisać wydmy. Duże b rak i — w edług opinii delegata K ura to rium  w  UMCS — 
dały się zauważyć w  zakresie znajom ości skali, um iejętności jej obliczania i p rze­
kształcania, znajom ości m apy (np. ilu stru je  to odpowiedź: „Ren przepływ a przez 
ZSRR”) oraz znajomości zagadnień gospodarczych. K andydaci nie m ają utrw alonej 
pam ięci geograficznej, co uwidoczniło się przy posługiw aniu się m apą konturow ą, 
używ ają nejednokrotnie niewłaściw ej term inologii geograficznej, posiadają słabe w ia­
domości z geologii (Delegat K uratorium  w  UAM).

W iadomości z geografii gospodarczej Polski i św iata są raczej książkowe, b rak  
ich zaktualizow ania i pow iązania z życiem. S łaba np. jest o rien tacja o rozw ijających 
się w  Polsce okręgach przem ysłow ych (Konin, Tarnobrzeg, Legnica). N iedostateczna 
je s t znajomość w ydarzeń współczesnych w świecie np. zm ian zaszłych w  Afryce. Poza 
najprościej u ję tym  podziałem  św iata — słaba jest znajomość geografii regionalnej. 
Szw ankuje również znajomość związków przyczynowych w ażniejszych zjaw isk  i fak ­
tów, sloganowa jest w  dużej m ierze znajomość geografii gospodarczej Polski. S tw ier­
dzono również b rak  o rien tacji w  zakresie nazew nictw a ludów  i narodów  św iata oraz 
ich um iejscow ienia na m apie (UŁ).

Na stud ia geografii obowiązuje jako egzam in drugi — egzam in ustny z fizyki. 
W edług opinii w szystkich delegatów  kurato riów  oraz uczelnianych kom isji re k ru ta ­
cyjnych szczególną trudność nastręczał kandydatom  ten  egzamin. Nie po trafili oni 
rozwiązać prostych zadań fizycznych i nie znali w ielu pomocy z zakresu  fizyki. F i­
zyka — według powszechnej opinii — jest p ię tą  achillesow ą kandydatów  na studia 
geografii. Większość z tych, którzy  otrzym ali oceny pozytywne z fizyki, douczała się 
pryw atnie. W efekcie w yniki egzam inu z fizyki jako przedm iotu drugiego, zaważyły 
na przyjęciach na geografię. I lu s tru ją  to następujące przykłady: Na UŁ na 99 osób 
zdających fizykę było 7 ocen dobrych, 12 dostatecznych a 74 niedostatecznych. W U ni­
w ersytecie W arszawskim  na 56 osób, które nie złożyły egzam inu w stępnego n a  geo­
grafię, 49 miało oceny niedostateczne z fizyki.
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O ceniając ogólnie przebieg i w yniki egzaminów m ożna stwierdzić, co następuje:

1) Tem aty egzam inów pisem nych i ustnych z geografii nie w ykraczały poza za­
kres program u szkoły średniej. Były one sform ułow ane jasno i nie budziły w ątp li­
wości. W niektórych ośrodkach np. w  W arszawie, tem aty  egzam inu pisemnego w UW 
były uzgodnione z sekcją geografii Okręgowego Ośrodka Metodycznego. Jedynie 
przedstaw iciel K uratorium  O kręgu Szkolnego Łódzkiego w  WSE w  Łodzi zgłosił za­
strzeżenia do niektórych zestaw ów  py tań  na egzam inie ustnym , ponieważ opierały 
się one przeważnie na m ateria le  k lasy ósmej a za m ało było py tań  z geografii regio­
nalnej i geografii Polski.

2) O rganizacyjne przygotow anie egzam inów było w łaściwe. W spraw ozdaniach 
delegaci podkreślali w ielokrotnie życzliwą atm osferę na egzam inach i na ogół w ła­
ściwe m etody egzam inowania. W k ilku  przypadkach zwrócono uw agę na zbytnią 
aktywność egzam inatorów , w yrażającą się w  rzucaniu  dodatkow ych py tań  pom ocni­
czych, k tó re  często u trudn ia ły  młodzieży szerszą, sam odzielną wypowiedź na dany 
tem at. Były również opinie, że czas przeznaczony na egzam in je st zbyt krótki.

3) Z wypowiedzi delegatów  kuratoriów  oraz przedstaw icieli uczelni w ynika, że 
w  zasadzie stw ierdzono zbieżność w yników  ocen m atu ralnych  i egzam inu wstępnego, 
jakkolw iek odnotowano k ilka przypadków  rozbieżności tych oceń (np. WSE — K ra­
ków, UŁ i UAM). Oceny na św iadectw ach m aturalnych  były przew ażnie dostateczne 
praw ie ze w szystkich przedm iotów  a naw et często z przedm iotu kierunkow ego.

4) W ybór k ierunku  studiów  był często zupełnie przypadkow y. W ynikało to za­
pew ne z niedostatecznej jeszcze inform acji, jakiego przygotow ania w ym aga studium  
geografii; młodzież nie zdaje sobie spraw y, że stud ia geograficzne to nie tylko opisy 
podróży i tu ry sty k a  ale, że w  zakres tych studiów  wchodzi również tru d n y  m ateria ł 
z chemii, geologii, fizyki, m atem atyki, astronom ii i ekonomii, k tó ry  w ym aga od k an ­
dydata odpowiedniego przygotow ania i uzdolnień. Przypadkow ość w yboru studiów  
geograficznych zaznacza się w  w iększym  jeszcze stopniu u absolw entów  z la t  ubie­
głych, którzy w  poprzednich la tach bądź studiow ali n a  innych w ydziałach i zostali 
z nich skreśleni, bądź też ubiegali się na różne w ydziały czy uczelnie i nie zostali 
przyjęci na studia. Zdarzało się również, że kandydaci, k tórzy  w  ubiegłych la tach  
zdali egzam in w stępny z geografii i zostali przyjęci na studia, a później skreśleni 
z listy  studentów , w ykazali całkow ity b rak  wiadom ości z geografii i egzam inu nie 
zdali.

5) Opinie szkolnych kom isji rek ru tacy jnych  na ogół dają  w ystarczającą opinię 
o kandydacie, w  k ilku  jednak  przypadkach były uw agi pod adresem  tych komisji, 
że ich opinie są lakoniczne, ostrożne, zbyt powierzchowne, nie obrazują rzeczywistych 
uzdolnień kandydata.

6) W spraw ozdaniach uczelni i delegatów  przew aża opinia, że poziom przygoto­
w ania kandydatów  był lepszy aniżeli w  la tach  ubiegłych. W yrażało się to w  większej 
znajomości szczegółów geograficznych. P rzew ażnie jednak  kandydaci nie potrafili 
powiązać tych wiadom ości ani w yjaśnić ich genezy. P ow tarza się w  spraw ozdaniach 
uczelni i delegatów  ku rato riów  k ilkakro tn ie, że poziom przygotow ania kandydatów  
z m ałych m iast zaczyna dorównyw ać poziomowi przygotow ania kandydatów  z w ięk­
szych ośrodków (np. SGPiS, UW, WSP — Gdańsk).

7) Stw ierdzono, że w  niew ielu tylko szkołach odbywały się konsultacje pow tó­
rzeniowe z geografii a najczęściej uczniowie sam i przygotow yw ali się do egzam inu 
w stępnego na I rok studiów. To samo dotyczy przygotow ania do egzam inu z fizyki.

W związku z tym, że nie wszyscy kandydaci na geografię i n a  studia w ym aga­
jące egzam inu z geografii, w ybierają  ten przedm iot jako  przedm iot m aturalny , ko-
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nieczne w ydaje się zorganizowanie konsultacji z tego przedm iotu w  szkole średniej 
oraz poświęcenie dla tych kandydatów  więcej czasu na ćwiczenia na m apach kon tu ­
rowych oraz na lek tu rę  geograficzną.

Charakterystyczne wypowiedzi

1. U n i w e r s y t e t  Ł ó d z k i ,  W y d z i a ł  B i o l o g i i  i N a u k i  o Z i e m i  — 
g e o g r a f i a .  K o m i s j a  d l a  d o b o r u  k a n d y d a t ó w  n a  I r o k  s t u ­
d i ó w  w y ż s z y c h .

„...Odpowiedzi ustne: zadaw alająca na ogół w śród zdających znajomość er 
i okresów  chronologii geologicznej oraz okresów  górotwórczych, znajomość pojęcia 
gór starych  i młodych, najprostszych typów  klim atów , rozmieszczenia podstawowych 
bogactw  m ineralnych na święcie, w ażniejszych państw  św iata i ich stolic.

N adal b rak  znajom ości treści m apy, podziałki, w ażniejszych wielkości, np. lu d ­
ność Indii oceniano niejednokrotnie na 60 milionów, podobnie Chin. N iedostateczna 
znajomość w ydarzeń współczesnych, np. zm ian zaszłych w  Afryce. Poza najprościej 
u jętym  podziałem  politycznym  św iata nikłe wiadom ości z geografii regionalnej. 
Również słaba by ła znajomość związków przyczynow ych w ażniejszych zjaw isk  i fak ­
tów, sloganowa znajomość geografii gospodarczej Polski.

Szczególną trudność kandydatom  nastręcza egzam in z fizyki. Mimo łagodnych 
k ry teriów  większość kandydatów’ w ykazała wiadom ości niedostateczne.

Przygotow anie przyjętych n a  I rok  studiów  jest zaledwie dostateczne. W ypływa 
to zapewne z fak tu , że przy tłaczająca większość m a tu r  posiada praw ie lub  naw et 
wszystkie stopnie dostateczne.

B rak w ybitniejszych kandydatów ...".
2. P r z e d s t a w i c i e l  K u r a t o r i u m  O k r ę g u  S z k o l n e g o  Ł ó d z ­

k i e g o  — k a n d y d a c i  n a  g e o g r a f i ę  w U n i w e r s y t e c i e  Ł ó d z k i m :
„...Z geografii ogólnej najsłabiej w ypadły odpowiedzi z klim atologii, glacjologii 

i n iektórych działów morfologii. Żaden ze zdających nie po trafił w yjaśnić genezy 
fiordów, n ik t nie podał praw idłow ego podziału w ybrzeży niskich i wysokich, w ięk­
szość zdających nie znała genezy jezior rynnowych, nie um iała odróżnić lodowców 
górskich od lądolodów a także odpowiedzieć n a  pytanie, jak  pow staje pustynia 
i dlaczego wzdłuż zw rotników  ciągnie się pas pustyń  na obydwu półkulach.

Na podkreślenie zasługuje fak t, że nie było błędnych odpowiedzi z zakresu  zna­
jomości podziału historii Ziemi na ery, okresy a naw et epoki, tek ton ik i św iata oraz 
określenia w ieku gór w  zależności cd orogenezy. Również teoretyczna znajomość 
skał, ich podziału i genezy w ypadła dobrze. Z geografii regionalnej św iata dość 
dobrze w ypadła znajomość podziału politycznego Europy, Azji, obu Ameryk, a n a j­
słabiej A fryki. Zdający nie um ieli powiązać poszczególnych elem entów  środowiska 
geograficznego z działalnością człowieka na jak im ś obszarze, np. k lim atu  z upraw ą, 
w ystępow ana bogactw  m ineralnych z rozwojem  przem ysłu itd.

Wszyscy m ylili pojęcie strefy  klim atycznej z typem  klim atu . N ik t z pytanych 
nie um iał wymienić i um iejscowić na m apie okręgów przem ysłowych ZSSR.

Ogólnie biorąc słabo w ypadły odpowiedzi dotyczące rozmieszczenia i w ystępo­
w ania bogactw  m ineralnych na Ziemi, w ystępow ania obszarów  leśnych i rozm ie­
szczenia głów nych ośrodków przem ysłowych w  poszczególnych państw ach. Nie można 
było narzekać na rażący b rak  znajom ości m apy św iata. O rientacja na m apie nie była 
idealna ale i nienajgorsza. N ajsłabsze były odpowiedzi z geografii Polski. Cechowała 
je płytkość i sloganowość. Wyuczone frazesy nie m iały głębszego uzasadnienia w fak ­
tach i liczbach.
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W ym ieniając bogactw a m ineralne Polski ograniczano się tylko do węgla, ropy 
naftow ej i soli. O w ystępow aniu cynku, ołowiu i m iedzi w  Polsce przew ażnie nie 
wiedziano. Podobnie rzecz się m iała z charak terystyką przem ysłu polskiego".

3. U n i w e r s y t e t  Ł ó d z k i  — W y d z i a ł  P r a w a  — O p i n i a  W y d z i a ­
ł o w e j  K o m i s j i  d l a  d o b o r u  k a n d y d a t ó w  n a  I r o k  s t u d i ó w  
w y ż s z y c h .

„... S łaba znajomość geografii fizycznej. Zupełna nieznajom ość w ydarzeń w spół­
czesnych, k tóre jeszcze nie weszły do podręczników  szkolnych, np. zm ian na mapie 
politycznej A fryki na sku tek  w alk i wyzwoleńczej narodów  afrykańskich. Komisja 
ograniczała się tu ta j do egzekwowania wiadom ości elem entarnych, k tó re  powinien 
znać każdy uw ażny czytelnik prasy. Ja k  w ynikało z odpowiedzi, młodzież na ogół 
p rasy  nie czytuje i nie śledzi przem ian politycznych, zachodzących w  świecie w spół­
czesnym. N aw et w  zakresie wiadom ości podręcznikow ych znajomość geografii poli­
tycznej A fryki, Bliskiego W schodu i A m eryki Południow ej była u większości kandy­
datów  bardzo słaba.

K andydaci z reguły nie um ieli podać danych liczbowych charak teryzujących  go­
spodarkę poszczególnych krajów . N aw et określenie wydobycia w ęgla kam iennego 
w Polsce spraw iało im  ogrom ne trudności”.

4. U n i w e r s y t e t  W a r s z a w s k i  — W y d z i a ł  B i o l o g i i  i N a u k i
0 Z i e m i  — g e o g r a f i a  ( K o m i s j a  d l a  d o b o r u  k a n d y d a t ó w  n a
1 r o k  s t u d i o  w).

„... U zdających w yraźnie w ystępuje b rak  um iejętności syntetyzow ania, w yciąga­
nia wniosków. Daje się w yraźnie zauważyć podział na lepiej i gorzej opanowane 
działy geografii. N ajlepiej w ypada znajomość niektórych działów  geografii fizycznej, 
znacznie gorzej p rzedstaw ia się znajomość geografii regionalnej (kurs IX  klasy).

Bardzo słabo są opanowane elem enty geografii m atem atycznej i kartografii 
(pojęcia szerokości i długości geograficznej, zw rotnika itp.). Zdający nie dm ie ją  ko­
rzystać z atlasów ”.

5. U n i w e r s y t e t  i m.  A. M i c k i e w i c z a  — W y d z i a ł  B i o l o g i i  
i N a u k i  o Z i e m i  — w y p o w i e d ź  d e l e g a t a  K u r a t o r i u m  O k r ę g u  
S z k o l n e g o  w  P o z n a n i u .

„... U kandydatów  na geografię występowały trudności w  charakteryzow aniu  
zjaw isk klim atycznych, nieum iejętność w iązania przyczyn i skutków , nierozum ienie 
zależności zjaw isk geograficznych, poważne b rak i z zakresu  geologii. Razi wymowa 
nazw  obcych, np. M ont-B lanc — dosłownie tak  jak  napisano. Nie m ają utrw alonej 
w  pam ięci m apy geograficznej, nie posługują się w łaściw ą term inologią geograficzną, 
znikom a liczba kandydatów  czytała poza podręcznikiem  coś z lite ra tu ry  geograficz­
nej czy podróżniczej.

Obok tych niedociągnięć zdarzały się przypadki dobrego przygotow ania mło­
dzieży do studiów  geograficznych. Byli kandydaci, k tórzy um ieli na py tan ia  dać 
odpowiedzi pełne, w yczerpujące, niekiedy wychodzące poza program  nauczania 
w szkole średn ie j”.

6. W y ż s z a  S z k o ł a  P e d a g o g i c z n a  K r a k ó w ,  W y d z i a ł  B i o l o -  
g j c z n o - G e o g r a f i c z n y  — k i e r u n e k  g e o g r a f i i :

a) K om isja dla doboru kandydatów  na I rok studiów:
„... Poziom p rac pisem nych z geografii był przeciętny, w ypracow ania na ogół 

słabe. K andydaci, piszący tem at z zakresu  geologii Polski dość często m ylili pojęcia 
jednostek geologicznych z k rainam i geograficznym i.

Na egzam inie ustnym  z geografii w ystępow ały duże b rak i z zakresu  m ateria łu  
klasy V III i IX ; m ateria ł z geografii Polski był stosunkowo lepiej opanowany. Duże
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trudności spraw iały z reguły tak ie py tan ia  jak  np. obliczenie podanej w mm 2 po­
w ierzchni określonego te ry to rium  na m apie o określonej podziałce lub obliczenie 
spadku podanego odcinka drogi względem rzeki na m apie topograficznej. Do w y ją t­
ków  należało popraw ne zdefiniow anie pojęcia długości i szerokości geograficznej.

Z zakresu  m ateria łu  k lasy IX  trudności w ynikały przede w szystkim  przy po­
dziale politycznym  św iata. Bardzo znikom a była znajom ość zm ian politycznych 
w  Afryce, nieco lepsza znajomość geografii ZSRR”.

b) Delegat K uratorium  O kręgu Szkolnego w  Rzeszowie:
„... Duża część kandydatów  w ybrała k ierunek  geografii zupełnie przypadkowo 

nie w ykazując żadnych specjalnych zainteresow ań dla tego przedm iotu, nie p rze­
czytała żadnych lek tu r dodatkowych z dziedziny geografii, nie przejaw iała żadnej 
aktyw ności krajoznaw czej.

Pew ną trudność spraw iało kandydatom  to, że w ym agano odpowiedzi w  oparciu 
wyłącznie o m apy konturow e, czego nie stosuje się w  szkole średniej.

M ateriał program ow y nie je s t należycie utrw alony. Należy organizować więcej 
lekcji pow tórzeniow ych należycie przygotow anych. Być może uczniowie na bieżąco 
znają jako tako m ateriał, np. jeśli opracowuje się Francję, to dostatecznie orien tu ją 
się, ale mówiąc np. o w ydobyciu w ęgla we F rancji — nie po trafią  jednocześnie zesta­
wić tych danych z danym i innych k rajów  czy kontynentów ...”.

7. W y ż s z a  S z k o ł a  E k o n o m i c z n a  w  K r a k o w i e  — k i e r u n e k  
t o w a r o z n a w s t w a .

K om isja dla doboru kandydatów  na I rok studiów:
,,... Jeśli chodzi o przygotow anie do egzam inu wstępnego, to  podobnie jak  w  la ­

tach  poprzednich, lepsze przygotow anie w ykazała młodzież z w iększych ośrodków 
m iejskich. Poza tym  pozostaje nadal bardzo w yraźna różnica w  przygotow aniu absol­
w entów  szkół ogólnokształcących i zawodowych. Szkoły zawodowe nie dają swym 
absolw entom  dostatecznego przygotow ania z geografii ogólnej, w  związku z czym 
najwięcej not niedostatecznych było z odpowiedzi dotyczących geografii ogólnej.

W końcu należy stw ierdzić, że ogólny poziom odpowiedzi w  tym  roku  był nieco 
lepszy od la t ubiegłych.

8. W y ż s z a  S z k o ł a  P e d a g o g i c z n a  G d a ń s k  — W y d z i a ł  G e o g r a ­
f i c z n y  — K o m i s j a  d l a  d o b o r u  k a n d y d a t ó w  n a  I r o k  s t u d i ó w :

....Przebieg egzam inu wstępnego na k ierunek  geografii w ykazał dobre przygoto­
wanie do studiów  zaledwie 35—40°/o kandydatów . Odpowiedzi tych kandydatów  były 
na ogół dojrzałe,, sty l dobry, w iadom ości pewne i ugruntow ane. W większości byli 
to uczniowie z T rójm iasta, a także z K artuz  i M alborka. Gorzej na ogół w ypadli 
kandydaci spoza w ojew ództw a gdańskiego. Zdecydowana większość kandydatów  
w ykazała poważne b rak i w  opanow aniu podstaw owych um iejętności praktycznych, 
np. określeniu  położenia geograficznego, odczytyw aniu wysokości z m apy poziomi­
cowej itp. B rak i w ystąpiły  również odnośnie znajom ości w łasnego środow iska geo­
graficznego. Np. uczeń z T rójm iasta nie znał i nie w idział nigdy m oreny, a kandy­
d atka  z W ybrzeża nie p o trafiła  scharakteryzow ać w ybrzeża Polski. Stw ierdzono też, 
że w  niew ielu tylko szkołach odbywały się konsultacje powtórzeniowe, a najczęściej 
uczniowie sam i przygotow yw ali się do egzaminów. Zauważono jednak  bardzo ko­
rzystne zjawisko, polegające na tym , że poziom przygotow ania kandydatów  z m ałych 
m iasteczek zaczyna w yraźnie zrów nyw ać się z poziomem kandydatów  z dużych 
ośrodków ”.
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BIOLOGIA

Egzamin z biologii obowiązuje:

a) pisem ny i u stny  kandydatów  na biologię oraz w eterynarię,
b) pisem ny kandydatów  n a  filozofię (do w yboru przez kandydatów ), na rolnictwo, 

ogrodnictwo, rybactw o i leśnictw o oraz na studia medyczne,
c) ustny kandydatów  na psychologię i pedagogikę (do w yboru przez kandydata) 

oraz do szkół w ychow ania fizycznego (do w yboru przez kandydata).

I. TEMATY EGZAMINU PISEMNEGO NA I ROK STUDIÓW 
W SZKOŁACH WYŻSZYCH w 1961 r.

U N I W E R S Y T E T Y

1. Uniwersytet Jagielloński

dla kandydatów  na biologią

a) Teoria D arw ina o doborze na tu ra lnym  i pow staw aniu gatunków.
b) Samożywność i cudzożywność u roślin  i zwierząt.
c) Znaczenie paleontologii w  nauce o ewolucji.
Najw iększym  powodzeniem cieszył się tem at a), najm niejszym  c).
Wyniki: 43 bd, 73 db, 63 dost., 24 ndst. (11,3%).

2. Uniwersytet Marii Curie Skłodowskiej w Lublinie

dla kandydatów  na biologią

a) Opisać w  głównych zarysach jedną z system atycznych grup roślin niższych 
(glonów,’ grzybów, mszaków) ze szczególnym uw zględnieniem  rozm nażania; przed­
stawić jej rolę w  przyrodzie i znaczenie dla człowieka.

b) Odżywianie się roślin  zielonych.
c) Znaczenie w arunków  środowiska dla życia roślin i zwierząt.

dla kandydatów  na m ikrobiologię

a) Co to są organizm y autotroficzne i heterotroficzne (podać różnice w chemizmie 
przem iany m aterii i przykład ze św iata roślinnego i zwierzęcego).
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b) Sposoby rozm nażania się roślin zarodnikowych.
c) Rozwój nauk i o dziedziczności na tle  p rac M endla, M organa i M iczurina. 
Wyniki: 32 bd, 56 db, 82 dost., 30 ndst. (15%>).

3. Uniwersytet Łódzki

dla kandydatów  na biologią, m ikrobiologię i biochemię

a) Roślina a zwierzę.
b) K om órka istot żywych.
c) Budowa i sposoby zapylania kw iatu.
Wyniki: 25 bd, 71 db, 142 dost., 12 ndst (4,8%>).

4. Uniwersytet im. Adama Mickiewicza w Poznaniu

dla kandydatów  na biologię

a) Rozwój poglądów' ew olucyjnych.
b) Znaczenie ochrony przyrody dla k u ltu ry  i gospodarki narodow ej.
c) Pasożytnictw o a symbioza.
Tem at b) pisało ty lko 2 kandydatów .
Wyniki: 5 bd, 23 db, 39 dost., 18 ndst (21,Wo).

5. Uniwersytet Mikołaja Kopernika w  Toruniu

dla kandydatów  na biologię

a) Budowa kom órki i najw ażniejszych tkanek  ciała zwierząt.
b) Różnica między m cham i a roślinam i kwiatowym i.
c) Rola i znaczenie lasu  w  przyrodzie.
Wyniki: 17 bd, 38 db, 51 dost., 24 ndst (18,4°/o).

6. Uniwersytet Warszawski

dla kandydatów  na biologię, m ikrobiologią i biochemią

a) Związek budowy pobierania pokarm u z rodzajem  pokarm u.
b) Scharakteryzow ać w zajem ne związki między zw ierzętam i i roślinam i a w a­

runkam i zew nętrznym i w ybranych środowisk.
c) U kłady krążenia u roślin i zw ierząt.
Wyniki: 38 bd, 78 db, 160 dost., 174 ndst (38,7°/o).

dla kandydatów  na filozofię

a) W ykazać na przykładach specjalizację kom órek w  organizm ie zwierzęcym.
b) W ykazać współzależność św iata zwierzęcego i roślinnego.
c) Teoria D arw ina w  porów naniu z innym i teoriam i i poglądam i na ewolucję 

św iata organicznego.
Wyniki: 7 bd i db, 3 dost, 1 ndst (9fl/o).

7. Uniwersytet im. B. Bieruta we Wrocławiu

dla kandydatów  na biologią i biochemią
a) Jedność i oddziaływ anie w zajem ne organizm u i środowiska.
b) Owady (charakterystyka, różnorodność, rola w  przyrodzie, znaczenie gospo­

darcze).
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c) M etageneza w świecie zw ierząt i roślin.
Większość p isała tem at a), tem at c) w ybrało ty lko 7 kandydatów .
Wyniki: 21 bd, 28 db, 86 dost., 55 ndst (29%).

dla kandydatów  na filozofię

a) Sposoby rozm nażania się w  świecie zw ierząt i roślin.
b) Rozwój idei ewolucji n a  przestrzeni wieków.
c) Porów nanie budowy i czynności życiowych organizm ów jednokom órkowych 

i wielokomórkowych.

W Y Ż S Z E  S Z K O Ł Y  R O L N I C Z E

1. Wyższa Szkoła Rolnicza w  Krakowie

dla kandydatów  na rolnictw o

a) Udział roślin  i zw ierząt w  krążeniu  m aterii i energii w  przyrodzie.
b) Budowa i czynności zw ierząt i roślin  w  żależności od ich w arunków  środo­

wiskowych.
c) Procesy przem iany m aterii u roślin  i zwierząt.

2. Wyższa Szkoła Rolnicza w Lublinie

dla kandydatów  na rolnictwo i w eterynarię

a) P rzem iana m aterii i energii u  roślin i zwierząt.
b) W oda jako  czynnik i środowisko życia.
c) Idea ochrony przyrody i je j znaczenie.
Wyniki: 13 bd, 111 db, 200 dost., 34 ndst (9,5%).

3. Wyższa Szkoła Rolnicza w  Olsztynie

dla kandydatów  na rolnictw o

a) Form y rozm nażania roślin  niższych i wyższych.
b) Podobieństwo i różnice w  budowie i funkcjach  życiowych roślin i zwierząt.
c) Rola grzybów w  przyrodzie i gospodarce człowieka.
Wyniki: 7 bd, 40 db, 156 dost., 47 ndst (19%).

dla kandydatów  na hodowlę zw ierząt

a) Budowa kom órki zwierzęcej i je j ro la w  organizmie.
b) Na czym polega pasożytniczy tryb  życia i jak ie  przystosow anie wywołuje.
c) Podaj k ró tką  charak terystykę podstaw owych środowisk — wodnego i lądo­

wego — i omów n a  konkretnych  przykładach przystosow ania zw ierząt do życia 
w  wodzie i n a  lądzie.

dla kandydatów  na rybactw o

a) Organizm y roślinne i zwierzęce w  zbiornikach w odnych i ich ro la w  odży­
w ianiu się ryb.
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b) Przystosow anie zw ierząt do środow iska wodnego.
c) Co skłoniło m nie do studiów  na W ydziale Rybackim.
W yniki: 10 bd, 37 db, 56 dost., 20 ndst (16,2%).

4. Wyższa Szkoła Rolnicza w  Poznaniu

dla kandydatów  na rolnictwo, hodowlę zw ierząt, ogrodnictwo i leśnictwo
a) Rola zw ierząt w  życiu roślin.
b) Zależność człowieka od św iata roślinnego.
c) Rola m ikroorganizm ów  w  przyrodzie.

5. Wyższa Szkoła Rolnicza w  Szczecinie

dla kandydatów  na rolnictwo

I term in

a) Budowa kom órkow a i tkankow a roślin  i zw ierząt.
b) C harak terystyka bak terii i grzybów oraz ich rola w  przyrodzie i gospodarce 

człowieka.
c) C harak terystyka morfologiczna i system atyczna owadów oraz ich pożyteczna 

i szkodliwa rola w  rolnictw ie.
Tem at c) pisało tylko 8 kandydatów .
W yniki: 18 bd, 43 db, 92 dost., 7 ndst (4,5%).

II  term in

a) Sposoby rozm nażania się roślin i zwierząt.
b) Rola k rw i w  organizm ie i budow a układu  krw ionośnego u  kręgowców.
c) Dowody i przykłady ewolucji w  świecie roślin i zwierząt.
W yniki: 9 bd, 21 db, 52 dost., 48 ndst (36,9%).

6. Szkoła Główna Gospodarstwa Wiejskiego w  Warszawie

dla kandydatów  na rolnictw o i hodowlę zw ierząt

a) Budowa i funkcje rośliny nasiennej na w ybranym  przykładzie.
b) Rola bak terii i grzybów w  przem ianie m aterii w  przyrodzie.
c) P rzystosow anie w  budowie zw ierząt do środow iska w  k tórym  żyją.

dla kandydatów  na w eterynarię

a) Procesy oddychania i asym ilacji w  świecie roślinnym .
b) Ew olucja uk ładu  pokarm owego w  świecie zwierzęcym.
c) Typy rozm nażania się w  świecie zwierzęcym.

dla kandydatów  na leśnictwo

a) Budowa i funkcje  roślin  drzew iastych na określonych przykładach iglastych 
i liściastych.

b) Rola grzybów w  środow isku leśnym .
c) M rów ka — budow a owada i rola biologiczna.
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dla kandydatów  na ogrodnictwo i studia ekonom iczno-rolne

a) Rola bak terii i grzybów w  przem ianie m aterii w  przyrodzie.
b) Sposoby rozm nażania się roślin kw iatow ych (płciowe i w egetatywne).
c) C harak terystyka i rola szkodników zwierzęcych w  gospodarce człowieka. 
Wyniki: 58 bd, 230 db, 585 dost., 81 ndst (8,5%).

7. Wyższa Szkoła Rolnicza we Wrocławiu

dla kandydatów  na rolnictwo

a) K om órka jako podstawowy sk ładnik  budowy i funkcji organizm u roślinnego 
i zwierzęcego.

b) Pasożytnictw o w  świecie roślin i zwierząt.
c) Znaczenie owadów w  gospodarce ludzkiej.
Tem at a) pisało 82% kandydatów , tem at b) — 5%.

dla kandyda tów  na weterynarią

a) Podstaw ow e założenia teorii D arw ina o pow staw aniu gatunków.
b) Rola owadów w  przyrodzie i gospodarce człowieka.
c) W ażniejsze robaki pasożytnicze człowieka oraz ich znaczenie.
Wyniki: 23 bd, 172 db lub dost., 7 ndst (3,4%).

W Y Ż S Z E  S Z K O Ł Y  P E D A G O G I C Z N E

1. Wyższa Szkoła Pedagogiczna w Krakowie

dla kandydatów  na biologię

a) Znaczenie kw iatów  i owoców w  życiu rośliny.
b) Przystosow anie kręgowców do życia w  środow isku powietrznym .
c) Zm iany w  układzie oddychania i k rążen ia w  związku z przejściem  kręgowców 

wodnych na ląd.
Wyniki: 1 bd, 13 db, 28 dost., 29 ndst (42%).

A K A D E M I E  M E D Y C Z N E

I. Akademia Medyczna w  Białymstoku

dla kandydatów  na w ydzia ł ogólno-lekarski

I term in

Streszczenie w ykładu pt. „Oddychanie czyli przekształcanie energiii w orga­
nizmie". K andydaci mogli w  czasie w ykładu robić notatki.

II term in

a) Zwierzęce pasożyty człowieka.
b) P ropagatorzy darw inizm u.
Wyniki: 16 bd, 109 db, 171 dost., 80 ndst (21,3%).
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2. Akademia Medyczna w Gdańsku

dla kandydatów  na w ydział ogólno-lekarski

I term in

a) Ewolucjonizm przed Darwinem .
b) Budowa kom órki roślinnej i zwierzęcej.
c) C harak terystyka strunow ców  (Chordata).
Większość w ybrała tem at b), bardzo nieliczni — c).

II  term in

a) Rozród człowieka (antropogeneza).
b) Form y pośrednie a ewolucja.
Wyniki: 52 bd, 116 db, 258 dost., 84 ndst (16,4®/!)).

dla kandydatów  na farm ację

a) Słońce — źródło życia na Ziemi.
b) Obieg w ęgla i azotu w  przyrodzie.
Wyniki: 1 bd, 33 db, 86 dost., 11 ndst (8,4"/o).

3. Akademia Medyczna w Lublinie

dla kandydatów  na studia ogólno-lekarskie

a) Rola drobnoustrojów  w  przyrodzie i życiu człowieka.
b) P rzem iana m aterii i energii w  świecie organicznym.
c) Różne poglądy na zjaw isko dziedziczności.
Najw ięcej kandydatów  pisało tem at a), najm niej — tem at c).
Wyniki: 41 bd, 138 db, 193 dost., 16 ndst (4,l°/o).

4. Akademia Medyczna w Poznaniu

dla kandydatów  na studia ogólno-lekarskie i stomatologiczne 

G rupy przedpołudniow e

a) Co dzieli i co łączy człowieka z resztą ssaków?
b) W ybierz spośród pasożytów  człowieka jeden gatunek  i napisz co o nim  wiesz.
c) Napisz swój życiorys ze szczególnym uw zględnieniem  osobistych zamiłowań.

G rupy popołudniow e (stomatologia)

a) Formy, jak ie  przybierać może więź między żywym i organizm am i.
b) W jak i sposób żywe organizm y uniezależniają się od niekorzystnych wpływów 

środow iska zewnętrznego.
c) S tan  zdrowia a higiena jam y ustnej.

term in dodatkowy

a) Co wiesz o tkankach  zwierzęcych, ich pochodzeniu, budowie i funkcji?
b) S charak teryzuj jakąkolw iek grom adę pierw otniaków  i opisz jednego jej 

przedstaw iciela.
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c) Napisz crsw oich zam iłow aniach i rozryw kach kultu ra lnych .
Wyniki: 6 bd, 61 db, 366 dost., 179 ndst (29,20/0).

dla kandydatów  na farm ację

a) F unkcje życiowe roślin i zwierząt.
b) Współżycie i pasożytnictw o w  świecie roślin i zw ierząt.
c) W pływ procesu oddychania i asym ilacji n a  obieg tlenu  i węgla w przyrodzie. 
Wyniki: 15 db, 74 dost., 18 ndst (16,8%).

5. Akademia Medyczna we Wrocławiu
ł

dla kandydatów  na studia ogólno-lekarskie i stomatologiczne

G rupy przedpołudniow e 

a) Reliktowe gatunki zwierząt.

G rupy popołudniowe

a) Form y pośrednie w filogenetycznym  rozwoju zwierząt.

Term in dodatkowy

a) M etageneza czyli przem iana pokoleń u roślin i zwierząt.
Wyniki: 113 bd, 237 db, 257 dost., 98 ndst (13,9%).

dla kandydatów  na farm ację

Streszczenie w ykładu pt. „K ształtow anie się zm ienności gatunków".

Term in dodatkowy

a) M etageneza czyli przem iana pokoleń u roślin i zwierząt.
Wyniki: 2 bd, 18 db, 92 dost., 23 ndst (17%).

6. Akademia Medyczna im. L. Waryńskiego w  Zabrzu

K andydaci w  poszczególnych grupach opracowyw ali wszystkie trzy  tem aty  z tym, 
że tem aty  pod a) były oparte  n a  uprzednim  wykładzie.

»
G rupa I

1. a) O rozrodzie płciowym  i wkładzie w  jego poznanie w ielkiego przyrodnika 
polskiego ze Ś ląska Ja n a  Dzierżonia.

b) Podaj charak terystykę grom ady ssaków.
c) Co wiesz o pochodzeniu człowieka.

G rupa II

2. a) Podarw inow ska n au k a  o zm ienności św iata żywego.
b) W ym ień i opisz znane ci pasożyty człowieka.
c) Opisz i w yrysuj fazy podziału kariokinetycznego. Porów naj kariokinezę 

z mejozą.
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G rupa III

3. a) Skąd się wywiodły strunowce?
b) Opisz rozwój em brionalny na przykładzie jeżowca.
c) Co to jest m etageneza — czyli przem iana pokoleń.

term in  dodatkowy
a) Rola tarczycy w onto- i filogenezie.
b) W ym ień ery, okresy i podokresy czasu geologicznego Ziemi i podaj ich wiek 

w czasie kalendarzowym .
c) Co wiesz o pochodzeniu roślin nasiennych.
W yniki: 39 bd, 162 db, 361 dost., 145 ndst (20,5%).
Uwaga: A kadem ia M edyczna w  Szczecinie oraz A kadem ia M edyczna w W ar­

szawie nie przeprow adzały egzam inu pisemnego, ty lko ustny; A kadem ia M edyczna 
w  Łodzi przeprow adziła egzamin pisem ny z fizyki i chem ii w  form ie t e s t ó w ,  
a z biologii tylko ustny; A kadem ia M edyczna w  K rakow ie przeprow adziła egzamin 
pisem ny z fizyki.

II. UWAGI NA TEMAT PRZEBIEGU I WYNIKÓW EGZAMINU 
WSTĘPNEGO Z BIOLOGII w  1961 r.

1. Zestawienie wyników

a) W yniki egzam inów w  1961 r.

Egzaminy pisemne

Ogółem
zdają­
cych

W tym

Grupy szkół bd db dost. ndst.

L °//o L % L °//O L °//O

1. Uniwersytety (pełne) 1508
100,0

181 12,0 367 24,3 623 41,3 337 22,4

2. Wyższe Szkoły Rolnicze 
bez Krakowa i Poznania

2177
100,0

138 6,3 554 25,4 1241 57,1 244 11,2

3. WSP — Kraków 71
100,0

1 1,4 13 18,3 28 39,4 29 40,9

4. Akademie Medyczne 3671
100,0

270 7,3 889 24,3 1858 50,6 654 17,8

O gółem 7427
100,0

590 8,0 1823 24,5 3750 50,5 1264 17,0

Z zestaw ienia w ynika:
Ogólny poziom kandydatów  składających egzam in pisem ny był bardzo prze­

ciętny (50,5% ocen dost.); najgorzej byli przygotow ani kandydaci n a  W SP (40,9% 
ocen ndst.); najlepiej — na un iw ersy te ty  (36,3% ocen bd i db).
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Egzaminy ustne•*V

Ogółem
zdają-

W tym

Grupa szkól bd db dost. ndst.
cych

L °//o L °//o L % L %

1. Uniwersytety (pełne)

2. Wyższe Szkoły Rolnicze

2191
100,0

390 17,8 582 26,5 626 28,7 593 27,0

Weter. bez Wrocławia 

3. WSP — Kraków

347
100,0

46 13,2 111 32,0 128 36,9 62 17,9

69
100,0

4 5,8 21 30,4 -23 33,4 21 30,4

4. Akademie Medyczne 
egzaminy poprawkowe 
(nie pełne)

640
100,0

57 8,9 137 21,4 257 40,2 189 29,5

5. Wyższe Szkoły Wych. 
Fizycznego

486
100,0

31 6,4 141 29,0 284 58,4 30 6,2

Ogółem 3733
100.0

528 14.1 992 26,6 1318 35,3 895 24,0
,

W yniki egzaminów ustnych potw ierdziły w nioski w yciągnięte z egzaminów pi­
sem nych: najlepiej składali egzam iny kandydaci na un iw ersy te ty  (44,3°/o ocen bd i db); 
podobne w yniki m ieli kandydaci do wyższych szkół rolniczych (45°/o ocen bd i db); 
najgorzej składali egzam iny kandydaci do W SP (30,4% ocen ndst).

b) W yniki egzam inów w stępnych (porównawczo) w  la tach  1957, 1958, 1959, 1960, 1961

Egzaminy pisemne

Liczba zdających Rok
Oceny

bd i db dost. ndst.

2377 1957 763 1084 530
100% 32,1 45,6 22,3

2828 1958 951 1369 508
100% 33,6 48,4 18,0

6216 1959 1928 3025 1263
100% 31,0 48,7 20,3

8947 1960 2586 4143 2218
100% 28,9 46,3 24,8

7427 1961 2413 3750 1264
100% 32,5 50,5 17,0
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Z zestaw ienia w ynika, że przeciętny poziom egzam inów pisem nych w  1961 r. pod­
niósł się. W yrazem  tego je st najw iększy procent ocen bd, db i dost. w  stosunku do 
poprzednich la t oraz najm niejszy w  stosunku do wszystkich poprzednich la t procent 
ocen ndst (17,0°/o).

Egzaminy ustne

Liczba zdających Rok
Oceny

bd i db dost. ndst.

1209 1957 478 465 266
100% 39,8 38,2 22,0

1492 1958 676 525 291
100% 45,2 35,3 19,5

2380 1959 988 906 486
100% 41,5 38,0 20,5

3418 1960 1564 - 1211 643
100% 45,8 35,4 18,8

3733 1961 1520 1318 895
100% 40,7 35,3 24,0

W yniki egzaminów ustnych są przeciw staw ieniem  wyników  egzaminów pisem ­
nych. Z zestaw ienia w ynika bowiem gw ałtow ny spadek procentu ocen bd i db 
(z 45,8°/o w  1960 r. na 40,7% w  1961 r.) oraz znaczne podniesienie procentu  ocen ndst 
(z 18,8% w  1960 r. na 24,0% w  1961 r.).

1. Na podstaw ie podanych wyżej zestaw ień porównaw czych w yników  egzaminów 
w stępnych z biologii, spraw ozdań nadesłanych przez szkoły wyższe oraz uw ag nade­
słanych przez delegatów  kuratoriów  okręgów szkolnych, biorących udział w  egza­
m inach w stępnych, należy stwierdzić, że w  1961 r. ogólny poziom kandydatów  na 
I rok studiów, zdających egzam in z biologii obniżył się w  stosunku do ubiegłego roku. 
W prawdzie procent ocen bardzo dobrych i dobrych podniósł się nieco w  w yniku 
egzaminów pisem nych (z 28,9% w  1960 r. na 32,5% w  1961 r.) oraz obniżył się procent 
ocen niedostatecznych (z 24,8% w  1960 r. na 17,0% w  1961 r.), ale jednocześnie obni­
żyły się znacznie w yniki egzam inów ustnych (z 45,8% w  1960 r. ocen bd i db na 
40.7% w  1961 r. oraz z 18,8% ocen ndst na 24,0%).

Egzamin pisemny i ustny

Tem aty prac pisem nych z biologii na wyższe uczelnie w zasadzie nie p rzek ra­
czały w ym agań program u nauczania tego przedm iotu w  szkole średniej ogólno­
kształcącej. Jednak  n iektóre tem aty  egzaminów pisem nych były sform ułow ane zbyt 
ogólnikowo i m ało konkretn ie (np. „Roślina a zwierzę", „Idea ochrony przyrody i jej 
znaczenie", „Przystosow anie zw ierząt do środow iska wodnego", „Rola zw ierząt w  ży­
ciu roślin" i in.), zredagow ane n iestarannie, w skutek  czego nie zawsze były zrozu­
m iane przez zdających (np. „Związek budowy pobierania pokarm u z rodzajem  po­
karm u", „Budowa kom órki zwierzęcej i je j rola w  organizm ie", „Organizm y roślinne
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i zwierzęce w  zbiorow iskach w odnych i ich ro la w odżyw ianiu się ry b “, „Budowa 
i funkcje roślin drzew iastych na określonych przykładach iglastych i liściastych '1, 
„Formy, jak ie może przybierać więź między żywymi organizm am i" i in.), zaw ierały 
błędne sform ułow ania (np. „K om órka istot żywych", „Skąd się wywiodły strunow ce?" 
i in.), były zbyt tru d n e  (np. „W ymień ery, okresy i podokresy czasu geologicznego 
Ziemi i podaj ich w iek w  czasie kalendarzow ym ", „Opisz i w yrysuj fazy podziału 
kariokinetycznego", „Porów naj kariokinezę z mejozą", „Opisz rozwój em brionalny 
na przykładzie jeżowca", „Reliktowe gatunki zwierząt"). Większość tem atów  nie zm u­
szała do samodzielnego m yślenia, przeprow adzania syntezy, w yciągania wniosków; 
przew ażały py tan ia  w ym agające od kandydata  jedynie w iernego przekazania zdoby­
tych  wiadomości. B rak  było tem atów , rozwinięcie k tórych  w ym agałoby od kandydata 
w ykazania um iejętności stosowania wiedzy teoretycznej w  praktycznej działalności, 
b rak  było również tem atów  w ym agających znajomości podstaw owych wiadom ości 
z zakresu upraw y roli, roślin i p rodukcji rolnej oraz jej najw ażniejszych gałęzi, nie 
podano żadnego tem atu  uw zględniającego zastosowanie wiedzy biologicznej dla prac 
i zabiegów agro- i zootechnicznych i zw iązanej z tym  w alk i o wysokie plony n a j­
wyższej jakości i najw yższą produkcję zwierzęcą. Zbyt m ało było tem atów  z zakreśla 
ochrony przyrody (2 tem aty), higieny osobistej i społecznej.

P y tan ia  staw iane na egzam inach ustnych w ykazyw ały podobne b rak i i niedo­
ciągnięcia. Znaczna część py tań  była podana w  nie dość zrozum iałej form ie (np. 
„Jedność procesów życiowych", „Podział ją d ra  i kom órki roślinnej", „Rozwój i prze­
obrażenia żaby", „Rola narządów  zmysłów u zw ierząt wyższych (omówić na w ybra­
nych przez siebie przykładach)", „W ytłum aczyć p o j ę c i e  wyższych i niższych czyn­
ności nerwowych"). Przew ażały py tan ia z zakresu morfologii i anatom ii bez uw zględ­
n ian ia czynności i podkreślania przystosow ań w  budowie i czynnościach w  zależności 
od w arunków  środow iska (np. „Budowa owada", „Szkielet p taka", „T kanka okry­
w ająca i m iękiszowa —■ charak terystyka, w ystępowanie", „M orfologia liścia i ułożenie 
liścia na pędzie", „Budowa kom órki nerw ow ej" i in.).

P y tan ia  n a  egzam inach ustnych m iały przew ażnie form ę biletów  (pytania w ypi­
sane pism em  maszynowym), na k artk ach  (biletach); bilety  egzam inacyjne zaw ierały 
po trzy  lub  dwa pytania. Zwykle kandydat, k tó ry  w yciągnął k a rtk ę  z py tan iam i m iał 
20—30 m inut czasu na przygotow anie się do odpowiedzi.

Najczęściej spośród trzech podanych na kartce  py tań  jedno było z zakresu bo ta­
niki, drugie — zoologii lub nauk i o człowieku, trzecie — biologii ogólnej.

Egzam inatorzy w  w ypadkach koniecznych pom agali kandydatom  przez zadaw anie 
py tań  pomocniczych lub staw ianie nowych, gdy kandydat nie po trafił udzielić po­
praw nej odpowiedzi.

Większość członków kom isji egzam inacyjnych w ykazała się g runtow ną znajom o­
ścią p rogram u nauczania biologii w  szkole ogólnokształcącej.

a) A t m o s f e r a  e g z a m i n ó w  w s t ę p n y c h
Z wypowiedzi przedstaw icieli szkół średnich w ynika, że ogólnie biorąc egzami­

nom tow arzyszyła atm osfera spokoju, życzliwości i powagi. Zdający w ykazywali 
w  w ielu przypadkach bojaźń i trem ę. Jednak  życzliwość, cierpliwość i ta k t egzam i­
natorów , a niejednokrotnie pomoc zdającym  w  postaci daw anych dodatkow ych py tań  
(egzaminy ustne) spraw iały, że kadydaci w yzbyw ali się szybko lęku, nieufności 
i trem y, a egzam in przebiegał b. często w  form ie przyjacielskiej rozmowy. Oczy­
wiście zdarzały się w ypadki, w  których  egzam inatorow i nie udało się przełam ać oporu 
kandydata i uzyskać jego zaufania. Były to jednak  sytuacje raczej sporadyczne, bę­
dące praw dopodobnie w ynikiem  b raku  przygotow ania kandyda ta  lub zaham owań 
psychicznych.
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Oceny egzam inacyjne zarówno z opracowań pisemnych, jak  i odpowiedzi ustnych 
były obiektywne, najczęściej um otyw ow ane; przy ich usta lan iu  b rano  pod uwagę 
nie tylko zasób wiedzy zdającego, ale i sposób jej podania.

P rzykłady wypowiedzi delegatów  KOS na tem at atm osfery panującej na egza­
m inach w stępnych na wyższe uczelnie:

„Egzam inatorzy py ta li bardzo spokojnie, życzliwie, bardzo pogodnie i łagodnie, 
to też nie było ani jednego w ypadku dużego zdenerw ow ania absolw enta. Członkowie 
kom isji często zw racali się do mnie, czy mogą dać dane pytanie, czy uczeń może od­
powiedzieć, czy to było przerab iane w  szkole, ile uczeń może wiedzieć z danego za­
gadnienia itp .“ (Delegat na egzam iny w stępne na W ydział Biologii U. J.).

„Form a egzam inu była bardzo m obilizująca, przystępna i oparta  na swobodnej 
rozmowie zdającego z egzam inatoram i. A tm osfera przyjacielska, serdeczna i pełna 
życzliwości*' (Delegat n a  egzam iny w stępne na W ydział Biologii i N auki o Ziemi 
U. M. C. S. w  Lublinie).

„Komisja, w  której brałem  udział, przeprow adziła egzam in bardzo spraw iedliw ie 
i z dużą troską o zdającego** (Delegat na egzam iny w stępne na W ydział Biologii 
i N auki o Ziemi U. Ł.),

„Stosunek egzam inatorów  do zdających był życzliwy; były w ypadki, gdy zdający 
nie um iał odpowiedzieć na pytanie zaw arte w kartce, w tedy otrzym ywał pytanie 
dodatkowe; gdy jeden ze zdających w yciągnął pytanie o rozw oju stadialnym  roślin, 
na m oją uwagę, że nauka Łysenki została usunięta z program u Szkoły średniej, 
egzam inator pom inął to py tan ie i zadał inne, zgodne z programem** (Z uw ag delegata 
na egzam in w stępny do WSR w  Olsztynie).

b) U w a g i  d e l e g a t ó w  n a  e g z a m i n y  w s t ę p n e

Uwagi delegatów  stanow ią cenny m ateriał, ponieważ opierają się na znajomości 
program ów  szkolnych, szkół i w arunków  pracy w  szkole, w ym agań staw ianych szkole 
oraz znajom ości młodzieży szkolnej.

K rytyczne uw agi delegatów  zebrano w  3 grupach:
1) Zaniedbania ze strony szkoły ogólnokształcącej, przygotow ującej kandydatów  

na wyższe uczelnie;
2) Uwagi dotyczące kandydatów  na wyższe uczelnie;
3) Uwagi dotyczące w ym agań staw ianych kandydatom  przez wyższe uczelnie.

1) Zaniedbania ze strony szkoły ogólnokształcącej (wypowiedzi delegatów  k u ra ­
toriów) :

Uwagi krytyczne na ten  tem at znalazły w yraz w  w ypowiedziach delegatów  KOS. 
Dosyć znam ienna jest w ypow iedź delegata na W ydziale Biologii U. J.:

„W w ielu przypadkach nauczyciele nie realizują w pełni program u k lasy  IX 
.(botanika), prow adzą za m ało ćwiczeń z zakresu botaniki, w  niektórych szkołach nie 
prow adzi się ani hodowli zwierzęcych ani hodowli roślinnych. Uczniowie przew aż­
nie nie byli na żadnej wycieczce przyrodniczej (np. uczniowie z K rakow a i z No­
wego Targu nie byli nigdy w  górach, nie znają roślinności Tatr). Tylko w  nielicz­
nych przypadkach okazało się, że w  IX  klasie było oznaczanie roślin, w  ogromnej 
większości szkół tak  woj. krakow skiego jak  i śląskiego nie jest uwzględniony ten  
punkt program u. Nie było w ypadku, aby ktokolw iek ze zdających m iał przerobioną 
jakąś lek turę. W ogrom nej większości młodzież nie um ie w ym ienić nazw isk w iel­
kich uczonych polskich, nic nie w ie o ich zasługach. A bsolutnie nie znają zwykłych
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roślin i zw ierząt'sw ych okolic. M ateriał k lasy  X  jest chyba p rzerab iany  tylko z książki 
bez użycia pomocy szkolnych".

W ypowiedź ta, chociaż została opracow ana na podstaw ie obserw acji egzam inów 
w stępnych na jednej uczelni, je s t obrazem  zaniedbań większości szkól w  tym  
zakresie.

2) Uwagi dotyczące kandydatów  n a  wyższe uczelnie.

Poziom kandydatów  był bardzo nierów ny. P rzew ażali kandydaci przygotow ani 
średnio lub słabo, o przeciętnym  poziomie inteligencji i ogólnego w yrobienia. Duży 
procent kandydatów  był zupełnie nieprzygotow any do egzam inu z biologii. Np. do 
WSR w  Poznaniu nie zdało egzam inu ustnego 50% kandydatów . Był jednak  pewien 
procent kandydatów  (ok. 10%) w yróżniających się bardzo dobrym  przygotow aniem  
(bardzo dobre w yniki egzaminów pisem nych i ustnych), dużą inteligencją, w yro­
bieniem, ciekaw ą postaw ą społeczną.

Zasadnicze b rak i w  przygotow aniu kandydatów :

Na podstaw ie analizy m ateriałów  nadesłanych przez wyższe uczelnie oraz dele­
gatów kuratoriów  m ożna stwierdzić, że wzorem  la t ubiegłych kandydaci w  dalszym 
ciągu w ykazują poważne b rak i w  przygotow aniu z biologii.

1. W zakresie wiadom ości rzeczowych obserw uje się te  sam e b rak i co w  latach 
ubiegłych.

K andydaci w  dalszym ciągu bardzo słabo są przygotow ani z anatom ii i fizjologii 
człowieka oraz higieny. Np, niektórzy nie po trafili nic powiedzieć o składzie krw i, 
ani o jej roli w  organizm ie ludzkim ; większość w ykazała niedostateczne wiadomości
0 gruczołach dokrewnych, zmysłach, w itam inach.

’ P rzykłady odpowiedzi świadczące o b rak u  przygotow ania w  om awianej dzie­
dzinie:

„W czasie oddychania u ludzi zachodzi w  ciągu doby ubytek  1h  w agi ogólnej, 
w ięc gdyby człowiek nie jadł, szybko by się w yoddychał tak, że w  k ró tk im  czasie 
nic by z niego nie zostało" (z uw ag delegata na egzam in w stępny z biologii na A. M. 
w  Białym stoku).

„Trichina, to  robak, k tó ry  żyje w  w ieprzu, a można się nim  zarazić jedząc nie 
m yte owoce" (z uw ag delegata n a  egzam iny w stępne A. M. w  W arszawie, k ierunek  
stom atologiczny).

„U człowieka najlepiej rozw inął się móżdżek" itd.
Specjalnie ostro rysu ją  się b rak i w  w iadom ościach z fizjologii roślin, zw ierząt

1 człowieka. Np. były w ypadki, że kandydaci do WSR w  Olsztynie nie po trafili w y­
m ienić funkcji liścia. Inn i nie wiedzieli co to jest oddychanie, na czym polega asy­
m ilacja dw utlenku węgla, jak  rośliny grom adzą pokarm y itp.

P rzykłady  odpowiedzi, świadczące o b rak u  wiadom ości z om awianego działu: 
„Oddychać może tylko zdrow a kom órka". „Do oddychania potrzebne jest św iatło". 
„U roślin  tem pera tu ra  w  czasie oddychania może w zrastać do 12° a niekiedy naw et 
do 300°“.

Liczne nieporozum ienia w yw ołały zagadnienia system atyki i ewolucjonizmu. 
W  w ielu przypadkach kandydaci nie po trafili umiejscowić organizm u roślinnego 
w  odpowiedniej grupie system atycznej. Np. „Stawonogi są to zw ierzęta żyjące w  s ta ­
wach", „Nietoperz jest owadem", „K ret jest płazem", „Do zw ierząt jednokom órko­
wych należą glony" i in. W ielu kandydatów  nie um iało odpowiedzieć na następujące 
py tan ia: „Do jak iej grupy roślin  należy fasola?", „Podział św iata roślinnego". B ar-
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dzo często obserw ow ane były w ypadki całkowitego b rak u  wiadom ości z zakresu 
ewolucji.

W ielu kandydatów  nie potrafiło  wykazać się elem entarnym i wiadom ościami 
z zakresu paleontologii, nie um iało przedstaw ić etapów  rozw oju roślin w  poszczegól­
nych epokach geologicznych itd.

Bardzo nieuporządkow ane, nieścisłe i pełne braków  są wiadom ości z zakresu 
rozm nażania (komórek i organizmu) i rozw oju oraz związane z nim i przystosowania 
w budowie organizmów. Np. niektórzy zdający nie wiedzieli na czym polega samo- 
pylność u roślin, z czego pow staje nasienie, co znajdu je się w  zalążni, na czym polega 
zapylenie krzyżowe, co to  jest w iatropylność, jak a  jest rola łagiew ki w  życiu kw iatu, 
na czym polegają przeobrażenia u  owadów, co to  jest przem iana pokoleń u roślin, 
na czym polega m ejoza i kariokineza, co to jest zapłodnienie i in.

P rzykłady odpowiedzi w ykazujących podstaw owe b rak i w  te j dziedzinie: „Roz­
wój płciowy pow staje w  ten  sposób, że dwa osobniki łączą się otw oram i gębowymi", 
„Kom órka płciowa — to jajo, w  k tórym  mieści się jąd ro  i plem nik" i in.

Zagadnienia morfologiczne i anatom iczne opanow ane są w yryw kow o; kandydaci 
w ykazują w  tym  zakresie duże braki. Np. niektórzy kandydaci do WSR w  Olsztynie 
nic nie po trafili powiedzieć o budowie m orfologicznej i anatom icznej liścia, w ym ie­
nić i opisać tkank i roślinnej i zwierzęcej; pew na liczba zdających egzam in do WSR 
w Poznaniu nie w iedziała jak  jest zbudow any kw iat grochu, jak  odróżnić rośliny 
jednoliścienne od dw uliściennych itp. Inni kandydaci nie w iedzieli co to  jest nasienie, 
i jak  jest zbudowane. Ja k i jest skład kom órki itp.

N iew ystarczające były wiadom ości o kom órce i tkankach  — ich budow ie i czyn­
nościach.

Np. niektórzy kandydaci tw ierdzili, że „różnica między kom órką zwierzęcą 
a roślinną polega na tym, że w  jądrze pierwszej nie m a chromozomów, a w  drugiej 
są chromozomy" (z uw ag delegata na egzam in w stępny na W ydziale Biologii i Nauk 
o Ziemi U. Ł.); „Oddychać może ty lko zdrow a kom órka" (z uw ag delegata na A. M. 
w Białym stoku) i in.

M ała znajomość przedstaw icieli flory i fauny ojczystej, np. niektórzy kandydaci 
nie w iedzieli co to  jest dąb, nie w idzieli nigdy m orszynu ani chełbi.

N iedostateczne opanow anie podstaw owych wiadom ości objętych program em  
nauczania biologii i w ynikające stąd  rażące błędy rzeczowe: Np. „Dżdżownica sta ła 
się pożyteczną od m om entu, kiedy zaczęła współżyć z człowiekiem..." (z uw ag U. W. 
W ydział Biologiczny), „B akterie są to organizm y m ineralne" (j. w.), „Za pomocą 
wody zw ierzęta p roduku ją gotowe artyku ły  spożywcze: mleko, ser, m asło". „Za po­
mocą w ody owce p roduku ją  wełnę" (z uw ag delegata na egzam in w stępny do WTSR 
w Lublinie) i in.

N iedostateczna znajomość ogólnobiologicznych zagadnień, np. „W świecie znane 
są trzy  rodzaje współżycia — symbioza, pasożytnictw o i hom oseksualizm " (z uw ag 
U niw ersytetu im. M. Curie Skłodowskiej w  Lublinie) i in.

N iedostateczne były również wiadom ości z zakresu przystosow ań organizm ów do 
różnych w arunków  środowiska. Np. w ielu kandydatów  nie potrafiło  określić jak  jest 
przystosowana do życia w  wodzie ryba, w  glebie — dżdżownica, p tak  — w powie­
trzu  itp.

2. W zakresie opanow ania podstaw owych pojęć biologicznych obserw uje się duże 
b rak i i nieścisłości niejednokrotnie graniczące z ignorancją, np.: „św iat biologiczny 
składa się z grupy zw ierząt zw anej autotrofam i i heterotrofów " (z uw ag U niw ersy­
te tu  M. Curie Skłodowskiej w  Lublinie), „Nabłonek, to  jest tkanka  m echaniczna" 
(z wypowiedzi delegata n a  egzam in w stępny do WSR w  Olsztynie). „Nieznajomość
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term inów : rośliny osiowe, p lą tan ie ich z roślinam i plechowymi, zarodek — plemnik, 
sporofit — gam etofit" i in. (z uw ag WSR w  Szczecinie).

P y tan ia  na k tó re  nie odpowiedzieli kandydaci: „Co to  jest owoc? Roślina nago- 
zalążkowa. Ja jo  i p lem nik '1 (z uw ag WSR w  Szczecinie) i in.

K andydaci napotykali również na duże trudności w  w yjaśnieniu  pojęć botanicz­
nych. z zakresu budowy kw iatu  (np. okwiat, dno kw iatowe, szypułka, przedprętność, 
przedslupność), jedno — dwupienność (wywodzili te  pojęcia od „pnia", a nie od 
„kwiatu"), organów  analogicznych i homologicznych itp.

3. W zakresie um iejętności przeprow adzania porów nań i syntezy analiza prac 
pisem nych i odpowiedzi ustnych kandydatów  w ykazała, że w  w ielu w ypadkach k an ­
dydaci nie po trafili tra fn ie  dobrać przykładów  dla przeprow adzenia porów nania 
i syntezy, a naw et nie rozum ieli na czym polega ten  typ  pracy  m yślowej. Np. jeden 
z kandydatów  porów nyw ał budow ę morfologiczną konia ze sosną.

4. W zakresie wiedzy o ochronie przyrody i jej zasobów wiadom ości kandydatów  
są zupełnie niew ystarczające. Np. U niw ersytet Łódzki stw ierdza, że spośród roślin 
chronionych większość kandydatów  po trafiła  w ym ienić tylko szarotkę. B rak  było 
odpowiedzi stw ierdzających zrozum ienie zasady ochrony zasobów przyrody, brak  
było wypowiedzi kandydatów  świadczących o ich czynnej postaw ie do tego zagad­
nienia.

Form a wypowiedzi pisem nych
W opiniach wyższych uczelni pow tarzają się krytyczne uw agi dotyczące prac 

pisem nych. Zarzuca się, że ich opracowanie i form ę cechują niedbałość, nieporad­
ność, nieum iejętność w yrażania tą  drogą m yśli i przekazyw ania wiadomości, że po­
nadto  zaw ierają liczne błędy ortograficzne, złą in te rpunkcję i in.

Np. „U derzająca jest w  pracach duża ilość ogólników i sloganów. W  zdecydowanej 
większości prace były tak  nieczytelne i niedbale napisane, że trudno  je było odczytać, 
co w  połączeniu z nieum iejętnością form ułow ania m yśli i licznym i błędam i orto­
graficznym i stw arzało u popraw iających bardzo przykry  obraz poziomu kandydatów " 
(z uw ag U niw ersytetu W arszawskiego, W ydział Biologiczny).

„Prace pisem ne z biologii dyskw alifikuje niew yrobiony styl, a także n ieznajo­
mość zasad ortografii i in terpunkcji" (z uw ag delegata na egzam in w stępny  do 
WSR w  Krakowie).

S tosunek do obranego k ierunku  studiów
Ze spraw ozdań delegatów  na egzam iny w stępne na uniw ersytety  i uw ag uniw er­

sytetów  nie w ynika, aby kandydaci p rzejaw iali większe zainteresow anie w ybranym  
kierunkiem  studiów. N atom iast stw ierdzono (jw.), że kandydaci do WSR interesow ali 
się rolnictw em . Np. „Na stud ia zgłosili się kandydaci o dużym  zapale, zam iłowaniu 
oraz entuzjazm ie do pracy w  rolnictw ie" (z wypowiedzi delegata n a  egzam in w stępny 
do WSR w  Krakowie).

„Przygotow anie kandydatów  było na ogół dobre, postaw a w łaściwa, odniosłam 
w rażenie, że obrali odpow iadający im k ierunek  studiów  (z uw ag delegata na egzamin 
w stępny do WSR we W rocławiu, W ydział W eterynarii).

W ym agania szkół wyższych
W ym agania egzam inatorów  nie uległy zm ianie w  stosunku do ubiegłego roku. 

Żąda się, aby kandydat posiadał znajomość — określonego program em  szkoły ogólno­
kształcącej — m ateria łu  rzeczowego (fakty, podstaw owe zjaw iska i p raw a biologiczne), 
um iał w iązać wiadom ości teoretyczne z p rak tyką, spraw nie i logicznie w iązał fakty  
i zjaw iska biologiczne, sam odzielnie myślał, popraw nie form ułow ał odpowiedzi.
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W bieżącym  roku nie w szystkie wyższe uczelnie nadesłały swoje uw agi o egza­
m inach w stępnych z biologii. Spośród nadesłanych na uw agę zasługują podane niżej 
w ypow iedzi:

1. Uniwersytet Jagielloński

„W przew ażającej liczbie w ypracow ań dało się zauważyć b rak  samodzielnego m y­
ślenia... W iadomości ogólnikowe podaw ane z reguły chaotycznie... Część zadań jednak 
opracowano bardzo dobrze... W czasie egzam inu ustnego stw ierdzono u kandydatów  
duże b rak i w  znajomości flory i fauny krajow ej... K andydaci nie um ieli wskazać 
związku teorii z p rak ty k ą  w  naukach  przyrodniczych... P rzygotow anie kandydatów  
miało charak te r teoretyczny i książkowy... W iadomości kandydatów  w ykraczające 
poza podręczniki szkolne były rzadkością...".

2. Uniwersytet Marii Curie-Sklodowskiej w  Lublinie

W uw agach stwierdzono, że poziom odpowiedzi z biologii był znacznie niższy, an i­
żeli z chemii, a ogólnie biorąc —■ słaby. „Porów nanie uzyskanych w yników  ze św ia­
dectw am i dojrzałości w skazuje, że główna przyczyna takiego stanu  rzeczy była w y­
nikiem  słabej jakości kandydatów  w ytypow anych na k ierunek  biologii, bowiem 
w 84°/» byli to uczniowie zaledwie z ocenam i dostatecznym i.

Dalsza analiza przyczyn uzyskanych słabych ocen w  przypadkach stosunkowo 
dobrych św iadectw  dojrzałości (10°/o), w ykazała b rak i w  m etodach pracy naszych 
szkół średnich. K andydaci nie znali np. wym ienionych okazów roślin  i zwierząt, nie 
potrafili objaśnić rysunków  na tablicach; z odpowiedzi ich wynikało, że nie p rzero­
bili podstaw owych ćwiczeń, nie prow adzili hodowli roślin i zw ierząt. Zdająca m ło­
dzież nie po trafiła  w ym ienić k ilku  przyrodników  polskich, nie znała pism  przyrodni­
czych, książek z zakresu lite ra tu ry  popularno-naukow ej, nie stykała się naw et bez­
pośrednio z przyrodą".

3. Uniwersytet Łódzki

Ogólnie stwierdzono, że chociaż przeciętny poziom egzam inu z biologii był nieco 
wyższy, aniżeli w  ubiegłych latach, to jednak  dały się zaobserwować poważne brak i 
i niedociągnięcia w  wiadom ościach zdających. „Młodzież w ykazała na ogół słabe 
przygotowanie z zakresu teorii chromosomowej M organa, z p rac M iczurina, zasad 
M endla i zmienności m utacyjnej de Vriesa. Tłum aczy się to  praw dopodobnie faktem , 
że na zagadnienia te  nie kładziono w  ostatnich la tach większego nacisku".

4. Uniwersytet Warszawski

Stwierdzono, że zarówno poziom egzaminów pisemnych, jak  i ustnych jest niższy 
w 1961 r. aniżeli w  la tach  ubiegłych. „W pracach pisem nych b rak  konkretnego m ate­
riału, k tó ry  pozwalałby w nioskować o um iejętności w iązania faktów  biologicznych 
oraz w ykazania zależności funkcjonalnych w  pow iązaniu z w arunkam i środowiska. 
W yniki p rac pisem nych pozw alają wnioskować, że nauka biologii w  szkołach oparta 
jest przede wszystkim  na pam ięciowym  opanow yw aniu ty lko tego m ateriału , k tóry  
jest zaw arty  w  podręczniku szkolnym, co można by u jąć następująco: werbalizm . 
a nie rozwój umysłowy.

U w a g i w y ż sz y c h  u c z e ln i o e g z a m in a c h  w s tę p n y c h
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Spostrzeżenia poczynione na egzam inie ustnym  nasuw ają  wiele zastrzeżeń co do 
stopnia przygotow ania kandydatów  na studia. Poziom ogólny jest niższy, aniżeli 
w roku ubiegłym". O bardzo niskim  poziomie zdających świadczy fakt, że w  w yniku 
przeprow adzonych egzam inów pisem nych i ustnych spośród 262 kandydatów  40,5% 
nie złożyło egzam inu z w ynikiem  pomyślnym, z czego: na k ierunek  biologiczny 60%, 
na m ikrobiologię 64% i na biochem ię 54%.

„Te liczby są niepokojące zważywszy, że py tan ia  na egzam inie ustnym  nie w y­
kraczały poza ram y program u licealnego, a sform ułow ane zostały wspólnie z kierow ­
nikam i ośrodków m etodycznych nauczania biologii. Ogólny stan  przygotow ania k an ­
dydatów  n a  studia biologiczne nasuw a podejrzenie, że biologia trak tow ana jest 
w szkole jako przedm iot dodatkowy, a nie rów norzędny z innym i przedm iotam i".

5. Wyższa Szkoła Rolnicza w Lublinie

„Ogólnie biorąc poziom odpowiedzi jest raczej słaby. Należałoby dopatrzyć się 
przyczyn tego stanu  rzeczy w  pew nych m ankam entach nauczania biologii w  szkołach 
średnich...

Zbyt kurczowe trzym anie się podręcznika przez wykładowców biologii; w ydaje 
się, że w ielu nauczycieli biologii nie zadaje sobie tru d u  szerszego i problemowego 
przedstaw ienia św iata istot żywych, ograniczając się do mechanicznego przekazyw a­
n ia tylko m ateria łu  zaw artego w  podręczniku. W ynikiem  tego jest zbyt fragm enta­
ryczna znajomość przyrody ożywionej przez kandydatów  szkół średnich...".

6. Wyższa Szkoła Rolnicza w  Olsztynie

W y d z i a ł  H o d o w l i  Z w i e r z ą t

„Na poziom prac pisem nych najw iększy w pływ  w yw iera b rak  um iejętności w y­
rażania m yśli na piśmie. Na drugim  m iejscu należy postaw ić w ady w ynikające z nie­
um iejętności samego procesu myślenia... Trzecie m iejsce zajm ują błędy rzeczowe tj. 
nieznajom ość m ateria łu  wchodzącego w  zakres nauczania biologii.

W paru  w ypadkach na egzam inie ustnym  można było spotkać się ze zdum iew a­
jącą w prost ignorancją. Np. jeden z absolw entów  w ie tylko tyle, że D arw in był uczo­
nym  angielskim  i nic więcej nie po trafił powiedzieć o nim  i jego teorii, a kario- 
kineza czy Lam arck są dla niego pustym i wyrazam i... Inny  kandydat tw ierdził, że 
la rw a przem ienia się w  m otyla, a ten  z kolei — w gąsienicę, a L am arck był tw órcą 
teorii o przyw ędrow aniu do nas w irusów  z innego układu słonecznego...".

W y d z i a ł  R o l n i c z y

„Poziom dosyć w yrów nany i raczej średni — przew ażała ilość ocen dostatecz­
nych, m ało było p rac bardzo dobrych".

7. Wyższa Szkoła Rolnicza w  Poznaniu

„Na ustnych egzam inach kandydaci w ykazali na ogół słabe opanow anie m ate­
riału, szczególnie z bo taniki i zoologii. Odpowiedzi były często lakoniczne i niew y­
starczające. K andydaci nie um ieli rozwinąć tem atu, a przede w szystkim  nie w ycho­
dzili poza ram y wiadom ości podręcznikowych".
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8. Wyższa Szkoła Rolnicza w  Szczecinie

Ocena egzam inu pisemnego:

T erm in I.

„Ogólne zdanie wszystkich, k tórzy oceniali prace pisem ne jest takie, że widać 
w yraźną popraw ę w  opracow yw aniu tem atów  w  porów naniu do la t ubiegłych".

Ocena egzam inu ustnego:
„Odpowiedzi ustne były przeciętnie dostateczne".

T erm in II.

Ocena egzam inu pisemnego:
„Ogólnie m ożna powiedzieć, że kandydaci, k tórzy zdaw ali w  II term inie nie 

um ieją w  większości skonstruow ać sam odzielnie w ypracow ania. B rak  im um ieję t­
ności bardziej syntetycznego ujęcia...".

Ocena egzam inu ustnego:

Uczelnia stw ierdza, że w yniki egzam inów były bardzo słabe (słabsze, aniżeli 
w  I term inie), w ielu kandydatów  nie potrafiło  odpowiedzieć na najprostsze pytania, 
np.: „Co to  jest owoc? Do jakiej grupy roślin należy fasola? Podział św iata roślin­
nego. Rośliny nagozalążkowe. Ja jo  i plem nik. U kład krw ionośny u ssaków. Tkanki 
podstaw owe u ssaków. Dobór sztuczny i naturalny . Budowa nasienia fasoli. Rośliny 
m otylkowe. Co to  są drożdże? Skład kom órki. Co to  jest zapłodnienie? U kład pokar­
mowy u ssaków. Dowody ewolucji".

9. Szkoła Główna Gospodarstwa Wiejskiego w  Warszawie

„Poziomu egzam inów z biologii nie m ożna uznać za zadow alający. Absolwenci 
techników  rolniczych i leśnych posiadają większy ogólny zasób wiadom ości facho­
wych w  zakresie biologii, są jednak  słabsi, aniżeli absolwenci liceów ogólnokształcą­
cych. Zdający nie m ają  pełnego opanow ania' w iadom ości z biologii, na skutek  czego 
nie rozum ieją tem atów, zm ieniają podstaw owe pojęcia".

10. Akademia Medyczna w Poznaniu

„Kom isje egzam inacyjne, prócz spraw dzenia wiadom ości nabytych  w szkole śred­
niej, badały poziom inteligencji kandydatów , interesow ały się spraw ą zam iłowania 
do w ybranego zawodu, a w  ostatecznej ocenie uw zględniały inne okoliczności mogące 
w płynąć na poziom inteligencji i stopień przygotow ania, a więc głównie pochodzenie 
społeczne.

Poziom zdających był nierówny.
Z egzam inu pisemnego z biologii można na w stępie w ysnuć podstaw owy wniosek, 

że przedm iot ten  w  szkołach średnich stoi w  dalszym ciągu na niskim  poziomie. Z roz­
mów z kandydatam i dowiedziano się, że bardzo dobrzy i dobrzy nie poprzestali na 
uczeniu się biologii tylko w  szkole, ale douczali się we w łasnym  zakresie.

Trzeba podkreślić, że kandydaci na W ydział Lekarski w ykazują w  dalszym ciągu 
nikłe, albo też żadne wiadom ości z zakresu anatom ii i fizjologii człowieka, nieliczni
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mogli też coś powiedzieć np. n a  tem at horm onów lub w itam in. Nie zw raca się rów-, 
nież w  szkole należytej uwagi, aby młodzież opanowała podstaw owe zasady profi­
lak tyk i i higieny".

Przyczyny niepomyślnych wyników egzaminów wstępnych na wyższe uczelnie

Analiza program u nauczania biologii w  szkole ogólnokształcącej przeprow adzona 
pod kątem  zakresu uwzględnionego m ateriału , w skazanych m etod pracy i wyników 
nauczania tego przedm iotu pozwala stwierdzić, że absolw ent szkoły średniej nie po­
winien mieć zasadniczych trudności w  uzyskaniu pom yślnych w yników  egzam inu 
w stępnego do wyższej uczelni. W prowadzenie w  1961/62 r. szk. nauk i higieny w  liceum  
usunęło w zasadzie b rak i z tej dziedziny w  wiadom ościach ucznia, uspraw iedliw iane 
do te j pory tym, że zagadnienia anatom ii i fizjologii człowieka oraz wiadom ości z h i­
gieny osobistej i społecznej były om awiane wyłącznie w  klasie VII szkoły podstaw o­
wej w  kursie „nauki o człowieku".

B adania wyników  egzam inów w stępnych z biologii w skazują, że do 1960 r. po­
ziom stopniowo podnosił się, co znajdu je w yraz we w zrastającym  procencie ocen b a r­
dzo dobrych i dobrych oraz spadku ocen niedostatecznych z egzam inów ustnych; 
w  r. 1961 poziom egzam inów w stępnych nieoczekiwanie załam ał się, co znalazło od­
bicie w  m niejszym  (o 5,1) procencie ocen bardzo dobrych i dobrych oraz większym 
(o 6,8) procencie ocen niedostatecznych z egzam inów ustnych.

Przyczyny są następujące:

1. N adm ierny liberalizm  znacznej części nauczycieli w  egzekwowaniu wiadomości 
i usta lan iu  ich oceny zarówno w  toku nauki szkolnej (na św iadectw ie m atu ralnym  —• 
w przypadku, gdy uczeń ostatniej k lasy licealnej nie składa egzam inu m aturalnego 
z biologii — od kilku  la t jest to przedm iot „do w yboru" — stopień ostateczny usta la  
się na podstaw ie rocznych ocen z biologii w  klasach: IX, X, XI), jak  i wyników  
egzam inu m aturalnego. Z najdu je to  odbicie w  niektórych opiniach nadesłanych przez 
wyższe uczelnie i delegatów, np. „K onfrontacja uzyskanych w yników  podczas egza­
minów w stępnych ze św iadectw am i dojrzałości w skazuje, że jedynie w  ok. 6°/u można 
mówić o zgodności uzyskanych wyników  na egzam inie z ocenam i przedstaw ionym i 
na św iadectw ie dojrzałości" (z uw ag nadesłanych przez U niw ersytet M. Curie Skło­
dowskiej w  Lublinie).

2. Stosowanie niewłaściw ych m etod nauczania: opieranie nauczania przede wszy­
stkim  na podręczniku szkolnym, w erbalne nauczanie, unikanie laboratory jnych  zajęć, 
ćwiczeń, p rac hodowlanych, przeprow adzania obserw acji przedm iotów  i zjaw isk przy­
rody, unikanie prac na działce szkolnej. Np. kandydaci w  w ielu przypadkach stw ier­
dzają, że w. szkole, w  k tórej uczyli się, nie przeprow adzali żadnych ćwiczeń m ikro­
skopowych, żadnych obserwacji, żadnych prac związanych z oznaczaniem roślin itp.

3. B rak  pracow ni przedm iotow ych i odpowiedniego w yposażenia w  pomoce n au ­
kowe, m ateria ły  i sprzęt szkolny uniem ożliw ia zorganizowanie we w łaściwy sposób 
procesu nauczania. Były w ypadki, że kandydaci nie po trafili opisać najprostszych 
organizm ów w odnych hodow anych norm alnie w  szkole, ponieważ w  szkole, k tó rą  
ukończyli nie było akw arium ; nie po trafili opowiedzieć o najprostszym  przeprow a­
dzanym  w  szkole ćwiczeniu m ikroskopowym , ponieważ szkoła nie organizow ała za­
jęć z m ikroskopam i, gdyż ich nie posiadała.

4. B raki kandydatów  w  zakresie wiadom ości rzeczowych.
5. N ieum iejętność kandydatów  samodzielnego, logicznego m yślenia — stąd  chao­

tyczne prace pisem ne i nieuporządkow ane odpowiedzi ustne.



1. Udział delegatów  M inisterstw a Oświaty, KOS i instruk torów  COM i WOM, 
nauczycieli szkół średnich w  egzam inach w stępnych do szkół wyższych jest poży­
teczny i niezbędny, gdyż w  przypadkach koniecznych um ożliwia korygow anie pytań 
staw ianych zdającem u (zakres m ateria łu  zaw artego w  pytaniu, form a pytania) oraz 
pozwala przenieść bezpośrednie spostrzeżenia i obserw acje nauczycieli dotyczące n ie­
dociągnięć zdających z zakresu w ym agań egzam inatorów  na te ren  szkół średnich, 
ośrodków metodycznych, kuratoriów  i M inisterstw a Oświaty, a następnie szukać przy­
czyn niedociągnięć i sposobów ich pokonyw ania.

2. Zdecydowanie obniżył się poziom wyników  egzam inów w stępnych z biologii 
w porów naniu z la tam i ubiegłym i. W prawdzie w  r. 1961 osiągnięto nieco lepsze w y­
niki egzam inów pisemnych, ale w yniki egzam inów ustnych (na k tórych kandydat ma 
większe szanse ze względu na możliwość o trzym ania większej ilości różnorodnych 
py tań  i bezpośredni kon tak t z egzam inatorem ) są znacznie gorsze (o 5,1% m niej ocen 
bardzo dobrych i dobrych oraz o 6,8%  więcej ocen niedostatecznych aniżeli w  1960 r.). 
Przyczyn tego stanu  należy doszukiwać się w  b rak u  dostatecznego opanow ania przez 
kandydatów  m ateria łu  rzeczowego i podstaw owych pojęć biologicznych, b rak u  um ie­
jętności przeprow adzania porównań, w yciągania wniosków, uogólniania, um iejętności 
abstrakcyjnego m yślenia, jak  również um iejętności w iązania wiedzy teoretycznej 
z p rak tyczną działalnością. W ydaje się konieczne silniejsze skoncentrow anie uwagi 
w szkole średniej na kształcenie samodzielnego m yślenia, un ikania m echanicznego 
pow tarzania sform ułow ań zaw artych w  podręczniku, w iększej kontro li w yników  nau ­
czania, m ocniejszym  w iązaniu wiedzy teoretycznej z p rak ty k ą  oraz gruntow niejszego 
opracow yw ania m ateria łu  program owego.

3. Przygotow anie kandydatów  ze szkół zawodowych (naw et rolniczo-leśnych) jest 
słabsze, aniżeli absolw entów  liceów ogólnokształcących. Je st to  sy tuacja bardzo n ie­
pokojąca i. zmusza zarówno M inisterstw o Oświaty jak  i COM do zbadania przyczyn 
tego zjaw iska i znalezienia środków zaradczych.

4. Duży procent kandydatów  w ykazuje w erbalne opanow anie wiedzy. Celem prze­
ciwdziałania m etodom  pracy doprowadzających do tak ich  sytuacji — należy położyć 
większy nacisk  na organizow anie pracow ni biologicznych i działek szkolnych, odpo­
wiednie ich wyposażenie w  nowoczesne pomoce naukow e oraz właściwe w ykorzysta­
nie w  pracy szkolnej (organizowanie zajęć laboratory jnych  i na działce szkolnej, prac 
hodowlanych, przeprow adzania dem onstracji, obserw acji i innych p rac zm uszających 
uczniów do bezpośredniego i aktywnego poznaw ania przyrody, zdobywania w iado­
mości oraz um iejętności i naw yków  praktycznych).

5. Egzam iny w ykazały, że większość opinii w ystaw ianych ab iturientom  przez 
szkoły nie jest obrazem  istotnych zainteresow ań, uzdolnień, w iadom ości i rozwoju 
ucznia. Należy tę  spraw ę zrewidować i w  następstw ie w ystaw iać obiektyw ne opinie. 
W ydaje się, że opinie o kandydatach  pow inny być usta lane zbiorowo przez radę peda­
gogiczną. U niknie się w  ten  sposób omyłek i nieporozum ień oraz umożliwi w ykorzy­
stanie opinii przez wyższe uczelnie jako jeden z elem entów  przy usta lan iu  listy  k an ­
dydatów, k tórzy m ają  być przyjęci n a  wyższe studia.

6. Aby egzam iny na wyższe uczelnie w  swojej form ie nie odbiegały nadm iernie 
od egzaminów m aturalnych , w skazane byłoby stosowanie odpowiednich pomocy nau ­
kowych (np. gdy uczeń m a opowiedzieć o budowie anatom icznej pędu — dobrze by­
łoby umożliwić uczniowi om aw ianie zagadnienia na tle p rep ara tu  mikroskopowego. 
Nie pow inno dopuszczać się do takich  sytuacji, że kandydat na k ierunek biologiczny 
nie pracow ał nigdy z mikroskopem).

W n io sk i z  p rz e b ie g u  e g z a m in ó w  w s tę p n y c h  do  szk ó ł w y ż sz y c h  z b io lo g ii (1961 r.)
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7. Na studia, k tórych  podstaw ę stanow ią nauki biologiczne, należy kierow ać mło­
dzież w ykazującą zam iłowania i uzdolnienia w  tym  k ierunku. U niknie się w  ten  spo­
sób w ielu rozczarow ań i niepowodzeń przy egzam inach w stępnych, a następnie zała­
m ań i nadm iernego odsiewu w  pierw szych la tach  studiów. W związku z powyższym, 
w ostatnich k lasach szkoły średniej pow inno się przeprow adzać odpowiednie roz­
mowy z młodzieżą, udzielać potrzebnych rad  i wskazówek. Spraw y te  pow inni odpo­
wiednio ustaw ić i przeprow adzić wychowawcy klasowi.



MATEMATYKA

Egzamin z m atem atyki obowiązuje:
a) pisem ny i ustny  kandydatów  na wszystkie w ydziały (k ierunki studiów) poli­

technik, ekonomię polityczną i m atem atykę uniw ersytetów , na m atem atykę wyższych 
szkół pedagogicznych, n a  w szystkie w ydziały (kierunki studiów) wyższych szkół ro l­
niczych z w yjątk iem  w eterynarii oraz na W ydział Inżynieryjno-ekonom iczny Wyż­

s z e j  Szkoły Ekonomicznej w e W rocławiu,
b) pisem ny kandydatów  na chem ię i geologię inżynierską uniw ersytetów  oraz na 

chem ię wyższych szkół pedagogicznych,
c) ustny kandydatów  na fizykę, geofizykę i astronom ię uniw ersytetów , fizykę 

wyższych szkół pedagogicznych oraz na wrszystkie w ydziały (kierunki studiów) wyż­
szych szkół ekonomicznych.

I. TEMATY EGZAMINU PISEMNEGO NA I ROK STUDIÓW 
W SZKOŁACH WYŻSZYCH W 1961 R.

U N I W E R S Y T E T Y

1. Uniwersytet Jagielloński w  Krakowie

dla kandydatów  rra m atem atyką

Tem at A (z w arian tam i przy zad. 1 i 4)

1. Dane są tró jm iany  kw adratow e:

1) ±x2+22x+199, 2) --10.rH 400.v-3964, 3 )3x2- x - l .

[1) | x 2+22x+201, 2) — 10x2+400x— 3962, 3) 3x2- x + l ] .

W skazać te spośród nich, k tórych w ykresy przecinają w ykres funkcji y  = 2 x — 1.
2. Ram iona k ą ta  a  =  60° przecięto prostą p prostopadłą do jednego z ram ion 

k ą ta  a  i wpisano dwa koła styczne do obu ram ion k ą ta  a  i do prostej p. Znaleźć sto­
sunek pól tych kół.

3. Naczynie w  kształcie walca, którego wysokość jest w iększa od średnicy pod­
stawy, w ypełnione w odą waży 200 g. Po przechyleniu naczynia tak , że tw orząca tw o­
rzy z k ierunkiem  pionu k ą t a  =  45°, wylało się 30 g wody. Jak ie  są w ym iary  naczynia, 
jeśli wiadomo, że puste waży 50 g. (Przyjąć ciężar wł. wody rów ny 1 g/cm3).
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4. Dla jakich x  w y ra ż e n ie -------- przyjm uje w artości zaw arte między — l a  - j
2*+ 2~x 5

[Dla jak ich  m  rów nanie 4x (m +  1) (m2 +  1) +  1 =  0 m a dwa p ierw iastk i rzeczy­
wiste].

Tem at B (z w arian tam i przy zad. 1 i 4)

1. Znaleźć w szystkie liczby spełniające oba następujące w arunki: 

1) x2-  6x+  8 =  0 , 2) Ot2-  l)(2x2-6 x )(3 x — 10) =  0

[1) 3 + 2x--x2< 0 ,  2) (x+4) (a'2+ 3 x—4)(x2—4) =  0],

2. Dwa koła styczne zew nętrznie m ają  wspólne styczne, przecinające się pod 
kątem  a- Dowieść, że stosunek pól tych kół zależy ty lko od k ą ta  a, i obliczyć ten 
stosunek w  zależności od a.

3. Zbiornik w  kształcie w alca leży poziomo (tworząca jest pozioma) na ziemi 
i zawiera 100 litrów  wody. Poziom wody znajdu je się przy tym  na wysokości 60 cm

3od ziemi, co stanowi -  średnicy zbiornika. Ja k a  jest pojem ność zbiornika?
4

, i 3
4 Dla jakich  x  w yrażen ie------------ p rzy jm uje w artości zaw arte między — 2 a — ?

1 10
]/x+

r*

[4) Dla jakich  m  rów nanie x (m-t - l) (—  + —4.1 +  1 =  0 ma dwa p ierw iastk i rzeczy-
\ 2 \ m )

wiste?]
Wyniki: 6 bd, 26 db, 40 dost., 69 ndst. (48,9°/o).

dla kandydatów  na chemią

T e m a t  A

1. Obliczyć, jak i procent ogólnej ilości cząsteczek N9O4 w  tem peratu rze  t = 27°C 
pod ciśnieniem  760 m m  Hg ulega rozpadowi na cząsteczki NOo, jeżeli gęstość m iesza­
niny N20 4 i N 0 2 w  tych w arunkach  d =  3,11 g/1. P rzyjąć, że 1 mol gazu w  w aru n ­
kach norm alnych zajm uje objętość v 0 — 22,415 litra.

2. Rozwiązać układ  rów nań:

( 2 x + y -2 ) (2 x -3 y + 6 )=  0 

x*+y2- 6 x - 8 y =  0

3. Rozwiązać nierówność:
X + 1  j

0,5S“- 1 >  —
32 ‘

4. Wiedząc, że cos cp — 2 — ]/2  i 300° <  cp <  310°, obliczyć sin cos ?  oraz sin 2ą> 

nie korzystając z tab lic  w artości funkcji trygonom etrycznych.
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T e m a t  B

1 . Pew ną objętość azotu i pew ną objętość wodoru wprowadzono do naczynia 
zam kniętego i utrzym ano w  stałej tem peraturze. Po pew nym  czasie usta liła  się rów ­
nowaga reakcji

N2+3H 2r-> 2NH:!,

a ciśnienie m ieszaniny gazów w  naczyniu zm alało o q =  5% ciśnienia początkowego. 
Ja k i był objętościowy skład m ieszaniny na początku doświadczenia, jeżeli wiadomo, 
że równow aga usta liła  się po przereagow aniu r  =  1G% początkowej objętości azotu?

2. Rozwiązać uk ład  rów nań:

( 2 x - l y  + l ) ( 2 x + y -  3) =  0 

x2 +  y2 — 8x—6y—4 =  0

3. Rozwiązać nierówność:
l+ x

( r * “

4. Wiedząc, że sin cp =  1 — \/Z  i 330° <  <p <  340°, obliczyć sin cos |  oraz tg 2qp 

n ie  korzystając z tablic w artości funkcji trygonom etrycznych.

T e m a t  C

1 . Pew ną objętość chloru i pew ną objętość wodoru wprowadzono do naczynia 
zam kniętego i pozostawiono w  świetle rozproszonym  w stałej tem peraturze. Po pew ­
nym  czasie zaw artość chloru zm niejszyła się o p =  20°/o początkowej objętości, a obję­
tościowy skład m ieszaniny wynosił: q =  60°/o chloru, r =  10°/o wodoru i s =  30% chlo­
rowodoru. Ja k i był początkowy skład mieszaniny?

2. Rozwiązać uk ład  rów nań:

3*2-  2y2-  I2x— 8 y -  2 = 0  

(2x— 3 y -  13) (x— 3 y - 11) =  0

3. Rozwiązać nierówność:

x-\-2 ,

4. Wiedząc, że cos 2Cp =  2 — y 'z  i 1 5 0 °< c p < 1 5 5 °  obliczyć sin (p, tg cp, sin 4cp oraz 
tg  4cp nie korzystając z tab lic  w artości funkcji trygonom etrycznych.

Uwaga: Tem aty nie były do w yboru, lecz przydzielone kandydatom  według przy­
gotowanego schem atu uniem ożliw iającego odpisywanie lub  udzielanie sobie w zajem ­
nej pomocy.

W yniki: 21 db, 50 dost., 83 ndst. (49,4%).
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2. Uniwersytet M. C. Skłodowskiej w  Lublinie

dla kandydatów  na m atem atyką

1. Iloczyn pew nych trzech  liczb pierw szych rów na się ich pięciokrotnej sumie. 
Co to  za liczby?

2. Rozwiązać nierówność:

1 3
5 <  -  H--- b7=$ll

X 2 X

3. Dany jest ostrosłup o podstaw ie tró jką tne j. Ja k  go podzielić na 9 części rów ­
nych co do objętości cięciam i płaskim i równoległym i do podstaw y bądź też przecho­
dzącymi przez jedną z kraw ędzi bocznych? Ja k  to zrobić, by cięć było możliwie mało?

4. O krąg o średnicy 1 dcm toczy się w ew nętrznie po okręgu o średnicy 2 dcm 
(oba okręgi w  tej sam ej płaszczyźnie). Jak ie  linie zakreśla ją  punk ty  ruchomego 
okręgu?

Wyniki: 1 db, 24 dost., 60 ndst. (70,6%).

dla kandydatów  na chemią — 1 term in

1. Obliczyć sin (log 365)2 — k ą t jest w yrażony w  m ierze łukow ej (w radianach).
2. W laboratorium  chemicznym jest gotowy roztw ór wodny 18% NaOH. Do pew ­

nych celów są stale potrzebne roztw ory NaOH o stężeniach: 5%, 8%, 10%, 12% i 15%. 
O trzym uje się je  z gotowego roztw oru przez rozcieńczenie wodą. Ułożyć tabelkę, w e­
dle k tórej można by, już bez w iększych rachunków , przygotow yw ać te roztw ory (może 
być wykres).

3. Do kalorym etru , zaw ierającego %  litra  w ody o tem peraturze 63°C wrzucono 
830 gram ów  lodu o tem peraturze —7°C. Ja k i będzie stan  po zakończeniu w ym iany 
cieplnej w  kalorym etrze? (Ciepło topnienia lodu 80 k/g).

4. Rozwiązać nierówność:

3 x - 2 ] / x - l  =£ 0

dla kandydatów  na chemią — 11 term in

T e m a t  I

1. Rozwiązać nierówność:

sin2j:-(-sin2x 5= 1

2. Podać, w  jak im  stosunku należy zmieszać dwa roztw ory cukru  o stężeniach 
7% i 18%, by otrzym ać roztw ór 13-procentowy?

3. Rozwiązać tró jk ą t o kątach  a  =  26°14' i (i =  35°49' w pisany w  okrąg o ob­
wodzie 16,4 cm.

4. Dany jest ostrosłup prosty  o podstaw ie kw adratow ej, którego wszystkie k ra ­
wędzie m ają  tę  sam ą długość 8,5 cm. Ile wynosi najkró tsza droga na pow ierzchni 
tego ostrosłupa, łącząca środki A i B przeciw ległych ścian pobocznicy?

T e m a t  II
1. Rozwiązać nierówność:

x 2x+ l 3x + 2----------- ^
x2- 3 x + 2  x 2— 5x+  6 x2- 4 x + 3
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2. M a m y  n a s ta w io n e  tr z y  ro z tw o ry  w o d n e  c h lo rk ó w  so d u  i p o ta s u  w  sk ła d z ie :

NaCl
■

KC1

Roztwór I 14,1% 2,5%
Roztwór II 8,7% 8,2%
Roztwór III 1,5% 5,7 %

W jak im  stosunku należy je  zmieszać, by otrzym ać roztwór, w  k tórym  stężenie 
każdego z chlorków  wynosi 6%?

3. Obliczyć objętość ku li w pisanej w  czworościan forem ny, którego pow ierzchnia 
m a pole 13,7 cm2.

(Czworościan forem ny jest to ostrosłup o podstaw ie tró jką tnej, k tórego wszystkie 
ściany są tró jką tam i równobocznymi).

4. Rozwiązać tró jk ą t o bokach 3, 5 i 7 cm.
Wyniki w I i II term inie: 3 bd, 16 db, 63 dost., 37 ndst. (31°/o).

3. Uniwersytet Łódzki

dla kandydatów na m atem atykę

1. Rozwiązać uk ład  rów nań:

x + y + z = 1

1 1 1
~ ~ -  — 1
x  y  z

xyz = 7 — 4

2. K tóre spośród liczb x  m niejszych od ich sześcianów spełniają w arunek:

3. P rosta  dzieli tró jk ą t równoboczny na figury, k tó rych  pola są równe. Jak i k ą t 
tw orzy ona z bokiem  tró jką ta , jeżeli odcina na nim  odcinki, k tórych stosunek d łu­
gości rów na się k? Przy jak im  k k ą t równy jest 60°?

W yniki: 2 bd., 3 db., 36 dost., 52 ndst. (56%).

dla kandydatów  na chemię

1. M ając dane k ą ty  tró jką ta , znaleźć k ą t między środkow ą i wysokością wycho­
dzącymi z jednego w ierzchołka tró jką ta .

2. Rozwiązać uk ład  rów nań:



J
sin*+cos* =  -----

sin*

W yniki: 1 bd, 7 db, 32 dost., 19 ndst. (32%).

4. U niw ersytet Poznański

dla kandydatów  na m atem atykę

1. Obliczyć objętość prawidłowego ostrosłupa tró jkątnego  wiedząc, że k ą t płaski 
przy w ierzchołku jest rów ny a, a prom ień okręgu opisanego na ścianie bocznej jest 
rów ny r.

2. Rozwiązać rów nanie:
xlogx= 100

3. Rozwiązać równanie:

sin(*— a) =  sin*— sina

W yniki: 7 bd., 71 db., 17 dost., 21 ndst. (18,1%).

dla kandydatów  na chemię

1. W kulę w pisano dwa stożki proste o wspólnej podstaw ie i w ierzchołkach na 
średnicy. Znaleźć kąty  przekro ju  osiowego stożków, jeżeli wiadomo, że stosunek 
objętości obu stożków jest rów ny kw adratow i stosunku ich pól pow ierzchni całko­
w itych.

2. Rozwiązać układ  rów nań:

j / x + ] / y  =  ]/ xy 

x + y  =  8

3. Rozwiązać równanie:

l +  sin*+cos* =  0

W yniki: 9 bd, 33 db, 45 dost., 2 ndst. (2,2%).

5. U niw ersytet M. K opernika w Toruniu

dla kandydatów  na m atem atykę

1. Udowodnić, że jeżeli c2 ł b ! =  (a +  b — c2), to

a^+ia—cY a—c 
b2 + (b—c)2 b—c

2. Rozwiązać równanie:

sin * +  cos*—1 =  0

3. W ostrosłupie tró jką tnym  o podstaw ie ABC  i w ierzchołku S kraw ędź SA jest 
prostopadła do podstawy, kraw ędź BC jest rów na a, ściana BSC  jest nachylona do 
podstaw y pod kątem  a i jej pole wynosi P. Znaleźć objętość ostrosłupa.

3. R o z w ią z a ć  ró w n a n ie  tr y g o n o m e try c z n e :
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dla kandydatów  na chemię

1. Wykazać, że jeżeli S„ jest sum ą n  w yrazów  postępu geometrycznego, to:

Sn(.Su -S -Zn) = ( S Zn- S nY
2. Rozwiązać rów nanie:

52®—i + 5 * + i  =  250

3. Pole pow ierzchni ku li w pisanej w  stożek rów na się polu podstaw y stożka. 
Znaleźć k ą t przekro ju  osiowego u w ierzchołka stożka.

Wyniki: brak  danych.

6. Uniwersytet Warszawski

dla kandydatów  n a  m a tem a tykę

T e m a t  I
1. Podstaw ą ostrosłupa jest tró jk ą t rów noram ienny, podstaw a którego równa 

się a, bok zaś b. Ściany boczne ostrosłupa tw orzą z podstaw ą rów ne kąty  dw u- 
ścienne a ■ Znaleźć objętość ostrosłupa.

2. Udowodnić, że tró jką t, w  k tórym  dwie środkowe są równe, je s t równoram ienny.
3. Udowodnić nierówność:

sin (a +  (3 +  y) <  sin a  +  sin j5 +  sin y,

jeśli:

0 <  a  <  90°, 0 <  p <  90°, 0 <  y <  90°, a  +  0 +, y <  90°.

T e m a t  II

1. Znaleźć objętość praw idłow ego tró jkątnego  ostrosłupa znając kraw ędź 
boczną l i k ą t a  nachylenia tej kraw ędzi do podstaw y ostrosłupa.

2. Udowodnić, że w  tró jkącie A ’B ’C’, którego w ierzchołkam i są spodki wysokości 
danego tró jk ą ta  ABC, wysokości tró jk ą ta  A B C  są dwusiecznym i kątów  tró jk ą ta  A ’B’C’.

3. Rozwiązać nierówność:

7 cos x  +  12 sin2 x  <  13

Uwaga: Tem aty nie były do w yboru, lecz ściśle związane z m iejscem  piszącego. 
Wyniki: 13 bd, 21 db, 126 dost., 108 ndst. (40°/o).

dla kandydatów  na chemię

1. Dane jest a litrów  50°/o kw asu solnego. Do roztw oru tego dolano 1 litr  wody. 
Po dokładnym  w ym ieszaniu otrzym anego roztw oru odlano 1 litr, a następnie dolano 
ponownie 1 litr  wody. Podać w arunek  na a, aby otrzym any roztw ór był cp n a j­
mniej 8-procentowy.

2. Dane jest rów nanie:

\  3 sin 3x+  cos 3x =  1.
a) Rozwiązać równanie,
b) znaleźć w szystkie rozw iązania x  spełniającego w arunek  0° <  x  <  180°.
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3. Dany jest ostrosłup praw idłow y czw orokątny o kraw ędzi podstaw y a i kącie 
nachylenia kraw ędzi bocznej do kraw ędzi podstaw y a- Znaleźć pole przekro ju  tego 
ostrosłupa płaszczyzną przechodzącą przez w ierzchołek, równoległą do kraw ędzi pod­
staw y oraz nachyloną do płaszczyzny podstaw y pod kątem  (3.

Wyniki: 2 bd, 42 db, 47 dost., 68 ndst. (42,7%).

dla kandydatów  na geologią inżynierską

1. Obliczyć pole tró jk ą ta  znając dw a k ą ty  i prom ień koła wpisanego.
2. Rozwiązać nierówność:

3. W ku lę w pisano stożek, którego przekrojem  osiowym jest tró jk ą t rów no­
boczny. Obliczyć stosunek objętości ku li do objętości tego stożka.

Wyniki: 3 bd, 4 db, 4 dost., 7 ndst. (38,8%).

7. Uniwersytet im. B. Bieruta we Wrocławiu

dla kandydatów na m atem atyką

I term in

1
1. T rak to r w  ciągu m  godzin zorał ~ część pola, po nim  pracow ał drugi trak to r,

k tó ry  zorał pole do końca. Gdyby obydwa trak to ry  pracow ały jednocześnie to zora­
łyby pole w ciągu ilości godzin, będącej średnią arytm etyczną między tym i ilościami 
godzin, k tóre zużył każdy z nich, w ykonując sw oją część pracy oddzielnie. Ile godzin 
orał drugi trak to r?

2. W walec w pisano prostopadłościan, którego większy bok podstaw y wynosi a. 
P rzekątna prostopadłościanu tw orzy z podstaw ą ką t a, a ze ścianą boczną zaw iera­
jącą większy bok podstaw y — k ą t (3- W yznaczyć pole pow ierzchni bocznej walca.

3. Rozwiązać rów nanie: 4

4. Udowodnić, że jeśli n  jest liczbą całkow itą, to iloczyn n  (n +  2) (n +  3) (n +  4) 
dzieli się bez reszty przez 120.

II term in

1. Na ile co najw yżej części może dzielić płaszczyznę n prostych? Znaleźć wzór 
i udowodnić go.

2. Dane są trzy  punk ty  na płaszczyźnie. Znaleźć tak ie  3 proste równoległe prze­
chodzące przez te  punkty , aby odległości między nim i były w stosunku 2 : 1 .  Podać 
wszystkie rozwiązania.

3. Rozwiązać nierówność:

sin2x  — sin x  — 1 >  0.

Dla odszukania ostatecznego rozw iązania skorzystać z tablic.
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4. Basen opróżnia się w  ciągu 4 godzin przez otw ór w  dnie. Są 2 krany. Jeden 
napełnia basen w  ciągu 2 godzin, a d rugi w  ciągu 1 godziny. W ciągu ilu godzin 
napełni się basen, je ś li o tw arte są obydwa k rany  i otw ór w  dnie.

Wyniki: 1 bd, 40 db, 76 dost., 40 ndst. (25,5%).

dla kandydatów  na chemię

I termin
1. Podać ta k ą  w artość p a ram etru  k, aby różnica p ierw iastków  rów nania:

5x2 — k x  + 1  =  0
była rów na 1.

2. Podstaw ą czworościanu jest tró jk ą t rów noram ienny o kącie a  przy  podstawie. 
W szystkie ściany boczne tw orzą z płaszczyzną podstaw y kąty  (p =  90° — a . Pole po­
w ierzchni bocznej jest równe S. Obliczyć objętość i pole pow ierzchni całkowitej czwo­
rościanu.

3. Rozwiązać rów nanie trygonom etryczne:

tg x  +  tg 2x  =  tg  3x
II term in
1. Z punk tu  pow ierzchni ku li o prom ieniu R poprowadzono 3 równe cięciwy tw o­

rzące między sobą rów ne kąty  a ■ Znaleźć długość cięciw.
2. Rozwiązać rów nanie trygonom etryczne:

sin4 x  +  cos4 x  =  cos 4x

3. Rozwiązać rów nanie logarytm iczne:
logs+7

x  i  = 1 0logx+1
Wyniki: 2 bd, 7 db, 37 dost., 46 ndst. (50%).

P O L I T E C H N I K I

1. Politechnika Częstochowska

W y d z i a ł  M e t a l u r g i c z n y

1. P rom ień ku li rów na się 7 cm. Na pow ierzchni jej zna jdu ją  się dwa rów ne 
kręgi, k tórych w spólna cięciwa m a długość 2 cm. Obliczyć prom ienie tych kręgów  
wiedząc, że ich płaszczyzny są do siebie prostopadłe.

2. W praw idłow ym  12-kątnym  ostrosłupie ściętym dane są: kraw ędź boczna c 
i boki podstaw  a i b (a >  b). W yznaczyć wysokość ostrosłupa, jeżeli wiadomo, że

sin 15° =  1/2)/ 2 — ]/3
3. Rozwiązać rów nanie trygonom etryczne:

sin  3x =  2 sin  x,

podając w szystkie możliwe rozwiązania.
4. Do szybu kopalni opuszczono kam ień, a równocześnie dano sygnał głosowy. 

Jak ie j głębokości w inien być szyb, aby kam ień dogonił falę głosową. Prędkość głosu 
wynosi 333 m/sek., przyśpieszenie ziemskie 9,81 m /sek2.
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5. Między m iastam i A  i B  ku rsu je  para  pociągów. Jeden z nich ma prędkość 
o 8°/o w iększą od prędkości drugiego i czas przebiegu o 10 m inut krótszy. Obliczyć 
czas przebiegu jednego i drugiego pociągu między tym i m iastam i.

W y d z i a ł  B u d o w y  M a s z y n

1. Odległość środków  dwu ku l o prom ieniach 25 cm i 29 cm wynosi 38 cm. Obli­
czyć długość linii przecięcia ich powierzchni.

2. Tworząca stożka ściętego tw orzy z płaszczyzną jego podstaw y k ą t a- Pola pod­
staw  są równe Q i q. Obliczyć pole pow ierzchni bocznej stożka.

3. Rozwiązać rów nanie trygonom etryczne:

1
sin x ■ sin 3x =  ->

2

podając wszystkie możliwe rozwiązania.
(W skazówka: Zam ienić iloczyn dwóch funkcji trygonom etrycznych na różnicę 

dwóch funkcji).
4. Pociąg m iał przebyć pew ną drogę w  czasie 21 godzin. W połowie drogi pociąg

zatrzym ano na -  godziny. Aby przybyć punk tua ln ie do celu, pociąg m usiał zwiększyć 
2

prędkość o 2 km/godz. Ja k  w ielka była planow ana prędkość pociągu i długość całko­
witej trasy , jeśli przyjm iem y, że prędkość pociągu była jednosta jna na poszczegól­
nych odcinkach.

5. Do basenu, zaw ierającego a hl wody, dopływa każdego dnia 2 hl wody więcej, 
niż dnia poprzedniego, a pierwszego dnia 25 hl. Równocześnie codziennie ubyw a z ba­
senu 50 hl wody.

a) Kiedy basen będzie zaw ierał najm niej wody?
b) Ile m usi wynosić a, aby basen nigdy nie był pusty?
Wyniki: 5 bd, 41 db, 88 dost., 97 ndst. (41,9°/o).

2. Politechnika Gdańska

W y d z i a ł  A r c h i t e k t u r y

1. W praw idłow ym  ostrosłupie, którego podstaw ą jest kw adrat, kraw ędź boczna 
tw orzy k ą t a z płaszczyzną podstaw y. Wiedząc, że pole przekroju  ostrosłupa popro­
wadzonego przez p rzekątną podstaw y i jego wysokość wynosi S, obliczyć objętość 
ostrosłupa.

2. Rozwiązać nierówność:
4 3----- - < -----

3 2 x + l x — 2

3. Rozwiązać rów nanie:

log 2 +  log C4*-  2+ 9) =  1 +  log {2 ~  2+1)

4. Rozwiązać rów nanie:
tg  a: — sin  x  +  cos x  — 1

5. Rozwiązać uk ład  rów nań:
x  +  x y  +  y  =  11 
x-y  +  x y 2 =  30
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W y d z i a ł y :  B u d o w y  O k r ę t ó w ,  E l e k t r y c z n y ,  Ł ą c z n o ś c i

1. Podstaw ą graniastosłupa prostego jest rom b o kącie ostrym  a- M niejsza p rze­
kątna graniastosłupa jest rów na d  i tw orzy ze ścianą boczną k ą t fj. Obliczyć objętość 
graniastosłupa. W ynik doprowadzić do postaci dogodnej do logarytm ow ania.

2. Rozwiązać rów nanie:

1
sinx-sin2x-sin3x =  -  sin4x 

4

3. Sum a w yrazów  postępu geom etrycznego nieskończonego, m alejącego rów na się
172812, a sum a sześcianów jego w yrazów  rów na się ------- Obliczyć sumę dziesięciu p ierw -

7
szych w yrazów  tego postępu.

4. Rozwiązać nierówność:

x + 2  1 x —1------<  -  c  -------
x—1 2 x + 2

5. Rozwiązać uk ład  rów nań:

Iogx+logy
log(x+y) 

xi + y ‘ =  8

=  1

W y d z i a ł y :  B u d o w n i c t w a  L ą d o w e g o ,  B u d o w n i c t w a  W o d n e g o ,
C h e m i c z n y

1. P odstaw ą gran iastosłupa prostego jest rom b o boku a i kącie ostrym  60°. 
Z w ierzchołka tego k ą ta  poprowadzone przekątne dwóch sąsiednich ścian bocznych 
tw orzą k ą t cc. Obliczyć objętość graniastosłupa. W ynik doprowadzić do postaci dogod­
nej do logarytm ow ania.

2. Rozwiązać uk ład  rów nań:

(x+y)-2y

3. Rozwiązać rów nanie:

. 3x 3x
1 — sin 5x =  c o s ------ sin —

2 2

4. Ja k i w arunek  m usi spełniać param etr a, aby rów nanie

o2— 4 o + l
cos2x =

a2- 1

m iało rozwiązanie?
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5. Wyznaczyć postęp geom etryczny % , u 2, %..., u n—, jeżeli wiadomo, że-.

Ui + u 2 + u3 + u i  =  32 

ti2 + + U4 + U5 = 64

W y d z i a ł y :  M a s z y n o w y ,  T e c h n o l o g i i  M a s z y n

1. K raw ędź podstaw y gran iastosłupa praw idłow ego tró jkątnego wynosi a. P ro ­
m ień kuli opisanej na tym  graniastosłupie poprowadzony do jednego z wierzchołków 
tw orzy ze ścianą boczną k ą t a- Obliczyć objętość graniastosłupa. W yniki doprowadzić 
do postaci dogodnej do logarytm ow ania.

2. Rozwiązać rów nanie:

sin  x .+ sin 2x =  sin  3x

3. Rozwiązać uk ład  rów nań:

4. Rozwiązać nierówność:

5. Rozwiązać uk ład  rów nań:

Wyniki: 46 bd, 238 db, 572 dost., 726 ndst. (45,8%). Między w ypracow aniam i zna­
lazły się nie zaw ierające popraw nego rozw iązania ani jednego zadania. Było ich na 
w szystkich w ydziałach 238 czyli 14%.

3. Politechnika Śląska w  Gliwicach

dla kandydatów  na w szystk ie  wydziały

Część I
1. Znaleźć postęp arytm etyczny sk ładający  się z n +  6 wyrazów , jeśli wiadomo, 

że S n =  69, sum a następnych czterech w yrazów  wynosi 50, a sum a dwóch ostatnich 
w yrazów  rów na się 7.

2. Rozwiązać rów nanie:

n
21og3tg(x—-)  =  1 

4

3. Z pewnego p u n k tu  P  kraw ędzi bocznej praw idłow ego gran iastosłupa tró jk ą t­
nego o kraw ędzi podstaw y równej a poprowadzono dwie płaszczyzny. Jedna prze­
chodzi przez przeciw ległą kraw ędź dolnej podstaw y i jest nachylona do te j podstaw y 
pod kątem  a, d ruga przechodzi przez przeciw ległą kraw ędź górnej podstaw y i jest 
nachylona do niej pod kątem  fj. Obliczyć objętość graniastosłupa oraz sum ę pól obu 
przekrojów .

log5x+ log5y =  1 

2*—4-8*=0

2 43 + ---- > -----
x — 3 6—x

x-  +  x y  — 65 

x y  +  y2 =  104
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Część II

1. Rozwiązać nierówność:

x
0< ---< 2

x ~  1

2. W ykazać, że:

F sin2a - cos a a
l +  cos2a 1 +  cosa 2

3. W ielom ian 2x3—■ 15x2 +  ax  +  b jest podzielny (bez reszty) przez x  — 4 oraz 
przez 2 x — 1. Obliczyć współczynniki a i b oraz wyznaczyć trzeci dzielnik pierwszego 
stopnia.

Egzamin pisem ny był przeprow adzony w  dwóch częściach 2-godzinnych z prze­
rw ą x 4h  godz. między obu częściami.

Wyniki: 70 bd, 232 db, 561 dost., 890 ndst. (50,7%>),

Akademia Górniczo-Hutnicza

W y d z i a ł  G e o l o g i c z n o - P o s z u k i w a w c z y

1. Rozwiązać rów nanie:

2. 500 kg rudy  zaw iera pew ną ilość żelaza. Po usunięciu 200 kg zanieczyszczeń 
zaw ierających średnio 12,5°/o żelaza, procent żelaza w  pozostałej rudzie podniósł się 
o 20. Obliczyć ilość żelaza w  pozostałej rudzie.

3. Dany jest ostrosłup praw idłow y tró jką tny . K raw ędź podstaw y tego ostrosłupa 
rów na się a. K ąt dw uścienny między dwiem a ścianam i bocznymi rów na się a- Obli­
czyć objętość ostrosłupa, jak i pow staje przez przecięcie danego ostrosłupa płaszczyzną 
przechodzącą przez kraw ędź podstaw y i prostopadłą do przeciw ległej kraw ędzi bocz­
nej (objętość górnej części).

W y d z i a ł  G ó r n i c z y

1. Rozwiązać uk ład  rów nań:

x2+ x?  =  10

2. K ąt dw uścienny między dwiem a sąsiednim i ścianam i ostrosłupa prostego o pod­
staw ie kw adratow ej jest rów ny 120°. Obliczyć k ą t nachylenia ściany bocznej do pod­
stawy.

3. Rozwiązać nierówność:

x — 1 x

4, Rozwiązać rów nanie:

2sin2-
x*+l

=  1
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W y d z i a ł  G e o d e z j i  G ó r n i c z e j

1. Rozwiązać rów nanie:
2 sin (x  — a) =  sin  x  — sin a

2. Czy boki tró jk ą ta  prostokątnego mogą tworzyć postęp geom etryczny? Jeżeli nie, 
to  dlaczego; jeżeli tak , to  ile takich  tró jką tów  będzie?

3. Rozwiązać i przedyskutow ać uk ład  rów nań:

x  =  x 2 — 2x +  1 . 

y  = 2 x  + k

Podać in te rp re tac ję  geom etryczną.
4. Rozwiązać nierówność:

8 >  a:2 — 5x +  12 >  6

W y d z i a ł  C e r a m i c z n y

1. Pole pow ierzchni bocznej ostrosłupa praw idłow ego czworokątnego jest równe M, 
a k ą t płaski przy w ierzchołku jest równy a- Obliczyć pole przekroju  ostrosłupa p ła­
szczyzną przechodzącą przez przekątną podstaw y i w ierzchołek ostrosłupa.

2. Pew na ilość m ieszaniny nafty  i wody wTaży 12 kg i zaw iera 45°/o nafty . Ile kg 
wody należy dodać do tej m ieszaniny, aby otrzym ać now ą m ieszaninę zaw ierającą 
40°/o nafty?

3. Rozwiązać rów nanie:

2x +  m  (1 — x 2) =  2 +  2x2

Dla jak ich  w artości m  rów nanie m a jedno rozwiązanie?

W y d z i a ł y :  M e t a l u r g i c z n y ,  O d l e w n i c z y

1. Rozwiązać rów nania:
logx-!-7

a) x  4 —
1ogx+ 1

10

sin*
b) ctg.*H------------=  2

1 +  cos*

2. K ąt u w ierzchołka tró jk ą ta  równoram ienego równy jest a . Wyznaczyć stosunek 
prom ienia okręgu opisanego na tró jkącie do prom ienia okręgu wpisanego w  ten 
tró jką t.

3. Podstaw ą graniastosłupa prostego jest rom b o kącie ostrym  a. Pole przekroju 
graniastosłupa płaszczyzną przechodzącą przez kraw ędź boczną i prostopadłą do jed ­
nej z kraw ędzi podstaw y jest P. P rzekątna tego przekro ju  jest nachylona do płaszczy­
zny podstaw y graniastosłupa pod kątem  (3. Obliczyć objętość graniastosłupa.

W y d z i a ł y :  B u d o w y  M a s z y n  G ó r n i c z y c h  i H u t n i c z y c h .
E l e k t r y c z n y

1. Dwie brygady m iały w yładow ać sta tek  w  ciągu 30 dni. Jeśli I  brygada w ykona 
2

30°/o, a druga 26- %  swojej pracy, to  obie w yładują razem  4800 ton. Gdyby zaś I b ry ­
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gada w ykonała -  pracy przypadającej na II brygadę, to  II brygada skończyłaby pracę

o 3 dni wcześniej niż I. Ile ton dziennie w yładow yw ała każda brygada?
2. Rozwiązać rów nanie:

cos2x
cosx+sinx =  r----------

1 — sin2x
3. P rzy jakich  w artościach p aram etru  m  oba p ierw iastk i rów nania:

(3m  +  1) x-  — (4m +  1) x  +  12m  =  0
są większe od 2?

4. W stożek kołowy w pisano kulę. Obliczyć objętość tej części stożka, k tó ra  leży 
nad pow ierzchnią kuli, jeśli prom ień podstaw y stożka wynosi R, a  tw orząca stożka 
jest nachylona do jego wysokości pod kątem  cc-

Wyniki (wszystkie wydziały): 51 bd, 218 db, 649 dost., 673 ndst. (42,3%).

5. Politechnika Krakowska

W s z y s t k i e  w y d z i a ł y
Część I

1. Rozwiązać rów nanie:

1 1 __ 4
x —b x-\-b 3 b (6 #  0)

2. Znaleźć postęp arytm etyczny wiedząc, że sum a trzech jego pierwszych wyrazów 
jest rów na 15, a iloczyn 80.

3. Rozwiązać rów nanie:

cos x 4

4. W tró jkącie prostokątnym  jeden k ą t ostry jest dw a razy m niejszy od drugiego. 
Ile wynosi pole pow ierzchni koła opisanego na tym  trójkącie, jeżeli obwód okręgu 
wpisanego w  ten  tró jk ą t wynosi 2jt.

Część II

1. Objętość kuli ■wpisanej w  stożek jest rów na objętości części stożka zaw artej 
między pow ierzchnią ku li a w ierzchołkiem  stożka. Znaleźć sinus połowy k ą ta  przy 
w ierzchołku stożka.

2. Do zbiornika prow adzą 3 ru ry  A, B  i C. R uram i A  i C woda dopływa, a ru rą  B 
woda wycieka. O tw arte ru ry  A  i B napełnią zbiornik w  m  godzin, ru ry  A i C w n  go­
dzin, a ru ry  B  i C w  p godzin. W jak im  czasie zbiornik napełni się wodą przy jedno­
czesnym działaniu trzech ru r? Jak i jest czas napełnienia względnie opróżnienia całego 
zbiornika, gdy działa ty lko jedna ru ra?

Egzamin z matematyki składał się z dwu części. W części pierwszej kandydaci 
mieli do rozw iązania zadania łatw iejsze, k tó re  obejm owały podstaw owy m ateria ł 
z m atem atyki przew idziany program em  dla szkół średnich. W drugiej części kandy ­
daci m ieli do rozw iązania zadania trudniejsze.

Więcej niż połowa kandydatów  rozwiązała 3 z 4-ch zadań objętych częścią p ierw ­
szą. P rzew ażająca większość rozw iązań części drugiej była błędna.

Wyniki części I i II łącznie: 29 bd, 148 db, 338 dost., 238 ndst. (31,6%).
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6. Politechnika Łódzka

W y d z i a ł y :  M e c h a n i c z n y ,  E l e k t r y c z n y ,  C h e m i c z n y

1. Rozwiązać układ  rów nań: *
x  + y  + z = 1

1 1 1
— i------ 1— =  1

x y  z
x y z  =  —1

2. Podstaw ą ostrosłupa SA B C  jest tró jk ą t ABC. K raw ędź A B  = a; «£ SAC  — 
=  S A B  =  CAB  =  <£ SB A  =  <£ SBC  =  <£ ABC = a. Obliczyć objętość i pole po­
w ierzchni bocznej tego ostrosłupa.

3. Znaleźć w szystkie k ą ty ' a , k tóre spełniają rów nanie:

16 sV_ 2 0  ^ ? cosia_19
125(5]/5)8cosS“- 10+ 5 9 5 (5 l/5 )3 COS“ 3 -1 4 9 (5 j/5 )3C°S° 3 = - 5

W y d z i a ł y :  W ł ó k i e n n i c z y ,  C h e m i i  S p o ż y w c z e j ,  B u d o w n i c t w a
L ą d o w e g o

1. Rozwiązać układ rów nań:
x y  =  100
x l°ey= 10

2. Podstaw ą ostrosłupa o w ierzchołku S jest tró jk ą t ABC, w  k tórym  bok A B  =  c, 
k ą t A  = a, k ą t B  =  f). K raw ędź boczna S A  jest nachylona do płaszczyzny podstawy 
pod kątem  y, a spodek wysokości ostrosłupa jest środkiem  okręgu opisanego na 
tró jkącie ABC. Znaleźć objętość ostrosłupa.

3. P rosta  p przecina boki AC  i CB tró jk ą ta  równobocznego ABC odpowiednio

w punk tach  M i N  przy czym =  k. W yznaczyć k ą t x,  jak i ta  p rosta  tworzy
MC

z przedłużeniem  boku AB,  jeżeli stosunek pola tró jk ą ta  do pola czworokąta, na jaki 
dzieli p rosta  p tró jk ą t ABC,  rów na się l. Jak i związek w inny spełniać k  oraz l, aby 
ką t x  =  0°? Obliczyć l, jeżeli k  = l i x  =  45°.

W y d z i a ł  W ł ó k i e n n i c z y  (egzamin w  II  term inie)

1 Rozwiązać uk ład  rów nań:
x‘—y‘+ x —y — a 

x —y  = b
Przedyskutow ać istnienie i liczbę rozwiązań układu w  zależności od a i b.
2. Boki tró jk ą ta  prostokątnego tw orzą postęp arytm etyczny. Jedna z przyprosto- 

kątnych jest rów na 12 cm. Obliczyć pozostałe boki i wysokość względem przeciw - 
prostokątnej.

3. Znaleźć w szystkie rozw iązania rów nania:
sin22x— cos22.v =  cos2x

4. Rozłożyć na czynniki pierw sze różnym i sposobami:

W yniki: 26 bd, 115 db, 475 dost., 543 ndst. (46,8%).
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7. Politechnika Poznańska

W s z y s t k i e  w y d z i a ł y

1. Cztery liczby tw orzą postęp geom etryczny. Jeżeli od pierw szej z nich odjąć 2, 
od drugiej 3, od trzeciej 9, a od czw artej 25, to otrzym ane różnice u tw orzą postęp 
arytm etyczny. Znaleźć te liczby.

2. W graniastosłupie praw idłow ym  tró jką tnym  poprowadzono płaszczyznę przez 
bok dolnej podstaw y i pun k t przecięcia się wysokości podstaw y górnej. Płaszczyzna 
ta  tw orzy z płaszczyzną podstaw y dolnej graniastosłupa k ą t a- Pole otrzym anego 
przekroju  wynosi P. Obliczyć pole pow ierzchni całkow itej graniastosłupa. Dane: 
P =  314,6 cm2; a  =  25°12'.

3. Rozwiązać rów nanie trygonom etryczne:

cos2*— 3cos*sin*+ l =  0

Wyniki: 42 bd, 61 db, 212 dost., 288 ndst. (47,7°/o).

8. Politechnika Szczecińska

W y d z i a ł y :  E l e k t r y c z n y ,  B u d o w y  M a s z y n ,  B u d o w n i c t w a  L ą d o ­
w e g o  i W o d n o - m e l i o r a c y j n e g o ,  I n ż y n i e r y j n o - E k o n o m i c z n y  
( K i e r u n e k  I n ż y n i e r y j n y )

1. 500 kg rudy  zaw iera pew ną ilość żelaza. Po usunięciu porcji 200 kg rudy  za­
w ierającej średnio 42,5°/o żelaza, procent zaw artości żelaza w  pozostałej części po­
większył się o 2. Ile jeszcze żelaza zaw iera pozostała część rudy?

2. W prosty  stożek kołowy, którego tw orząca jest nachylona do płaszczyzny pod­
staw y pod kątem  a  w pisano ostrosłup praw idłow y sześciokątny. Znaleźć stosunek 
pola całkow itej pow ierzchni ostrosłupa do pola całkow itej pow ierzchni stożka.

3. Znaleźć x, jeżeli:

1 / 1  1 
1 —lo g 5 =  - l l o g -  + lo§x +  3 log5

W y d z i a ł  C h e m i c z n y

I te rm in

1. Rozwiązać uk ład  rów nań:
x*+y*~  13 

x + y + x y  =  11
2. Trzy kraw ędzie czworościanu wyprowadzone z jednego w ierzchołka są rów ne a 

i tw orzą dw a rów ne k ą ty  a , trzeci zaś k ą t (3. Obliczyć objętość czworościanu.
3. Rozwiązać rów nanie trygonom etryczne:

*
tg*— sin* =  2sin2 -

II term in
1. W praw idłow ym  ostrosłupie czw orokątnym  ściana boczna o polu m  jest n a­

chylona do płaszczyzny podstaw y pod kątem  a. Obliczyć pole pow ierzchni ku li wpi­
sanej w  ostrosłup.

: c
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2. W prostopadłościanie połączono środek podstaw y ze środkiem  jednej k ra ­
wędzi bocznej odcinkiem  o długości d, nachylonym  do płaszczyzny podstaw y pod 
kątem  a , a do m niejszej ze ścian bocznych pod kątem  2«. Obliczyć objętość prosto­
padłościanu.

3. Rozwiązać rów nanie:

2—tg* =
cos*

1 +  sin*

Wyniki: 21 bd, 48 db, 240 dost., 253 ndst. (45%).

9. Politechnika Warszawska

W s z y s t k i e  w y d z i a ł y

1. Dla jakich  w artości na x  spełniona jest nierówność:

14 10------------- < --------- 3
*2—5 * + 6  2—x

2. W czworościanie iABCD odcinek K L  łączący środek K  kraw ędzi A B  ze środ­
kiem  L  kraw ędzi CD jest prostopadły zarówno do A B  jak  do CD, przy czym odci­
nek CD jest też prostopadły do płaszczyzny ABL.  Obliczyć prom ień ku li wpisanej 
w  czworościan, gdy dane są odcinki A B  = a, CD = b, K L  = w.

3. Rozwiązać rów nanie:

5
sin 3*— cos 3* =  —

16

4. W stożek obrotow y o danym  kącie a  między osią i tw orzącą wpisano ku lę K t 
oraz drugą ku lę K 2 styczną do pow ierzchni bocznej stożka i do ku li Kj. Wyznaczyć 
stosunek prom ieni tych kul.

Wyniki: 60 bd, 279 db, 1048 dost., 2115 ndst. (60,3%).

- 1 - - 4'cos* sm*

10. Politechnika Wrocławska

W y d z i a ł  M e c h a n i e z n o - E n e r g e t y c z n y

1. Nad kw adratow ym  paw ilonem  o boku podstaw y a zbudowano dach pochylony 
oparty  na czterech fila rach  w  w ierzchołkach podstawy. Najniższy fila r  m a wyso­
kość b, dwa sąsiednie są dłuższe i m ają  wysokość c (c  >  b). Ja k i k ą t tw orzy ten  dach 
z płaszczyzną paw ilonu?

(W ystarczy podać w artość odpowiedniej funkcji trygonom etrycznej określa­
jącej ten kąt).

2. Jak  należy dobrać liczbę k, aby nierówność:

*2+ 2 * + 2  k  '""1
----------------- >  0
*--•• * +  2— k2 |

była spełniona dla każdej w artości niewiadom ej x?
3. Rozwiązać rów nanie:

sin*+cos* r-
-------------- = 2 - 1 / 3
sin* — cos*
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W y d z i a ł  Ł ą c z n o ś c i

1. W y k a z a ć , że k ą ty  a,  13, y  t r ó jk ą t a  s p e łn ia ją  to ż sam o ść :

a (3 y  a B y
ctg-- + c t g -  + c t g - =  ctg - c t g - c t g -

2. Rozwiązać rów nanie:

(y  2 -  ]/3 ')* +  (V 2 +  4

3. W ku lę o prom ieniu R  w pisano ostrosłup praw idłow y o podstaw ie tró jką tnej, 
o boku podstaw y a. Znaleźć k ą t dw uścienny cp pomiędzy bocznymi ścianam i ostro­
słupa. (W ystarczy znaleźć w artość jednej z funkcji trygonom etrycznych tego kąta). 
Obliczyć stosunek objętości ostrosłupa do objętości kuli.

W y d z i a ł  I n ż y n i e r i i  S a n i t a r n e j  

ł. D la jak ich  w artości m  rów nanie kw adratow e:

x2— 2x+  logos m — 0
ma dw a różne pierw iastk i?

2. Rozwiązać rów nanie w ykładnicze:

- ] /l0 -3 -c+1- 9 =  3^+ 3̂ =—* +  3^— ...
2

3. Rozwiązać rów nanie trygonom etryczne:

sin5x—sin(180o+A:) +  2sin8jc =  ł

4. praw idłow ym  graniastosłupie o podstaw ie tró jką tne j k ą t nachylenia p rze­
kątnej ściany bocznej do drugiej ściany bocznej rów na się a, kraw ędź zaś podstaw y 
rów na się a. Obliczyć objętość graniastosłupa. W ynik doprowadzić do postaci loga­
rytm icznej; podać w arunek  istn ienia rozwiązania.

W y d z i a ł  B u d o w n i c t w a  L ą d o w e g o

1. W ku lę o prom ieniu r  =  2 w pisano ostrosłup prosty, którego podstaw ą jest 
prostokąt. Obliczyć objętość ostrosłupa, jeżeli ką t między przekątnym i podstaw y w y­
nosi a =  60°, a k ą t nachylenia kraw ędzi bocznej do podstaw y |3 =  30°.

2. Rozwiązać rów nanie:

cos4*—sin4* =  sin 2*

3. Znaleźć te  w artości x ,  d la  k tórych:

7— 4 * ~ * 2
log ' , , „ >  0l + x 2

W y d z i a ł  C h e m i c z n y

1. Stopiono razem  dw a stopy cyny i ołowiu. O trzym ano 45,5 kg stopu, zaw iera­
jącego 655/ 7° / o cyny. Ile wzięto pierwszego, a ile drugiego stopu, jeżeli w  pierwszym  
stosunek wagowy cyny do ołowiu w ynosił 3 : 2 ,  a w  drugim  2 : 1 ?
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2. U d o w o d n ić  to ż sam o ść :

2sina—sin3a+sin5a 2cos2a
cosa—2cos2a+cos3a tga/2

3, Rozwiązać rów nanie:

log(72— X1) 1
log(5— 3-1

4. Rozwiązać nierówność:

X*-2x+ x-2 x~ 1 >  0

Wyniki — w szystkie w ydziały z w yjątk iem  M echaniczno-Energetycznego: 96 bd, 
183 db, 314 dost., 521 ndst. (46,7%); na W ydziale M echaniczno-Energetycznym  oceny 
niedostateczne otrzym ało 55% zdających.

W Y Ż S Z E  S Z K O Ł Y  R O L N I C Z E

1. Wyższa Szkoła Rolnicza w  Krakowie

dla kandydatów  na rolnictwo

1. Zlano 20 1 m leka o zaw artości tłuszczu 3,72% i 30 1 m leka o zawartości 
tłuszczu 2,28%. Jak i procent tłuszczu zaw iera otrzym ane 50 litrów  m leka?

2. Rozwiązać rów nanie:

log4(2x— 6) +  log4(3A:—11)= 2

3. P odstaw ą ostrosłupa jest p rostokąt o polu 85 m 2. Dwie ściany boczne ostro­
słupa są prostopadłe do podstawy, a dwie pozostałe tw orzą z n ią  odpowiednie kąty  
26°12' i 33°56'. Obliczyć objętość ostrosłupa.

4. W ykonać działania:

( _ L _  _ 2 _  +  _ % U „ _ Ł %
\ a + l  a3 +  l a2 — a+1 /  \  a + 1 /  

dla kandydatów  na m elioracje wodne i geodezje urządzeń rolnych

K andydaci zdaw ali egzam in w  grupach. K ażda g rupa m iała inny tem at.
I. a) Rozwiązać uk ład  rów nań:

2X + 3y =  11 

4X+ 5-9y =  109

b) Dowieść tożsamości:

cos(a +  /5)cos(a—/?) =  cos2a— sin2/?

c) T ró jką t ostrokątny o boku c i kątach  przy nim  leżących a  i |3 obraca się do­
okoła prostej przechodzącej przez w ierzchołek k ą ta  A  i równoległej do przeciw ­
ległego tem u kątow i boku tró jką ta . Obliczyć objętość pow stałej bryły obrotowej.
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II. a) Rozwiązać układ  rów nań:

* y V = y

y  j / y  =  x 4

b) Na ku li o prom ieniu  r  opisano stożek, którego tw orzące są nachylone do p ła­
szczyzny podstaw y pod kątem  a- Obliczyć objętość i pole całkow itej powierzchni 
stożka. P rzy jąć w  szczególności 2r =  10 cm, a  =  52°38'.

c) W ykazać, że jeżeli A  +  B +  C =  180°, to:

cosA +cosB —cosC =
A 3B C

4cos— cos — s in -----1
2 2 2

III. a) Zlano 20 1 m leka o zaw artości tłuszczu 3,72% i 30 1 o zaw artości 20% tłuszczu. 
Ja k i procent tłuszczu zaw iera otrzym ane 50 1 m leka?

b) Rozwiązać rów nanie:

log,(2x— 6)+log,(3x— 11) =  2

c) Podstaw ą ostrosłupa jest prostokąt o polu 85 cm2. Dwie ściany boczne ostro­
słupa są prostopadłe do podstawy, a dwie pozostałe tw orzą z nią odpowiednie kąty 
26°12' i 33°56'. Obliczyć objętość ostrosłupa.

d) W ykonać działania:

\a+l a3 +  l  a?—a + l j \  a + 1 /

IV. a) Rozwiązać rów nanie:

j/jc+ 3  +  ] /x =  3

b) N astępujące w yrażenie sprow adzić do postaci jednom ianowej:

l  +  cosa +  cos2a

c) Obliczyć pole pow ierzchni całkowitej i objętość ostrosłupa prawidłowego 
sześciokątnego, m ając daną jego wysokość h  =  10 cm oraz wysokość ściany bocznej 
w  =  12 cm.

W yniki: b rak  danych.

2. Wyższa Szkoła Rolnicza w Lublinie

dla kandydatów  na rolnictwo

Dla rzędów parzystych:
1. P rzekrój osiowy stożka obrotowego jest tró jką tem  o polu rów nym  S i kącie 

przy  podstaw ie a ■ Obliczyć pole pow ierzchni całkowitej stożka. W ykonać obliczenia 
dla S =  145,4 cm2 i a  =  56°46'.

2. P rzekątna prostopadłościanu, którego kraw ędzie tw orzą postęp geom etryczny 
wynosi d — 2 j /T i  m, a objętość V =  64 m 3. Obliczyć kraw ędzie tego prostopadło­
ścianu.

3. Rozwiązać rów nanie:

2 tga: +  6 ctgx =  7
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Dla rzędów nieparzystych:
1. Z kaw ałka blachy, m ającego postać połowy koła o prom ieniu r, skręcono 

stożek z podstaw ą kolistą. Ja k a  je s t objętość tego stożka?
2. Dla jak ich  w artości m  rów nanie:

(m + l)x 2—Amx+  3 =  0 

m a dw a p ierw iastk i rzeczywiste?

3. Rozwiązać rów nanie:

2sin22;r+ 3cos2.r =  0

Wyniki: 9 bd, 50 db, 148 dost., 18 ndst. (8°/o).

3. Wyższa Szkoła Rolnicza w Olsztynie

dla kandydatów  na rolnictwo i hodowlą zw ierząt

1. Dwa zwykłe pługi i jeden trak to row y wspólnie u p raw ia ją  pew ien obszar 
w  ciągu 6 dni. Osiem zwykłych pługów w ykonałoby tę upraw ę w  czasie o 2 dni k ró t­
szym, niż jeden pług traktorow y. Ile razy w iększa jest w ydajność pługa trak to ro ­
wego od pługa zwykłego?

2. W praw idłow ym  czw orokątnym  ostrosłupie kraw ędź podstaw y je st rów na a, 
k ą t zaś kraw ędzi bocznej z kraw ędzią podstaw y rów na się a. Znaleźć objętość ostro­
słupa i k ą t nachylenia ściany bocznej do płaszczyzny podstawy.

W ykonać obliczenia p rzy jm ując a =  12,5 cm, a  =  65°24'.
3. Rozwiązać rów nanie:

1 — sinx
ctgx— cos* = ---------

2 sin*

Wyniki: 1 bd, 8 db, 203 dost., 116 ndst. (35,3°/o).

dla kandydatów  na m leczarstw o

1. Trzy liczby tw orzą postęp geom etryczny. Jeśli od trzeciej liczby odjąć 64, a po­
zostałe liczby pozostawić bez zm iany, to pow stanie wówczas postęp arytm etyczny. 
Jeśli zaś w  uzyskanym  w  ten  sposób postępie od drugiego w yrazu odejmiemy 8, to 
otrzym am y znowu postęp geom etryczny. Znaleźć te  liczby.

2. P rzy jak ich  w artościach p aram etru  m  rów nanie:

x2+(m+ 2)x+ 2m + l — 0 

m a dw a różne p ierw iastk i rzeczywiste?
3. Obliczyć objętość ostrosłupa o podstaw ie tró jk ą tn e j wiedząc, że kraw ędzie 

boczne o długości a, a i 2a tw orzą ze sobą kąty  proste.
Wyniki: 2 bd, 14 db, 99 dost., 48 ndst. (30,0%>).

dla kandydatów  na rybactw o

1. Basen można napełnić wodą dwiem a ru ram i w  ciągu 6 godzin. P ierw sza ru ra  
może go napełnić w  czasie o 5 godzin krótszym  niż druga. W jak im  czasie każda ru ra  
oddzielnie może napełnić ten  basen?
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2. Dany jest graniastosłup o podstaw ie kw adratow ej. Pole przekro ju  tego gran ia- 
stoslupa płaszczyzną poprowadzoną przez kraw ędź podstaw y dolnej i przeciw ległą 
jej kraw ędź podstaw y górnej rów na się P. P rzekątna otrzym anego przekroju  tworzy 
ką t a  z przeciw ległą kraw ędzią podstaw y graniastosłupa. Znaleźć pole powierzchni 
bocznej graniastosłupa.

W ykonać obliczenia, p rzy jm ując P  =  2,537 m 2 i a  =  32°24'.
3. Rozwiązać rów nanie trygonom etryczne:

sinx+cosA‘ = ]/tg x + c tg .r

Wyniki: 10 db, 65 dost., 44 ndst. (37!°/o).

dla kandydatów  na S tud ium  Geodezji Urządzeń Rolnych

T em at I
1. Z miejscowości A  i B odległych od siebie o d km  w yjechali równocześnie n a ­

przeciw  siebie m otocyklista i rowerzysta. Po dwóch godzinach spotkali się i nie za­
trzym ując się pojechali każdy w  swoim k ierunku. M otocyklista dojechał do m iejsco­
wości A na t godzin wcześniej niż row erzysta do m iejscowości A. Znaleźć prędkość 
m otocyklisty i rowerzysty.

2. Udowodnić, że dla każdego x  zachodzi tożsamość:

2 (sin6 x  +  cos6 x)  — 3 (sin4 x  + cos4 x) + 1 =  0

3. P raw idłow y, czworokątny, ścięty ostrosłup, w  k tó rym  boki podstaw y górnej 
i dolnej są równe odpowiednio a i  3a, a ściany boczne są nachylone do podstaw y pod 
kątem  a, przecięto płaszczyzną przechodzącą przez bok podstaw y górnej i równoległą 
do przeciw ległej ściany bocznej. Obliczyć objętość otrzym anego w ten  sposób g ran ia­
stosłupa.

W ykonać obliczenia dla a =  15,85 cm i a  =  67°57'.

Tem at II
1. Trzy liczby tw orzą postęp geom etryczny. Jeśli od trzeciej liczby odjąć 64, a po­

zostałe liczby pozostawić bez zmiany, to  pow stanie wówczas postęp arytm etyczny. 
Jeśli zaś w  uzyskanym  postępie od drugiego w yrazu odejmiemy 8, to  otrzym am y 
znowu postęp geom etryczny. Znaleźć te  liczby.

2. Do stołówki zakupiono łyżki. Było ich więcej niż 4 tuziny, a mniej niż 5 tuzi­
nów. Gdy je ułożono rzędam i po 15 sztuk w rzędzie, to  w  ostatn im  rzędzie było tylko 
7 łyżek. He łyżek zakupiono do stołówki?

3. Prostopadłościan, którego podstaw ą jest rom b o boku a i o kącie ostrym  a, 
przecięto płaszczyzną przechodzącą przez w ierzchołek k ą ta  a- P rzekrój prostopadło-

CL
scianu tą  płaszczyzną je st rom bem  o kącie ostrym  . Obliczyć pole pow ierzchni prze-

2
kroju.

W ykonać obliczenie dla a> =  25,35 cm i a  =  66°27'.
Wyniki: 24 bd, 24 db, 53 dost., 50 ndst. (33:0/o).

4. Wyższa Szkoła Rolnicza w  Poznaniu

dla kandydatów  na rolnictwo, hodowlę zw ierząt, ogrodnictwo i leśnictwo

1. W czw orokątnym  graniastosłupie praw idłow ym  przekątna ściany bocznej rów na 
się d. P rzekątna podstaw y i p rzekątna ściany bocznej przeprow adzone z tego samego 
w ierzchołka tw orzą k ą t a- Obliczyć objętość graniastosłupa.

Dane: d =  6 cm; a  =  60°.

O cena poziom u  p rzy g o to w a n ia  m ło d zieży  —  9 129



2. Ile kilogram ów  2,8°/o roztw oru wodnego soli kuchennej należy dodać do 120 kg 
3,2°/o roztw oru' soli, aby otrzym ać roztw ór o stężeniu 2,9%>?

3. Rozwiązać rów nanie:

cosx 
1 +  sinA-

+ tg x  =  2

dla kandydatów  na technologią rolno-spożywczą i technologią drewna

1. W tró jk ą t rów noram ienny o podstaw ie a i kącie do niej przyległym  a  wpisano 
prostokąt tak, że dwa jego w ierzchołki leżą na podstaw ie tró jk ą ta . Bok prostokąta 
przeciw legły podstaw ie przechodzi przez środek koła opisanego na trójkącie. Obliczyć 
pole prostokąta. W ykonać obliczenie dla a =  8 cm, a  =  60°.

2. Rozwiązać i spraw dzić uk ład  rów nań:

logy _  2 
log a 3

logxy =  5

3. Doprowadzić do najprostszej postaci w yrażenie:

1 i  1 
3 ( x y ) " - y n y

2 2 ’  1

9 (xy)n- y n (3xn+ l ) ~ 2
Wyniki: b rak  danych.

5. Wyższa Szkoła Rolnicza w  Szczecinie

dla kandydatów  na rolnictwo

I term in
1. Obrót każdej z dwóch założonych jednocześnie spółdzielni wynosi w  pierw szym  

m iesiącu po 50 000 zł. Po 5 m iesiącach okazało się, że obroty pierwszej spółdzielni rosły 
z m iesiąca na miesiąc w  postępie arytm etycznym , obroty zaś w  drugiej — w postępie 
geom etrycznym , przy czym zarów no w  drugim  jak  i w trzecim  m iesiącu obrót p ierw ­
szej spółdzielni był w iększy niż obrót drugiej spółdzielni o 2 000 zł. K tó ra z tych spół­
dzielni m iała w  okresie tych 5 miesięcy większy obrót i o ile?

2. D rabina strażacka oparta  o parapet okna tw orzy z ziem ią k ą t a- Jeżeli cofnie 
się dolny koniec o d m etrów , drab ina będzie nachylona pod kątem  fi, a górny jej ko­
niec oprze się o p arap et okna położonego o jedno p ię tro  niżej. Obliczyć odległość m ię­
dzy oknam i i długość drabiny.

3. Wysokość ostrosłupa praw idłow ego czworokątnego jest rów na h, k ą t dw u- 
ścienny przy podstaw ie rów na się a- Obliczyć pole pow ierzchni bryły.

Dane liczbowe: h  =  35,2 cm, a — 64°30'.
W yniki: 5 bd, 19 db, 92 dost., 52 ndst. (30,9°/o).

II te rm in
1. Długość ogrodzenia prostokątnego ogródka wynosi 82 m, p rzekątna ogródka 

rów na się 29 m. Obliczyć pole jego powierzchni.
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2. Naczynie szklane w  kształcie stożka ściętego m a prcm ień w ew nętrzny pod­
staw y dolnej R, podstaw y górnej r  oraz k ą t nachylenia tw orzącej do płaszczy- ny 
podstaw y dolnej a- Obliczyć pojemność naczynia.

W ykonać oblic enia dla R = 10 cm, r  =  6 cm, a  =  64°.
3. W ykazać praw idłow ość tożsamości:

i +  2tga—tg2a^ 1 
cos 2a +  sin 2a cos2a

W yniki: 25 bd, 25 db, 39 dost., 50 ndst. (36°/o).

6. Szkoła Główna Gospodarstwa Wiejskiego w Warszawie

dla kandydatów  na rolnictwo, technologię rolno-spożywczą, leśnictwo, ogrodnictwo, 
hodowlę zw ierząt i na studia ekonom iczno-rolnicze

1. Rozwiązać i spraw dzić rów nanie:

x + l  2 x - 3 _  6 + 3 x - 4 x ^  
x2— x x2— 1 2x2— 2x

2 W koło o prom ieniu r  w pisano trapez rów noram ienny tak , że w iększa podstaw a 
trapezu  pokryw a się ze średnicą koła. Znaleźć boki i pole trapezu, jeżen ką t ostry 
trapezu  wynosi a.

3. Dwie brygady PGR m iały zakończyć sprzęt zboża w  ciągu 12 dni. Po ośmiu 
dniach wspólnej pracy pierw sza otrzym ała inne polecenie do w ykonania i w sku.ek  
tego druga brygada ukończyła pozostałą część pracy w  ciągu siedm iu dni. W ciągu 
ilu  dni mogłaby zakończyć sprzęt zboża każda brygada p racu jąc oddzielnie?

dla kandydatów  na technologię drewna i melioracje wodne

1. Rozwiązać i spraw dzić rów nanie:

4x x3—8 4x2—8x+16 16x
x + 2 ~  x3+  8 x2—4 _  x2— 2x— 8

2. Obliczyć pole pow ierzchni bocznej g ran iastosłupa prostego, którego podstaw ą 
je st ukośnik (romb) o boku a i kącie ostrym  a, m niejsza zaś p rzekątna graniastosłupa 
je st rów na większej przekątnej ukośnika.

3. Rozwiązać rów nanie:

1
sinx—co sx =  1 ---- sin2x

2

W y n i k i — obydwa tem aty: 73 bd, 126 db, 564 dost., 616 ndst. (44,7%).

7. Wyższa Szkoła Rolnicza we Wrocławiu

dla kandydatów  na rolnictwo

1. W kulę o prom ieniu R  wpisano stożek, którego tw orząca jest nachylona do pod­
staw y pod kątem  a. Obliczyć objętość i pole pow ierzchni stożka.

2. P racow nia kraw iecka o trzym ała m ateria ł dwóch gatunków  po 60 zł i 50 zł 
za 1 m  łącznie na sum ę 16 000 zł. P racow nia zużyła 25% m ateria łu  pierwszego ga-

9*
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tu n k u  i 20% m ateria łu  drugiego gatunku  łącznie na sum ę 3 500 zł. Po ile m etrów  
każdego m ateria łu  o trzym ała pracow nia?

3. Sum a trzech liczb tw orzących postęp geom etryczny rów na się 248, a różnica 
w yrazów  skrajnych  wynosi 192. Znaleźć te  liczby.

25% kandydatów  nie rozwiązało an i jednego zadania, 30% rozwiązało popraw nie 
ty lko  jedno zadanie, 30% — dwa zadania a tylko 15% wszystkie zadania.

dla kandydatów  na melioracje wodne i geodezję urządzeń rolnych

1. W ostrosłupie tró jk ą tn y m  praw idłow ym  kraw ędź boczna a — 3 tw orzy z pod­
staw ą ką t a  =  60°. Obliczyć objętość ostrosłupa.

2. Z prostokątnego arkusza blachy sporządzono otw arte u góry pudełko w ycina­
jąc w  rogach arkusza kw adraty  o boku 4 cm i lu tu jąc  zagięte brzegi. Jak ie  były w y­
m iary  arkusza blachy, jeżeli jego obwód wynosił 96 cm, a objętość zrobionego pudełka 
wynosiła 768 cm3.

3. Rozwiązać rów nanie:

l +  tgx
---------=  1 +  sin2x
1 — tgx

Wyniki: 24 bd, 57 db, 114 dost., 26 ndst. (11,7%).

W Y Ż S Z E  S Z K O Ł Y  E K O N O M I C Z N E

1. Wyższa Szkoła Ekonomiczna we Wrocławiu

W y d z i a ł  I n ż y n i e r y j n o - E k o n o m i c z n y  
P r z e m y s ł u  S p o ż y w c z e g o

I term in
1. Rozwiązać nierówność:

x — 3 x — 2
2--------- > ------

x —2 x — 1

2. Rozwiązać rów nanie:

loglO!°sO!+ 2 l ) - i ; i  iogx

3. Trapez, którego boki równoległe wynoszą a i b obraca się wokół osi przecho­
dzącej przez większy bok a. Obliczyć objętość pow stałej bryły obrotow ej, jeśli kąty 
trapezu  przylegające do boku a wynoszą a  i  (3 i oba są ostre.

4. S tatek  płynie z W rocławia do Szczecina 3 dni, a ze Szczecina do W rocławia 
6 dni. Ja k  długo z W rocławia do Szczecina płynie woda?

II te rm in  .

1. Dwie wieże o wysokości 40 m d 30 m znajdow ały się o 50 m od siebie. Ze szczy­
tów  tych wież zleciały dwa gołęhie do źródła znajdującego się pomiędzy wieżami. 
W jakiej odległości od jednej z tych wież (np. od niższej) leżało źródło, jeżeli gołębie 
leciały po liniach prostych i zrobiły równe drogi?

2. W stożek, którego tworzące są nachylone do płaszczyzny podstaw y pod k ą ­
tem  a, w pisano kulę. Znaleźć stosunek objętości ku li do objętości stożka.
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3. Dla jak ich  w artości k  nierówność:

x 2 +  (Ic — 1) x  +  k  >  0

jest spełniona dla wszystkich w artości x r>.
4. Z p u n k tu  A  w idać wieżą o w ierzchołku C i podstaw ie D pod kątem  a. Z p u n ­

k tu  B, bliższego do D o a, w idać tę  wieżę pod kątem  |3. P unk ty  A, B  i D są na tym  
sam ym  poziomie. Obliczyć wysokość wieży.

Wyniki: 6 bd, 27 db, 71 dost., 90 ndst. (46,3%).

W Y Ż S Z E  S Z K O Ł Y  P E D A G O G I C Z N E

1. Wyższa Szkoła Pedagogiczna w  Gdańsku

dla kandydatów  na m atem atykę

1. Na dwóch kulach stycznych zew nętrznie opisany jest stożek. Obliczyć pole 
pow ierzchni bocznej stożka ściętego, którego podstaw am i są koła styczności stożka 
z kulam i. Prom ienie kul są równe r  i R.

2. Rozwiązać rów nanie:
24COS2Jc:+l_p2g.24sin2̂ — 3 — 20

jeżeli 0 ° < x <  180°.
3. Ja k  z cienkiego d ru tu  o długości 3 dcm  utw orzyć prostokątną ram kę ograni­

czającą obszar p łaski o polu większym  od 52,25 cm2. Kiedy pow ierzchnia ograniczona 
ram ką będzie możliwie najw iększa?

dla kandydatów  na chemię

2
1. Stop sreb ra  i m iedzi waży 2 kg. Ciężar srebra w  stopie stanow i 1 4 -%  ciężaru

miedzi. Ile sreb ra  zaw iera ten stop?
2. Sprow adzić do najprostszej postaci w yrażenie:

4a2—18a+18 _ 2a—6 2a2+ 3
a3—3a2—18a a2—6a a3+ 3u

3. Dowieść praw dziwość tożsamości:
i a - a .- 1 I - o -2

"i" -1  +  % • i
a2 — a 2 a2+ a 2

4. Obliczyć pole rom bu, znając prom ień r  okręgu wpisanego w rom b oraz kąt 
rom bu a-

W ykonać obliczenia dla r  =  0,62 cm, a = 120°.
5. Rozwiązać i spraw dzić rów nanie:

-log (3x— 5) +  log |/ 7.r— 3 =  
2

1 +  logj 0,11

Wyniki prac kandydatów  na m atem atykę i chemię: 10 bd, 23 db, 64 dost., 54 ndst. 
(35,7%).
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2. Wyższa Szkoła Pedagogiczna w  Katowicach

dla kandydatów  na m atem atyką

1. W ciągu geom etrycznym  dane są w yrazy:

+ n + n  =  +  , + n —n ”  B

Obliczyć w yrazy am i a n.
2. Obliczyć objętość równoległościanu, którego wszystkie ściany są rom bam i przy­

stającym i o boku a i kącie ostrym  a-
3. W ykazać, że prosta poprowadzona przez punkt przecięcia dwóch nierów no- 

ległych boków trapezu  i przez punk t przecięcia jego przekątnych  dzieli podstaw y t r a ­
pezu na połowy.

Wyniki: 2 db, 24 dost., 31 ndst. (54%).

dla kandydatów  na chemią

1. Woda m orska zaw iera 5% (wagowych) soli. Ile kilogram ów  czystej wody trzeba 
dodać do 40 kg wody m orskiej, aby zaw artość soli stanow iła 2%.

2. Rozwiązać rów nanie:

2 x logx+ 3 x - l o gx =  5

3. Trzy ściany boczne ostrosłupa tró jkątnego  są w zajem nie prostopadłe. Pola tych 
ścian wynoszą odpowiednio 6 m 2 3, 4 m 2, 3 m 2. Obliczyć objętość ostrosłupa.

4. Rozwiązać rów nanie:

0,24 :
(0,5x -

1
6

+ 1,2 - 0,01 =  0,01

Wyniki: 3 bd, 10 db, 28 dost., 9 niedst. (18%).

3. Wyższa Szkoła Pedagogiczna w  Krakowie

dla kandydatów  na m atem atyką

I term in

1. Trzy liczby a, b, c, różne od zera są w yrazam i postępu geom etrycznego o n u ­
m erach rów nych odpowiednio m, n, p.

a) Udowodnić, że an-P . b P -m  . c m -n  =  p
b) Z akładając dodatkowo, że liczby rn, n, p są kolejnym i w yrazam i postępu geo­

m etrycznego oraz, że a, b i c są liczbam i dodatnim i w yprow adzić z powyższej równości 
równość:

2. Podać wszystkie przedziały liczbowe, w  których  ma sens w yrażenie:

I Iogo,i(2x— l) +  log0,i(5 -3 jf)

3. G raniastosłup praw idłow y tró jkątny , którego wszystkie kraw ędzie są równe,
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rozcięto na dw a w ielościany płaszczyzną przechodzącą przez kraw ędź jednej z pod ­
staw  i nachyloną do płaszczyzny te j podstaw y pod kątem  dw uściennym  o m ierze a-

a) Obliczyć stosunek objętości tego z utw orzonych wielościanów, k tóry  zawiera 
tę podstawę, do objętości drugiego wielościanu.

b) Dla jak ich  w artości k ą ta  a  ten  stosunek jest równy -  ?
2

II term in  

Egzam in pierw szy
1. Zbadać, dla jak ich  w artości zm iennej x  określona jest funkcja

y  =  log2[1 -  logi (x2— 5x+ 6)]
2

2. Dane jest w yrażenie:

sinx

cos2* | / l  +  sin2x

stosując podstaw ienie t  =  sin x  +  j / 1 +  sin2 x  przedstaw ić to w yrażenie jako funkcję 
zm iennej t.

3. Dany je st ostrosłup SABC, którego podstaw ą jest tró jk ą t równoboczny ABC 
o boku a. K raw ędź boczna SA jest prostopadła do płaszczyzny podstaw y i je j długość

wynosi Na kraw ędzi obieram y punk t M, AM =  cc. Przez pun k t M prowadzim y
2

płaszczyznę prostopadłą do kraw ędzi AB.
a) Zbadać, kiedy przekrój ostrosłupa tą  płaszczyzną jest czworokątem.
b) W tym  przypadku  wyznaczyć długość przekątnej czw orokąta wychodzącej 

z p u nk tu  M w  zależności od x.
c) Znaleźć tak ą  w artość x , by długość tej p rzekątnej była najm niejsza. 

Egzamin drugi

1. Rozwiązać nierówność:
log) ( x — 3x2) >  0 

2
2. Rozwiązać rów nanie:

cos x  (1 +  tg  x) =  0

3. Ja k  zbadać, czy tró jk ą t jest prostokątny, ostrokątny  czy rozw artokątny, gdy 
dane są długości jego boków a, b, c.

Wyniki egzam inu w  I i II term inie: 3 db, 26 dost., 71 ndst. (71°/o).

4. Wyższa Szkoła Pedagogiczna w  Opolu

dla kandydatów  na m atem atyką

1. Logarytm y czterech liczb przy podstaw ie 2 tw orzą postęp arytm etyczny, 
w  k tórym  iloczyn skrajnych  w yrazów  rów na się —8, a iloczyn środkowych rów na 
się 0. Znaleźć te  liczby.

2. Obliczyć wysokość m asztu o podstaw ie w  punkcie 0 i w ierzchołku P, jeżeli 
k ą t w idzenia m asztu z p u nk tu  A równy jest a , zaś k ą t w idzenia m asztu z p unk tu  B 
leżącego na odcinku AO w  odległości d od A jest równy (j. P rzeprow adzić obliczenia 
bez użycia tab lic  dla a  =  30°, p =  60°, d =  20 m.
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3. Rozwiązać rów nanie:

4. Rozwiązać równość:

sin4x +  cos4x =  -  
8

2x— 5------------- < -  i
x2 — 6x+ 8

Wyniki: 5 bd, 28 db, 53 dost., 21 ndst. (19,60/0).

II. OCENA POZIOMU PRZYGOTOWANIA Z MATEMATYKI

Wyniki egzaminów pisemnych porównawczo w latach 1957, 1958, 1959, 1960 i 1961

Liczba zdających Rok
Oceny

bd i db dost. ndst.

10288 1957 1184 3240 5864
100% 11,5 31,5 57,0
12058 1958 2222 4407 5429
100% 18,4 36,5 45,1
11100 1959 2207 3965 4928
100% 19,9 35,7 44,4
13608 1960 2212 5268 6128
100% 16,3 38,7 45,0
17934 1961 2956 6733 8245
100% 16,5 37,5 46,0

Wyniki egzaminów ustnych

Liczba zdających Rok
Oceny

bd i db dost. ndst.

10261 1957 1967 4337 3957
100% 19,2 42,3 38,5
11835 1958 2791 5394 3650
100% 23,6 45,6 30,8
12027 1959 2928 5909 3190
100% 24,3 49,2 26,5
14406 1960 3537 7245 3624
100% 24,6 50,3 25,1
19847 1961 4846 10144 4857
100% 24,4

.
51,1 24,5
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1. Porów naw cze zestaw ienie liczbowe w yników  egzam inów w stępnych z m atem a­
tyk i w ykazuje niewielkie ty lko różnice w  ciągu ostatnich trzech lat. Nie można jednak  
na tej podstaw ie oceniać obecnej pracy  szkół średnich. M aturzyści z r. 1961 stanow ili 
bowiem około 70#/o zdających egzam in w stępny, 30°/o zaś stanow ili kandydaci, którzy 
egzam in dojrzałości zdali w cześniej; obserw acje w ykazały, że przerw a między ukoń­
czeniem szkoły średniej, a egzam inem  w stępnym  do szkół wyższych w pływ a z re ­
guły na obniżenie poziomu przygotow ania z m atem atyki.

W edług praw ie jednobrzm iących opinii zaw artych  w  spraw ozdaniach szkół w yż­
szych oraz w  spraw ozdaniach nauczycieli-delegatów  kurato riów  poziom przygoto­
w ania z m atem atyki m aturzystów  z r. 1961 podniósł się w  porów naniu z poziomem 
roku ubiegłego, w yniki nauczania są w yraźnie lepsze. Jedynie nieliczne uczelnie 
w yrażają pogląd odmienny. Poniżej podaje się w yjątk i ze spraw ozdań:

„Ogólnie przyjąć należy, że kandydaci w ykazali zadow alające przygotowanie 
do studiów. Cechą charak terystyczną było względnie dobre opanow anie algebry przy 
trudnościach u jaw niających się w  podstaw ach geom etrii. Zdaniem  egzam inatorów  
zauw aża się ogólne lepsze przygotow anie kandydatów  w  stosunku do roku 1960”. 
(Uniw ersytet M. K opernika w  Toruniu, Wydz. M atem atyczny — delegat).

„W bieżącym  roku kandydaci na studia byli przygotow ani w  zakresie m atem a­
ty k i lepiej niż w  roku ubiegłym. Spotyka się coraz mniej rażących błędów, np. w  sto- 
sowanu wzorów i w ykonyw aniu przekształceń algebraicznych czy trygonom etrycz­
nych”. (Politechnika Poznańska).

„Na podstaw ie wypowiedzi członków kom isji egzam inacyjnej, s ta tystyk  z lat 
ubiegłych i obserw acji przebiegu egzam inów w stępnych w  bieżącym  roku wynika, 
że poziom przygotow ania jest znacznie lepszy, popraw a jest zupełnie widoczna, 
chociaż jeszcze niew ystarczająca.

W yrobienie samodzielnego logicznego m yślenia, nauczenie stosowania odpowied­
niego rozum ow ania, uzasadnianie i dowodzene poznanych tw ierdzeń i wiadomości, 
oraz wdrożenie młodzieży do starannej i estetycznej form y zew nętrznej w ypracow ań, 
to oprócz norm alnego przerab ian ia  program u nauczania powinno być stosowane 
w  znacznie w iększym  zakresie niż dotychczas”. (Politechnika K rakow ska).

„Kom isja stw ierdziła, że w  r. b. młodzież zdaje z m atem atyki znacznie lepiej 
niż la t poprzednich, ilość odpowiedzi niedostatecznych jest na ogół m ała, a dość 
duża ilość ocen dobrych i bardzo dobrych”. (Politechnika Łódzka, Wydz. M echa­
niczny, Chemiczny, E lektryczny — delegat).

„Kom isja W ydziałowa stw ierdziła, że bezwzględnie zw iększyła się liczba kandy­
datów, którzy złożyli egzam in z w ynikiem  bab  i db. Dużo odpowiedzi było sam o­
dzielnych. Nie trzeba było od kandydatów  wyciągać w iadom ości lub daw ać dużej 
liczby py tań  pomocniczych. Ogólne przygotow anie absolw entów  w  1961 r. było o wiele 
lepsze niż w  roku  ubiegłym ". (Akadem ia Górniczo-H utnicza w  Krakowie, W ydział 
Górniczy — delegat).

„Ogólna opinia członków kom isji w yrażała się w  tym, że przygotow anie k andy ­
datów  w  tym  roku było jednak  lepsze, niż w  la tach  ubiegłych, co w yraziło się liczbą, 
k tórzy zdali i zostali przyjęci, m ianowicie n a  123 ubiegających się egzamin zdało 
i zostało przyjętych 96 osób“ . (Wyższa Szkoła Ekonomiczna we Wrocławiu).

Wobec panującej opinii o słabszym  przygotow aniu z m atem atyki absolwentów  
techników  w  porów naniu z absolw entam i liceów ogólnokształcących, w arto  przytoczyć 
w yjątek  na ten  tem at ze spraw ozdania Politechniki Ś ląskiej im. W. Pstrowskiego 
w Gliwicach:

U w a g i n a  te m a t  p rz e b ie g u  i w y n ik ó w  e g z a m in u  w s tę p n e g o  z m a te m a ty k i
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„Jako ogólne spostrzeżenie w yniesione z egzam inów w stępnych n a  rok szk. 
1961/62 stw ierdzić należy dalszą popraw ę w  przygotow aniu młodzieży. Jakkolw iek 
w  dalszym ciągu licea ogólnokształcące dają  lepszy m ateria ł uczniowski niż technika 
zawodowe, to  jednak  różnica ta  w  przygotow aniu kandydatów  obu typów  szkół w y­
daje się maleć i coraz więcej jest szkół technicznych, k tórych  absolwenci dorów nują 
szkołom ogólnokształcącym.

Na podstaw ie bardzo szczegółowej analizy jakości odpowiedzi kandydatów , prze­
prowadzonej na W ydziałach: Górniczym, M echanicznym, M echaniczno-Energetycz- 
nym, Inżynierii S an itarnej i E lektrycznym  podaje się następujące szkoły, których 
absolwenci dali w ięcej odpowiedzi dobrych niż słabych: Technikum  M echaniczne 
w  Chorzowie, Technikum  Górnicze w  Chorzowie-Batory, Technikum  Górnicze w  Ryb­
niku, Technikum  Górnicze w  Zabrzu".

A oto dalsze wypowiedzi na ten  tem at:
„Zdaniem  profesorów  i asystentów  młodzież w  tym  roku była lepiej przygoto­

w ana do egzaminów niż w  ubiegłych latach. Dobry był też poziom absolwentów  
technikum . W I Kom isji zdawało 20 absolw entów  z techników , a tylko jeden z nich 
nie zdał i to ten, co zdaw ał m atu rę  w  1959 r .“. (Akadem ia G órniczo-H utnicza w  K ra­
kowie, W ydział M etalurgiczny — delegat).

„Oceniając poziom przygotow ania m atem atycznego kandydatów  do studiów  w  n a ­
szej uczelni należy stwierdzić, że w  porów naniu do roku ubiegłego poziom wypowiedzi 
był nieco wyższy. Stw ierdzono na ogół dostateczne przygotow anie z następujących 
działów: z trygonom etrii, z rów nań  liniowych, kw adratow ych, w ykładniczych i loga­
rytm icznych, z działań w  obrębie p ierw iastków  i potęg, z działań n a  postępach.

Poziom wypowiedzi absolw entów  techników  ekonom icznych był często wyższy 
od poziomu wypowiedzi absolw entów  szkół ogólnokształcących". (Wyższa Szkoła 
Ekonomiczna w  Katowicach).

Inaczej ocenia się poziom kandydatów  zdających na m atem atykę U niw ersytetu 
W arszawskiego:

„S łuchając odpowiedzi kandydatów , czułam  się przygnębiona i zniechęcona.
Uważam, że kandydat ,k tó ry  znał m ateria ł szkoły średniej nie mógł nie zdać 

egzaminu.
Egzaminy przebiegały spraw nie, w  atm osferze przyjaznej tak, że trudno  tłu ­

maczyć słabe odpowiedzi zdenerw ow aniem  czy strachem . Po prostu  b rak  wiadomości. 
Z rozmów z innym i egzam inatoram i dowiedziałam  się, że przygotow anie kandyda­
tów  w  tym  roku było w yjątkow o słabe" (sprawozdanie delegata).

„Poziom przygotow ania kandydatów  K om isja uznała za bardzo niski, opinię tę  
podziela również przedstaw icielka K uratorium . Nie było istotnych różnic w  przygo­
tow aniu  absolwentów  szkół z m iast wojewódzkich i z m niejszych ośrodków. Absol­
wenci techników  zawodowych byli n a  ogół przygotow ani dobrze (Technikum  Kole­
jowe w  Bydgoszczy, Technikum  M echaniki Precyzyjnej w  W arszawie). Na ogół 
znacznie słabiej byli przygotow ani absolwenci liceów pedagogicznych. Gorzej niż 
tegoroczni m aturzyści byli przygotow ani m aturzyści z la t ubiegłych" (sprawozdanie 
U niw ersytetu).

Podobnie niewysoko ocenia kandydatów  zdających na m atem atykę U niw ersytet 
M arii C. Skłodowskiej w  Lublinie. Oto w yjątek  ze spraw ozdania:

„W śród absolwentów  szkół ogólnokształcących nie zauważono specjalnych braków  
w  m ateria le  p rzerabianym  w  szkole. Do negatyw nych zjaw isk należy b rak  um ieję t­
ności precyzow ania om aw ianych zagadnień. W iadomości te  trzeba w yciągać siłą przy 
pomocy szeregu py tań  dodatkowych. U dużej liczby zdających w idać b rak  ku ltu ry  
m atem atycznej, tzn. zrozum ienia konieczności logicznego dowodu, popraw nej nom en­
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k la tu ry  itp. Na ogół b rak  jakichkolw iek zainteresow ań m atem atycznych poza p ro ­
gram em  szkoły średniej.

W śród osób zdających na m atem atykę około 50°/o w ybrało  m atem atykę jako 
k ierunek  studiów  zupełnie przypadkowo, łudząc się, że studia m atem atyczne należą 
do łatw ych, lub  też, że dostanie się na m atem atykę nie nastręcza trudności. K andy­
daci z tró jkam i na św iadectw ie m atu ralnym  popisyw ali się przed kom isją egzam i­
nacyjną słabą znajom ością wiedzy i k u ltu ry  m atem atycznej. Z tego też względu 
pew na część wśród tych, którzy  zdali egzam in i zostali przyjęci, nie rokuje specjal­
nych nadziei na pom yślne kontynuow anie studiów. W ydaje się, że część w iny pono­
szą nauczyciele szkół średnich, k tórzy  nie um ieli w yjaśnić młodzieży, że studia m a­
tem atyczne w ym agają specjalnych uzdolnień11.

S praw a poruszona w  drugiej części cytowanego powyżej w y jątku  ze spraw o­
zdania U niw ersytetu MCS w  Lublinie w iąże się ściśle w  p racą szkół średnich w  za­
kresie gruntow nego i wczesnego poznaw ania uzdolnień i zam iłowań młodzieży oraz 
w yczerpującej inform acji o p ro jektow anych studiach. W ypowiedzi na ten  tem at za­
w arte  w  innych spraw ozdaniach św iadczą o istniejących niedociągnięciach szkół 
w  tej dziedzinie.

„Zgłasza się wciąż sporo kandydatów  nieodpowiednio przygotow anych do studiów  
politechnicznych, co świadczy o wciąż jeszcze słabej pracy  uśw iadam iającej i w y ja­
śniającej szkolnych kom isji rekru tacy jnych . N asuw a się myśl, że w ielu spośród zda­
jących kandydatów  nie jest należycie poinform ow anych o wym ogach i stopniu tru d ­
ności egzam inu konkursow ego na politechnice". (Politechnika Ś ląska im. W. P strow ­
skiego w  Gliwicach, Wydz. Chemii — delegat).

„Rady Pedagogiczne i wychow aw cy jeszcze baczniej w inni obserwować sw oją 
młodzież, poznawać jej uzdolnienia i zam iłow ania i skierow yw ać na odpow iadające 
im uczelnie". (Politechnika W arszawska, Wydz. Łączności —• delegat).

W yrazem  świadomego k ierow ania przez szkoły swoich absolw entów  na określone 
k ierunk i studiów  są opinie w ystaw iane kandydatom  przez szkolne kom isje rek ru ­
tacyjne. Oto k ilka w yjątków  ze spraw ozdań na tem at w spom nianych opinii:

„Opiniowanie kandydatów  przez szkolne kom isje rek ru tacy jne pozostawiało wiele 
do życzenia. N iektóre szkoły w  ogóle nie opiniowały kandydatów , a n iektóre opi­
niow ały bardzo powierzchownie". (Politechnika W rocławska, Wydz. Budow nictw a 
Lądowego — delegat).

„Zdarzały się opinie naw et m ało poważne, zdawkowe, w ydaje się jednak, jakby  
pisane bez przem yślenia". (Politechnika W arszawska, Wydz. M ech.-Techn. — delegat).

Ze spraw ą opiniow ania kandydatów  wiąże się spraw a ocen z m atem atyki na 
św iadectw ach dojrzałości. W prawdzie w  w ielu przypadkach oceny egzam inu w stęp­
nego niewiele różnią się od ocen na św iadectw ie dojrzałości, ale jeszcze w  spraw o­
zdaniach znajdu ją się na ten  tem at następujące wypowiedzi:

„Z darzają się w ypadki dużej rozbieżności ocen z egzam inu w stępnego i egzam inu 
m aturalnego". (Politechnika W rocławska, Wydz. Inżynierii Sanitarnej).

„U kandydatów  stw ierdzono rażące różnice między oceną z m atem atyki na 
św iadectw ie dojrzałości a oceną uzyskaną na egzaminie. Dla przykładu podaje się, 
że 3 kandydatów  z oceną bardzo dobrą i 9 z oceną dobrą na św iadectw ie m atu ralnym  
uzyskało n a  egzam inie ocenę niedostateczną". (Wyższa Szkoła Pedagogiczna w  K ra­
kowie).

„W sześciu przypadkach kandydaci o dobrym  postępie na św iadectw ie m atu ­
ralnym  otrzym ali oceny niedostateczne zarówno z egzam inu piśm iennego, jak  i na 
egzam inach ustnych". (Politechnika W arszawska, Wydz. M ech.-Techn. — delegat).

2. Egzamin pisem ny zaw ierał zadania mieszczące się w  program ach liceum  ogólno-
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kształcącego. Niezawsze były to jednak  zadania typowe, masowo przerabiane w  szkole. 
Zarów no sposób sform ułow ania danych zadania, jak  i u jęcia zagadnienia w ym agał 
w  w ielu przypadkach od zdających samodzielnego rozum owania, w ykazania inw en­
cji, w  zadaniach zaś ze stereom etrii również rozw iniętej w yobraźni przestrzennej. 
Ze względu na selekcyjny, a często konkursow y ch a rak te r egzam inów w stępnych 
do szkół wyższych jest to  zrozum iałe i nauczyciele-delegaci ku rato riów  nie zgłaszali 
na ten  tem at zastrzeżeń. Sform ułow anie zadań wT sposób odm ienny od stosowanego 
w  szkole może w  sposób niekorzystny odbić się n a  w ynikach, o czym świadczy nas tę­
pujący w yjątek  ze spraw ozdania U niw ersytetu  M. C. Skłodowskiej w  Lublinie.

„Zadania egzam inacyjne w  zasadzie nie w ykraczały poza m ateria ł obowiązujący 
w szkołach średnich ogólnokształcących, zredagow ane były jednakże na wzór zadań 
obowiązujących na olim piadach m atem atycznych. Z tego też względu były za trudne  
dla przeciętnego kandyda ta  szkoły średniej, jak  w ykazały w yniki egzam inu pisem ­
nego: 71% ocen niedostatecznych, 28% dostatecznych, 1% dobrych".

Egzamin pisem ny daje rzeczywisty i obiektyw ny obraz poziomu zdających pod 
w arunkiem  zapew nienia całkow itej samodzielności ich pracy. W iele szkół wyższych 
włożyło dużo w ysiłku w  ta k ą  organizację egzam inu pisemnego, aby zabezpieczyć 
się przed odpisywaniem . Je s t to celowe i wskazane, w  przeciw nym  razie ocena po­
ziomu zdających nie jest zgodna ze stanem  faktycznym , jak  o tym  świadczy nastę­
pujący w yjątek  ze spraw ozdania delegata na W ydział Rolny Wyższej Szkoły Rol­
niczej w  Poznaniu:

„Jednak  w yniki p rac pisem nych nie dają  praw dziw ego obrazu, jeśli chodzi 
o ocenę kandydatów  pod względem ich wiedzy i stopnia opanow ania obow iązują­
cego m ateria łu  z m atem atyki, są one zbyt optym istyczne. Przyczyną tego jest fakt, 
że kandydaci siedzieli dość mocno stłoczeni obok siebie i dalsze rzędy wznosiły się 
stopniam i ku  górze tak , że możliwości odpisyw ania były zbyt korzystne, aby tem u 
skutecznie mógł zapobiec nadzór 4 egzam inatorów ".

Mimo że zrelacjonow any przypadek jest. raczej odosobniony, w arto  w  przyszłości 
zabezpieczyć pełną samodzielność p rac egzam inu pisemnego.

Form ie zew nętrznej p rac egzam inacyjnych w iele spraw ozdań poświęca wzm ianki. 
Oprócz dwóch przypadków, w  których  stw ierdza się popraw ę pod tym  względem 
(WSR w  Olsztynie, Wydz. Rolny; PW, Wydz. Masz. Rob. i Pojazdów), w  pozostałych 
spraw ozdaniach silnie akcentuje się b rak i w  tym  zakresie.

Oto n iektóre wypowiedzi nauczycieli-delegatów :
„Prace w  większości w ykonane były n iestarannie, rysunki mało przejrzyste". 

(Politechnika W arszawska, Wydz. Budownictwa).
„Prace pisem ne były przede w szystkim  bardzo n iesta rann ie  napisane. P raca 

porządnie napisana była oglądana przez kom isję jako coś niezwykłego". (Politech­
nika W arszawska, Wydz. Elektryczny).

„Prace pisem ne były na ogół w ykonane niestarannie, b rak  przejrzystości w  ry ­
sunkach. Ta niestaranność w  kreśleniu  spowodowała pom yłki rachunkow e, które 
w  konsekw encji zaważyły na końcowej ocenie zadań". (Akadem ia Górniczo-Hutnicza 
w  Krakowie, Wydz. Geologiczno-Poszukiwawczy).

„K andydaci nie um ieją w ykonyw ać p rac pisem nych. B rak  objaśnień, chaos, n ie­
porządek, n iestaranność w  piśm ie i w  w ykonaniu odpowiednich rysunków ". (Akade­
m ia G órniczo-Hutnicza, Wydz. Górniczy).

„Szata graficzna w ypracow ań bardzo niedbała. Zapis działań chaotyczny bez 
widocznego rozplanow ania obliczeń, co było częstym powodem gubienia się i błędów 
z powodu wadliwego zapisu popraw nej m yśli". (Politechnika Ś ląska im. W. P strow ­
skiego w  Gliwicach, Wydz. Górniczy).
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„Niepokojącą w prost spraw ą jest form a zew nętrzna p rac pisem nych z m atem a­
tyki, nie mówiąc już o brudnopisach, k tóre przecież także pow inny być możliwe do 
spraw dzenia. P rzy  przeglądaniu  niektórych p rac nasuw ało się py tan ie po co do m a­
tem atyki kupu je  się pap ier w  kratkę . Należałoby więc położyć większy nacisk na 
porządne zapisyw anie nie ty lko na p racach  spraw dzających, ale i w  zeszytach 
uczniow skich1'. (Uniw ersytet Łódzki).

Na te j podstaw ie można w ysunąć wniosek, że szkoły średnie nie przyw iązują 
odpowiedniej w agi do form y zew nętrznej p rac pisem nych, nie przyzw yczajają swych 
uczniów do niezbędnego porządku i planowości w  pracy, zaniedbując przez to  rów ­
nież jedną z w ażnych dziedzin oddziaływ ania wychowawczego na młodzież.

Pisem ne prace egzam inacyjne były ocenione z reguły przez dwie co najm niej 
osoby z K om isji Egzam inacyjnej. W spraw ozdaniach nauczycieli-delegatów  K u ra ­
torium  podkreśla się słuszność i obiektywizm  ocen. Jedynie w  kilku  przypadkach 
pokreślono, że w skutek pośpiechu egzam inatorzy b ra li przy ocenie pod uw agę jedynie 
końcowy w ynik rozwiązania, nie spraw dzając sk rupulatn ie toku rozum ow ania zda­
jącego.

Ponieważ niew ielki stosunkowo błąd rachunkow y, czy przeoczenie mogły w pły­
nąć na błędny w ynik, w ystaw iona n a  tej podstaw ie ocena negatyw na nie odpowia­
dała rzeczywistem u poziomowi zdającego.

3. Egzaminy ustne odbyw ały się z reguły system em  tzw. kartkow ym . K artk i 
z tem atam i zaw ierały m ateria ł całego ku rsu  m atem atyki liceum  tak  dobranym i, aby 
różne działy szkolnej m atem atyki były reprezentow ane. Nie wszystkie jednak  k artk i 
zaw ierały zespoły tem atów  o jednakow ym  stopniu trudności.

O staranności, z jak ą  uczelnie przygotow yw ały tem aty  egzam inów ustnych św iad­
czy przykład  Politechniki W arszawskiej, gdzie każda kom isja egzam inacyjna otrzy­
m yw ała na k ró tko  przed rozpoczęciem egzam inu kom plet k artek  z tem atam i, przew i­
dzianym i na dany dzień egzam inu. Zapew nia to  jednolitość w ym agań w e w szystkich 
kom isjach oraz usuw a możliwość „douczania się“ doraźnego kandydatów  zdających 
w  następnych dniach.

Zdający otrzym yw ali py tan ia dodatkowe w  przypadku, gdy nie mogli dać po­
praw nej odpowiedzi na tem aty  w ym ienione na kartce.

W edług zgodnej re lacji nauczycieli-delegatów  kuratoriów  podczas egzaminów 
panow ała atm osfera spokojna. Stosunek egzam inatorów  do zdających nacechow any 
był życzliwością i serdecznością, co w  dużej m ierze zm niejszało stopień zdenerw o­
w ania kandydatów . Egzam inatorzy cierpliw ie czekali n a  odpowiedzi, staw iając w  ra ­
zie potrzeby py tan ia naprow adzające. Nauczyciele-dełegaci kuratoriów  spotkali się 
wszędzie z koleżeńskim  przyjęciem , b ra li czynny udział w  pracach  Komisji, jako 
ich pełnopraw ni członkowie. Oceny z egzam inów ustnych były kolegialne.

4. Mimo podkreślonego na w stępie podniesienia się poziomu kandydatów  na 
studia wyższe egzam iny w ykazały wiele b raków  i niedociągnięć, sygnalizowanych 
w  spraw ozdaniach szkół wyższych i nauczycieli-delegatów . Znajom ość tych braków  
pozwoli nauczycielom  m atem atyki w  szkołach średnich na przedsięwzięcie środków 
m ających na celu ich usunięcie. Podkreślić trzeba bowiem z całym  naciskiem , iż 
poziom absolw entów  szkół średnich  zależy w  pierw szym  rzędzie od nauczyciela, sto­
sowanych przez niego metod, w ym agań staw ianych młodzieży i planowego prow a­
dzenia pow tarzania i ugruntow yw ania wiedzy m atem atycznej uczniów.

Poniżej podaje się w yjątk i ze sprawozdań, odnoszące się do niedociągnięć i b ra ­
ków zdających, k tó re  w ystąpiły  w  czasie egzaminów.

„W szkole nie kładzie się nacisku na elem entarne badania funkcji i ich w y­

141



kresów  poza tradycy jn ie „przerabianym " tró jm ianem  kw adratow ym ". (Uniwersytet 
W arszawski).

„Umiejętność dowodzenia tw ierdzeń, logicznego rozum ow ania i przedstaw iania 
na w ykresie zależności funkcyjnej w ypadła b. słabo. Młodzież m echanicznie rozw ią­
zuje zadania i jeśli spotka coś nie typowego nie po trafi pomyśleć i w yciągnąć odpo­
wiedniego w niosku". (Uniw ersytet W arszawski — delegat).

„Nierówności wyższe od stopnia pierwszego są nadal słabą stroną w  przygotow a­
n iu  absolw entów  szkół średnich. K andydaci w  większości nie um ieli doprowadzić 
rozw iązania do końca i ustalić ostateczną odpowiedź. K andydaci znali podstawowe 
własności nierówności, rozum ieli n a  jak iej podstaw ie dokonać pew nych czynności. 
Nie um ieli jednak  poradzić sobie z nierów nością ułam kow ą, w  k tórej w m ianow niku 
w ystępuje tró jm ian  kw adratow y lub dw um ian, mnożąc w  tym  w ypadku obie strony 
nierówności przez w yrażenie zaw ierające niewiadom ą.

W ielu zdających nie miało w yrobionej w yobraźni przestrzennej. Czworościan 
forem ny, to  „figura", w  k tórej ściany są kw adratam i. Nie po trafili narysow ać sia­
tek  bry ł (szczególnie stożka). Trudność spraw iało rozw iązyw anie zadań, w  których 
w ystępują przekroje brył. Przyzw yczajono młodzież do rozw iązyw ania zadań, w k tó ­
rych należy obliczyć pole pow ierzchni lub objętość.

Trudność również sp raw ia ją konstrukcje według wzorów algebraicznych. N au­
czyciele nie przyw iązują do konstrukcji dużej w agi i p rzerab iają  ten dział niedo­
kładnie. S tw ierdzić należy, że b rak i kandydatów  w  zakresie m ateria łu  naukowego 
sięgają klasy ósmej i dziew iątej. Je st to w ynikiem  tego, że nauczyciele zaniedbują 
pow tarzanie i ugruntow yw anie wiadom ości zdobytych przez młodzież w  niższych k la ­
sach". (Akadem ia Górniczo-Hutnicza, Wydz. Górniczy •— delegat).

„Um iejętności ograniczały się do opanow ania wzorów. Gorzej było już z w ypro­
w adzaniem  wzorów. Większość zdających (około 70%) nie um iała w  ogóle udowodnić 
jakiegokolw iek tw ierdzenia czy w yprow adzić jak iś wzór. Dotyczyło to zarówno tw ie r­
dzeń geom etrycznych (brak pojęcia o dedukcji i system ie dedukcyjnym ) jak  w ypro­
w adzenie elem entarnych wzorów trygonom etrycznych czy algebraicznych.

B raki u jaw niły  się również przy działaniach na potęgach i p ierw iastkach o róż­
nych w ykładnikach, przy usuw aniu  n iew ym iernych w yrażeń w  m ianow niku. Bardzo 
słabo przedstaw ia się pojęcie funkcji. N aw et zagadnienia tró jm ianu  reduku ją  się do 
wzoru na rozw iązanie rów nania 2-go stopnia. K andydaci nie rozum ieją znaczenia 
analizy funkcji kw adratow ej, możliwości zastosow ania tego przy rozw iązyw aniu 
nierów ności itp. S tąd  też b rak i w  ilustrow aniu  graficznym  funkcji, n ieum iejętność 
stosowania graficznych m etod rozw iązyw ania rów nań, stosowania w ykresu  do u ła ­
tw ienia sobie rozw iązania rów nań trygonom etrycznych. O konstrukcyjnych zadaniach 
geom etrycznych kandydaci nie m ają  pojęcia. Nie znają najprostszych konstrukcji, 
a  cóż dopiero bardziej złożonych". (Politechnika Częstochowska).

„Dał się zauważyć u kandydatów  b rak  w yobraźni przestrzennej, b rak  popraw ­
nego definiow ania pojęć m atem atycznych, np. k ą ta  dwuściennego, k ą ta  prostej z p ła ­
szczyzną. K andydaci, oczywiście nie wszyscy, nie rozróżniali pojęcia funkcji trygo­
nom etrycznych k ą ta  ostrego i k ą ta  dowolnego. W idoczny był b rak  precyzji w  w y­
sław ianiu i form ułow aniu definicji i pojęć m atem atycznych, niedokładność, chao- 
tyczność w  wypowiedziach. M iały m iejsce w ypadki, gdzie kandyda t odpowiadał 
językiem  w prost niezrozum iałym , nie m ając żadnego pojęcia o m atem atyce, co do­
wodzi o nieprzygotow aniu do obranego kierunku. Należy stwierdzić, że kandydaci 
nic nie wiedzą o obecnym rozwoju m atem atyki polskiej, nie znają żadnych nazw isk 
słynnych m atem atyków . Na pytanie: „W ymień k ilka nazw isk słynnych m atem atyków  
obecnie żyjących", padła odpowiedź: „Prof. G agarin". (Politechnika Częstochowska).
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„W pracach pisanych w wielu w ypadkach stw ierdzono u zdających b rak  um ie­
jętności w  przetłum aczeniu zadań tekstow ych na język m atem atycznych działań. 
Wciąż jeszcze uderza bardzo słaba o rien tacja w  przestrzeni i nagm inna „ślepota 
przestrzenna”. Z darzają się jeszcze ciągle tak ie błędy, jak : sin 2 x  =  2 sin x; 
2 <  x  <  1, y  a2 =  a. Duże b rak i dały się zauważyć w  nauce o procentach, p lan im etrii 
i w  niektórych działach algebry jak  postępy i ułam ki algebraiczne. K andydaci na ogół 
m ieli trudności w  popraw nym  form ułow aniu swoich myśli, w  definiow aniu naw et 
prostych pojęć i w  um iejętności zapisu danych zadania przy pomocy symboli m a­
tem atycznych. B rak  w praw y w  liczeniu n a  pam ięć. Dotyczy to zarówno działań na

ułam kach jak  również prostych przekształceń. K andydat pisze np. -  =  2; 4 =  2x;

2x =  4; 2x =  x  = 2. W ygląda na to, że przynajm niej niektórzy z nauczycieli nie

ty lko nie zachęcają do skracan ia drogi prowadzącej do w yniku, ale przeciw nie żądają 
uwidocznienia każdego kroku. S tudent ta k i nie nadąży za w ykładem ”. (Politechnika 
Ś ląska im. W. Pstrow skiego w  Gliwicach).

„W w ypracow aniach zauw aża się b rak  naw yku do spraw dzania, co w  wielu w y­
padkach spowodowało, że kandydat nie poszukiw ał popełnionego błędu, k tó ry  byłby 
w  stanie poprawić. Zauw aża się również b rak  ru tyny  w  w ykonyw aniu przekształceń. 
Z błędów n a tu ry  m erytorycznej w ym ienić należy skracanie rów nań  przez czynnik 
zaw ierający niewiadom ą, w skutek  czego kandydaci dochodzą ty lko do niektórych 
rozw iązań rów nania.

S tw ierdzono także powszechny b rak  um iejętności szkicowania w ykresów  pod­
staw owych funkcji. N iektórym  kandydatom  poważne kłopoty spraw iały procenty". 
(Wyższa Szkoła Pedagogiczna w  Gdańsku).

„Dało się zauważyć podczas egzam inów ustnych bardzo słabe opanow anie języka 
m atem atycznego, b rak  um iejętności popraw nego w ypow iadania definicji, działań na 
ułam kach algebraicznych, rozw iązyw ania nierówności, szczególnie m etodą graficzną.

Zdający czekają przy  odpowiedziach na ciągłe py tan ia pomocnicze albo po tak i­
w ania egzam inatora.

B rak  samodzielności i pewności przy rozw iązyw aniu zadania. Je s t to  b łąd  szkoły 
średniej, gdy przy odpowiedziach ucznia w  klasie nauczyciel zadaje m asę dodatko­
wych py tań  naprow adzających a naw et podpow iadających". (Politechnika W arszaw ­
ska, Wydz. M aszyn Roboczych i Pojazdów — delegat).

„Najwięcej tru d u  spraw iał zdającym  rachunek  procentów  (zwykłych), a zw ła­
szcza prośba o zapisanie procentu  w postaci ułam ka zwykłego. W najlepszym  razie 
obliczano °/o regułą trzech. W ykresu funkcji y = s in 2 x  nie zrobił ani jeden z p y ta ­
nych. W artości szczególne funkcji trygonom etrycznych dla 0° lub S0° były na ogół 
niezawodnym  środkiem  na „dobicie” słabego kandydata, nie mówiąc już o rachunku  
pam ięciowym , k tóry  w ydaje się, nie jest chyba prak tykow any w szko.e średniej, gdyż 
py tan ia  w  tym  zakresie uw ażano jako  „krzyw dzące”; każdy z kandydatów  uważał, że 
„m a p raw o” każdy rachunek  wykonać na piśm ie”. (Politechnika Szczecińska, Wydz. 
Budowy Maszyn).

5. Przebieg i w yniki egzam inów w stępnych do szkół wyższych w  zakresie m ate­
m atyk i dostarczyły bogatych spostrzeżeń nauczycielom -delegatom  kuratoriów . Może 
to  mieć poważny w pływ  na dalsze podm esienie poziomu nauczania m atem atyki 
w szkołach średnich. W zw iązku z tym  w ydaje się konieczne, aby w przyszłości udział 
nauczycieli w  egzam inach w stępnych do szkół wyższych uległ zw iększeniu tak , aby 
w  każdej komisji, w  której odbyw a się egzam in z m atem atyk i uczestniczył nauezy- 
ciel-m atem atyk ze szkoły średniej.
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FIZYKA

Egzamin z fizyki obowiązuje:
a) pisem ny i ustny — kandydatów  na fizykę i geofizykę,
b) pisem ny — kandydatów  na astronom ię i filozofię (do w yboru przez kandydata). 

W 1961 r. zastosowano egzam in pisem ny z fizyki w  akadem iach m edycznych w  K ra­
kowie i Łodzi.

c) ustny — kandydatów  na m atem atykę, chemię i geografię uniw ersytetów  i wyż­
szych szkół pedagogicznych; na geologię, pedagogikę (do w yboru przez kandydata); 
n a  wszystkie w ydziały politechnik z w yjątk iem  arch itek tu ry ; na m leczarstwo, techno­
logię drew na i m elioracje wodne wyższych szkół rolniczych; na W ydział Inżynieryjno- 
Ekonomiczny Wyższej Szkoły Ekonomicznej we W rocławiu; na wszystkie wydziały 
akadem ii medycznych oraz na studia w ychow ania fizycznego (do w yboru przez kan ­
dydata).

I. TEMATY EGZAMINU PISEMNEGO NA I ROK STUDIÓW 
W SZKOŁACH WYŻSZYCH W 1961 ROKU

U N I W E R S Y T E T Y

1. U niw ersytet Jagielloński w K rakow ie

dla kandyda tów  na fizy k ę  i astronomię 

W a r i a n t  A

1. Ciało A o w ym iarach znikomo m ałych i m asie m  =  2 kg umieszczone na p rę­
cie P  o długości R = 12 m i znikom o m ałej m asie może się obracać bez ta rc ia  około 
nieruchom ej, poziomej osi O. W ychylone z górnego położenia równowagi ,,1 porusza 
się pod w pływ em  siły ciężkości i siły w yw ieranej przez p rę t P. Ja k ą  siłą działa p ręt 
na ciało A  w  położeniu ,,2” po opisaniu przez p rę t P k ą ta  120°? Ja k a  będzie siła w  ta ­
kich sam ych w arunkach, jeżeli p rę t P  będzie m iał długość 100 razy m niejszą?

4  (-1)

2. Ciało stałe A  p ływ a w  cieczy Ł o tem peraturze t 0C. Stosunek objętości części 
zanurzone'] ciała A  do objętości całkow itej wynosi c =  0,95. W spółczynnik rozszerzal­
ności objętościowej ciała A  wynosi k  =  0,0001/°, a współczynnik rozszerzalności cie-
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czy L  X — 0,001/°. Obliczyć, przy  jak iej tem peraturze T ciało zanurzy się całkowicie 
w  cieczy.

3. Naczynie m iedziane zaw iera 100 g wody o temp. 12°C. Jeżeli doda się 56 g wody 
o tem p. 30°C, to po wym ieszaniu tem p era tu ra  wyniesie 18°C. Ja k i je s t równow ażnik 
wodny naczynia?

4. Podać i objaśnić przykłady zjaw iska in te rferencji św iatła spotkane w  życiu 
codziennym.

W a r i a n t  B

1. P u n k t m ateria lny  P  o m asie m  =  120 g jest zawieszony na nici „p” — piono­
wej i nici „n” poziomej o długości r =  6 m. Po przepaleniu  nici „p” pun k t m ate­
rialny P  porusza się po kole pod w pływ em  siły ciężkości i siły pochodzącej od nici „n”. 
Jak ą  siłą będzie działała nić na p unk t P  w  położeniu „2” po zatoczeniu przez nić 
k ą ta  a =  150°? Ja k a  będzie siła przy tym  sam ym  położeniu „2”, jeżeli długość nici „n” 
będzie r =  60 cm?

2. M amy ogniwa galwaniczne: A  o sile elektrom otorycznej 2V  i o oporze w e­
w nętrznym  2 Q, oraz B — o sile elektrom otorycznej 2 V i oporze w ew nętrznym  1 Q 
połączone przew odam i bezoporowymi, jak  na rys. 1. Co w ykażą woltom ierze i am pe­
rom ierze, włączone do tego obwodu? Co w ykażą woltomierze i am perom ierze, jeżeli

do obwodu włączym y przewodnik o oporze R =  -G  jak  na rys. 2.
3

Uwaga: W pływu przewodów nie uwzględniam y.

Ocena p o z io m u  p rz y g o to w a n ia  m ło d z ie ż y  —  10 145



3. K alorym etr o rów naw ażniku w odnym  12 g zaw iera 100 g wody o tem peraturze 
12°C. Jeżeli do tej wody w rzuci się 100 g pewnego m etalu  o tem p. 100°C tem peratu ra  
po w ym ieszaniu wyniesie 20°C. Znaleźć ciepło właściwe m etalu.

4. Co wiem o zastosow aniu izotopów prom ieniotw órczych?
Wyniki egzam inu: na 159 zdających było: 1 bd, 6 db, 54 dost. i 98 ndst. (61,6%).
Ocena tem atów : Tem at 1 z obu w ariantów  jest zbyt tru d n y  i niejednoznacznie 

sform ułow any. Tem aty opisowe (4) w obu w arian tach  w ybiegają poza program  szkoły 
średniej. We wszystkich tem atach b rak  pow iązania teorii i p rak tyk i, co pozostaje 
w  sprzeczności z istniejącym i te raz  tendencjam i w  nauczaniu  fizyki.

2. Uniwersytet Marii Curie-Sklodowskiej w  Lublinie

dla kandydatów  na fizyką

1. K uchenkę elektryczną, k tó ra  przy napięciu 220 V pobiera z sieci moc 1100 w a­
tów  przyłączono przez opór 51 omów (włączony szeregowo) do napięcia m iędzyfazo- 
wego 380 V. Na kuchence postaw iono naczynie zaw ierające 1,5 1 w ody o tem peratu ­
rze 20°. Po godzinie od chwili postaw ienia wody wyłączono prąd. Obliczyć:

a) Ja k i jest opór kuchenki?
b) Ja k i p rąd  przepływ ał przez kuchenkę podczas ogrzew ania wody?
c) Jak ie było napięcie na zaciskach kuchenki?
d) Ile ciepła w ydzielała kuchenka w jednostce czasu?
e) Ile czasu trw ało  ogrzewanie wody do tem peratu ry  wrzenia?
f) Ile wody zamieniło się w  parę, a ile pozostało?
2. Lam pa o ciężarze 15 kG  zawieszona jest na dwóch sznurkach o długości 1,6 m 

i 1,2 m. Sznury te są umocowane do haków  w bitych w  strop w  odległości 2 m  od 
siebie. Obliczyć siły naciągające oba sznury.

3. W yjaśnić znaczenie słów: eksperym ent, hipoteza, teoria.
W yniki egzam inu: na 61 zdających było: 1 bd, 13 db, 23 dost., 24 ndst. (39%).
Ocena tem atów : Tem aty dobrze dobrane i nie przekraczające program u szkoły 

średniej. Tem at 1 — trudny , ale pow iązany z prak tyką . Nie podano w  nim  wartości 
ciepła parow ania wody.

3. Uniwersytet Łódzki

dla kandydatów  na fizyką

1. B ryła m etalow a waży 3,2 kG  w  pow ietrzu i 2,8 kG, gdy zanurzona jest w  wo­
dzie. B ryła drew niana waży 1,6 kG  w  pow ietrzu. Gdy obie bryły są zw iązane ze sobą 
i zanurzone w  wodzie — ważą 1,2 kG. W yznaczyć gęstość m etalu  i drew na.

2. Ja k ą  prędkość w inna posiadać ku lka  ołowiana m ająca tem peratu rę  20°C, aby 
w czasie zderzenia z jakąś p ły tą została całkowicie stopiona? Zakładam y, że całe 
ciepło pow stałe w  tym  zderzeniu zostało zachowane w  ołowiu. Ciepło w łaściw e oło­
w iu wynosi 0,032 cal/g°, tem p era tu ra  topnienia ołowiu wynosi 327°, jego ciepło topnie­
nia — 5,86 cal/g.

3. M amy do dyspozycji trzy  oporniki. Łączym y je na trzy  różne sposoby, ale 
zawsze tak , aby dwa oporniki były połączone równolegle, trzeci zaś szeregowo do nich.

a) opór takiego uk ładu  wynosi w  tych trzech różnych połączeniach: 20 omów, 
22,5 omów i 30 omów. Ile wynosi opór każdego opornika oddzielnie?

b) W spomniany uk ład  oporników  włączam y między bieguny źródła p rądu  o na­
pięciu 180 V. Ile wynosi napięcie na oporniku w łączonym  szeregowo w każdym  z w y­
m ienionych poprzednio przypadków ?
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c) Ile wynosi całkow ite natężenie p rądu  płynącego przez układ  poprzednio opi­
sanych oporników, gdy wszystkie są połączone szeregowo i gdy wszystkie są połą­
czone równolegle?

W yniki egzam inu: na 61 zdających — 2 bd, 2 db, 27 dost. i 30 ndst. (49,1%).
Ocena tem atów : Tem aty nie w ybiegają poza program  szkoły średniej. Sform uło­

wane są one niezbyt starann ie i dokładnie. W zad. 1 te rm in  „w aży” użyto niew łaści­
wie na określenie ciężaru. W py tan iu  końcowym  pow inien być ciężar w łaściw y a nie 
gęstość. Zadanie 2 — abstrakcyjne oparte na niesłusznych założeniach (ołów pochłania 
całkow ite ciepło). W treści zadań b rak  oznaczeń literow ych, k tóreby u łatw iły  ich roz­
w iązanie. Zadanie nie zw iązane z p rak ty k ą  codziennego życia.

4. Uniwersytet im. Adama Mickiewicza w Poznaniu

dla kandydatów  na fizy k ę

1. Obliczyć siłę P, działającą na pocisk karabinow y o m asie m  — 10 g w chwili 
w ystrzału, jeżeli prędkość pocisku u w ylotu lufy v = 800 m/sek. Długość lufy l =  
=  60 cm.

2. W ja k i sposób można połączyć 2 żarów ki o napięciu pracy 110 V i mocy M 1 =  
=  100 W i M2 =  60 W, oraz ja k i należy dobrać opór zabezpieczający R, aby żarów ki 
mogły być zasilane ze źródła o napięciu 220 V?

3. Zasady działania i zastosowanie lam p elektronow ych.
W yniki egzam inu: na 66 zdających — 2 bd, 35 db, 28 dost. i 1 ndst. (1,5%).
Ocena tem atów : Tem aty 1 i 3 bardzo łatw e. Tem at 2 nieco trudniejszy , ale p rze­

ważnie zadanie tego typu  jest przerab iane w  szkole średniej. W zadaniu  1 chodzi 
chyba o średnią siłę, działającą na pocisk na całej długości lufy. Dobre w yniki egza­
m inu należy chyba związać nie z dobrym  przygotow aniem  zdających, lecz w łaśnie 
z bardzo łatw ym i zadaniam i egzam inacyjnym i. N asuw a się postu lat jakiegoś porów ­
nyw ania tem atów  przed egzam inem  lub centralnego w yznaczania tem atów  przez 
M inisterstw o Szkolnictw a Wyższego, aby stopień trudności dla całej młodzieży był 
jednakow y.

5. Uniwersytet Mikołaja Kopernika w Toruniu

dla kandydatów  na fizy k ę  i astronomię

1. Dla wyznaczenia głębokości studni spuszcza się kam ień tak, aby mógł swo­
bodnie spadać. Po upływ ie czasu t = 6 sek. słyszy się uderzenie kam ienia o pow ierzch­
nię wody. Jak  głęboka jest studnia, jeżeli prędkość głosu v  =  334 m/sek.?

2. Ja k i opór należałoby załączyć szeregowo do żarów ki o mocy P  =  500 W, aby 
świeciła z natężeniem  św iatła rów nym  połowie poprzedniego natężenia. Zakładam y, 
że natężenie św iatła jest w prost proporcjonalne do pobieranej mocy. Napięcie sieci 
wynosi 220 V.

3. Fale elektrom agnetyczne.
W yniki egzam inu: brak.
Ocena tem atów : Tem at I-szy ła tw y z ku rsu  klasy VIII. Tem at I l-g i nieco bardziej 

interesujący, ale także łatw y. Tem at III  — opisowy — bardzo obszerny. Zdający na 
pewno m ieli trudności z ustaleniem  jego zakresu.
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6. Uniwersytet Warszawski

dla kandydatów  na fizykę , astronomię i geofizykę

Tem at I
1. Do wody przechłodzonej o tem p. —12°C wrzucono bardzo m ały kaw ałek lodu. 

Obliczyć, ja k a  część m asy wody zam ieni się w  lód.
2. P rzew odnik w  kształcie koła o prom ieniu r  =  10 cm ustaw iono w  płaszczyźnie 

poziomej w  miejscu, gdzie składow a pozioma m agnetyzm u Ziemi wynosi H 0 =  0,2 Oe. 
W środku tego koła w  płaszczyźnie południka magnetycznego umieszczono k ró tką 
igłę m agnetyczną, k tó ra  w ykazała ką t nachylenia a  =  60°. Gdy przez przew odnik 
przepuszczono prąd  elektryczny o natężeniu i0, w spom niana igła m agnetyczna u tw o­
rzyła z poziomem k ą t p =  70°. Obliczyć natężenie pola magnetycznego w  środku koła, 
wywołanego przepływ em  p rądu  oraz natężenie tego prądu.

3. D yfrakcja św iatła.
T em at II
1. Dwie spirale oporowe — z konstan tanu  i n ikieliny — połączono równolegle. 

Stosunek długości drutów' sp irali L i : L% =  15 :14, stosunek pow ierzchni ich przekro­
jów  poprzecznych Si : S% =  5 :4. Spirale te zanurzono w  dwóch identycznych kalo- 
rym etrach, zaw ierających jednakow e ilości w'ody i zauważono, że po przepuszczeniu 
p rąd u  przez te spirale tem p era tu ra  wody w zrosła w  obu kalorym etrach  jednakowo. 
Obiiczyć stosunek oporów w łaściw ych konstan tanu  i nikieliny.

2. Pom pa napełn ia zbiornik wodą w  ciągu t =  20 m inut. Obliczyć moc silnika 
pompy, jeżeli pojemność zbiornika V =  100 m 3, jego środek znajdu je się na wysoko­
ści h  =  18 m nad pow ierzchnią wody w  źródle oraz w ydajność stosowanej pompy 
wynosi a =  90%.

3. In terferencja  św iatła.
Tem aty nie były do wyboru, lecz każdy kandydat pisał jeden z n ich  zależnie od 

zajm owanego m iejsca na sali.
W yniki egzam inu: na 278 kandydatów  było 40 bd, 78 db, 79 dost. i 81 ndst. (29%).
Ocena tem atów : Zad. 1 i 3 tem. I-go uznać należy za w łaściwe, nie wybiegające 

poza program  szkoły średniej. Zad. 2 nie było objęte program em  tej szkoły i dlatego 
mogło być uznane za zaskakujące w ielu zdających. Zadania tem. I i-g o  należy uznać 
za właściwe.

dla kandydatów  na filozofię

1. Ja k ą  m aksym alną prędkość może mieć m otocyklista, jadący na m otocyklu po 
płaszczyźnie poziomej na torze o prom ieniu krzyw izny r  =  20 m, jeżeli dopuszczalne 
m axim um  nachylenia m otocykla do poziomu celem uniknięcia poślizgu wynosi L = 
=  70°? (g =  9,81 m /sek2).

2. W skazówka galw anom etru  o oporze r  =  59,4 omów w ychyla się o 1 podziałkę 
na skali, gdy przepływ a przez niego p rąd  o natężeniu  i. Ja k i opór bocznikowy należy 
włączyć między zaciski tego galw anom etru, aby p rąd  w  obwodzie o natężeniu u  = ni 
spowodował to  samo w ychylenie w skazów ki? Przeprow adzić rachunek  dla n  =  100.

3. W jakiej odległości od soczewki zbierającej o ogniskowej f =  15 cm  należy 
umieścić przedm iot, aby otrzym ać jego obraz powiększony n  =  5 razy?

Wyniki egzam inu: 9 bd i db, 1 dost. i 1 ndst. (9°/o).
Ocena tem atów : Tem aty w adliw ie sform ułowane. W zad. 1 powinno być chyba 

„m axim um ” a nie „m inim um ” ; ponadto b rak  w zm ianki o pochyleniu to ru  względem
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poziomu. Zad. 2 — zm niejszanie czułości galw anom etru  rozwiązywane jest przeważnie 
jako zagadnienie teoretyczne przy przerab ian iu  boczników prądu. W zad. 3 nie po­
dano, o jak i chodzi obraz, czy o rzeczywisty, a więc odwrócony, czy o prosty, a więc 
pozorny. To w znacznym  stopniu zm ienia w arunk i rozw iązania zadania, które po­
winno być form ułow ane w sposób jednoznaczny.

7. Uniwersytet im. Bolesława Bieruta we Wrocławiu

, dla kandydatów  na fizyk ę  i astronomię

I  term in
1. Potok górski o przekro ju  kory ta s =  3,5 m 2 tw orzy wodospad o wysokości 

k =  10 m. P rędkość wody w  potoku wynosi v = 10 m isek. Znaleźć moc strum ienia.
2. Łańcuch zrobiony ze stopu złota i sreb ra  waży w  pow ietrzu P j =  48 G, w  wo­

dzie P2 =  45 G. Ja k i je s t sk ład  tego stopu, jeżeli wiadomo, że ciężar w łaściwy czy­
stego złota wynosi D1 =  19 G/cms, a sreb ra  D2 =  10,5 G/cm3.

3. Znaleźć ogniskową f  soczewki dw uw ypukłej o prom ieniach krzyw izny R 1 =  
=  25 m m  i R 2 — 40 mm. W spółczynnik załam ania m ateria łu  z którego zrobiono so­
czewkę n  = 1,5. Soczewka znajdu je się w  pow ietrzu.

4. Dwie jednakow e kulk i o prom ieniu r  =  1 cm i m asie m  =  9,81 g — każde za­
wieszone są pionowo w  jednym  punkcie na n itkach  o długości 1=  19 cm. K ulki n a ła­
dowano ładunkiem  tej sam ej w ielkości i tego samego znaku. Ile wynosi ładunek e lek ­
tryczny każdej kulki, jeżeli odchyliły się od siebie o k ą t 2« =  90°?

5. Ile ciepła należy dostarczyć grzejnikiem , ażeby stopić m asę lodu m  =  1,5 kg, 
m ającego tem peratu rę  t  =  —12°, a następnie pozostałą wodę doprowadzić do w rzenia 
pod norm alnym  ciśnieniem , jeżeli ty lko  30®/o ciepła dostarczanego przez grzejn ik  zo­
staje w ykorzystane.

Ocena tem atów : Z tych pięciu tem atów  jedynie tem at 4 może być uznany za w ła­
ściwy, w ym agający szerszych wiadom ości od rozwiązującego. Zadanie 3 w ym aga dla 
rozw iązania znajomości jednego wzoru i podstaw ienia w artości szczegółowych zam iast 
oznaczeń literow ych. Zadanie 5 nadaje się do rozw iązania pamięciowego. Z adania 1 1 2  
zw iązane są z kursem  klasy V III-m ej.

I I  term in
1. Na wózku, poruszającym  się z przyśpieszeniem  a = 1962 cm /sek2 znajduje się 

naczynie z wodą. Ruch wózka powoduje, że pow ierzchnia wody w  naczyniu ustaw ia 
się pod kątem  a  do poziomu. Obliczyć ten  kąt.

2. Na pow ierzchni wody pływ a kaw ałek  jednorodnego lodu. Czy poziom wody 
ulegnie zmianie, gdy lód się stopi?

3. Obliczyć opór zastępczy uk ładu  podanego na rysunku—\AAAAAr W W W
R 2

VW W v i

3

I-

Ri =  1 om
R 2 =  2 omy 
R3 — 3 omy

4. Oko obserw atora je s t na takiej wysokości, że ścianka pustego sześciennego 
naczynia zasłania jego dno. Jeśli naczynie napełnić cieczą to obserw ator w idzi i/3 dna 
naczynia. Ile wynosi współczynnik załam ania te j cieczy?
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dla kandydatów  na filozofię

1. K am ień ślizgający się po lodzie zatrzym uje się po przebyciu drogi s =  48 m. 
Ile wynosi prędkość początkowa kam ienia, jeśli wiadomo, że siła ta rc ia  wynosi 0,06 
ciężaru kam ienia?

2. Dwie m etalowe kulk i: m ałą i w iększą naładow ano elektrycznie do tego samego 
potencjału. Na której kulce będzie większy ładunek? W któ rym  k ie runku  będzie p ły ­
nął p rąd  elektryczny, jeśli ku lk i połączymy przewodnikiem ?

3. Co wiesz o prom ieniotwórczości natu ra lnej.
Wyniki egzam inu na fizykę i astronom ię: 10 bd, 39 db, 67 dost. i 20 ndst. (14,7°/o). 

W yników na filozofię — brak .
Ocena tem atów  (II te rm in  na fizykę). Zadania 1 i 3 w ym agają pewnego przygo­

tow ania i orientacji. N atom iast rozw iązanie zadania 2 zredukuje się do jednego zda­
nia. Z adania na filozofię dobrane starannie.

W Y Ż S Z E  S Z K O Ł Y  P E D A G O G I C Z N E

1. Wyższa Szkoła Pedagogiczna w  Gdańsku

dla kandydatów  na fizyk ę

1. T ram w aj o ciężarze 15 ton porusza się po moście lekko w ypukłym  o prom ie­
niu krzyw izny R =  70 m. Znaleźć prędkość tram w aju , gdy jego parcie na most w y­
nosi P  =  14,5 ton.

2. P rzy jak im  oporze zew nętrznym  bateria  6 ogniw, każde o sile elektrom otorycz­
nej E =  1,9 V i oporze w ew nętrznym  r  =  1 om, daje jednakow e natężenie p rądu  tak  
przy połączeniu równoległym , jak  i szeregowym. Ile w tedy wynosi natężenie prądu 
w  obwodzie?

3. F o tografując ten  sam  przedm iot tym  sam ym  aparatem  raz z odległości di =  
=  16 m, drugi raz z odległości d2 =  10 m, otrzym ano dw a obrazy przedm iotu: jeden 
o wysokości 70 mm. drugi o wysokości 120 mm. Obliczyć ogniskową obiektyw u tego 
aparatu .

4. W ja k i sposób otrzym ujem y technicznie i' doprowadzam y do użytkowników  
energię elektryczną?

Wyniki egzam inu: 21 db, 31 dost. i 32 ndst. (38,1°/o).
Ocena tem atów : Tem aty dobrane starannie. Tem at 4 o pochyleniu praktycznym  

jest może zbyt rozległy. 2

2. Wyższa Szkoła Pedagogiczna w Opolu

dla kandydatów  na fizyk ę

I termin
1. Objętość gazu doskonałego wynosi V =  100 cm3 przy ciśnieniu p =  5 atm. i temp. 

t  =  27°C. Jak ie  będzie ciśnienie gazu, jeżeli naczynie o stałej objętości z gazem ozię­
bimy do tem p. ciekłego pow ietrza. T em peratu ra w rzenia ciekłego pow ietrza wynosi 
T =  79°K.
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2. Dwa akum ulatory  o SEM  Ei =  2,04V i E2 =  1,8V o oporach w ew nętrznych 
Ri =  0,05 oma i R2 — 0,05 oma połączono równolegle do żarów ki na napięcie 2V  
i o mocy 8 W. Jak i p rąd  popłynie z akum ulatora I-go, a ja k i z Ii-go?

3. W prostopadłościennym  naczyniu znajdu je się woda. Światło pada na po­
w ierzchnię pod kątem  45°, załam uje się i pada na boczną ścianę naczynia.

a) Zbadać, czy św iatło ulegnie całkow item u w ew nętrznem u odbiciu od bocznej 
ścianki, czy też wyjdzie z naczynia?

b) Jak i w arunek  musi spełnić k ą t padania, aby na bocznej ściance naczynia 
św iatło uległo całkow item u w ew nętrznem u odbiciu. W spółczynnik załam ania dla 
wody n  =  1,33.

3. Co wiem o prom ieniotwórczości. i
II termin
1. Ja k a  m usiałaby być prędkość głowicy rak ie ty  balistycznej, ażeby na skutek  

ta rc ia  o powietrze uległa stopieniu. T em peratura topnienia m ateria łu  2000°C. Tem ­
p era tu ra  początkowa głowicy 0°C. Ciepło topnienia r =  30 cal/g, ciepło właściwe 
c =  0,11 cal/g°.

2. B ateria  sk łada się z n  =  5 ogniw połączonych szeregowo. Siła elektrom oto­
ryczna ogniwa wynosi 1,4 V, a opór w ew nętrzny R w =  0,3 oma. P rzy jak im  natężeniu 
p rądu  moc użyteczna baterii wyniesie 8 W>

3. Opisać, co zobaczy nurek z głębokości h  =  10 m  na pow ierzchnię wody o współ­
czynniku załam ania n  =  0,7. Wywód uzasadnić.

W yniki egzam inu: 4 db, 57 dost. i 6 ndst. (8,9%).
Ocena tem atów : Tem aty zakresem  treści nie przekraczają program u szkoły 

licealnej. W ich sform ułow aniach zna jdu ją  się jednak  dane zupełnie błędne, które 
mogły zdezorientow ać kandydata. Np. w  zad. 1 z I-go te rm inu  założenia stałości 
objętości naczynia przy jego oziębieniu o przeszło 200° je s t nierealne. W zad. 3 
należało zaznaczyć, że nie bierzem y pod uwagę przechodzenia św iatła przez ściankę 
naczynia, tylko zakładam y, że św iatło przechodzi w prost z wody do powietrza.

W zad. 1 (term in II) chodzi o głowicę żelazną, sądząc po cieple właściwym, 
a w tedy tem pera tu ra  topnienia żelaza podana je st zupełnie błędnie. W zadaniu  3 
współczynnik załam ania n  podany jest błędnie.

A K A D E M I E  M E D Y C Z N E

1. Akademia Medyczna w  Krakowie

dla kandydatów  na w szystk ie  w ydziały

I-sza grupa
1. Źródła energii i przem iany różnych postaci energii.
2. Opisać k ilka przyrządów  elektrycznych, podać cele, jak im  służą i zasady ich 

działania.
3. Obliczyć ogniskową ap ara tu  projekcyjnego, jeżeli z przezrocza 6 cm X 6 cm 

uzyskano obraz 1,8 X 1,8 cm, a odległość obiektyw u od oku la ru  wynosi 6 cm.
Ii-go  grupa
1. Opisać zjaw isko elektrolizy i podać jego zastosowanie.
2. Opisz poznane metody pom iaru długości fa li św ietlnej.
3. Pow ierzchnia staw u wynosi 600 m2. przeciętna głębokość — 120 cm, tem pe­

ra tu ra  wody wynosiła rano 12°C, wieczorem — 17°C. Ile ciepła pobrała woda w  s ta ­
wie w ciągu dnia?

151



III-e ia  g rupa
1. Opisać zjaw isko ruchu  ciepła w  ciałach stałych, cieczach i gazach. W yjaśnić 

jego znaczenie w  technice i życiu codziennym.
2. W yjaśnić zasadę działania lam py Roentgenowskiej.
3. Jak  długo trzeba srebrzyć prądem  4 A przedm iot o pow ierzchni '5 dcm 2, aby 

pokryć go w arstw ą 0 02 m m  srebra? Równoważnik elektrochem iczny srebra 1,118 mg/A 
sek, gęstość sreb ra  — 10,5 g/cm 3 4 5.

IV grupa
1. Ciała stałe, ciekłe i gazowe (podać ogólną charakterystykę).
2. M ikroskop (budowa i zastosowania).
3. M ając trzy  opory: R t =  2 omy, R 2 =  4 omy i R3 =  6 omów, jak ie  możemy 

z nich otrzym ać opory, stosując różne kom binacje połączeń?
V grupa
1. Znaczenie wysokiej w artości ciepła właściwego, ciepła topnienia i ciepła 

parow ania wody dla życia przyrody i człowieka.
2. Opisać k ilka przyrządów  optycznych, podać cele, jak im  służą i zasady d z ia­

łania.
3. Obliczyć koszt miesięcznego p rądu  w  instalacji m ieszkaniowej, w  której 

świeci się przeciętnie przez cztery godziny dziennie 5 żarówek, każda po 60 W, 
gdy jeden k ilow at kosztuje 50 groszy.

VI grupa
1. Zm iany stanu  skupienia ciał.
2. W yjaśnić działanie transfo rm ato ra  (rysunek).
3. Dwa opory: Ri = 4 omy i R 2 = 8 omów połączono równolegle i doprowadzono 

do p unk tu  rozgałęzienia się tych oporów prąd  o natężeniu  i =  15 MA. Jak ie prądy 
płyną w tych rozgałęzieniach?

Wyniki egzam inu: (obejm ują tylko 523 zdających) 38 bdb, 86 db, 252 dost., 156 
ndst. (29,2%>).

Ocena tem atów : Tem aty zestawione na ogół n iestarannie z licznym i błędam i; 
b rak  w  ich sform ułow aniach — jednoznaczności. W zad. 3 gr. I mówi się o obiektywie 
i okularze ap a ra tu  projekcyjnego, podczas gdy przyrząd ten posiada kondensor 
i obiektyw  i daje obrazy powiększone w  znacznej (kilka m) od ap a ra tu  odległości.

W zad. 1 gr. II nie sprecyzowano, czy chodzi także o p raw a elektrolizy. W zad. 2 
gr. I II  nie podano, o jak ą  tu  lam pę chodzi. Zad. 1 gr. IV -tej je s t bardzo ogólne, 
w  zad. 3 gr. V — rażący błąd (powinno być: kilowatgodzina, a nie kilowat).

P y tan ia  i zadania nie przekraczają na ogół p rogram u szkoły średniej, ale stopień 
ich trudności i zakres są bardzo różne.

2. Akademia Medyczna w Łodzi

K andydaci w pisyw ali odpowiedzi na niżej podane 40 pytań.
1. Jak ie w ielkości nazyw am y skalaram i, jakie w ęktoram i?
2. Jak ą  w artość ma przyspieszenie: a) w  ruchu  jednostajnym , b) w ruchu  jedno- 

stajnie-zm iennym ?
3. Jak im  ruchem  porusza się ciało rzucone pionowo do góry?
4. K iedy ciało uzyska w iększą prędkość, czy przy swobodnym spadku z wyso­

kości h, czy przy  zsuw aniu się po rów ni pochyłej z tej samej wysokości? (pomijamy 
w pływ  oporów). Odpowiedź uzasadnić.

5. Od czego zależy zasięg rzu tu  ciała rzuconego nad pow ierzchnią ziemi w  k ie­
ru n k u  poziomym?
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6. Podać definicje i wzory definicyjne: a) m asy w łaściw ej, b) ciężaru właściwego. 
Jak ie są jednostk i tych w ielkości fizycznych? W yprowadzić zw iązek między ciężą-, 
rem  w łaściw ym  a masą.

7. Jak a  jest w artość siły, działającej na ciało poruszające się po okręgu ruchem  
jednostajnym  z prędkością u?

8. Jak  można w  oparciu o praw o g raw itacji obliczyć m asę Ziemi?
9. Co to  jest ciśnienie i w  jak ich  jednostkach się m ierzy?
10. Ja k a  jest zasada działania m anom etru?
11. Jak  zm ienia się prędkość cieczy przepływ ającej przez ru rę  o zm iennym  p rze­

kroju? Ja k  zm ienia się ciśnienie wzdłuż takiej ru ry?
12. Ja k i ruch  nazyw am y harm onicznym ? Ja k  w yraża się wychylenie, prędkość 

i przyspieszenie w  ruchu  harm onicznym ?
13. Jak ie  są cechy dźwięku?
14. Jak  można wyznaczyć prędkość głosu?
15. Co to jest przem iana izobaryczna?
16. Ja k  należy zmienić w arunki, aby p ara  z nienasyconej sta ła  się nasyconą?
17. Co to jest wrzenie?
18. K iedy gaz może być skroplony?
19. Co to je s t silnik cieplny i jak ie są w arunk i jego pracy?
20. Jak  natężenie p rąd u  w przew odniku zależy od napięcia panującego między 

jego końcam i?
21. Co to jest siła elektrom otoryczna źródła p rądu  i jak  można ją  wyznaczyć?
22. Wyliczyć opór zastępczy przy połączeniu „n” jednakow ych oporów „R” : 

a) przy połączeniu szeregowym, b) przy połączeniu równoległym.
23. Przez dwa opory R i =  1 om i R» =  2 omy, połączone równolegle przepływ a 

p rąd  elektryczny. Ja k i będzie stosunek ciepła wydzielonego w  tym  sam ym  czasie 
w  obu oporach na sku tek  pracy prądu?

24. W yjaśnić, na czym polega przepływ  p rąd u  przez elektrolit.
25. Co to jest natężenie pola m agnetycznego i w  jak ich  jednostkach się m ierzy?
26. Jak i jest w arunek  pow staw ania p rądu  indukcyjnego?
27. Jak i p rąd  nazyw am y zm iennym ? Co to  je s t natężenie i napięcie skuteczne?
28. Podać zasadę działania transform atora .
29. Jak a  jest zasada działania triody?

• 30. W yjaśnić, w  ja k i sposób pow stają fale elektrom agnetyczne. W ymienić ro ­
dzaje tych fal.

31. Narysować bieg prom ieni św ietlnych w  pryzmacie. Podać związek między 
współczynnikiem  załam ania i prędkością prom ieni św ietlnych.

32. Co to  jest k ą t graniczny? Jak , znając ką t graniczny, m ożna obliczyć w spół­
czynnik załam ania św iatła?

33. W ykreślić bieg prom ieni św ietlnych w  soczewce skupiającej. Zdefiniować 
pojęcie ogniska, ogniskowej. Podać rów nanie soczewki.

34. Ja k  można wyznaczyć długość fali św ietlnej?
35. Podać m etody uzyskania św iatła spolaryzowanego.
36. Co to jest natężenie źródła św iatła, w  jak ich  jednostkach się m ierzy i jak  

je można wyznaczyć?
37. Podać czynniki w yw ołujące jonizację gazu.
38. Ja k a  je st n a tu ra  prom ieni Rentgena?
39. Co to  są izotopy?
40. Co to jest prom ieniotwórczość?
Ocena pytań i charakteru egzaminu: Egzam inatorom  chodziło o sprawdzenie,
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czy i w  jak im  stopniu kandydaci opanow ali całość ku rsu  fizyki, objętego program em  
szkoły średniej. Tego rodzaju  ch a rak te r egzam inu, gdy kandydat w  stosunkowo 
krótkim  czasie m iał sform ułow ać odpowiedzi na 40 py tań  jest pedagogicznie zupełnie 
w adliwy, gdyż prow adzi do niesłychanego i szkodliwego spłycenia odpowiedzi na 
py tan ia egzam inacyjne i bardzo pobieżnego popraw ienia tych prac. Gdyby pytan ia 
te były tak  form ułowane, że opracowanie ich zredukow ałoby się do odpowiedzi: 
„ tak ” lub „nie”, kandydat możeby zdążył na czas. N iektóre py tan ia (liczne) w y­
m agały jednak  rozpracow ania, np. pyt. 8, pyt. 11, pyt. 12, pyt. 28, pyt. 30 i wiele 
innych. N iektóre z nich były bardzo czasochłonne, jak  np. pyt. 34, pyt. 35, niektóre 
wreszcie były sform ułow ane nie jednoznacznie, np. pyt. 40. T aka form a egzam inu 
obniża jego powagę i pow inna być z p rak ty k i w yelim inow ana. Sam a zasada opie­
ran ia egzam inu na pew nym  „ąu an tu m ” py tań  jest dobra, ale pod w arunkiem , że 
ilość tych py tań  będzie rozsądna (np. około 8—10) i będą one bardzo starann ie opra­
cowane (zredagowane).

Ogólna charakterystyka tematów na egzamin pisemny z fizyki

W większości uczelni wyższych tem aty  na egzam in pisem ny składały  się z 2—3 
zadań rachunkow ych o dość zróżnicowanym  stopniu trudności i z 1—2 tem atów  
opisowych. Zarówno zadania, jak  i tem aty  nie w ykraczały na ogół poza program  
szkoły licealnej (choć niektóre z nich dotyczyły zjaw iska polaryzacji św iatła, akce­
leratorów  i reak torów  atom owych — o których  w  kursie szkoły średniej się nie 
mówi). Zagadnienie w iązania teorii z p rak tyką  i zagadnienia techniczne w ystąpiły 
w zadaniach na ogół słabo. Z byt dużo zadań dotyczyło m ateria łu  z k lasy V III-m ej 
i IX -te j liceum  ogólnokształcącego, natom iast nauka o zjaw iskach elektrycznych 
i św ietlnych znalazła słabe odbicie w  tem atach  zadaniowych. Na egzam in pisemny 
należy układać zadania powiązane z życiem, ponadto zaś — wym agające znajomości 
k ilku  działów fizyki, jak  np.:

1) G rzejnik „elektryczny” o mocy M =  1200 W, dostosowany do napięcia 
U == 220 V m a d ru t oporowy o oporze właściwym  q =  1,25 O m m 2/m i o przekroju  
s =  0,3 m m 2. Obliczyć jego długość. W jak im  czasie „zagotować” w  nim  można 
1 lit r  wody, jeżeli 60°/o ciepła rozprasza się? Ja k i będzie koszt powyższego przy ta ­
ryfie a =  0,39 zł/kWh

lub
2) E lektrow óz ciągnie po poziomym torze pociąg o ciężarze P  =  480 ton z p ręd ­

kością V =  54 km/godz. W spółczynnik oporów ruchu wynosi k  =  0,01. Jakiego n a tę­
żenia prąd  przepływ a przez jego silniki, jeżeli pracu je on pod napięciem  U =  30U0 V.

Takie tem aty są syntetyczne, nastaw ione na zbadanie znajom ości przez ucznia 
większych p artii m ateria łu , na ustalenie jego orien tacji i samodzielności, ponadto 
w  sposób bardzo ścisły w iążą się z p rak ty k ą  i techniką.

Tem aty tzw. opisowe budziły także poważne zastrzeżenia; nie obejm owały one 
bowiem szerszych p artii m ateriału , a dotyczyły zagadnień jednostkow ych. Np. tem at 
„Podaj i opisz zjaw iska, w  których w ystępuje em isja elektronów ” w ym aga od ucznia 
w ykazania szerszych wiadomości, pełnej orientacji i samodzielności. Należy jeszcze 
dodatkowo zwrócić uw agę na n iestaranne form ułow anie tem atów , podryw ających 
ich jednoznaczność, a naw et zaw ierających błędy rzeczowe (np. kW zam iast kWh). 
Eksperym ent w  Łodzi należy uznać za nieudany. Spraw dzenie wiadom ości nie może 
mieć charak te ru  jakiegoś wyścigu, gdyż prow adzi to do w yników  spłyconych, nie 
od tw arzających praw dziw ego przygotow ania kandydata. Można by zachować na
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egzam inie piśm iennym  ch a rak te r testów , z tym  jednak , że kandydat z 40 py tań  m iałby 
odpowiedzieć np. na 10 w edług własnego w yboru, odpowiedzi pow inny być jednak 
odpowiednio rozwinięte.

Przygotowanie z fizyki kandydatów na wyższe studia

Ocena przygotow ania z fizyki kandydatów  na różne k ierunk i studiów  wyższych 
dokonana została na podstaw ie w yników  egzam inów pisem nych, podanych powyżej, 
spraw ozdań kom isji dla doboru kandydatów  na I-szy rok studiów  oraz spostrzeżeń 
przedstaw icieli szkół średnich  — przew ażnie nauczycieli fizyki delegowanych na 
egzam iny przez k u ra to ria  o. s.

Wyniki egzaminu pisemnego porównawczo w latach 1957, 1958, 1959, 1960 i 1961

Liczba zdających Rok
Oceny

bd i db dost. ndst.

572 1957 137 182 253
100% 24,0 31,8 44,2

504 1958 97 198 209
100% 19,3 39,3 41,4

739 1959 109 329 301
100% 14,7 44,6 40,7
1498 1960 502 657 339

100% 33,6 43,8 22,6
1444 1961 378 618 448

100% 26,2 42,8 31,0

Z tego zestaw ienia nie można w yciągnąć żadnych wniosków. Ilość ocen pozy­
tyw nych naprzem ian rośnie i spada (np. w  1960 r.). W ynika z tego, że nie dopra­
cowano się jednolitej m etody oceny prac egzam inacyjnych, an i też nie uzyskano 
jednakow ego stopnia trudności w  tem atach  tych prac. N asuw a się w zw iązku z tym  
wniosek, aby tem aty  na egzam in pisem ny były wyznaczane przez M -stwo Szkol­
nictw a Wyższego. M ożliwa będzie w tedy skala porównawcza, a naw et możliwe będą 
pewne w nioski co do pracy  w poszczególnych szkołach średnich.

Wyniki egzaminu ustnego

Liczba zdających Rok
Oceny

bd i db dost. ndst.
7673 1957 1875 2996 2802

100% 24,4 39,1 36,5
9277 1958 2330 4200 2747

100% 25,1 45,3 29,6
13083 1959 3410 5802 3871
100% 26,1 44,3 29,6
15477 1960 4587 7165 3725
100% 29,7 46,3 24,0
20715 1961 6538 9456 4721
100% 31,5 45,7 ' 22,8
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3. Uwagi o przebiegu i wynikach egzaminów z fizyki 
do szkół wyższych

W yniki egzam inu ustnego z fizyki, jak  w skazuje tab l. 2, stopniowo lecz n ieprzer­
w anie się popraw iają. I tak , gdy w  roku 1957 ilość ocen db i bdb wynosiła 24,4%, 
a ocen ndst — 36,5% ogółu zdających, to  w  roku  1961 ilość ocen db i bdb wzrosła 
do 31,5%, a ilość ocen ndst zm alała do 22,8% ogółu zdających.

Z wypowiedzi członków kom isji egzam inacyjnych — delegatów  kurato riów  o. s. 
w ynika, że na egzam inie pisem nym  kandydaci w ykazali dużą nieporadność w  technice 
rozw iązyw ania zadań rachunkow ych. Tem aty prac egzam inacyjnych zaw ierały p rze­
w ażnie dw a zagadnienia opisowe oraz 1—2 zadania rachunkow e. Młodzież u jaw niała 
duże trudności w opracow yw aniu tem atów  opisowych. Nie um iano w iązać zjaw iska 
z praw em  fizycznym, w ystępow ała duża trudność w  opisyw aniu zjaw isk czy przy­
rządów  fizycznych, co było w ynikiem  w erbalnego nauczania fizyki, nie um iano sam o­
dzielnie rozumować i wnioskować, naw et w  pracach  pisem nych robiono liczne, n ie­
kiedy rażące błędy ortograficzne (Akadem ia M edyczna w  Zabrzu). Lepsze przygoto­
w anie w ykazyw ała młodzież ze szkół ogólnokształcących, gorsze —• młodzież z techni­
ków  zawodowych, a rażąco słabe — młodzież z liceów pedagogicznych. Ponadto 
młodzież nie rozum ie na ogół znaczenia fizyki w  życiu współczesnym (WSP — Gdańsk). 
O rganizacja egzam inów zarówno pisemnj^ch, jak  i ustnych, sta je  się coraz lepsza. 
Egzam inatorzy ze strony szkół wyższych w ykazali dokładną znajomość program u 
fizyki w  szkole średniej i nie wyszli poza ten  program  przy uk ładan iu  tem atów  za­
równo na egzam in ustny jak  i pisem ny. Nieliczne w y jątk i nie podryw ają tezy po­
przedniej. Z ogrom ną starannością organizowano egzam in w stępny z fizyki na aka­
demie medyczne. Aby zabezpieczyć całkow itą bezstronność w  ocenie p rac egzam ina­
cyjnych pisem nych zbierano te  prace od kandydatów  bez ich nazw isk lecz z odpo­
w iednim i num eram i; do swojej p racy kandydat załączał kopertę  zalakow aną 
z podaniem  nazwiska. Nazwiska te  u jaw niano już po popraw ieniu  prac. Popraw a 
i ocena tych p rac budzi zastrzeżenia. Oceny w ystaw iono bowiem  bez uzasadnienia; 
opuszczano także poważne rzeczowe błędy. (Akad. Med. w  Krakowie).

Egzaminy zarówno pisem ne jak  i ustne odbywały się w  atm osferze pogodnej, 
pełnej życzliwości dla młodzieży. W  pew nych przypadkach zaobserwowano zbyt sze­
roką ingerencję egzam inatora w  wypowiedzi kandydata , przez co przebieg egzaminu 
trac ił na w yrazistości (Ak. Med. w  Zabrzu).

Na egzamin ustny egzam inatorzy przygotow ali na odpowiednich k artk ach  zestawy 
pytań, zamieszczając n a  każdej kartce  przew ażnie 4 py tan ia  z zakresu program u 
szkoły średniej.

A oto przykład  jednej z k a rtek  (Ak. Med. w  Poznaniu)
1. F.uch jednostajn ie zm ienny
2. P rzem iana izochoryczna
3. Obwód elektryczny. P raw o Ohma.
4. Pod jak im  kątem  należy skierow ać prom ień św ietlny na pow ierzchnię szkła 

(n = 1,5), aby k ą t załam ania w ynosił 30°?
K artk a  ta  obejm uje, jak  widać, 3 tem aty  teoretyczne i jedno zadanie. N orm alnie 

przygotow any kandydat nie pow inien mieć żadnych trudności z opracowaniem  w szyst­
kich zagadnień, zaw artych w  tej kartce.

K andydaci w yciągali k a r tk i system em  losowym i przed egzam inem  m ieli na 
ogół 15—20 m inut czasu na przygotow anie się do odpowiedzi. W w ielu przypadkach 
egzam inatorzy staw iali py tan ia naprow adzające. Tzw. py tań  „podchwytliwych" na 
ogół nie spotykano. W edług spostrzeżeń delegatów  z ram ienia kuratoriów  okr.
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szk. kandydaci — absolwenci szkół z bieżącego roku byli lepiej przygotowani, niż 
kandydaci — absolwenci szkół z la t ubiegłych. Delegaci stw ierdzają zgodnie, że 
kandydaci z dobrym i lub  bardzo dobrym i ocenam i z fizyki na m aturze odpowiadali 
dobrze i w ykazyw ali dobre przygotowanie. Nieliczne w y jątk i (głównie dotyczą one 
szkół małomiasteczkowych) nie podryw ają reguły. Na egzam inie ustnym  nie zw ra­
cano n a  ogół uw agi na stronę labo ra to ry jną w  przygotow aniu kandydatów . P rze ja­
w iało się to  w  fakcie, że na tym  egzam inie praw ie zupełnie nie korzystano z żadnych 
pomocy naukow ych do nauczania fizyki, zadow alając się odpowiedziam i w erbalnym i.

Obserw atorzy egzam inów w stępnych, sygnalizując dobre przygotow anie tych 
egzam inów ze strony organizacyjnej oraz popraw iające się na ogół przygotowanie 
młodzieży, zw racają ciągle jeszcze uw agę n a  poważne b rak i w  wiadom ościach rze­
czowych młodzieży. I tak  np. na egzam inie do Ak. Med. w e W rocławiu kandydaci 
nie znali p raw ie zupełnie m ateria łu  z działu „A tom istyka11, nie rozum ieli zjaw iska 
sam oindukcji, nie um ieli narysow ać biegu prom ieni św ietlnych w  spektroskopie, nie 
rozum ieli term inu: „W idma em isyjne", nie um ieli nic powiedzieć na tem at zjaw iska 
polaryzacji, m ieszali zjaw iska in te rferencji i dy frakcji św iatła. Z innych uczelni 
sygnalizowano także słabą znajomość elem entów  z fizyki współczesnej, optyki głów­
nie fizycznej, nie rozum iano pojęcia poła elektrostatycznego i nie um iano zdefiniować 
potencjału  w  danym  punkcie pola. W ystępowały trudności w  popraw nym  sform uło­
w aniu  p raw  Ohm a i K irchhoffa, m ieszano ogniwo galwaniczne z elektrolizą nie 
rozróżniano pary  nasyconej od nienasyconej, m ieszano pojęcia m asy i ciężaru, nie 
rozróżniano w ektorów  od skalarów , mieszano jednostki pracy i mocy, oraz pojęcia 
ciśnienia i parcia, wykazywano nieznajom ość zjaw iska fotoelektrycznego, zasady 
działania kondensatora, pow staw ania i rozchodzenia się fa l elektrom agnetycznych, 
in terpretow ano prom ienie Rentgena jako odbite prom ienie katodowe, nie rozum iano 
pojęcia tem peratu ry  krytycznej.

K andydaci w ykazyw ali rażącą niekiedy nieporadność w  w iązaniu teorii z p ra k ­
tyką, m ieli trudności z rozw iązyw aniem  zadań rachunkow ych, nie um ieli kreślić 
biegu prom ieni św ietlnych w  przyrządach optycznych (np. w  m ikroskopie), w ykazy­
w ali słabą znajomość budow y m aszyn i urządzeń technicznych.

Delegaci ku ratoriów  okr. szk. n a  egzam iny w stępne stw ierdzają n a  ogół lepsze 
przygotow anie kandydatów  do egzam inu niż w  la tach  ubiegłych, zw racają jednak  
uw agę n a  liczne przykłady zupełnego chaosu w  wiadom ościach młodzieży. I tak  
np. młodzież nie um iała rozróżnić siły dośrodkowej i odśrodkow ej; prom ieniow anie 
„beta" odchyla się od bieguna m agnetycznego północnego, bo on jest dodatni, 
a w iązka „alfa" — od bieguna południowego, bo on jest ujem ny.

W w ielu w ypowiedziach delegatów  stw ierdza się, że opisy zjaw isk fizycznych 
były popraw niejsze tam , gdzie uczniowie przerab iali ćwiczenia laboratoryjne.

Na egzam inie w stępnym  na Politechnikę W arszawską spotykano się z wieloma 
przykładam i nauczania zupełnie werbalnego.

W śród kandydatów  n a  uczelnie wyższe można było rozróżnić dwie grupy:
1. G rupę kandydatów , k tó ra  przygotow yw ała się starannie, naw et poza szkołą 

do egzam inu w stępnego z fizyki; ci kandydaci w ykazali na egzam inie dobre przy­
gotowanie,

2. grupę kandydatów , zdających egzam in z fizyki bez przygotow ania, w  pewnym  
stopniu — przypadkow o; tacy kandydaci w ykazyw ali rażące b rak i w  wiadom ościach.

Na ogół stw ierdza się, że oceny z fizyki n a  św iadectw ach m atu ralnych  pokry­
w ały się z ocenam i na egzam inie wstępnym .

Egzam iny ustne z fizyki przebiegały w  atm osferze spokoju i życzliwości dla 
zdających.
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Ze strony k ilku  delegatów  kurato riów  okręgów szkolnych zgłoszono jednak  za­
strzeżenia co do atmosfery, egzam inu. Otóż niektórzy egzam inatorzy prowadzili 
egzam in nerwowo, w  szybkim tem pie, nie pozw alali na nam yślanie się młodzieży, 
lecz w  razie zaham ow ania w  przebiegu egzam inu w ydaw ali polecenia przejścia do 
następnego tem atu. Ta tak ty k a  ujem nie w pływ ała na samopoczucie młodzieży i ob­
niżała na ogół przebieg i w yniki egzam inu. Na szczęście tak ie  p rzypadki były na 
ogół w yjątkow e.

i .  Charakterystyczne wypowiedzi

D e l e g a t  KOS w  R z e s z o w i e  n a  W y d z i a l e  M a t e m a t y k i ,  F i z y k i  
i C h e m i i  U n i w e r s y t e t u  M a r i i  C u r i e - S k ł o d o w s k i e j  w  L u b l i n i e .

„W większości w ypadków  kandydaci na m atem atykę i fizykę w ykazali, że są 
dostatecznie przygotowani. Były jednak  odpowiedzi piękne i błyskotliw e, a także 
bardzo słabe tak  z m atem atyki, jak  i fizyki.

Niektórzy kandydaci, m ając do opisania pew ne typow e doświadczenie nie mogli 
sobie z tym  poradzić, tw ierdząc, że nie w idzieli danego przyrządu lub  doświadczenia. 
P rzy referow aniu  pew nych zagadnień z fizyki w ykazywali, że opanow ali je  w  sposób 
w erbalny. Wiedzieli, że tak  jest i tak  być m usi ale nie um ieli wytłum aczyć, dlaczego".

2. D e l e g a t  KOS w  K a t o w i c a c h ,  n a  W y d z i a l e  B u d o w n i c t w a  
P o l i t e c h n i k i  Ś l ą s k i e j .

„Odpowiedzi kandydatów  były różne. Były bardzo dobre, dobre, rzeczowe po­
p arte  przykładam i, po k tórych było widać, że kandydat jest dobrze przygotow any do 
studiów  technicznych. Tych jednak  było m ało bo około 20, chociaż stosunkowo więcej 
niż w  roku ubiegłym . Byli to przew ażnie tegoroczni absolwenci szkół ogólnokształ­
cących, k tórzy na m aturze uzyskali z fizyki oceny bardzo dobre i dobre. Reszta, to 
kandydaci, k tórzy w  szkole średniej z fizyki otrzym ali oceny przew ażnie dostateczne 
i ci odpow iadali słabo, w ykazując często słabe opanowanie, albo zupełny b rak  pod­
staw owych wiadom ości z fizyki, takich, jak  np. pojęcie pracy  i jednostek pracy, 
ruch  jednostajny, ruch  zm ienny, ruch  drgający i harm oniczny, rezonans m echa­
niczny, akustyczny i elektryczny, p raw a gazowe, zasada budow y term om etrów , w y­
tw arzanie i zastosowanie prądów  indukcyjnych, praw o Ohm a dla obwodu, rozm ie­
szczenie ładunków  elektrycznych na pow ierzchni przewodnika, analiza widmowa, 
budow a spektroskopu itd. Dla przykładu podaję k ilka charakterystycznych odpo­
wiedzi tych kandydatów . Np.: kandydatka, om aw iając skale term om etryczne mówi, 
że 0°C odpowiada —273°K, a tem p era tu ra  —273°K jest to tem p era tu ra  krzepnięcia 
rtęci. Inna kandydatka mówi, że cechą ruchu  jednostajnego jest to, iż jego prędkość 
jest proporcjonalna do drogi. Jeden  z kandydatów  mówi, że praw o gazów dosko­
nałych brzm i: ciśnienie gazu rozchodzi się we wszystkich k ie runkach”.

3. D e l e g a t  KOS w  K r a k o w i e  n a  W y d z i a l e  G ó r n i c z y m  A k a ­
d e m i i  G ó r n i c z o - H u t n i c z e j  w  K r a k o w i e .

„Większość kandydatów  wszystkich typów  szkół bardzo słabo m a przyswojone 
i opanow ane wiadom ości z fizyki. Szczególne b rak i w ykazano w  dziale elektryczności, 
w  optyce, a przede w szystkim  — w  fizyce współczesnej. Młodzież nie wie, co to  są 
izotopy, jak a  jest n a tu ra  św iatła, co to  są prom ienie Rentgena. W ogóle, jeśli m ło­
dzież m a pew ne wiadomości, to nie wie, jak ie są ich zastosow ania w  praktyce. 
Trudność spraw iały  i pozostawały bez odpowiedzi py tan ia: „Dlaczego Słońce z Z ie­
m ią się nie zderzy, w szak się w zajem nie p rzyciągają?” „Jak i zysk daje p rasa  hy­
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drau liczna?” „Na czym zyskujem y przy użyciu bloków, na pracy, czy na sile?” itp. 
Zdarzały się liczne przypadki, że kandydaci nie po trafili dać definicji ciepła w łaści­
wego i kalorii, m yląc je ze sobą, że nie wiedzieli, co to jest ciepło parow ania, ciepło 
topnienia, sam oindukcja...

W edług K om isji nadal pokutu je w erbalne opanow anie m ateria łu  naukowego. 
K andydaci tw ierdzili, że n iektórych doświadczeń, o k tó re  py tano  w  szkołach nie 
przeprowadzono. Dotyczyło to  głównie optyki i elektryczności”.

4. D e l e g a t  KOS w  Ł o d z i  n a  W y d z i a l e  E l e k t r y c z n y m  P o 1 i- 
t e c h n i k  i Ł ó d z k i e j.

„Na podstaw ie danych m ożna w yciągnąć wniosek, że w yniki egzaminów z fizyki 
w roku 1961 są lepsze, niż w  roku ubiegłym . D ają się również zauważyć pełniejsze 
wiadomości u absolw entów  szkół zawodowych...

Oceny na św iadectw ach m atu ralnych  są często wyższe, niż na egzaminie, lecz 
różnica wynosi najwyżej 1 stopień. Absolwenci szkół zawodowych w ykazyw ali b rak i 
w  wiadom ościach z następujących zagadnień: rodzaje widm, sposoby ich otrzym y­
w ania, wyznaczanie prędkości głosu m etodą K undta, oscylacyjny charak te r w yła­
dowań kondensatora, potencjał elektryczny i jednostk i potencjału.

Absolwenci szkół ogólnokształcących w ykazyw ali b rak i w  następujących zagad­
nieniach: składanie sił, zjaw isko fotoelektryczne, pojem ność elektryczna, prom ienio­
twórczość natu ra lna , induk to r i transfo rm ato r itd “.

5. W y ż s z a  S z k o ł a  P e d a g o g i c z n a  w  G d a ń s k u  ( o p i n i a  u c z e l n i ) .
„Analiza w yników  egzam inu wstępnego n a  k ierunek  fizyki w ykazała, że szkoły

średnie posiadają szereg osiągnięć:
1 . pobudzają w  większym, niż swego czasu, stopniu do zainteresow ania naukam i 

ścisłymi,
2. lepiej przygotow ują kandydatów , przy czym jednocześnie następuje w yrów ­

nanie się poziomu we w szystkich szkołach, co łączy się z lepszą form ą pracy m eto- 
dyczno-dydaktycznej oraz ogólnym podwyższeniem kw alifikacji zawodowych n a ­
uczycieli.

Za zjaw isko ujem ne należy uznać ciągle jeszcze m ałe zrozum ienie roli fizyki 
w  życiu współczesnym. Absolwenci, szkół ogólnokształcących, a jeszcze bardziej 
liceów pedagogicznych, znają m ateria ł szkolny w  sposób katechizm owy, nie um ieją 
łączyć teorii z p rak tyką".

6. A k a d e m i a  M e d y c z n a  w  P o z n a n i u  — W y d z i a ł  L e k a r s k i  
( o p i n i a  u c z e l n i ) .

„K andydaci w adliw ie form ułu ją p raw a fizyczne np. praw o K irchhoffa i Ohma, 
nie po trafią  rozróżnić pary  nasyconej od nienasyconej, parow ania od wrzenia, nie 
um ieją przeprow adzać konstrukcji obrazów w  soczewkach i zw ierciadłach, a szcze­
gólnie typu rozpraszającego, nie um ieją w łaściwie zdefiniować tak ich  pojęć, jak  m asa 
właściwa, ciężar, ciśnienie, czy parcie, nie rozróżniają w ystarczająco w ektorów  od 
skalarów . Rozwiązywanie zadań naw et najprostszych jest u kandydatów  rzadko 
spotykane. B rak  znajomości podejścia do rozw iązania zadania.

O ceniając ogólnie odpowiedzi można stw ierdzić b rak  właściwego przygotow ania 
kandydatów  z fizyki. Przew aża w erbalne uczenie się przedm iotu, co w  przypadku 
fizyki prow adzi do zupełnego chaosu pojęć i zjaw isk u kandydata . B rak  system a­
tyczności w  ugruntow aniu  m ateria łu  prow adzi do tego, że kandydaci n a  każdy 
czasem tem at po trafią  powiedzieć k ilka słów, lecz nie po trafią  rozw inąć zdania. 
Jedną z głównych trudności jest nieum iejętność form ułow ania ścisłego m yśli i w y­
ciągania wniosków z om awianych faktów ".
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CHEMIA

Egzam in ustny z chemii obowiązuje kandydatów  na chem ię i biologię w  un iw er­
sytetach i wyższych szkołach pedagogicznych, na geologię w  uniw ersytetach, na 
akadem ie medyczne, w eterynarię  i technologię ro lną w  wyższych szkołach ro ln i­
czych, do w yboru zaś przez kandydata  na egzam inie w stępnym  do wyższych szkół 
w ychow ania fizycznego.

W roku 1961 przeprow adzony został egzam in 'p isem ny  z chem ii w  A kadem ii 
M edycznej w  Łodzi i w  Wyższej Szkole Pedagogicznej w  K atowicach.

Wyniki egzaminów ustnych w latach 1957, 1958, 1960 i 1961

Liczba zdających Rok
O ceny

bd i db dost. ndst.

1620 1957 500 555 565
’ 100% 30,8 34,4 34,8

1732 1958 689 617 426
100% 39,7 35,7 24,6

5371 1959 1832 1785 1754
100% 34,1 33,2 32,6

5915 1960 2250 2170 1495
100% 38,0 36,7 25,3

6745 1961 2658 2355 1732
100% 39,4 34,9 25,7

Wyniki egzaminu pisemnego w Wyższej Szkole Pedagogicznej w Katowicach w r. 1961

Liczba Rok Oceny
U w agi

zdających bd i db dost. ndst.

47
100%

1961 8
17,0

28
59,6

11
23,4 Egzamin testowy zastosowany po raz 

pierwszy
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W roku 1961 nauczyciele szkół średnich uczestniczyli po raz drugi w  egzam inach 
w stępnych n a  wyższe uczelnie nie tylko jako obserwatorzy, ale jako pełnopraw ni 
członkowie kom isji egzam inacyjnych.

Uwagi o przebiegu egzam inów w stępnych na wyższe uczelnie w  roku  1961 zostały 
sporządzone na podstaw ie 24 spraw ozdań nauczycieli chem ii szkół średnich oraz 
7 opinii wyższych uczelni, k tóre po zakończeniu egzaminów nadesłano do M inister­
stw a Szkolnictw a Wyższego.

W A kadem ii M edycznej w  Łodzi po raz drugi przeprowadzono egzam in pisem ny 
z chemii, k tóry  podobnie jak  w  roku ubiegłym  stanow ił w yłączną podstaw ę przy 
kw alifikow aniu kandydatów . Pisem ne w ypracow anie obejm owało 40 niżej podanych 
py tań  i zadań:

Tem aty egzam inu pisemnego z chemii w  Łodzi:
1. Co głosi praw o zachow ania m asy i jakie w arunk i pow inny być zachowane 

podczas doświadczeń, ażeby potw ierdzić słuszność tego praw a? K tórzy uczeni i w  k tó ­
rym  w ieku sform ułow ali niezależnie od siebie praw o zachow ania masy?

2. Ułożyć rów nania dwóch dowolnych reakcji typu  syntezy i na ich podstawie 
w yjaśnić ilościowo praw o stałych stosunków wagowych.

3. Napisać w zory cząsteczek trzech pospolitych gazów, będących substancjam i 
prostym i i trzech —• będących związkami, czyli substancjam i złożonymi.

4. Podać treść p raw a w ym iernych stosunków  objętościowych i udowodnić je 
na jednym  z przykładów  reakcji: syntezy wody, am oniaku lub  tlenku  azotu.

5. Z jakiego p raw a wywodzi się pojęcie objętości gram ocząsteczki gazu i jaka 
jest jej w artość liczbowa?

6. Co przyjęto  jako jednostkę tlenow ą względnej m asy atomowej? Podać z p a­
m ięci m asy atomowe: wodoru, helu, węgla, azotu, siarki, sodu, chloru.

7. O pierając się na danych z punktów  5 i 6 obliczyć gęstość w łaściw ą tlenku
węgla. ,

8. O bjaśnić pojęcie rów now ażnika chemicznego p ierw iastka i podać, z których 
p raw  wywodzi się.

9. Obliczyć rów now ażnik chemiczny m agnezu m ając dane w artości z nas tępu ją­
cego doświadczenia: spalono 1,825 g czystego d ru tu  magnezowego, a m asa zebranego 
tlenku  wynosi 3,020 g.

10. Podać przykład  reakcji katalizow anej i k ró tko  w yjaśnić udział katalizatora 
oraz podać jak ie substancje są powszechnie stosowane w  tym  charakterze.

11. Co w yraża liczba atom owa Z (porządkowa) p ierw iastka w  odniesieniu do jego 
jądra?

12. P rzedstaw ić budow ę atom u chloru i na tym  przykładzie krótko opisać skład 
ją d ra  atomowego oraz sfery pozajądrow ej.

13. Co nazyw am y izotopam i pierw iastków . Napisać symbole i nazw y dwóch izo­
topów trw ałych  i dwóch izotopów prom ieniotwórczych. P rzy sym bolach dopisać 
liczby charak teryzujące dane izotopy.

14. Na czym polegają przem iany prom ieniotwórcze i jak ie rodzaje prom ienio­
w ania em itu ją n a tu ra ln e  p ierw iastk i radioaktyw ne?

15. K tóre p ierw iastk i należą do grupy wapniowców? Napisać symbole i dopisać 
nazw y pierw iastków  te j grupy.

16. Obliczyć zaw artość procentow ą pierw iastków  w  w odorotlenku w apniow ym  
m ając daną m asę atom ową Ca (M. at. Ca == 40,0).

17. K tóre p ierw iastk i należą do grupy chlorowców? K rótko opisać jak  zm ieniają 
się n iektóre w łasności fizyczne chlorowców ze w zrostem  ich liczb atomowych Z.
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18. Objaśnię, proces dysocjacji elektrolitycznej na przykładzie dysocjacji kw asu 
węglowego.

19. K tóre związki (o jakich  własnościach) zalicza się w edług teorii dysocjacji 
elektrolitycznej do kwasów, a k tó re  do zasad? Jak ie  jony w  roztworze decydują
0 jego odczynie kwaśnym ?

20. Napisać wzory i nazw y dwóch różnych soli sodowych i dwóch soli w apnio­
wych kw asu węglowego.

21. P rzedstaw ić rów naniam i chemicznym i trzy  sposoby otrzym yw ania soli w  róż­
nych reakcjach.

22. Między jakim i związkam i zachodząca reakcja  nazyw a się reakcją  zobojęt­
niania? Napisać przykładow o rów nanie jednej reakcji zobojętniania oraz podać jak i 
jej tow arzyszy efekt energetyczny.

23. Obliczyć z dokładnością do 0,1, ile gram ów  w odorotlenku barow ego reaguje 
z 5 g kw asu siarkowego. (M. at. Ba =  137, 4; S =  32,1).

24. Dać przykład  soli ulegającej hydrolizie i ułożyć rów nanie odpowiedniej re ­
akcji. Dopisać jak i jest odczyn roztw oru. ^

25. Omówić alotropię przynajm niej na przykładach dwóch p ierw iastków .' Czy
1 w  jak ich  w arunkach  odm iany alotropowe mogą przechodzić jedne w  drugie.

26. Ja k i jest skład pow ietrza? Podać przybliżone ilości procentow e najw ażniej­
szych, a ilościowo niezm iennych składników  pow ietrza. Na jak ie sfery dzieli się 
um ownie atm osferę ziemską?

27. K tóre ze składników  pow ietrza służą jako surowiec i są eksploatowane 
w  skali przem ysłowej? Dać przykład  sposobu przemysłowego zużytkow ania p rzynaj­
m niej jednego z gazowych składników  pow ietrza.

28. W jakiej dzielnicy Polski i w  okolicy jakiego m iasta  odkryto  bardzo znaczne 
złoża rud  m iedzianych; w  jak iej miejscowości na granicy polsko-niem ieckiej eksplo­
a tu je  się bogate złoża w ęgla i jakiego gatunku?

29. W jakiej miejscowości w ojew ództw a łódzkiego rozw ija się w  okresie powo­
jennym  górnictwo rud  żelaznych?

30. Obliczyć, k tó ra  z ru d  żelaznych: hem aty t czy m agnety t zaw iera procentowo 
więcej żelaza (M. at. Fe =  55,8).

31. Jak ie  w łasności chemiczne węgla spraw iają, że istn ieje ogrom na ilość związ­
ków  organicznych i jak ie jeszcze przybyw ają nowe w  procesie syntez?

32. Objaśnić zjaw isko izomerii i podać dw a przykłady izomerów różnych ro­
dzajów  związków organicznych.

33. Ułożyć rów nanie reakcji chlorow ania propenu (propylenu) i dopisać nazwę 
p roduktu  reakcji. (Wszystkie wzory związków należy pisać struk tu raln ie , wzory 
tzwr. kreskowe).

34. Z jak ich  związków otrzym uje się estry? N apisać rów nanie reakcji otrzym y­
w ania dowolnego estru  i podać jego nazwę.

35. Obliczyć potrzebne ilości alkoholu etylowego i kw asu masłowego do reakcji, 
gdy stosunek molowy tych związków dobieram y jak  2 :1

36. Napisać rów nanie reakcji nitrowania- benzenu, przy tym  wzory należy przed­
staw ić s truk tu raln ie .

37. Do jakiego rodzaju  związków organicznych należą: glikoza i fruktoza? N api­
sać wzory s tru k tu ra ln e  tych związków i podać ich polskie nazwy.

38. Obliczyć procent wagowy roztw oru wodnego, k tó ry  zaw iera 1 mol glikozy 
w  1000 gram ach roztworu.

39. N apisać 2 wzory am inokwasów i w yjaśnić jak ie związki pow stają z nich 
w  żywych ustrojach.
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40. Napisać wzór s tru k tu ra ln y  (kreskowy) m ocznika i obliczyć procentow ą za­
w artość azotu w  tym  związku.

Egzamin pisem ny z chemii przeprow adzono również w  Wyższej Szkole Pedago­
gicznej w  K atowicach. Był to pierw szy tego rodzaju  egzam in w  te j uczelni, z tym  
jednak, że kandydaci zdaw ali chem ię także ustnie. Egzamin pisem ny objął grupę 
47 zdających, egzam in ustny  składało 44 kandydatów . K andydaci otrzym ali w  form ie 
testu  20 py tań  i zadań.

Tem aty tego egzam inu były następujące:
1. W w yniku syntezy 1 g m etalu  z tlenem  otrzym ano 1,4 g związku. Jak i jest 

rów now ażnik m etalu?
2. Ile g rozpuszczalnika znajdu je się w  240 g 40fl/o kw asu solnego?
3. Napisać wzory 3-ch kwasów, k tóre w  gram ocząsteczce zaw ierają  1, 2, 3 g ra- 

m orów noważniki w odoru.
4. Obliczyć gram orów now ażnik tlenku  w apnia.
5. Ile gram orów noważników  w odorotlenku potasowego zużyjemy 'do całkowitego 

zobojętnienia 100 m l 0,1 n  roztw oru kw asu chlorowodorowego?
6. Ile litrów  dw utlenku sia rk i otrzym am y w  w arunkach  norm alnych, jeżeli 

połączym y sia rkę z 1 m olem  tlenu?
7. Ile atom ów w odoru jest w  1 m olu tlenku  wodoru?
8. Obliczyć gęstość w zględną dw utlenku siark i w  odniesieniu do tlenu, jeżeli 

oba gazy zna jdu ją  się w  tem peraturze 20°C i pod ciśnieniem  760 m m  Hg.
9. Ile g glinu trzeba roztworzyć w  2 n roztw orze kw asu siarkowego, aby otrzy­

mać 2 gram orów now ażniki siarczanu glinowego?
10. Ile litrów  m etanu  (CH4) w  w arunkach  norm alnych otrzym am y z 1 mola 

węgliku glinu?
11. Ja k i jest końcowy p roduk t w  procesie Solvay‘a?
12. K tóre z w ym ienionych soli hydrolizują z odczynem kwaśnym ?

ZnCl2, Fe(N03)3, N an03, Ca3(P0 4)2, CrCl3, A ł2S0 4)3.

13. Wypisz w szystkie wzory znanych kw asów  pochodnych siarki.
14. W w yniku jakich  reakcji m ożna dokonać następującego cyklu przem ian:

Cu -» C uS 04 -» Cu(OH)2 -> CuCl2 CuO Cu

15. W w yniku jak ich  reakcji m ożna dojść od etanu  do octanu etylu?
16. Do jak iej grupy związków zaliczamy podstaw owe substancje, k tóre wchodzą 

w  skład mydła?
17. Czy praw o w ielokrotnych stosunków  Wagowych jest zaprzeczeniem  praw a 

stałych stosunków  wagowych?
18. K iedy b lacha żelazna jest w  m niejszym  stopniu korodowana, przy pokryciu 

cynkiem  czy cyną?
19. Dlaczego cynk znajdu jący  się w styczności z m iedzią roztw arza się w  kw asie 

solnym  szybciej niż cynk czysty?
20. W ypisać wzory k ilku  związków, k tóre m ożna w ykryć płynem  Fehłinga 

względnie am oniakalnym  roztw orem  azotanu srebra.
Tem aty p rac pisem nych były na ogół łatw e, niezbyt obszerne i obejm owały 

szereg podstaw owych wiadomości. S form ułow ania i zakres niektórych py tań  budzą 
jednak  pew ne zastrzeżenia. W przypadku Łodzi można dla przykładu zwrócić uwagę 
na py tan ia 13 i 35. Pierw sze egzekwuje szczegóły symboliki, k tóre w  szkole średniej 
nie są szerzej uw zględniane i u trw alane, w drugim  natom iast nie wiadomo bliżej, 
o jak ie ilości chodzi — alkoholu etylowego i kw asu masłowego. W przypadku K ato-
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wic m ożna w skazać py tan ia  16 i 18. W pytan iu  16 autorow i chodziło chyba o sub­
stancje, z których, w  w yniku reakcji, tw orzy się mydło. D obra zaś odpowiedź na 
py tan ie 18 może być przypadkowa, co bez żądania choćby skrom nego uzasadnienia 
trudno  jest ustalić. W obu przypadkach za wiele było tem atów  dotyczących praw  
i pojęć chemicznych, w  m ałym  zaś stopniu uwzględniono chem ię p ierw iastków  
i związków, oraz zagadnienia z technologii chemicznej. W iele py tań  trzeba znowu 
uznać za zbędne, gdyż w  nieco innej form ie egzekwowały te  sam e wiadomości.

Egzamin pisem ny z chemii jest dla młodzieży szkolnej tru d n ą  form ą egzam ino­
w ania. Młodzież ta  napotyka jeszcze duże trudności w  ustnym  form ułow aniu odpo­
wiedzi i wobec tego prace pisem ne w ypadają zawsze znacznie słabiej. W zasadzie 
w  szkole średniej nie są stosowane w ypracow ania klasow e z chemii, różne zaś inne 
form y p rac pisem nych uczniów- z chem ii są skrom ne i ograniczone. Egzamin pisem ny 
z chem ii stw arza więc młodzieży dodatkowe trudności podczas egzam inów w stępnych 
n a  wyższe uczelnie, wobec małego doświadczenia i m ałej w praw y, jak ie może ona 
zdobyć w  szkole średniej w  pisem nym  opracow yw aniu zagadnień chemicznych. 
Zdający załam ują się często na drobnych szczegółach, k tóre uszły im z pam ięci i stąd 
niejednokrotnie w ypływ a b rak  odpowiedzi na n iektóre py tan ia lub też ich opraco­
w ania są nieudolne. Pomocnicze py tan ia egzam inatora nie mogą pomóc delikw en­
towi, i w  ten  sposób nie m ożna zupełnie pew nie zorientow ać się, oraz ocenić nale­
życie, gdy chodzi o przygotow anie kandydata. Mogą o tym  świadczyć oceny prac 
pisem nych i oceny ustnych odpowiedzi zdających z chem ii w  Wyższej Szkole Pedago­
gicznej w  K atowicach.

Oceny z egzam inu pisem nego grupy 47 osób i z egzam inu ustnego grupy 44 osób 
w ypadły jak  następuje:

bd db dst ndst

z egzaminu pisemnego (47 osób) — 8 28 11
„ ustnęgo (44 osoby) 2 19 17 6

Z zestaw ienia w yników  egzaminów z chem ii w  roku 1961 i w  porów naniu z la ­
tam i poprzednim i wypada, że przygotow anie kandydatów  nie uległo popraw ie, tak, 
jak  tego należało oczekiwać po przeniesieniu ku rsu  chem ii organicznej z kl. V III 
do kl. X  i po w prow adzeniu chemii jako przedm iotu nauczania do kl. X I. Tak jednak  
nie jest. Okazało się bowiem, że poziom przygotow ania kandydatów  dość znacznie 
się podniósł, ale w  dużej m ierze zwiększyły się też w ym agania staw iane zdającym. 
S tąd  też liczbowe rezu ltaty  w  roku  1961 są niem al tak ie  sam e jak  w  roku ubiegłym. 
W la tach  poprzednich egzekwowanie wiadom ości z chem ii organicznej było- bardzo 
ograniczone, a naw et je  pom ijano. Tym razem  żadnej ulgi już nie było i kandydaci 
w  dość szerokim  zakresie odpowiadali również na py tan ia z chemii organicznej. 
Poza tym  w ym agania zwiększyły się także z tej racji, że młodzież uczyła się chemii 
o jeden rok dłużej i to w  najwyższej k lasie XI szkoły średniej ogólnokształcącej.

Lepsze przygotow anie młodzieży z chemii w  roku  1961 stw ierdzają p raw ie wszy­
scy nauczyciele szkół średnich, uczestniczący w kom isjach egzam inacyjnych, w ynika 
to też z opinii wyższych uczelni: Poziom przygotow ania młodzieży z chemii pod­
niósł się jednak  nie ty lko n a  skutek  w prow adzenia nowego i lepszego program u 
nauczania chemii w  szkole średniej ogólnokształcącej, ale przede wszystkim  dlatego, 
że nauczyciele p racu ją  lepiej i nauczanie chem ii opiera się już w  większej m ierze 
na dem onstracjach nauczycieli i na ćwiczeniach laboratory jnych  uczniów. S tąd  też 
wniosek, że szkoła średnia p racu je coraz w ydajniej.



Trzeba jednak  stwierdzić, że poziom przygotow ania młodzieży z chem ii w  szko­
łach średnich nie jest jeszcze całkowicie zadaw alający. Dobre przygotow anie nie 
obejm uje jeszcze wszystkich szkół i w szystkiej młodzieży. Je st ono niejednolite 
i w  przygotow aniu młodzieży z różnych szkół w ystępują często bardzo poważne 
różnice. K andydaci w ykazali na ogół znajomość prostych zjaw isk chemicznych, lecz 
niejednokrotnie nie po trafili ich w yczerpująco i popraw nie objaśnić. Dało się stw ier­
dzić, że dla w ielu kandydatów  chem ia jest w iedzą „książkową" — zjaw iska poznają 
nie z ich przebiegu, ale z opisu. Duża liczba kandydatów  nie tylko nie um iała zasto­
sować podstaw owych pojęć i p raw  chemicznych, ale w ykazała ich zupełną n iezna­
jomość i nie po trafiła  ich zdefiniować. Okazało się, że duży procent zdających m iał 
w iadom ości powierzchowne, opanow ane pam ięciowo i m echanicznie, bez należytego 
rozum ienia zagadnień chemicznych. P rzykre zaś jest w  tym, że młodzież mie zdaje 
sobie często spraw y, iż nie jest dobrze przygotow ana do egzaminu.

Osobliwym zjaw iskiem  w  roku sprawozdawczym  i w  porów naniu z ubiegłym i 
la tam i były w yjątkow o duże b rak i w  wiadom ościach jak ie kandydaci w ykazywali 
z zagadnień z technologii chemii, objętych program em  nauczania chemii w  szkołach 
średnich ogólnokształcących. F ak t ten  podkreśla ją  mocno praw ie wszystkie spraw o­
zdania z przebiegu egzaminów. Poza tym  należy zwrócić uw agę n a  rażącą nieum ie­
jętność w  obliczaniu procentów , k tó rą  dostrzega się podczas egzam inów w stępnych 
na wyższe uczelnie już od szeregu la t i bez w idocznej popraw y. Jednym  z bardzo 
licznych przykładów  nieznajom ości rachunku  procentowego jak ą  w ykazują kandy­
daci, może być przykład  następujący: zdający obliczył, że przez rozpuszczenie 25 g 
substancji w  100 g rozpuszczalnika otrzym ujem y roztw ór 25°/o. Indagow any przez 
egzam inatora nie po trafił w yniku uzasadnić, i naw et nie zdaw ał sobie spraw y z po­
pełnionego błędu. Oświadczył wreszcie, że w  szkole nie uczył się o stężeniu procen­
tow ym  roztworów.

Chyba przykład  dość jaskraw y, k tó ry  w skazuje na jakieś zaniedbanie w  szkole 
średniej, k tó re  jak  najszybciej pow inno być zlikwidowane. Młodzież m usi w yjść ze 
szkoły średniej z dobrze opanow anym  prostym  rachunkiem  procentowym , gdyż jest 
on bardzo potrzebny naw et w  codziennym życiu każdego człowieka.

R ejestr braków  w  przygotow aniu kandydatów  z chemii, k tóre zauważone zostały 
podczas egzaminów, przedstaw ia się jak  następuje:

1 . n ieum iejętność określania i posługiw ania się podstaw owym i pojęciam i che­
m icznym i jak : pierw iastek, wartościowość, gram oatom , gram ocząsteczka, gram o- 
równoważnik, m asa atomowa, m asa cząsteczkowa, szereg homologiczny, izom eria itp.

2. m ała znajomość i słaba technika pisania wzorów struk tu ralnych  cząsteczek 
związków chemicznych, oraz rów nań chemicznych, szczególnie w  u jęciu  jonowym,

3. słabe w iązanie wiedzy chemicznej z układem  okresowym,
4. niew łaściw a in te rp re tac ja  zjaw isk elektrolizy, dysocjacji elektrolitycznej, 

hydrolizy, zjaw iska am foteryczności,
5. gorsza znajomość m etali i ich związków, aniżeli niem etali,
6. słabe opanow anie praktycznych zastosowań chemii, głównie zaś procesów p ro ­

dukcji przem ysłowej kw asów : solnego, siarkowego, azotowego, p rodukcji sody, n a ­
wozów azotowych, szkła, cem entu, m etali, cukru, alkoholu itp.,

7. nieum iejętność rozw iązyw ania naw et stosunkowo prostych zadań stechio- 
m etrycznych, szczególnie zaś obliczania stężeń roztworów,

8. bardzo m ała znajomość rachunku  procentowego,
9. młodzież w ykazyw ała za m ałą jeszcze samodzielność w  m yśleniu.
M aturzyści ze szkół ogólnokształcących zdaw ali lepiej niż w  la tach  poprzednich.

W porów naniu z nim i kandydaci ze szkół zawodowych byli znacznie gorzej, często
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zaś zupełnie źle przygotowani. Żle w ypadły egzam iny abiturientów  z techników  
felczerskich, w eterynaryjnych, rolniczych, farm aceutycznych. Dla przykładu można 
podać, że w  jednej kom isji na 20 zdających felczerów  tylko 2 p rzyjęto  na akadem ię 
medyczną. Szczególnie kom prom itujący b rak  wiadom ości z chem ii w ykazali k andy ­
daci z liceów dla pracujących.

W yniki egzam inów obniżały rażące i kom prom itujące odpowiedzi absolwentów 
z la t ubiegłych, k tórzy byli już studentam i i naw et po raz p ią ty  próbow ali dostać 
się na stud ia wyższe. Szczególnie w  tych grupach zdającej młodzieży m ożna było 
w ysłuchiw ać następujących  odpowiedzi:

1) Zasady są to substancje śliskie.
2) Al (OH)3 o trzym uje się przez rozpuszczenie Al lub  AI2O3 w  wodzie.
3) Tlen o trzym uje się z w ody działaniem  sodu:

2 Na +  H20  =  NaOH +  O

4) D ziałaniem  wody na węgiel otrzym ujem y m etan i tlen:

C +  h 2o  =  CH4 +  O

5) W oda z rzeki jest wodą ciężką, a woda destylow ana jest wodą lekką.
P rzed przystąpieniem  kandydata  do egzam inu kom isje zapoznaw ały się dokładnie

z jego życiorysem, pochodzeniem społecznym oraz opinią szkolnych kom isji re k ru ta ­
cyjnych. Opinie szkoły były zawsze b rane pod uw agę przy kw alifikow aniu na studia 
wyższe i były one kom isjom  bardzo pomocne. N iejednokrotnie opinia szkoły decydo­
w ała o przyjęciu kandydata . Opinie szkół o swych ab itu rien tach  były na ogół obiek­
tyw ne, w nikliw e i zgodne z opiniam i kom isji o kandydatach. Były w praw dzie jeszcze 
rozbieżności, ale w  porów naniu z la tam i ubiegłym i w  dużo m niejszym  procencie. 
Podobnie przedstaw iała się w  roku 1961 spraw a stopni n a  św iadectw ach dojrzałości, 
k tó re  lepiej pokryw ały się z ocenami, jak ie uzyskiw ali kandydaci z egzaminów 
w stępnych.

Ogólna ocena egzam inu kandyda ta  była uzgadniana kolegialnie i przy udziale 
nauczycieli szkół średnich, będących członkam i kom isji egzam inacyjnych. Oceniano 
na ogół obiektyw nie i sprawiedliw ie.

Gdy chodzi o trafność w yboru k ierunku  studiów  przez zdających trudno  było to 
stw ierdzić na podstaw ie egzam inów w stępnych. Można było tylko nieco zorientować 
się, że młodzież w ybiera często zawód zupełnie przypadkowo. K om isje próbowały 
badać zainteresow ania kandydatów  danym  zawodem m. in. na podstaw ie znajomości 
odpowiedniej lek tu ry  popularno-naukow ej. Okazywało się też, że częstokroć kandy­
daci nie zdaw ali sobie spraw y z ch arak te ru  i trudności podejm ow anych studiów  
i decydowali o przystąpieniu  do egzam inu w stępnego n a  dany k ierunek  studiów  
dopiero w  ostatniej chwili. Z tego też względu w ielu kandydatów  nie pow tarzało 
m ateria łu  i do egzam inu specjalnie się nie przygotowywało. Na m edycynę i farm ację 
zgłaszało się w yjątkow o dużo młodzieży bardzo słabo przygotow anej.

O rganizacja egzam inów w stępnych nie budziła w łaściw ie w iększych zastrzeżeń. 
P race kom isji były przew ażnie zorganizowane dobrze i w  w ielu przypadkach niem al 
wzorowo. Egzaminy przebiegały w  poważnej i bardzo przyjem nej oraz przyjacielskiej 
atmosferze. Na ogół nie było pośpiechu i kandydaci nie denerw ow ali się. S tosunek 
członków kom isji do zdających był nacechow any dużą życzliwością i dobrą wolą, 
czego dowodem były n ie jednokrotnie dodatkowe py tan ia naprow adzające kandydata, 
gdy nie mógł sobie poradzić z tem atem . W ybitny tak t, spokój, łagodność i pedago­
giczne podejście stw arzały  dobrą atm osferę dla zdających. Raczej nie zdarzało się, 
a w  każdym  razie w  nielicznych w ypadkach, by zdający został dotknięty  cierpką
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uw agą. N aw et w  przypadkach zupełnej ignorancji przedm iotu ze strony zdających, 
nie zm ieniał się w  stosunku do nich nastró j przychylności całej komisji. Profesorow ie 
wyższych uczelni podchodzili do kandydatów  wyrozum iale, ale asystenci czasem za­
pom inali się i trak tow ali kandydatów  jak  studentów  podczas kollokwiów. W związku 
z tym  w yłania się problem  egzam inatora podczas egzam inów wstępnych.

Mimo wysiłków, jak ie  poczyniono już, by egzam iny w stępne na wyższe uczelnie 
cechował obiektywizm  i były one wszędzie przeprow adzone jednakow o, mimo woli 
do sal egzam inacyjnych w krada się jeszcze subiektywizm , gdy chodzi o w ym agania 
i ocenę odpowiedzi kandydatów . Jednolitość p rac kom isji uniem ożliw ia b rak  odpo­
w iednich k ry teriów  ocen oraz ściśle ustalonych w ym agań. Różni egzam inatorzy dość 
różnie egzam inują i odnoszą się do zdających. Jedn i tra k tu ją  egzam in jako rozmowę 
na zadane pytania, ale w  sposób ustalony przez siebie zahaczają o trudniejszy  bądź 
łatw iejszy m ateria ł. Inn i uw ażają, że skoro kandydat m iał k ilkanaście m inut czasu 
na przygotow anie się do odpowiedzi, ich rola ogranicza się tylko do w ysłuchania tego 
co powie kandydat, a następnie do w ystaw ienia oceny. Jeszcze inni „strzelają" py­
taniem  w  kandydata, gdy ten  zbliża się do egzam inatora. W prawdzie py tan ie tak ie 
w iąże się z jakim ś zagadnieniem  sform ułow anym  n a  kartce  bardzo ogólnie, ale 
zwykle dezorientuje ono zdającego, gdyż przygotow ał on sobie inny plan odpowiedzi. 
Poza tym  w yłania się też spraw a zmęczenia egzam inatorów . Egzam inator inaczej 
py ta i ustosunkow uje się do odpowiedzi kandydata, gdy nie jest zmęczony, i wówczas 
gdy jest zmęczony. Dość duże różnice w ystępują w  egzam inach przeprow adzonych 
przed południem  i po południu, oraz w  pierw szych i ostatnich dniach egzaminów.

Podczas egzaminów nie stosowano żadnych pomocy naukow ych. W większości 
przypadków  nie było naw et tabeli układu okresowego pierw iastków , co niejedno­
krotnie stw arzało kandydatom  duże trudności. K andydaci zdaw ali przeważnie przed 
całą kom isją, odpowiadali pojedynczo i oddzielnie z poszczególnych przedmiotów. 
Bywało jednak  i tak , że odpowiedzi kandydatów  nie słyszeli wszyscy członkowie 
komisji, gdyż jednocześnie odpytyw ano 2 osoby, z dwóch przedm iotów . Zdarzało się 
też, że w  jednej sali pracow ały 3 kom isje i głośne odpowiedzi jednych kandydatów  
przeszkadzały innym.

Egzaminy ustne przeprow adzane były system em  kartkow ym . K andydat otrzym y­
w ał zasadniczo 3 py tan ia: z chem ii ogólnej, nieorganicznej i organicznej. Jedno z nich 
było zwykle połączone z obliczeniem chemicznym. P y tan ia  były na ogół łatw e i ściśle 
dostosowane do program u nauczania chemii w  szkole średniej ogólnokształcącej. Na 
ogół w ym agały one od kandydata  myślenia. Jeżeli zdarzały się, zresztą wyjątkowo, 
py tan ia wybiegające poza program  nauczania chemii w  szkole średniej, na skutek  
zastrzeżeń wnoszonych przez nauczycieli, uczestniczących w  kom isjach były one sk re­
ślane, odpowiedzi zaś na nie nie uwzględniano. Świadczyło to, że tego rodzaju  p y ­
tan ia  były staw iane przez egzam inatorów  nieświadom ie, ale mogły szkodzić zdającym. 
W jednej z kom isji usunięto py tan ia dotyczące rodzajów  jedw abi sztucznych i alko­
holi wyższych. W innej natom iast skreślano następujące py tan ia: piridyna, kwasy 
w ielokarboksyłowe, jak ie procesy zachodzą przy pow staw aniu piany z mydeł, w yzna­
czenie rów now ażnika N a2 SgOg w  reakcji z jodem, otrzym yw anie w apnia, arsenu, 
chromu, m anganu. Egzam inatorom  przeważnie znane były program y nauczania chemii 
w  szkole ogólnokształcącej, ale przy uk ładan iu  py tań  k ierow ali się głównie podręcz­
nikam i. P y tan ia  niektórych kom isji budziły jednak  najrozm aitszej natu ry  zastrzeże­
nia. W wielu przypadkach nie uwzględniono py tań  z chem ii organicznej, zdarzało się 
też, że zwłaszcza zadania na obliczenia chemiczne były zbyt trudne. Było też i tak, 
że k a rtk i zaw ierały py tan ia z zakresu jednej klasy lub były zbyt ogólne. W n iek tó­
rych kom isjach wobec m ałej liczby przygotow anych k artek  egzam inacyjnych, pytania
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z pierw szych d n i pow tarzały  się  w  dniach następnych. P y tan ia  staw iane niekiedy 
przez egzam inatorów  dezorientow ały zdającego, gdyż były niesprecyzowane lub nie­
zbyt jasno sform ułowane. W trudnym  np. położeniu staw iały  kandydata następujące 
zestawy pytań:

1. a) sód,
b) tłuszcze,

2. a) glin,
b) reakcje rozpoznawcze białek,

3. a) otrzym yw anie zasad, 
b) alkohole,

4. a) chlorek sodu, 
b) glikoza,

i jako pytanie c) zawsze zadanie na obliczenie chemiczne.
K andydaci mieli zawsze dość dużo czasu na przygotowanie się do odpowiedzi po 

w ylosowaniu k a rtk i z pytaniam i.
Należy zwrócić w iększą uwagę na m etodyczne opracowyw anie py tań  egzam ina­

cyjnych. I

Przykłady wypowiedzi przedstawicieli szkół średnich

1) Egzamin w stępny dla kandydatów  na chem ię U niw ersytetu  Jagiellońskiego.
„W porów naniu do la t ubiegłych, znacznie zm alała dysproporcja między ocenami,

w ystawionym i na św iadectw ach dojrzałości i na egzam inach w stępnych, zwłaszcza, 
gdy chodzi o przeskoki od oceny bardzo dobrej do niedostatecznej. Jednak  w  n iek tó­
rych szkołach tak ie rozbieżności ocen jeszcze się pojaw iają. Świadczy to o stosowa­
nym liberaliźm ie, względnie o tendencji uzyskania „lepszych w yników  nauczania” 
w  statystycznym  zestawieniu... Z chem ii poziom przygotow ania tegorocznych absol­
w entów  szkół ogólnokształcących i Technikum  Chemicznego w  K rakow ie był na ogół 
dobry. Zdaw ali kandydaci (dość liczni) bardzo dobrze przygotow ani, k tórzy pam ię­
ciowo i rozumowo opanow ali cały m ateriał, w idocznym było logiczne m yślenie che­
miczne i szybka orientacja... S tosunek egzam inatorów  do zdających był życzliwy 
i przychylny. Egzam inatorzy w ykazyw ali duży ta k t i opanowanie, słuchali z cierpli­
wością różnych, nieraz bardzo słabych i nieudolnych odpowiedzi. Bezpośredniość, nie 
wybieganie poza ram y program u oraz bardzo przystępnie form ułow ane py tan ia n a ­
prow adzające nie mogły u kandydatów  wywoływać trem y lub zdenerw ow ania. W y­
m agania nie były za wysokie a oceny ustalano kolegialnie...“ .

2) Egzamin w stępny dla kandydatów  na biologię U niw ersytetu Łódzkiego.
„Egzamin ustny odbywał się system em  kartkow ym . K andydaci otrzym ali 3 py ­

tan ia  z chemii, k tóre dotyczyły zarówno łatw iejszych jak  i trudniejszych p artii m a­
te ria łu  nauczania. Zakres py tań  pokryw ał się z program em  szkoły średniej i obej­
mował zagadnienia z chemii ogólnej, nieorganicznej i organicznej. T rudniejsze i b a r­
dziej zawiłe partie  m ateria łu  program ow ego były pom ijane. Egzam inatorom  chodziło 
nie ty lko o ustalenie zasobu wiedzy chemicznej u kandydata, ale również o stw ier­
dzenie, czy nadaje  się on do podjęcia wyższych studiów  na obranym  kierunku. 
Niektórzy kandydaci zapytani dlaczego jako k ierunek  studiów  obrali biochemię nie 
um ieli przekonyw ująco swej decyzji uzasadnić. N iektórzy bardzo m ało wiedzieli 
o w ybranym  k ie runku  studiów.

Młodzież zdaw ała różnie, jednak  w  porów naniu z ubiegłym i la tam i znacznie 
lepiej, i ocen niedostatecznych było stosunkowo mało. Chem ia organiczna w ypadła 
już znacznie lepiej. Były odpowiedzi w ykraczające poza program  szkoły średniej,
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inteligentne, przem yślane i głębokie. D aw ali je przeważnie ci, k tórzy uczestniczyli 
w Olimpiadzie Chemicznej i ci, k tórzy zdaw ali chem ię na egzam inie dojrzałości. 
Stw ierdziłem  również popraw ę w  rozum ieniu zasadniczych pojęć chemicznych oraz 
z zakresu  procesów utlen ian ia i redukcji...”.

3) Egzamin w stępny dla kandydatów  na chem ię w  Wyższej Szkole Pedagogicz­
nej w  Katowicach. „...U różnych kandydatów  stopień przygotow ania tak  jak  z każ­
dego innego przedm iotu był różny. Większość zdających w ykazało jednak  dobrą zna­
jomość chem ii w  zakresie szkoły średniej. Lepiej niż dotąd m ieli opanow any m ateria ł 
z chemii organicznej. Dość duże b rak i w ykazali kandydaci w  rozw iązyw aniu zadań, 
p isaniu  rów nań jonowych, reakcji u tlen ian ia i redukcji, oraz w  opisach przebiegu 
niektórych procesów technologicznych. Przygotow anie kandydatów  do obranego k ie­
runku  studiów  było na ogół dość dobre...”.

4) Egzamin w stępny dla kandydatów  na A kadem ię M edyczną w  Białym stoku.
„...Egzamin przebiegał w  przyjem nej atm osferze przy  dużej życzliwości dla zda­

jących. G runtow nie były analizow ane odpowiedzi kandydatów , ich dokum enty i opi­
nie szkoły. Czyniono wszystko co ty lko było możliwe, by jak  najlepiej ocenić k a n ­
dydata i jego kw alifikacje do studiów  na obranym  kierunku.

P y tan ia  były na ogół łatw e i nie w ykraczały poza program  nauczania chemii 
w  szkole średniej. Były one naw et łatw iejsze niż na egzam inie dojrzałości (np.„cha­
rak te ry s tyka  chlorowców, szereg napięciowy m etali, m etody otrzym yw ania kw asu 
azotowego, roztw ór w łaściw y i koloidalny itp.). Egzam inatorom  nie chodziło o w y­
czerpujące i szczegółowe wiadomości, ale przede w szystkim  o zbadanie zdolności kan ­
dydata do samodzielnego i logicznego m yślenia, jego zainteresow ań, oraz możliwości 
podjęcia przez niego studiów  wyższych. Dlatego też egzam in przekształcał się często 
w  rozmowę egzam inatora z kandydatem ... Jakkolw iek  poziom przygotow ania m ło­
dzieży z chemii był trochę lepszy niż w  la tach  ubiegłych, to jednak  dużo odpowiedzi 
było niezadow alających, a naw et wręcz dyskw alifikujących szkołę średnią. Na przy­
kład  jedna ze zdających nie p o trafiła  określić co nazyw am y związkiem  chemicznym 
a co m ieszaniną. Nic nie w iedziała o suchej destylacji drew na. Inna nie po trafiła  
nic powiedzieć o praw ie Avogadro i otrzym yw aniu miedzi. Ja k  zwykle pow tarzał się 
ten  błąd, że kandydaci znali jakieś zagadnienia od strony teoretycznej, ale nie um ieli 
w ykorzystać posiadanych wiadomości. Na przykład  większość kandydatów  wiedziała, 
że gram ocząsteczki niektórych substancji w  stanie gazowym i w arunkach  norm alnych 
zajm ują objętość 22,4 litr. Jeżeli jednak  trzeba było tę  wiadomość w ykorzystać przy 
rozw iązyw aniu zadania, nie um ieli z niej skorzystać. W odpowiedziach kandydatów  
niejednokrotnie uderzała nieum iejętność logicznego m yślenia i ścisłego w yrażania się. 
Młodzież m a jeszcze duże trudności w  określaniu  i posługiw aniu się pojęciam i che­
m icznym i jak  wartościowość, gram ocząsteczka, gram orów noważnik, m asa atomowa 
i cząsteczkowa,...”.

5) Egzam in w stępny dla kandydatów  do Wyższej Szkoły Rolniczej w  Lublinie 
(W eterynaria).

„...Stosunek poszczególnych członków kom isji do egzam inowanych był nacecho­
w any życzliwością i dobrą wolą, czego dowodem było n ie jednokrotnie naprow adza­
nie odpowiadającego, staw ianie dodatkow ych py tań  w  przypadkach, gdy kandydat 
nie um iał sobie poradzić z zagadnieniam i uwidocznionym i na karcie. Odpowiedzi 
oceniane były spraw iedliw ie. P y tan ia  egzam inacyjne w  zasadzie obejm owały za­
kres p rogram u szkoły średniej. Tylko w  trzech przypadkach stw ierdziłem  brzm ienie 
py tań  w ykraczające poza m ateria ł nauczania szkoły średniej, o czym poinform owałem  
egzam inatora. Egzam inator ustosunkow ał się bardzo życzliwie do mojej uw agi i za­
kw estionow ane py tan ia wycofał z zestaw u py tań  egzam inacyjnych.
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Przygotow anie w ielu kandydatów  do egzam inu wstępnego z chem ii pozostawia 
jednak  wiele do życzenia. Znaczna ich część nie po trafiła  podać określeń na jp ro st­
szych pojęć chemicznych i opisać podstaw owych zjaw isk chemicznych. W ielu kandy­
datów  n ie um iało posługiwać się w artościowością pierw iastków  i rozpoznawać ją 
w  cząsteczkach soli. Duża część kandydatów  nie znała definicji względnej m asy ato­
mowej, rów now ażnika chemicznego, pierw iastka, i n ie po trafiła  rozwiązać naw et n a j­
prostszego zadania chemicznego. Pow ażna część kandydatów  nie zna prostych proce­
sów technologicznych objętych program em  szkoły średniej: otrzym yw anie kw asu sol­
nego, zasady sodowej, am oniaku, kw asu azotowego, kw asu siarkowego, szkła, cukru  
itp. N iedostatecznie były opanow ane procesy elektrolizy. W konkluzij należy stw ier­
dzić, że absolwenci liceów ogólnokształcących byli lepiej przygotow ani niż kandydaci 
z techników  rolniczych...”.

6) Egzamin w stępny (pisemny) dla kandydatów  na A kadem ię M edyczną w  Łodzi. 
„...C harakterystyka pracy pisem nej, dotycząca szczególnie zagadnień słabo opanow a­
nych. I tak : na 116 zdających zadania na praw o stosunków  objętościowych nie zro­
biło 61 osób, obliczenia m asy produktów  na podstaw ie prostego rów nania chemicznego 
nie w ykonało 75 osób. Na py tan ie w  jak iej m iejscowości w ojew ództw a łódzkiego roz­
w ija się górnictw o rud  żelaznych nie odpowiedziało 34 zdających. Obliczenia procen­
towego składu substancji z jej w zoru nie w ykonało 60 osób. Zadania, które p ierw ia­
stk i należą do grupy w apniowców nie w ykonało 63 kandydatów . Z adania: ułożyć rów ­
nanie reakcji chlorow ania propenu nie zrobiło 76 osób. Z adania na obliczenie równo­
w ażnika chemicznego nie rozwiązało 104 osób. Z adania: obliczyć ilu procentow y (wa­
gowo) je st roztw ór wodny, k tó ry  zaw iera 1 mol glikozy w  1000 g roztw oru nie roz­
wiązało 75 osób. Z przykładów  tych m ożna wnioskować, że absolwenci szkół średnich 
znają na ogół brzm ienie p raw  i definicji pojęć chemicznych, ale nie um ieją tych w ia­
domości zastosować w  praktyce. Na przykład  znają objętość gram ocząsteczki gazu, 
gęstości jednak  gazu nie po trafią  już obliczyć. W iedzą też co to  jest równow ażnik 
chemiczny, nie po trafią  go jednak  wyznaczyć n a  podstaw ie danych liczbowych. Św iad­
czy to o nieum iejętności samodzielnego m yślenia zdających, oraz o nieum iejętności 
w ypow iadania przez nich swoich m yśli na piśm ie...”.

Przykłady opinii szkół wyższych

1) Egzamin w stępny dla kandydatów  na chemię U niw ersytetu W arszawskiego. 
„...Analizując w yniki egzam inu z chem ii należy stw ierdzić, że przygotow anie k a n ­
dydatów  było dość dobre. P rzeciętnie większość odpowiedzi w ykazyw ała znajomość 
chemii na stosunkowo dobrym  poziomie szkoły średniej. U k ilkunastu  procent zda ją­
cych dało się zauważyć specjalnie dobre przygotow anie z chemii, przekraczające 
średni poziom absolw enta szkoły średniej, i wychodzące poza ram y obowiązujących 
podręczników. W ydaje się, że zostały usunięte b rak i istniejące uprzednio w  p rogra­
mie nauczania chem ii w  szkole średniej, przed w szystkim  zaś gdy chodzi o chemię 
organiczną i podstaw owe obliczenia chemiczne, k tó re  w  ubiegłym  roku  spraw iały 
jeszcze zdającym  duże trudności. W roku 1961 kandydaci dość dobrze radzili sobie « 
i nareszcie chem ia organiczna p rzestała  być dla kandydatów  czymś zupełnie n iezna­
nym, proste zadania chemiczne w  większości przypadków  były rozw iązyw ane popraw ­
nie. Należy jednak  zwrócić uwagę, że w  roku spraw ozdaw czym  kandydaci wykazali 
zadziw iający i zastraszający b rak  wiadom ości w  zakresie o trzym yw ania podstaw o­
wych chem ikalii na skalę przem ysłową. Dla przykładu m ożna podać, że o ile w  la tach 
ubiegłych bez trudności podaw ali m etody otrzym yw ania kw asu azotowego, s ia rko­
wego, am oniaku, w ęglanu sodowego i azotu, podczas tegorocznych egzam inów byli
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w stanie podać ich przebieg tylko w  zarysie, najczęściej bez określenia w arunków  
procesu. Należałoby też podkreślić, że w  roku sprawozdawczym  większość kandyda­
tów w ykazyw ała w iększą um iejętność logicznego m yślenia i samodzielnego w ysuw a­
n ia wniosków. M niej było kandydatów , którzy  m ieli przysw ojone wiadom ości w  spo­
sób mechaniczny. W szkole średniej baczniejszą jednak  uw agę należy zwrócić na p ro ­
w adzenia zajęć w  pracow niach szkolnych, aby podstaw y teoretyczne poprzeć do­
świadczeniem, i w  ten  sposób uchronić młodzież przed pam ięciow ym  zdobywaniem  
wiedzy chemicznej... Poza obow iązującym  egzam inem  ustnym  z chem ii z każdym  
kandydatem  została przeprow adzona rozmowa, k tó ra  m iała na celu usta len ie ,za in te­
resow ania kandydata  chem ią na podstaw ie znajomości lite ra tu ry  chemicznej, zagad­
nień przem ysłow ych ze specjalnym  uw zględnieniem  chem ii polskiej, oraz co kandydat 
w ie o studiach chem icznych n a  uniw ersytecie i politechnice i perspektyw ach zawo­
dowych chemika.

Po przeprow adzeniu rozm ów z kandydatam i można stw ierdzić, że zainteresow a­
nia zdających stud iam i chem icznym i w  m ałym  stopniu  w yn ikają ze znajom ości lite ­
ra tu ry  chemicznej i zagadnień przem ysłowych. P rzew ażająca część młodzieży w ybrała 
studia chemiczne n a  sku tek  dobrych postępów  w  szkole średniej, co nie zawsze wiąże 
się z rzeczywistym i jej zainteresow aniam i. 53,l°/o zdających kandydatów  w  ogóle nie 
czytało żadnej książki z dziedziny chemii. K andydaci znali tylko dwa nazw iska zw ią­
zane ż polską chem ią: Śniadecki i Skłodow ska-Curie. Zdaniem  kom isji rzadkie przy­
padk i większego zainteresow ania młodzieży chem ią należy przypisać chyba nielicznej 
grupie nauczycieli chemii, którzy  rzeczywiście oprócz podaw ania suchych wiadom ości 
po trafią  zainteresow ać swych uczniów przedm iotem  i w yrobić u nich większe zam i­
łow anie do chemii. Większość kandydatów  bardzo m ało w ie na tem at przem ysłu che­
micznego w  Polsce, o jego rozw oju i perspektyw ach, zdarzały się naw et przypadki, że 
kandydaci nie wiedzieli o istn ieniu  Zakładów  Chemicznych w Oświęcimiu, i nic nie 
słyszeli na tem at budow y K om binatu Chemicznego w  Płocku...11.

2) Egzam in w stępny dla kandydatów  na chem ię w  Wyższej Szkole Pedagogicznej 
w  G dańsku.

.... Egzamin w stępny dla kandydatów  na chem ię uwidocznił szereg dodat­
nich i ujem nych stron w  ich przygotow aniu. W porów naniu  z rokiem  ubiegłym  po­
praw ił się stan  znajom ości chem ii organicznej. Liczni kandydaci spoza Trójm iasta 
przewyższali stopniem  opanow ania m ateria łu  uczniów z Gdańska, Gdyni i Sopotu.

W nioski w ysunięte przez członków kom isji egzam inacyjnych.
1) W szkołach średnich  należy uspraw nić pracę lekcyjną, zwiększyć w ym agania 

staw iane młodzieży i zaostrzyć egzekwowanie wiadomości.
2) w iększy nacisk położyć n a  samodzielność m yślenia i w ypow iadania się ucz­

niów.
3) W iększą uw agę należy zwrócić na rozum owe przysw ajanie przez młodzież 

wiadom ości z chemii.
4) Bardziej dokładnie należy opracowyw ać i u trw alać  węzłowe zagadnienia 

z chemii.
5) Więcej czasu należy poświęcać na obliczenia chemiczne.
6) Młodzież należy zachęcać do czytania lek tu ry  popularno-naukow ej z dziedziny 

chemii.
7) Młodzież trzeba nauczyć obliczania procentów .
8) W  planie rocznym klasy XI m usi się uwzględnić czas na rytm iczne pow tarza­

nie w iększych p artii przerobionego m ateria łu , także z klas poprzednich.
9) Nauczyciele zwłaszcza młodzi i niedośw iadczeni w inni zachować większą 

ostrożność przy w ystaw ian iu  ocen.
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10) Stosowanie k ry teriów  ocen w inno być skrupulatn iej badane przez czynniki 
w izytujące szkoły.

11) Uczniowie pow inni możliwie wcześnie dokonywać w yboru k ie runku  studiów.
12) Absolwenci w ybierający się na m edycynę pow inni na egzam inie dojrzałości 

zdawać chemię.
13) Należy opracować i w ydać przystępne ii zwięzłe podręczniki chem ii •— jeden 

obejm ujący całość chem ii nieorganicznej, drugi natom iast poświęcony wyłącznie 
chemii organicznej.
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RYSUNEK

Egzamin z rysunku  obowiązuje kandydatów  na W ydział Sztuk Pięknych U niw er­
sy tetu  M. K opernika w  Toruniu  oraz na w ydziały arch itek tu ry  politechnik.

T E M A T Y  P R A C  I W Y N I K I  

1. Uniwersytet M. Kopernika w Toruniu

Obowiązujący egzam in z rysunku  staw iał zróżnicowane w ym agania od kandyda­
tów  na k ierunek  artystyczno-dydaktyczny i k ie runek  zabytkoznaw stw a i konserw a­
torstw a.

Zadanie dla ubiegających się o przyjęcie na k ierunek  artystyczno-dydaktyczny 
składało się ze studium  głowy i kom pozycji na jeden z następujących tem atów:

1. Moje ulubione przedm ioty.
2. Człowiek przy pracy.
3. Ilu strac ja  do ulubionej książki.
4. P ro jek t p laka tu  na 1000-lecie P aństw a Polskiego.
Zadanie dla ubiegających się o przyjęcie na k ierunek  zabytkoznaw stw a i konser­

w atorstw a obejmowało studium  m artw ej n a tu ry  i narysow anie z pam ięci fragm entu  
zabytkowej arch itek tu ry  lub okazu rzem iosła artystycznego.

Poziom p rac egzam inacyjnych był nierówny. Niektórzy wychowankowie liceów 
plastycznych w ykazali na egzam inie niski poziom opanow ania rysunku  i objawy zm a­
nierow ania. R ezultaty  egzam inu z rysunku  spowodowały konieczność dużego odsiewu 
kandydatów  na k ierunek  artystyczno-dydaktyczny, gdzie rysunek i w rażliwość na 
form ę i barw ę stanow i w  przemożnej m ierze o przydatności przyjm ow anych na studia.

W yniki egzam inu z rysunku  kandydatów  na k ierunek  zabytkoznaw stw a i kon­
serw atorstw a były przeciętnie zadow alające.
Wyniki:

bd db dst ndst

Kierunek art.-dydakt. — 5 41 34 (42,5%)
Kierunek zabytk. i kons. — 22 42 9 (12,3%)

Politechnika Gdańska

Egzamin z rysunku  odręcznego na W ydziale A rch itek tury , przeprow adzony w  cza­
sie od 21 do 28 czerwca, został rozdzielony na dwie części. Część pierw sza obejm o­
w ała testy  na zbadanie w yobraźni przestrzennej, pam ięci plastycznej i inteligencji, 
część druga rysunek m artw ej na tu ry  i głowy z żywego modela. W edług opinii Kom isji
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W ydziałowej zastosowanie testów  na egzaminie w stępnym  um ożliw ia w łaściw ą ocenę 
kw alifikacji kandydatów  na studia na W ydziale A rchitektury , wobec czego K om isja 
wypow iada się za utrzym aniem  tej form y egzam inowania.

Na 235 kandydatów  dopuszczonych do egzam inu wstępnego na W ydział A rch itek­
tu ry  przystąpiło  do egzam inu z rysunku  213, a zdało ten  egzam in 155 (72,8°/o).

Oceny bardzo dobrej nie uzyskał żaden kandydat, dobrą 46, dostateczną 109, nie­
dostateczną 58 (27,Ż0/!)).

• Politechnika Krakowska

Egzamin z uzdolnień plastycznych obejm ował prace z rysunku  odręcznego oraz 
kompozycje architektoniczne. Ze względu n a  to, że egzam in ten  decydował o przy­
jęciu kandydata n a  W ydział A rchitektury , odbył się on w  dniach od 19 do 23 czerwca 
br. Egzamin sładał się z 5 prac rysunkow ych, k tóre obejm ow ały tem aty:
1 . z rysunku  odręcznego

a) Głowica jońska i stołek pracow niany (rys. z modelu),
b) W narożniku pokoju stoi krzesło z oparciem  i w iadro (rys. z wyobraźni),
c) M artw a n a tu ra  złożona z głowy waw elskiej, dzbanu, b ryły  geom etrycznej i d ra- 

perii (rys. z modelu).
2. z kompozycji architektonicznej

a) S tudnia w iejska (rys. z wyobraźni),
b) Słup lub tab lica do ogłoszeń (rys. z wyobraźni).

U stalając powyższe tem aty, K om isja chciała zbadać u kandydatów  zdolność tr a f ­
nej obserwacji, popraw nego ujm ow ania ch arak te ru  proporcji i form y rysow anych 
obiektów, znajomość zasad perspektyw y i um iejętność kom ponowania.

W yniki: 3 bd, 26 db, 107 dost., 124 ndst. (49,6°/o).
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WYCHOWANIE FIZYCZNE

Egzamin w stępny na I rok  studiów  wyższych szkół w ychow ania fizycznego w  za­
kresie stanu zdrowotnego i poziomu spraw ności fizycznej.

S T A N  Z D R O W O T N Y  

Akademia Wychowania Fizycznego w Warszawie

S tan  zdrow otny kandydatów  w ykazuje w yraźną popraw ę w  stosunku do la t po­
przednich. K om isja L ekarska zdyskw alifikow ała zaledwie 1,05%> kandydatów . U trzy­
m ują się zastrzeżenia na tu ry  stom atologicznej.

Wyższa Szkoła Wychowania Fizycznego w  Krakowie

B adania lekarsk ie obejm owały:

ocenę rozw oju fizycznego, 
stan  narządów  w ew nętrznych, 
badania rentgenow skie płuc, 
labora to ry jne badania moczu,
odpowiednie badania specjalistyczne w  w ypadku dostrzeżonych zm ian (okuli­

styczne, otolaryngologiczne itp.).
B adaniem  radiologicznym  stw ierdzono przebyte zm iany gruźlicze u 7 kobiet 

i 6 mężczyzn. Ogólny w ynik  stanu  zdrow ia i rozw oju fizycznego był następujący: 
bd 14 kobiet, 28 mężczyzn, db 24 k., 49 m., dost. 26 k., 32 m. Zalecono zm ianę k ie runku  
studiów  5 k., 13 m.

Wyższa Szkoła Wychowania Fizycznego w  Poznaniu

K om isja L ekarska złożona ze specjalistów  chorób w ew nętrznych, chirurgii, la ry n ­
gologii, okulistyki, neurologii i ginekologii zbadała 172 kandydatów  w  tym  49 kobiet. 
8,9°/o mężczyzn i 14,2'°/o kobiet uznano za niezdolnych do studiów  wf.

Zastrzeżenia internistyczne 0, chirurgiczne 12 (żylaki płaskostopie), laryngolo­
giczne 19 (skrzyw ienia przegrody nosowej, zapalenie m igdałków  podniebiennych), oku­
listyczne 7 (daltonizm, krótkowzroczność), stom atologiczne 37 (zachowane korzenie 
zębów, próchnica). W śród 116 kandydatów  16 uznano za niezdolnych do studiów  wf, 
co stanow i niecałe 13,8°/o a w śród 39 kandydatek  uznano za niezdolne 6 osób to jest 
15,4%>.

Szczegółowa analiza zdrowotności kandydatów  do studiów  w f w  porów naniu 
z zachorow alnością przyjętych na studia upow ażnia do następujących wniosków:
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1) Młodzież ubiegająca się o przyjęcie na stud ia w f stanow i grupę młodzieży 
„w yselekcjonow anej”, o czym świadczy niew ielki odsetek osób z w adliw ą lub słabą 
budow ą ciała, chorobam i serca, zm ianam i swoistym i w  płucach itp.

2) Obecność ognisk zakażenia w  postaci ropnych m igdałków, zapalenia zatok 
i m artw icy zębów je s t źródłem  dużej zachorowalności w śród studentów  I roku na 
choroby górnych dróg oddechowych — stąd  konieczny nacisk na usunięcie tych ognisk 
przed rozpoczęciem studiów.

3) S tw ierdzenie niskiego odsetka nadciśnienia i zaburzeń czynnościowych układu 
k rążen ia u kandydatów , a następnie prześledzenie pewnej regresji tych zaburzeń 
w  ciągu okresu 4 la t studiów  nasuw a potrzebę pewnego złagodzenia kry teriów  k w a­
lifikujących w  ocenie badania internistycznego.

Wyższa Szkoła Wychowania Fizycznego we Wrocławiu

Na 3 odrzuconych kandydatów  z liczby 230 stw ierdzono u jednego kandydata 
w adę w zroku i w adę wymowy, u jednego zm iany reum atyczne i u jednego niewydol­
ność k rążen ia i powszechne zastrzeżenia stomatologiczne. K andydaci, którzy zdali 
egzam in w stępny a posiadali zastrzeżenia stomatologiczne, zostali przyjęci w aru n ­
kowo. Ponowny przegląd stom atologiczny w /w  odbył się we w rześniu. S tan  zdrow otny 
i fizyczny kandydatów  n a  studia wf br. w ykazuje dużą popraw ę w  stosunku do kilku  
ubiegłych lat.

O C E N A  S P R A W N O Ś C I  F I Z Y C Z N E J  

Akademia Wychowania Fizycznego w  Warszawie

Do egzam inu spraw ności fizycznej przystąpiło  121 kobiet i 240 mężczyzn. P róbę 
spraw ności zaliczyło 94 k. (78%) i 204 m. (84%).

Oceny egzam inu spraw ności:
30 k. bez ocen ndst. (24%),
47 k. z jedną oceną ndst. (39%),
20 k. z dwoma ndst. (16%),
24 k. z trzem a i więcej ndst. (19%),

102 m. bez ocen ndst. (42%),
76 m. z jedną oceną ndst. (32%),
40 m. z dwom a ndst. (16%),
22 m. z trzem a ndst. (9%).

Oceny niedostateczne w edług dyscyplin: 
lekka a tle tyka  39 k.. (32%), 57 m. (23%), 
g im nastyka 22 k. (18%), 60 m. (25%), 
pływ anie 40 k. (33%), 14 m. (6%), 
gry  sportowe 56 k. (46%), 59 m. (24%).

Poziom spraw ności kandydatów (ek) był wyższy od średniego. Ponad 30% kobiet 
nie um iało pływ ać a 50% nie w ykazało potrzebnej znajomości w  zakresie siatków ki 
i koszykówki. Młodzież nie przyw iązuje wagi do konieczności przygotow ania się do 
egzam inu ze spraw ności fizycznej. Pom im ° średniego poziomu spraw ności fizycznej 
kandydaci(tki) pod względem rozwoju fizycznego przedstaw iali się na ogół dobrze.

Wyższa Szkoła Wychowania Fizycznego w  Krakowie

Do prób spraw ności przystąpiło  194 kandydatów (tek). Oceny: 10 bd, 57 db, 116 
dost., 11 ndst. W yniki prób spraw ności w ykazały, że poziom w ychow ania fizycznego 
kandydatów  na wyższe studia w f jest nadal niski.
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Wyższa Szkoła Wychowania Fizycznego w  Poznaniu

Do egzam inu spraw ności przystąpiło  z zakresu: 
gim nastyki — 159 osób, 45 kobiet i 114 mężczyzn, ocen ndst. 16,
lekkiej atle tyk i — 165 osób, 6 bd, 33 db, 115 dost., 11 ndst. (większość kandydatów  nie 

była przygotow ana do egzam inu z lekkiej atletyki), 
gry sportowe — na 165 osób, w  tym  49 kobiet i 116 mężczyzn, uzyskało: 4 osoby 

oceny bd, 41 db, 108 dost., 12 ndst. Stw ierdzono, że 78 kandydatów  przedstaw ia 
zaledwie słaby poziom z gier. W ostatecznej kw alifikacji kandydatów  kierow ano 
się potencjalnym i możliwościami kandydatów  z zakresu  ich uzdolnień ruchowych, 

pływ anie — na 134 przyjętych, 14 osób było nie pływ ających. Ogólny poziom w  p ły ­
w aniu  jest bardzo słaby, jednak  w  porów naniu z rokiem  ubiegłym  nieco lepszy.

Wyższa Szkoła Wychowania Fizycznego we Wrocławiu

Do egzam inu spraw ności fizycznej przystąpiło  198 osób. W yniki egzam inu: 
g im nastyka — 23 bd, 41 db, 112 dost., 16 ndst.,, 
lekka atletyka — 20 bd, 51 db, 96 dost., 29 ndst., 
gry sportow e — 16 bd, 45 db, 112 dost., 25 ndst., 
pływ anie — 25 bd, 69 db, 91 dost., 11 ndst.

W zakresie gim nastyki oprócz małej grupy, u k tórej stw ierdzono zupełny b rak  
przygotowania, poziom był lepszy w  porów naniu z rokiem  ubiegłym . Poziom lekkiej 
atle tyk i był znacznie słabszy od stopnia przygotow ania w  la tach  ubiegłych. M ała 
tylko grupa młodzieży była w ybitnie zaaw ansow ana, pozostała część zupełnie nie 
przygotowana, o niskim  poziomie stopnia sprawności, nie rokującym  uzyskania norm  
w czasie studiów. G rupa kobiet bardziej w yrów nana, nie wiele odbiegająca od k an ­
dydatek  la t poprzednich. P ływ anie, zanotowano m niejszy procent niepływ ających ko­
biet w  stosunku do la t ubiegłych. Na ogół poziom p ływ ania był słaby. G ry sportowe, 
przygotow anie kandydatów  nie odbiegało w  ogólnym przekroju  od la t poprzednich.

O cena poziom u p rzy g o to w an ia  m łodzieży  — 12 177
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